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firołng pożar sira,,· (alu budgD~k sklad 

r i 
WaOTa}, GJroło ~(b;ilny t -ej 

l>O'p. miasto zaalanmo.wane zoo 
stało s~nałat)li WOzów sln· 
ża~ich. 'które z różnych str<m 
miasta. zdążały w górę ul. Piotr 
kowskiej. To 

PŁO~~Y MAGAZYNY 
CHEMIKALJI 

firmy L. Geyer. 
Niezwłocznie na miejsce po­

'jaru wyjechał nasz współpra­
cownik, któr~r zebraŁ nalSłęIPUPl'­
cc sz~ze~6Iy. 

Już zdała widać strzelają· 
ce ku górze kł~l;y ~ęstego, czar 
ncgo dymu, tak charakterysty­
C7.nc~o dla palącej się bent:J'1l'J. 

At,to nasze zatnymnie "oli. 
chnl jllż pny rogu ul. Ct:erwo 
ne.i· Po par Z:)'ISote i stronie ulicy 
Pjotrkowskiej .ęaty szpaler. -
Z!bita ~omada Judd 1)n,.,.,-,.J 
je się j 

gorączkowt".f praey mały , po. 
licjl, 

na terenie ohszernej J)OSesji raj 
mowane.i przez zabudowanie. 
finny L. Geyer, S. A., przy 
ul. Piotrkowskiej 296_ 

WYLECIAŁ W POWIETRZE wody .iest poddostatkiem. 
dach bud.'ymku, SkonsYłfl1owana polkja x ko-

Z hukiem i trza\S.kiem posy· mendantem insp. Ebsesserem -
pały się wiązania poddasza, ku Niedzielskim na czele utrzymu­
niebu strzeliły teraz płomienie je porządek. 
ognia. '. \ Strażacy pracu.łą ze W!!zyst-

To dopiero ułatwiło nieco' pra kich stron budynku. Nie mot;· 
ee straży. Tera:t dym bez trudu na pozwolić, by ogień prsedo· 
wydostawaj si-ę przez otwór w stal się na s[\siednie zabudowa 
dachu. ! nia, mieszcząee r6ŻlDe Składy 

Na miejscu pra~je Aikcja jest bardzo utrudniona 
p.f~ oddziałó,., .8traty ze względu na fa'kt, iIt 

z komendanem Kowalczyjdem IrrY74f.eY dym uniemożliwi. pra. 
na czele. Przybyły motopompy, ~ bez maskł. 
ale nawet silne strumienie wo- ' Jedna z ofiar ;potaru - Ide· 
dy nie mo~ą zwaler.yć Oflzala - '\ roWltlik m84t'87:y.rlu 
l~t.ywiołu. Wezwano )eS7.- P. LEROWSKI OPOWIA,DA 
eu ,.&J)'aTbwktf, Nil IltU~le jaik f)ow~tal l'ohl.'l'. 

W Ibudynliu z·najdowalo się r robotnłk'ów. t:e<1rwo znaIe:t}i się 
., tej chwili siedem osób. ,Kie· poza terenem nłebezpieczeństwa 
rownilk, dwa.i jego 'J)OlJloenicy, I p. Lerowski poc%ął się roT.glą­
oraz enerej robotniey. dać czy wzysey są uratowani. 

P. Lerowski siedział właMlie W budynku bowiem 
w swym kantor:ku 'W lewej czę SZALAŁ OGIErę. 
śei budynku na p6łipiętr~e, Na· !l. wnętne pełne było ffrYząe~ 
gIe i naj%U1)ełniej nieapod:z:iewa dymu. 
nie W 1>ierwuej ehwm Dłe ~. 

przez drzwi baełmęł dym. jen1owano się, t.e brak dwuch 
Kierownik. zorjentował !li~ ludzi. Dopiero 1)0 kilku minu· 

szybko, chwycił tylko ~'We fu - łach stra·b1cy z miejseowe~o od 
t,ro i nie pl'6łm.łlte jut utorow.~ działu oru odwat'lliejsi robot­
sobie dl'~ę poprzez dym, nicy nucili s.łę na po6zuldwa.· 
pt'IlU okno wyBkoesyJ z ntewlel nł. towarzyszy, kł6rzy nie opu· 

klej wysoko6e' na ł'ampę. kUl jesz~e bUdynku. Mi,mo 
T1fł za. 111m wYdostalł ~ I plo- niebezpieczeństwa, ,I{l'ożącego 'W 

mleni obaj 1ll"Zęd.n.łey l 'ttwne1l ~ałdej e1nrili l kaMej strony 
ta 
EKSPEDYCJA RATUNKOW. 
clotaJłI at 40 aldadu papieru. 

:1'aa małezłoao iIIIl ziemi ela­
l. chraeh robotnł!k6w. Byli ~. 
mdleni , nie dawali .jut oznak 
tycia. Ciała wyr iesiono szczę­
iliwie na powietrze i tu nałyeh 
miau zastosowane sztuczne od­
dychanie. Napróźno jednak. -
Obaj robotnicy 

Płonący hudynek mieści sic: 
w głę'bi pO lewej stronie od 
gł6wnego wejśda. Śpiesząc tam 
mi.iamy po drodze karetkę "PO 
gotowia miejskiego. Kilku sani­
tarjuszy 

Na zakończenłe roku 1934 • • Na Inauguracją roku 1935 
zm •• " na skutek zatrucia dy­

mem z ebemikaIJl. 

krząta się doli. ~. 
Z czerwonego zabudowania, 

tnies~czącego ma<gazyny barwni 
ków, chemiks'l.ji, benzyny orat 
papieru bucha.tą kłęby gryzące 
go dymu. Nie sposób sl~ wU· 
żyć. Właśnie przed chwilą po 
głośnej detónacji 

SPECJALNY 
• • • • • • • • • • • 
= poświ~cony Kobiecie i M'~ż- : 

czyźnie w życiu rodzinnem , = 
społecznem i erotyc~nem. -

SPECJALNY 

poświ~cony krzywej rozwoju 
poszczególnych ustrojów spo­
łecznych i politycznych. 

Przybyły lekarz pogotowia 
miejśiego skonstatował Złifo:n 
Ciała tragicznie zmarlych prze­
.-leziono do 1)Iosek.torjum dl. 
dokonania sekcji. 

Sam kiero'WlIlrk, Lerowsk,i, 
mimo, iż Da czas wysk~zyt s 
okna, doznał 
oparzeń tylnej c~cł ezanld 

i lekld~o szoku nerwowegOr 

(Dokończenie na str. 3".,J). 

ltJiejsc:ć) dla pOdróżngt:b b~dą bł!zplalnie rez~rWO"'iln~ 
ł.ódź otrzyma ieszcze iedno polaczenie z Zakopanem 

WARSZAWA, 15.12. (PAT) - / wości technicznych, gdyż cały ta 
W związl;:u ze zl>liżającemi się świę bor kolejowy zostanie na nadcho· 
tami Bożego Narodzenia j przewj· ctzące świętą uruchomiony. 
dywanym 7,więksLOuym ruchem na I W innych miastach, jak Katowi· 
Iwlejaclt, dyrekcJa 1<oIejowa war- eaeh, Łodzi, Lwowie urtlchomiollł; 
f,zawsl,a wyzl1aczyła od dnia 21 do zos1a1tą również pociągi dodatlw 
24 b. m. niezaleinie od pociągów we, zależnie od potrzeb lokalnych. 
I\tałych, odchodzących z Warszawy I I TAK NP. Z iLODZI ZOSTANI~ 
18 pociągów dodatlunvych (w kic. URUCHOMIONY DODATKOWY 
runku Krakowa i Katowic - 10: POCIĄG DO ZAKOPANEGO. 
Lwowa - 4, Wilna). W raz." gdy: Niezalezl1ie od tego warszawska 
b), i ta ilość doda/kowych pocią · dyrekc,ia kol!)jowa, celem unilmiQ 
góv. okazaJa się niedostatecznC!, cia tłol~u oraz 7apewIlienia każde 
dyrekcja lItuzbomi ,ieszc7e kilkil 11111 p()dróżnelll , siedzącego mIejsca, 
pOoCiągów, w miar~ swrch możli wprowad'7.a n~ okrt's ś,,,iąt porZl)' 

dek zajmowania miejsc w ,ocl~ 
gach dalekobieżnych. Mianowicie 
do zajęcia miejsca w tych poeią 
gach uprawnieni będą tylko .. i po 
drózllł, którzy niezależnie od for­
malnych biletów kolejowycb mier 
będą specjalne kupony. 

Kupony będą wydawane bezpłat· 
nie przez kasy biletowe dworców 
war8~awsldch, biura "Orbis" l Wa­
gons LUs Cook. Równocj!;cśnłe przy 
zakupie biletów na przejazd pocią­
~atni dałekobiei tymi, poza stacj~ 
tyl'ardów, Sochaczew, Modlin, 
"fhi"k Maz., Wolomin i Otwock 

każdy kupon posiadać będzie nu-, przygotowane do kontroli bileioy 
mer pociągu, kierunek jazdy, oraz razem Z kuponami. W kaidym wa· 
datę ł godzinę jego odejścia. Kupo gonie pociągów dalekobieinych bę 
ny odróżniać się będą kolOl"lltni: dzie otwarte tylko jedno wejście. 
Idasa T ·sza różowy, klasa 2-ga nil' przed którenl konduktor będzie 
bieski, klasa 3'cła biały. !>prawd'f,ać bilety i kupony. 
Sprzedaż biletów z kuponami Dla podróinych, przejei dinji} 

I'ozpocznie się dnia 17 b. m. o godz. ~ycb tranzytem przez Warszawę ,\ 
9 rano. Przez wzgląd na własną Wj' l każdym pociągu dalekobieżnym bę· 
godę k~l:idy podróiny powinlen naj lIą zaruerwowane miejsca, lub od 
p6iniej w przeddzień zamierzonego dzielne wagony wszystldch trze,, ;) 
wyjazdu zaopatrzyĆ się w bilet :\ klas. Będą one umieszczone ;v śro ... 
kuponem na przejazd. ku składu po~ią~u i owaCZOile ta 

Przy wy,jśdn na peron i wejściu bli<'-:\llIi )lbez kuponów". 
Clo pociągu podróŻni powinni mler 
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Naw I, 

Wą .. 

Rząd Hitlera zobowiązalby 

siC' r6wniei.. H ta w7.mocniona 
i dozbrojona armja niemiecka 
nie bedzie nigdy użyła przeciw 

ko Francji 
(ale tylko Francji!). Insłrukeje 

berlińskie opiewały ~ w myśl 
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Tymczasem jednaK, zapowie- .------------------------. 
dziana na połowę ~rudnia wizy 
ta Hessa w Paryżu nie dos.zła 

do skutku. Fakt ten tłomaczo­
ny jest rozmaicie. Jedni twier­
'l7.ą, że sprzeciwiła się temu ge 

neralicja niemiecka, która 'Żą.­

da, by nie powierzać tak wa~ 
nej misji 

dylt'tantom poU1łycznym 

(sic), IE:CZ poważnym, wytraw­
nym dyplomatom (jak np. Neu-

DIH "J II D Ill.lł I" 
W JlRSlll W 4, KREDYTOWA 18. tel. 261-84 

b. I Spółka Jubilerska w Kijowie 
EgzystuJe od roku 1901 

PÓLECA WYTWORNĄ BI2UTERJĘ W WIEL­
KIM WYBORZE, PR Z Y J M UJ E WSZELKIE 
OBSTALUNKI, PRZERóBKI i REPERACJE. 

rnth)'. Z drugiej 5trony, dają I I 
,i~ &łyszeć glosy, iż rokowania 
francusko - niemieckie aległ.y. 
lwłoee ~ ___________________________ .J CENY B. PRZYSTĘPNE. 

skutkiem zdecYdow.anej posła·· 
wy Moskwy, 

która obawia się tego porozu­
mienia. Podobno Litwinow po 
sławił Lanła wobec następują­
cej alternatywy: "Albo zobowią 
żecie sie do niezawierania ja­
kichkolwiek układów bilateral­
nych przed finalizacp\ ogólne­
go paktu m!ichodni~, - albo 
'lie ]jczcie j~ na nas wcale 
My zaś, odzyskawszy swobodę 
ruchów, będziemy r6wnie! 
mieli prawo pomyśle~ o pe-

• 

wneJD bIlałenJ:nem ~ ... 
ł kto wie, esy ... nłe pl"St!lttcf· 
~_teJ~. 

Faktem jest. ił wbótee po łem 
","omem OIłneteai., PalJi 
zobowiązał się, ił nie zawrze r 
Niemcami jednosbou:&aetto poro 
mienia (do tego same,to %Oho­
wi;aznła się. zresz.tSl rownież 

Moskwaf. }. 

Motliwe wi~, h z Pa~a 
dano do zrozumienia Hessowi, 
by wstrzymał się troeb~ ze 
swoją podróżą.. 

• 

ochac! 
ukażą się wkrótce w Łodzi 

no rueliu nac'ional-soejalislycz­
ne~ pnyłą,czył się jeszcze ja­
ko student; w. s«lminarjum *0-
nomicmem 'Prof. Zwiedinelt .. 
SiideJłhorsta ł(łos.ił fanatyemie 
teorje Adolfa Hitlera i d.ruCfie­
go swojego mistrza:. .Otmara 
Spanoa. 

Hess uclloazi /f.a najinleli-
gentniejszego (obok GObbe1sa}, 
człowieka w ołoezeniu Hitlera. 
Ma zarazem opinię najwie.miej 
szego jego towarzysza; 

SPędził Wl'8Z z nim 7 i iMV 
miesiąca w twierdz}' . 

('Po nieudanym puczu moDa .. 

Prz, zatruolu. WJwołanem .. 
pauteml potrawami, j_1ł r6wniet al­
koholam, .slłosowanle aałaFaln" .o­
dy .Francla.ka-J6 •• f.- jesł ,rod­
klem pomocniczym. Pyt. elę IlItlraFZJ • 

Kryzys skończony! Nastają dawne dobre czasy! 

twierdzeń "Le Capitlll'u, - że US1ER KEITON H~~owi nie wolno ~zvnić 
żadnych obietnic co do uszano­
wanili innych granic niemiec-

kich, I rozdaie miljon, .•• 
zwłaszcza litewski~. Ponadto ~~ __ ~._~~_~~~~~~~~ __ ~~~~~_~ __ ~~_~~_~~~_~ 
.. ____ ~ ....... ~ili ....... ____ .... __ ------____ ...... _ ................................. ma.mR.W."ft SW § ;. h 

" C li P I T D L" DZiś PREZENTUJEMY! n Oudowną, tchnącą życiem i. humorem 
epopeę bohaterów przedmieścia 

DRAMAT tEZ i SENTYMENTU 
PRZBDNIBśCIB Obsada: Walace Beery, Jackie 

Cooper, Fay Wray, George Raf! 
- Początek I seansu o g. 4.30, 

Pocz. w dni powsz. 4.30, w Bob. 
i niedz. o 12.30. ostatn. 010.15. 

Sala mocno ogrzana! 

" 
" Początek o g. li! - Oeny 
miejsc do g. 6 m. 30 zniżone 

Reżyserja: RAUL WALCH. • • "." ~"! ~ ...... ~ ~ .. : •• ' • • • 

Nadprogram: dźwiękowy dodatek i aktualności P. A. T. 
ostatniego o g. 10.15, w sobotę i niedzielę poc~. I sea.nsu o g. 12.30, ostatn. o g. 10.15. 

-' :!! W 1\ L C W I D S B n n y na. tle cud~wnych m~tyw6w muzyczno JANA I OSKARA STRAUSS'A 
N FIlm naJnowszeJ produkcji austrjackiej, mówiony i śpia-= . .. ki' W , . .. . . . wany w Jęz. DlemIeC m. -- rolach głównych: słynna 
spI:.,waczka opery WIedeńskieJ, o. s~o,,?-czym głosIe A~ELA KERN, niezrównany komik, ulubieniec wszystkich 
Szoke Szakali oraz ~ans ThImIg lOrkar KarlweIs. - W nadprogramie: Uroczystości ślubne ks. Ma. 

ryny I ks. Kentu. Specjalnie sprowadz. aeroplanem Idjęcia dla naszego kina 
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W,buch 
wfirmieL.Gerer 

(Dokończenie) 
P. Lerowski pojech al am 

taksówką do domu. 
.Jak się następnie okazaro, 
OFJARĄ ŻYWIOŁU PADLI 

dwaj !>L1łl'zy, doskonali robotni 
ey firmy, 
Wincenty Kania (Wójtowska 
13), lat 49, OI'az Antoni Kordec-

ki (Miła 4), lał 43. 
Kordecki zmarł na rc:kach ra' 

lujących go kolegów. Inny ro­
botnik, ki óry osta tn i wY'pad'!: 2! 

hudynkll, 
Stefan BI'zezińsJd, 

doznał oparzcnia 2 stopnia i 
przewieziony został do szpitala 
przy ul. Z3J{ajnikowej. 

Cudem tylko uni'knąl Ś1Jll'ierci, 
braL zmarłego Kani, który kilka 
minut przed pożarem wystany 
70stał ze składu. 

Ogieii powstał nagle. 
Xie pOllfzedziła ~o żadna deto· 

nacja. 
żaden wybuch. Z tych wz·gl~· 
dćiw należy przypuszczać, Źf:l 
przycz .\'ną powstania ognia było 
samozaPalenie sie jakiejś łatwo 

palne.' substancji, 
jakich wiele było nagromadzo 
Ilych w ma,gazynie. 

Ogiell powstał w S;rod:kowe.1 
('w~ci budynku. niezauważony 
ani przez urz~dników zatrud · 
n i011\'ch przy pracy biurowej, 
au i w magaz~'1lach papiem, 
~dzie znajdowali si~ robotnicy. 

O~ieli zostat uga,szony w 
dwie godzin:,>' po ,,,. y1b uchu. -
Slraiacy wyłamali kraty bocz­
n~'ch okien r pracująe z C?;te­
rcch stron, stłumili v.'reszeie 
płomienie. Jeszcze w c:I'.asie 
. rwania akc.n 
wytoczono z magazynu beczki 

z beuzyną i naftą, 
lak. źe niebezpieczeństwo po­
~'lóm~o wybuchu zmniejszono 

cl o minimum. 
Pa. twą ognia l)a4łJa ni.~l 

C'3ła zawartość magazynu i ee 
Je urządzenie wnętrza. 

Ocalały jedynie mary-
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qJ'lłoJośc; 

DZJE.GINKO MOJA 
Jaka cudowna jest twoja cera ... 

Gdyś była jeszcze małem niemow'ęciem: dokt6r polecał nacierać 
twe delikatne ciałko olejkiem oliwnym, zapisując w tym celu 

: mydło z olej~w oli.wnych·. ":'iesz dlaczego 7 Dlatego poprosłu, 
ze mydło takle dZIał. zbaWIennie na wrażliwCJ skórę. . 

])l:;1 rOl:por.l:qć "ależy ten l:ab/~g pitt/(nolci 

Wcieraj lagodnie ka~dego 'an. I w~eczora obilI!! pianę mydła Palmolive 
w skór,. Sp/ukuj ctepłą •• polem ztmną wodą. Spostrzeżesz wkrólce że · 

uZl's.kani.e dZiewczęcej cery zależy Iylko od naturalnego zdrowego Pieht~no. 
wanta ctał.. Obli Matki wiedziały jak należy dbać o piękną cerę swych dzieci 

)/fI.IVllco mvdło - lo Jrod.1r upitfksl:ajqt:g 
• 

V~\MOLI"E_S~~~900 PIEL U~U~~ wroSY.JAV- ~'lt)[O PALMO\.\'4~ CE~ 
. - - HM 

Starostowie za miast wojewo,diw 
zalatwiae beda CI" szerel SDra. adminislrac,jn,cll 

WARSZAWA, 15 grudnia. -
Jak się dowiadujemy, na 9-
statniem · posiedzeniu rady mi· 
ni'strów, które odbyłQ sie dJnia 
14 b. m. przeprowadzono sz.cze­
gółową dyskusję nad projek· 
tem przeprowadzenia 
dekoneentracji kompetencji ..,o­
szezególnych władz administra-

cyjnych. 
Zmiany te dotyczyć będą 129 

ustaw, względnie rozporządzeń 
prezydenta RzpIitej. które nor· 
mują kompetenc.;e poszczegól. 
nych władz j tok instancji ad" 
ministracy}nycb.'. 

Projekt, kt6ry opracowa~ 
biuro nsprawnienia lld.minisłra 
ej. pn". l1I'esesłe J1ldy _li\-

li 

strów, ma na celll dekOll(~entra 
cję kompetencji poszczegómych 
władz 

przez przekazanie kompetencji 

VAL()A 
ułatwiaJ"- oddychan Mo 

władz W'JŻUycll właCfzom uB-
8ZJID. 

Projelkł ten obe)n'ująey 
W1SZystkie niemal resorty nłl 
dowe D1'zyclyni si~ w znacz· 
nym stopniu do 
za~enla eza8U. pny sa­

latwłanlu przez obywateli 
spraw w Ul'zędaeh państwo-

wych, 
zmniejszy xoszta zwijp:8De I Q 
łatwłanlem .spraW' 'fi tych urq. 
dach, wreszeie O«I'Bniezy ez~ 
stokroć 7Jbył ~ korespo'llden 
ejts. • 

rego projekUyw. Qotyez~cli u­
aprawniel1ła dział.alnMei Władl 
administraey)lyeh, minister· 
stwo spraw we~yeh ju+ 
od 1 stycznia 1935 roku wpro 
wadza w 1lJ'%ędach wojewódz 
kich następujące zmiany: 

W"lCewOjewoda będzie Z'Wol 
niODY od obowiązku zajmowa­
nia się wydziałem ac6b:aJlll j 
lta1lle ., i Ą 

~ • ... atOiJt .,....., 
beqt~~ .""'" 
ł ...,IiUł.łll ....... .,cJzW6w 
spoIeemo - ..... ,łsIii,QI; .1 ... 

WaraaWllld l:oresp. "Głosu r.vJJ6 _. .--..... . .......... 
PorannfCO" telefouaje: ~- .. ~ ~ 

J)owładujemy .. ile w · -De I r.a&tfPII wtcewe,.a_ 

rt- c Objekt, t. j. budynek i ma­
ic rJały ubezpieczone były w 7 
lo w a rzysrkvach: ,,;Pn:ezom~, 

: ·.~iia~~e;~~1:· U.'\Var~~~:'~f;~: GOlbbels Drz,znaje. ie bunt Aoehma stłumiono DO drakońsku 
,.Port" i ,. Orzeł" na . 

pół młljona złołyeb. BE ItLlN , 15 ,grudnia. (pat.)'-/ robiono nam zarzuty. DZiSiaj / darcrych Goebbels prZeSZedł , strzega ~ozyeję przed woią!Ra-
Minister propagandy dr. Goeb okazuje 'Się, że pociągnięcie to do niem kościoła do walik poIitycz-

Straty wahają się więc w bels wjgłostt wielOCie przemó było słuszne. bardzo ostrego ataku na kO-

j 

nych. 
l .\ eh granicach. \Viooie 'Publiczne z okazji zjaz· \V dallSzym ciągu minister a. , ściół pl'otestaneki zjednoczony. Mówiąc o partji podkreślil, 

Należy podkreślić peJlną po- du partyjnego okręgu berliń- takowa} ' ostro reakcję orat ! Podniósł on, że w ostatnich że dziś nikt nie ma prawa po-
~wi~cellj3 pr3C~ pcrsOIT1elu fa · skiego. W polityce zagranicz· tych. którzy "do chiś dni'3. kry- czasach zwraca nw.agę fakt, że siadać innej woli polit~·cZP{'.1 
bryczn('~o firmy Geyer nad tł · \lej - stwierdził m6wca - wy tyku.ią posunięcia rządu : niezwykle dll~.H liczba kOffinni- niż ta, jn'k~ reprezentu.te part-
ga!>zaniem ognia i rato'l'{aniem padki rozwiJają się pomyślnie Roeh'ma. I stów, przyznaje się do kościoła t ja. 
lndzi. Na specjalne wyrÓ!mie. dla Niemiec. Po omówieniu spraw gQ/$.po- ! prote-stan(,kiego. Goebhels o-
ni(' zasługu .re tu, zlIla'Oy zresztą I Zarzucają nam - ciąWląl 
'I rin.g,ów h?ksers'1dch , ~zemi' mówca - że nic umiemy pro· 
gała. ~żywa.lący pseudolllmu-. I wadzić polityki za~ranicznej. 
Wolskl. Gry nasze.i nie będziemy odkry Areszlowania wśród dzienniMarzu 

Na mIeJSCU wypadllm ohecn, . wać, ~dyż podobnie .iak "7 /(rz(> 
był p. o., naczelrnika wydzi.ału i szachów p~rtn('('Z! UkryWłłJą W więzieniu osadzono kilku pracowników b. koncernu UllsŁeina 
bel'pleczenstwa p. -BenkowIcL, I swoJe zalnlary, 
oraZ przedl~tawiciel urzędu pro lak i my nie możem' naszych 
kurator.skiego. pociągnięć z.góry ujawniać. -* Gdyśmy opuś.cili ligf! narodów 

Na marginesie tego kala pod~zas dni ~ZE'I'\\'cowych 
buntu ROf'hmn". sŁrofalnego pożarn , który po· 

cią,.gnąił za sobą śmierć dwllCh Minister oŚ<wiadczył. że rząd 
robotników i oparzenia łnecie· dawno już przewidywał bunt. 
go stopnia, musimy stwierdzić Trzy bunty partY.ine, kłórc zO­
że wczoraj, straż nasza nie stały ukryte przez pras~ .miały 
stanęła na wysokości zadania. mieJsce przed buntem Rochma. 

Należało je zdławić. Sposób 
W pierwszych momentach aik zdławienia musiał być drakoń-

cji ratunkowej panował chaos • 

Z Berlina donoszą. że doko· 1 dawnilctw, Kleffel, pomoc~ik Ulowiec Jorrissen :był w SWOim 

napo tam dyrektora Jorrissen i redaktor czasie prawą ręką dyrektora ~. 
sensacyjnych ar4."szłowań kroniki miejskie.i dziennika neralne~o Stadtlera. Podczaj 

wśród pracowników b. koncer- .,Berliner Mor.gentposŁ ", Errgel. jednak ~dy Stadtler musiał 2 
nu wydawniczego Ul1stcimi.. I bardt. koncernu wydawniczego wy-
Zostali aresztowMll: kierowo I O przyczynach tych areszto./ stlllp'ić , JorriSJsen jeszcze przez 

nik działu lotniczego tych wy· wall niewiele wIadomo. Sztur- !I'lcr~,g miesięcy z.ajmował swo· 
_ &3 __ ;e bIUro u UllsteIna, przyczem 

niejasne było, jakie zadania 

Zgnile jaja Drzeclw Drofesorowi ma on tam do sp ełnioo.ia. 

Nowy objaw zdziczenia studentów endeckich 
" Ski, 

Nie myślano o tern, bv ratowac aby w cią :gu nast.t;'pnych stule- "T.arszawski koresp. "Głosu i k8l'skiego, prof. Venollletow;, 
ludzi i dopiero przykład robot ci nikt nie odważył się naruszyć Porannego" telefonuje: którego wygwiJldano ł obrzu-

WARSZAWA, 15.12. - Sprawa 
niedycznego i niekoleżeóskiego po· 
.. tępku adw. Reinl1erga znalazła się 
na posiedzeniu sądu dyscyplinarne· 
go warszawskiej rally adwokackie';' nik6w, którzy rzucili sie w dym spokoju dla osobistYCh celów". W dniu wczora.iszym w za- , cono zgniłemł .fajami. 

i płomienie na pomoc kolegom. Dopiero da~sze wypadki _ . 0- kładzie fiz.io)ogj~ uniwel'sytetu Był to barbarzyński protest 
spowodował, że zajęto się tą świadCZYł Goebibels _ prteko- warszawski~o młodzież endec przcciwko udziałowi ,profesora 
najpowamiejszą przecież spra nały nas o słuszności naszeg<> ka uJ'Ządziła demonstrac.ie lJl'ZC Venoulcta w zjeździe wolnomy-

Jak wiadomo, adw. Reinberg, 
.,korzystawszy z tego, iz radcę 
prawnego jednego z banków za 
granicznych osadzono w obozie izo 
lacyjnym w Berezie Kartuskiej, na· 
pisał list do centrali tego banku, " 

wą· -- postępowania podczas zamachu elwko dziekanowi wydziału Je- ślłcfeli polsklcb w Warszawie. 
Przyznać trz~ba, ·że potaT che _. ___________________________________ .-IID 

~r~:~~~z~~d:~~=~:!i~ Sala FI-I-hormonl-I-
a.panować swe nerwy jak rów' 
. lież znać się na gaszeniu tego 1 .• l1li •• __ ••• ,_. __ ... 
rodzaju ognia. Wczoraj, nie- DZ'Ś, w "'.d.'.'ę, dft •. 16 grudniarb. 
stety nie było tego widać. • gods. 12-i!j Ił' pol. 

powt6rzy koncert 7-10 lełnl fenomen którym ofiarował swoje usługI, 
pianisi:a-komposytor t1'lierdząc, iż adwokat zosłał pra· 

ANrOś WASl!!!ftHAN womocnym wyrokiem "skazany na 
Iii ft clężkie roboły" • 

"programie: Bach, Mo.art, Beethoven, Chopln .i ut_or, własne. Adw. Reinberg skazany został na 
PMCNJt. Mety .. cenie od f.- zł. do 3;50 do nllb.ołl .. kllsle FiłhllT'" I łr~ę nagany. ł grzywnę 2 tp. zł., 
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~ lNowe skandale we Francji 
Dla(zeeo zwolniono Bonng'eeo z wiezienia 

Posiedzenia senatu 
zwołane na czwartek 
Warszawski koresp. "Głosu Po 

rannego" telefonuje: 
są pr.zyC:iynil złego samopo­
czucia. nadmiernej nerwowo­
ścI, braku humoru i t. p. Nale· 
ty bezwzględnie usunąć te do­
kuczliwe cierpienIa. W tym ce· 

lu stosuje !ię 

~n,~ 
~o..e.c:f.eckc,. 

DO nabycia w aptekach. 
~ ................ .. 

lien. f11aciszewski 
prezesem izby przemy­

słowo-handlowej 
Warszawski koresp. "Głosu 

Porannego" telefonuje: 
Z wiarygodnCfito źródła do· 

wiadu.femy si~. że prezesem iz­
by przemysłowo - handlowej w 
Łodzi będzie mianowany gen. 
l\faeiszewski. prezes Zjednoczo­
nych zakładów Scheiblera , j 
Grohmana. 

Katastrola lotnicza 
Dwaj oficerowie zabici 
WRZEŚNIA. 15 grudnia. -

(pAT.) - W Sokołowie pod 
Wrześni.ą spadł dziś rano o go· 
dzinle 10.30 samolot ćwiczebny 
i rozbił się doszczętnie. 

Z pod gruzów wydobyło zwlo 
ki por. Zacharowicza oraz 
ciężko rannego obserwatora 
por. Dubanowicza, który w dl'o· 
dze do szpitala zmarł. 

PARYŻ, 15 grudnia. - Areszto­
wany po procesie, wytoczonym ty­
godnikowi "Gringoire" (pismo to 
wydaje poseł Carbuccia, zięć b, 
prefekta policji Chiappe'a) inspek­
tor policji Bonny, został w dniu 
12 b. m. zwolniony z więzienia. 

Zwolnienie to nastąpiło naskutek 
aluzji Bonny'ego podczas wtórne­
go przesłuchania przez komisję 
Stawiskiego, z których wynikało, 
iż mógłby on dać rewelacyjne wy­
jaśnienie o misjach, które w swoim 

czasie powierzał mu Chiappe, lecz 
tego nie uczyni, gdyż sprawy te nie 
dotyczą afery Stawi'1kiego. 

Wystarczyło to, by polityczni 
przyjaciele Chiappe'a dla uniImię­

cia skandalu zwolnili insp. Bon­
ny, tembardziej, iż rewelacje do' 
tyczyły również znanego radykała, 
b. min. Sarrauta. 

Taki jest tymczasem epilc;; wat. 
ki dwuch klanów policyjnych 
Chiappe - Bonny. 

PARY t, 15.12. (pAT) - "Le 
Journal" podaje, Ze aresz10wany 
wczoraj pod Cannes duAczyk Jan 
Moeller, oskarżony o machlnacJe fi. 
nansowe jeszcze w r. 1925, ezy 
1926, będąc zagrożony wyda'enłem 
z Francji, zwrócR się do jednego 
z ówczesnych minłstrw, ktllrJ za 
sumę 100 tysięcy franków postaraJ 
się o cofnięcie zarządzeDla, DIkuu­
lącego wydalenie. 

Morgan wypowiedział wojne 
za UOlrednicfweDł prezgdenfa Wilsona 

NOWY JORK, 15.12. (PAT) -
Jak donosi "New York Post", se­
nator Anye zakomunikował, ze 
sprawa finansowania wojny świato 
wej przez dom Morgana, który wy. 
Iltępował w Stanach Zjedn. jako 
agent rządu brytyjskiego, będzie 

przedmiotem dochodzeń komtaji do 
Ilpraw zbrojeń. I I 

Szczególna uwaga zwr6eona ma 
być na depeszę kablową, adresowa 
ną do prezydenta Wilsona w da 
5 marca 1917 r. przez óWCksnego 
ambasadora amerykański. .. 

Ciunkiewiczowa skazana 
Wyrok pierwszej instancji został zatwierdzony 
KRAKÓW, 15.12. (PAT) - Dzi 

siaj w sądzie apelacyjnym ogłoszo· 
no wyrok na Marję Ciunkiewiczową 

ci oraz wprowadzenia w błąd 
władzy. -:-

Londynłe, Pap. 
Depesza ta .nt iID..... fa..a. 

działywanie zblłalłcep Iłę kryzy-
6Il przekroczyło zdolnoścł liJwJao. 
we Morgana i dodaje, ii jest rzeczą 
prawdopodobną, że jedynym sposo­
bem utrzymania dominUMcep 8ta­
nowiska handlu Sl Zjednoczonycb 
i uniknięcia paniki, jest wypowie-
dzenie Niemcom wojny. -

latotnłe, w miesiąc potem, prezy­
dent Wilson za~dał od kongresu 
upoważnienia do wypowiedzenia 
Niemcom wojny. . 

W dniu wczorajszym marszałel( 
senatu, p. Raczkiewicz, wyznaczyl 
na czwartek na godz. 16 pierwsze 
posiedzenie plenarne senatu wobec 
Dej sesji. -

Tematem ołirad będzie oczywiś­
cie wniosek komisji konstytucyjnej 
zapowiadający zmiany w sejmowym 
projekcie konstytucjL 

Od 20 gmdnia będzłe miał więc 
senat czas do 20 stycznia 1935 r. 
dla uchwalenia poprawek mery to-
~ 

Wstrząs, podziemne 
w Finlandji 

IIBI.SINGPORS, 1!L12. ~ '­
w. WIł Pernio, połołoneJ o 100 
kIJL Da zachód od He1słagforsa. 
odcaato słIDe wstrząsy podziemnej 
które _ ~ nie wyrządziły 
~eh _6d. . 

Prezydentem IirelUi 
ponownie wybrano 

Załmisa 

:ATENY. 16 ~ia:. '(liat'f-­
Ponownie wybrany prezydent 
republiki Zaimia doły dzE 
przed ~omadzeniem narodo­
wem przysięyę na ko~tytucję. 
Zarazem 'ma nastąpić reorgani­
zacja rządu. M6wi się o lem. 
jakoby minister spraw zagra­
nicznych Maximos miał zamiar 
złożyć swój ur.z!ld 

S d i towarzyszy. 
ą y pracy Sąd uniewinnił Qunkiewlczową 

Sąd zatwierChił wyroli pierwszej 
instancji, skazującej Cwtklewiczo. 
wą za to przestępstwo na 10 miesię 
cy więzienia. Ponadto ąd apelacyj 
ny zatwierdził wyrok pierwszej In­
EI!ancji co do innych oskarionych. 

Sr.n DrezJdenta Hiszpanii zawiesiły w stolicy l od ~zutu fałszywego oskarżenia 
działalność portJera "Grand Hotelu" o dokona 

nie kradzieży kosztowności, futer ł 
stanął przed sądem wojennym 

Sądy pracy w WarszawIe, wo gotówki natomiast zatwierdził wi. 
b~c rozsze~zenia ieh komp~łen' nę oska:żonej w kierunku oszukań· 
CJI, zawiesIły od 10 grudma r · czej kombinacji wynalezienia rze. 
b. swo.fą działalność aż do koń4 komych złodziei luter i koszłownoś 
ca b. 1'. 

Marja Cunkiewiezowa odsiedzia­
ła już karę aresztu przez 6 mlesię· 
~,y, pozostaje jej więc leszcze 4 mie 
siące. " 

PARYt, 15.12. (pAT) - ,WecIlag 'cofał Jedn.d" akt osliarfenła, t.Jet.. 
wiadomości li Madrytu wczoraj dzcc, że wyluoczeaJe Zamory m@ 
przed s:tdem wojennym stanął łyn miało powatnleJSEego amczenfa, 
prezydenta repahlł1d, kapral Nieetc) Sprawa" ~ tegQ. ~ 
Alcala Zamora, oskarżony _ ale .... . ~ " f 

Nrozy na Kubie 
Pięć wypadków śmierci 

HAWANA, 15.12. (PAT) - Wsku 
tek mrozów, jakie nawiedziły Ku 
bę w tym rigodniu, 5 osób ~lnarzło 
na śmierć. Tak niskiej temperatury 
nie notowano tu od 75 lat. 

JERZY BAZYLSKI 

Przepis na lepszą kawę. kt6ra mniej kosztuje. IUbordynację. ....................... . 

Bierse SiA mnie]' wiAce]' o dziesiA.t~ eZAść ziaren kawy mnie]', Prokurator zaŻł. dał 12 lat wię- Ne'II\II •• ,m PodaRnJdem GwIazdko-
lf lf 'li 'li lf "7. jest obrus łJrerdowskl lub 

ni! zwykle, ale zato dodaje się do zmielonej kawY mał~ szczyp- denla. karlsbadzkI Poleca .kład pł6cien, 
tę prawdziwej "Zaprawy Karlsbadzkiei" i przyn,dza się nap6j Jak wiadomo, Pfesi4ent Zamor.. bielizn, oraz 1I_lantuji • 

W Z7!~ :iu~~~~ .. Webera zaprawy Karlsbadzkiej" nada kawie domagał się, aby syn jego slłdzon~ PlagBZyn Jarosławski 
silniejszv aromat, większą treściwość i piękniejszy kolor. niiby był jak wszyscy inni obywatele. Piotrkowska 19. Ceny "niton e 
to osiągnęła większa ilość kawy. W czasie sprawy prokurator wy •••••••••••••••••••••••• 

W dwie ~odziny później detek by mogło zdradzić charakter je 

CZERWONA NAFTA 
tyw siedział przy obiedzie w to go pra.cy. Przegląd ubrania 
warzystwie gości pani ' Rano!f i bielizny nie naprowadził r6w­
i wiódł ożywioną rozmowę. któ nież na żaden ślad. W jednej 
rej umiał nadać -pożądany kie· z szuflad znajdowała się pacz-

krótkiej i zręcmej, jak zwykle 
indagacji dowiedział się, że 

Skórecki pracował w małej fa­
bryce p,rzy tej samej ulicy. "­
Detektyw udał się tam nfezwłl6 
cznie. Zastał w fabryce tylko 
majstra, który m.iał poczciwą!., 

budzącą zaufanie milIlę. R~e­
ki zaządał rozmowy ze Sk6ree~ 
kim. Usłyszał to samo, co ~ 
"Polonji": mianowicie, te Sk6-
recki mikł ~zieś przed trzema 
tygodniami. 

POWIEŚC EROTYCZNO-KRYMINALNA 28) runek. Dowiedział sie też wiele I ka z świeżo upranemi kitlami 

Ciąg dalszy. 

- Co za fatalny zb.i~ okoli­
czności. Jestem w Warszawie 
w przejeździe, ponieważ miesz 
kam stole w BiałymSItoku i spo 
dziewałem się spędzić kilka dni 
ze Skóreckim. A może mógł­
bym zamieszkać u pani. Mo)e 
rz eczy zostawiłem w aucie. 

Pani Ranoff zdawała się 

:r.achwycona tą -propozycją. wa­
hała się jednak przez chwilę. 

- Właściwie nie mam wol­
nych pokoi. Są wprawdzie dwa 

chwHowo niezamieszkiwane, 
ale .ieden należy do pana Skó­
reckiego, który zapłacił za ca­
ły bież,ą'cy mies,iąc, a drUi(i mu 
si być zawsze gotÓł\V dla pana 
Rogera Royer, 

- To jest z pewnością, fran­
wz? 

- Istotnie. To Jeden z moich 
najsympatyczniejszych lokato­
rów. Mieszka u JlllIlie od dłuz­

szego cza,s'1l, ale chwilowo wy­
jechał. 

-. ~ ao Franeji~ 

- Nie. Jest w Polsce. Ale o sąsiedzie chemilka. panu Ro-. do pracy. W kieszeni jednego 
gdy wyjeżdża, zatrzymu.Ie po-I yer, który zdawał się cieszyć znajdował się rachunek pralni 
kój dla siebie i żąda, aby nikt I w peJl)Sljonacie ogó1ną sym.pa- ,,Matylda" przy ulicy Ba'g:ałela 

w nim nie mieszkał. Jest to dzi t ją. nr. H. 
wne przyzwyczajenie. Ale inte- Po obiedzie Rybicki wyszedł. - PrzynajmJniej coś - rzekł 
resuje się naukowemi badania- Zatelefonował do domu, aby do siebie Rybicki i schował ra­
mi i ma w SiWOlm pokoju bar- się dowiedzieć, jakie listy na- chunek. Nast~nie 1lbliżył się 
dzo dużo ksiąrżek i -papier6w. deszly. a p6fuiej do Jadwigi, do drzwi, prowadzących do po­
Pl-zychodzi mi ]lednak coś na · którą ucieSZYł wiadomo~ią, że koju Royera i po chwili otwo­
lllVŚl. Mogę dać panu pokój SkÓ: sprawa posuwa się naprz6d.t- rzył~. Rezultat poszukiwań w 
reckie,go. Gdyby powrócił, cie- Na'srłwnie wysłał do Armstro.n- tym pokoju był zadziwiający. 
szytby się z paIlskiej obecności. I ga telegram następują.<:ei tr-6Ś- Szuflady _ pebne były ~iąri:ek 

- Doskonale! Urządzimy to ('j: i papierów, leżących w najwię-
jakoś, gdyby wrócił. Niech się I - Proszę zasię;gnąć w Pary- kszvm nieladzie. Lecz nic nie 
pani o to nie troszczy. Ch~iał- / in w~adomo~ci o człowieku, na wskazywało . na - jakąjŚ systema­
bym tylko, żeby powrót lego zywa]ącym SIę Roger Royer. Ma tyczną pracę. Rybicki przej­
istotnie nastą'j)it '''prowadzę f być przedstawicielem kil~u rzal starannie wielką -plikę liSi­
się natycluniast. Oto pieniądze. wielkich firm. SzczeJtóły w liś- tów: i fotografji, ale nie malaz! 
Zechce -pani rozkazać , aby przy cie. ' nic. col>v /tO mogł:o zaintereso-
niesiono mój Ibagaż i zaplaco- WiedZorem Cłetektyw W'r6eiJ' wać. Wobee tego postanowił 
no szoferowi. do pensjonatu. Pod pozorem, opuścić pensjonat na drugi 

Rybkki, jadąc z Alei Róż na że ma ma~ rzeczy z so.blłl, pro- dzień. · Zawiadom.ił pamą Ra­
Szpitalną, Z1Inienił pierwotny sR, aby z pokoju niez~o nie noN, że musi . natychmiast wy­
plan i pojechał najlPrzód do do· Ul9Uwano. Nast~nie zabrał się jechać i po.tegnał ją oraz J'eJ 
mu. skąd zabrał stale gotową do rewizji. Nie zna'lazl jednak «oki. 
wa'lizę. Następnie zwolnił S2:0- żadnyehdokument6w. ~1ź Opukiws~ pensjonat, Rybie 
fera i najętą łakJs,ó-w.ką zajechał I Sk6reeki z«odnie z .oł2ł hAnkle ki udał .ę Da u1i~ BagateJa 
przed pensjonaf ...JPolonji~. - ta nie łnymał 11 siebie nic. eo- do pnI1U Matyldy Cleftak. Po 

Od tego CZ319U ustała nałtto 
raluie praca w fabryce. Nie.; 
oplaceni robotnicy nie przycho. 
dziji więcej. Pozostał tylko ma' 
ster, nie chcąc apuścić powie­
rzonej sobie fabry:ki. Ucieszył 

się bardzo z p.rzybycia przyja­
ciela szefa i opowiedział Rybie­
kiemu, ze w fabryce wyrabia­
no farby. ale Skórecki nie wpu 
szczał nikogo do sw~o labora 
torjum, które zamykał staran­
nie wychodząIC. W kilka dni po 
~iiklIlięciu Skóreckiego w fa­
bryce W1'lbuchł pozal" skutkiem 
krótkiego spięcia i rozszerzył 

się na laboratorium. Wobec te 
go, że poiar powstał we dnie, 
robotnicy ugasili I{O, nie wzywa 
iąc straży. 

(O ... -.). 
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FurlwaOBlerowi odebraoo OaSlDOrl 
Publiczność berlińska demonstruje w obronie Hindemitha 

Burzliwy przebieg stare w życiu 
ruuzycznem Niemiec xaczyna się u­
spakajae. Ale odgłosy jeszcze dość 
długo interesować będą i niepokoić 
opinję publiczną kulturalnego świa. 
ta. 

wi muzycznemu, Wilhelmowi Furt- b,\'ć całkowicie panem swoich decy 
wanglt'rowi, który ustąpił ze swe- zji. 

Podobno 

go berlińskiego stanowiska, (ldebra Z jego odpo"iedzi dalszych wy­
no paszport, aby mu uniemożliwić olka jednaJ., że nie chce on zbyt 
wyjazd zagl'anicę, a pozatem tajna długo pozostawać bezczynnym. Wo 
policja czuwa nad jego domem. Do hec tego, że podjum dyrygenta jest 

generalnemu dyrektoro nos!ą z Berlina, że Furtwangler ma dla niego w Niemczech zamknięte, 
się zobowiązać przez cały rok nie niewątpliwie będzie on chciał po *H I występować w roli dyrygenta. Po- okresie odpoczynku ~'Yjechać za-

PI ł 
L • I zatem podobno podpisał deklara- granicę, gdzie drzwi wszystkich ptą O KI I clę o lojalności względem systemu cówek muzycznych są dla niego 

narodowo - socjalistycznego. Depe- szerolw otwarte. 
z w y C I Ę Ż A l ..•.. 

W przedziale wagonu kOleiowe-1 sza z powinszowaniem, jaką skiero Jednocześnie oplll,la publiczna 
Mało Kasia jest zdrowsza i siln1ejsza. EMULSJA TRA 
jest $rodkiem odżywczym ł\ wzmacniającym dla dziecI, 'I'''''iA1r.l~ :0 toczy się wielka dyskusja poił wał pod adresem Purtwanglera Niemiec byna?,mniej nk stoi po stro 

tyczna na temat rozmaitych świa- znakomity skrzypek Bronisław Hu- nie swoich władców, Pęwien mały 
topogądów. Oczywiście światopoglą I herman z południowej Ameryki, chór mieszany w Berlinie, który 
dy krystalizują się wkońell na miała podobno skłonić władze do śpiewa pod dyr. Gin Łera Arndta, 
"kwestji żydowskiej". Jakiś robot- szczególnie ostrego postępowania 

obfitUjący w witaminy A i D norweski 'ran leczni!iy.· W . 
Emulsji Tranowej wchodzą ponadto sole wQpniowó!f torowe; 
wzmacniają one kościec dzieci, W krzywlcy'lz&leca się I"mulsję ' 
T ranowq. Wystrzegajcie się i/ldnak naślcida.wnictw '" ~ ~dajc:ie 
EMULSJI TRANOWEJ. wyrobu firmy ~ wystąpił w akademji śpiewaczej ~ 

nik mówi: ze znakomitym dyrygentem. koncertem. w którego programie 
- Chrystus był również żydem! .Jednocześnie Furtwangler przy- umieśl'ił również trzy utwory chó-
W odpowiedzi na to jak8$ paniu- jął w Berlinie przedstawicieli prąsy ralne Hindemitha. Odważne wystą-

sia wyjaśnia: zagranicznej i nświadczył im, co pienie chóru zostało wynagrodzone 
- Owszem, pochodził z żydów, następuje: Po pierwsZE',j pieśni, wykonaP.ej 

:Ile potem się wycbrzcił! - Musiałem odwolać swój kon- zresztą bardzo pięknie, rozpoczęła 

SCOTT-

Jednak jakaś korpulentna dama,! cert we Wiedniu. Nie mogę w tej się owacja publiczności, która al;; 
ktara niewątpliwie do rady miej., chwili! muszę prze~ewszystkłem od: następnie po każdej pieśni powta­
!'kicj szła z więl(szością i wybiera- poeząc. Wydarzema ostatnich dm rzała. Wielu obecnych na konce .... 
la radnego Kapczyńskiego, ostro następowały zbyt szybko po sobie. cie demonstJ acyjnie dało wyraz 
ją mityguje: Było to p()I\ad siły czlowieka!, swe1r.u oburzeniu na nagonkę, jaką 

2,dowscr uczeni w Wat,kanle 
na specjalne życżenie papieża _ Chrystus był aryjczykiem, ,Na temat dats~ych swoich pla~ prowadzą hitlerowskie czynniki 

W ola1abym osobiście raczej poebo- now Furtw1ingler nie ch~e w te,! miarodajne przeciwko Pawłowi Hin 
dzić od małpy niż od żydów cbwili nic jeszcze zdradzić. demithowi. Prasa hitlerowska daje 

W d wi ci . t od' i - Najważniejsze Jest - powie- wy, az oburzeniu z powogu tego 

ł OIPOt e Zł na (I ZY'wa s ę \ dział _ że w tej chwili mogę już faktu. 
g o .. z [ą a: 

- Moie pani być zupełnie spo- _........,.,.~Ałi®&~ ..... łIII!l;!lIII"IIl!lIJ!lil!'lC!MdLwmlll_4Si!M:C_. _"IIIU!F.lll.[!j."IIII_!IIallllg"'i'll!;I!/iilh_I~ 

Iw}na. Na pienvszy ttut oka odra- . ~. UNIVE~SIT~ DE 8EAU'TE 
zu widać, że palli życzenie zostało' ~ C I d· b 
spełnione! * I ł I • • " e I 

Pewnego dnia Goebbels odwłe- I 3UV.DES(HAMPSElYSt!S.!'AAIS 

dził Hitlera w jego posiadłości w: ---------------....... ---------Berchtesgaden. Odbył całą drogę ZlIbiegl I porlld)': da FonseClII ClIiIIdo. WUlSawB. W.pt;ella 11, m, ", 
na osiołku, którego po pnybyclu 
J1 a miejsee przywiązał do płota 

• 

Konferencja mi·ęd~ynarodowa 
badaczy prawa nymski~~, 
Jr.t6ra odbyła. się niedawno w 
Rzym-ie pod DTotelktoratem :Soto­
Hey alPostolskiej, postanowiła 
IttWc\l'Zyć międzynarodową aka 
dem.i;ę papies'ką rzymskiego 
i ko~ie1!nego prawa, do której 
w Lharakterze członków obra­
ni będą wybitni uczeni bez 
w~lędu na. ieh pr:CJ'Daletno§Ć 
państwową i WJ%nanie 

przed willą. Po dłuższej rozmowie 
z "Ffihrerem" usłyszał, te 08łoł Je 
go ryczy przeraźliwie. Goebnels u 
niepokoił się ł przerwał rozmowę: Rozbudow Ira- idżanu 

- Aeh móJ 8otfJ! Zapomniałem 
~da6~ 

- A na te Hłtter. 
Gigantyczny program prac rządu moskiewskiego 

- Co clę obehod7Jl Jeden głoc1ny li( Iwlą~ku a: uchwałą rz,du 80- bch Biro . Tungłsko i &!reia zo.. 
csioł, gdy przede! Juł 60 mnJ01lÓW I wieckłego & dnia 1 paidzierqlka stanie aprowadzolUl regułama ko 
tłoduJe! 1934 r, w lP,awle poparcia wlęk- manlkaeJa okrętowa. 

* lIIJmł helkami rospodarezego j W roku 1935 zbudowanyeh KOIIta 
Jeden z źyClowskłeti lldwol[atów kvlturaJnego rozwoju żydowskiego nie kilka aerodromów, jako stacje 

herllńskicb jest przedmiotem wyra- terenu autonomicznego w Biro-Bł- komunikacji lotniczej, a pozatem 
zów współczucia ze strony przyJa- dianie, miarodajne instancje mo· Biro-Bidżan będzie wciągnięty do 
ciół: skł.wakłe opracowały konkretny ogólneJ sieci telefonicznej i radJo-

- - Co ty właściwie robisz od e-za plan prac na rok 1935. Według te- wej. Dwa miljony rubli przeznaczo 
!lU, gdy cię, jako niearyjezyka, go planu przedewszystkiem poloio- no na budowę pięciu szkół etemen-
sl{f~śloIlO z listy obrońców? ny będde nacisk na rozwój przemy- tarnych, dwueh średnich zakla-

deotów, Jednego kina dłwłę1towe­
go etc. MUJoo rubli W)'ZIlIlCZOllO 

na budowę atereeh ..,IUII • r0-
ku 1935. W tym samym roku rów­
nieź zbudowany będzie jeden wlet 
ki stadJon sportowy. 

()pfóez tych 40 mnJonów rubli, 
umieszczonych w budiecie pań­
s1wowym, wiele dalszych milionów 
rubli inwestować -będą w Biro-Bi­
dźauie rządy lokalne, kooperatywy 
oraz rozmaite sowieckie i zagranicz 
ne organiucJe. 

- 000 - odpowiada adwokat - sIu w tym okręgu, ponieważ srery dów aa.~kowych, jednego techni. 
powodzi mi się bardzo dobrze. Za- rzą"owe uwa7.ają istnIlmie w iydow cum, jednego seminarJum pedago­
rabiam więceJ, niż przedtem. Otwo skon Biro-Bldianie "'Ydajnego prze gicznego, obliczonego na 200 stu-
r7yłem biuro porad dla adwokatów mysłu, zaopatrującego inne kra,ie ti,.Il.,.....II!!IM!

M
il
M 
_______________________ • 

arY.iskich! I na dalekim wschodzie, za pierwszy , * warunek wzmożenia napływu ży-
Podsł{lchan~ w kawiarni: dostwa do tego okręgu. 
- G>:y pani się wybiera lla "In Na inwestycje gospodarcze i SPQ-

frygę i miłość" Schiliera? łeczno - kulturalne w roku 1935 
- To on także pisze sztuki, ten przeznaczono 40 miljonów rubli, a 

Schiller? Ja myślałam, że Oli tylko więc dwa razy więcej, niż łf1westo· 
rei:vseruje ... 

* Młoela hrabianka zakochala się 
w młodym przystojnym szoferze 
swego ojca i postanowiła się z nim 
:Dobrać. 

- C'est borrible! Phosty szofelt 
nlOim zięciem! 

Nie pomagają tłumaczenia i pers 
wazje, hrabianka obstaje nporczy­
wiQ prz:y sweJ decyzji. 

Po w~'czerpal1iu wsz~'stkich argu 
Illcntów hr3bia woła ze zgorsze-
niem: 

-- Ach i )loto twoja phababka 
hyła 11IetheE>ą l,hóJa Stasia! ... Co za 
czasy! (;0 za c'T,asy! ... 

wano w Biro-Bidiallie w roku 1934. 
Z tych 40 miljonów rubli, 26 miljo· 
nów będzie inwestowanych w hucie 
i..elaznej nad rzeką "Mały Chulgan" 
na rozbudowę domów mieszkal· 
nych i budynków kulturalnych w 
miejscowościach nad Małym Chin­
ganem przewidziano 5 miljonów 
rubli. Pozatem w roku 1935 wybu 
tfowatta będzie wielka fabryKa wa­
gonów kolej'lwych, wielka fabryka 
wapna w Ladoko zostanie zmecha­
nizowana, ;t pozatem trzy nowe ce­
gielnie, jedna garbarnia i jedna ra­
bryka obuwia zostaną zbudowane 
w przyszłym roku. Produkcja koo­
peratywy pnemysłowej zostanie z 
4 miljonów w roku 1934 podnieslo-

JAs"NIEJ SŁON~CA na do 7 miljonów w roku 1~:ł5. Za· 
Do nrtyknlów codziennej potrze- równo transport kolejowy ł wodny, 

8 J Dl oMO II S . UL. NOWOMIEJSKA 8 
Skład sukna I tOWllrów mod· ar l WI! nyeh. Specjalny dział materja-• • = łów WOJSKOWYCH. - -

Film,. których nie w,świetlaia 
Handlarze broni w roli cenzorów 

W ~dllym z kinoteatrów na 
Broadway'u w Nowym Jorku 
miała się odbyć prapremjera fil 
mu "Ptrezydent znika". Film 
ten jest wymierzony przeciwkO 
falbrykantom broni' .munieji, 
Z'bijających fortuny na woł­
nach. Obecnie naRlf; wyświetla 
nie te~o filmu odwołano. 

Fabry.ka bron! Dupont de 
Nemours wywarła nacisk ,na to 

de ze wspomnianą, fa'bryk,.ą., 
Juz we wrześniu, gdy Arnery 

ka pozostawała pod wrażeniem 
rewelacji komisji set.acJdej dla 
1.badania przemysłuwojenme­
go, zapowied,ziano w Holly­
wood szer~ filmów przeciWlko 
"hant:llaJ1'zom śmierci", ale od 
tego czasu opinia pulblioz.na nie 
dowIedziała ~ię nic nowego o 
bch filmach, których n&kręca­
nia pra,,-dopodobnit" r.a.niecha-wal zystwo filmowQ "Para­

mount", które podobno pozo- no 
staje już oddawna 'tV k onł ak- * .=1=.= ''''.=---:1= 

PRZYJMUJE: 
od lO-U-ej i od 5-7-ej w. 

lJy w p:08poL1al'stwie domowem n3.- jak i budowa szos, ma.Ją być znacz 
]P'l,v rćwnip'l: zapraw::!. do Jlodłf.g-. ub roz,>zen;one. W roku 1935 roz· 
Doi'ra 1-!'ospo.lyni pT7.ckonala si~ u'le p~czl1i~ się budowa nowej tinJi IlO­
jc(lllokroLuic, 7,(' najicpszą zaprawą le.loweJ od stacji Bejoh:m w Biro­
;10 po.,1llr.ek jrst "Ja-śniej słońca". I Bidż~lIie • ai do kopalni węglił w 
Zaprawa kolora mahoniowligo far-I Bulel, lezącej już poza granlca~ 
bu je w ciągu jednej g:odziny białe okręgu. Nowoczes~~ s~osa zostanIe 
podlogi na czerwono. NiA mnir.,i- utwor~on-a od '.Itacll atrokan at do 
szym popytem cieszy f'ir; również ~ąpłehs~~ Kul~~r, pom~śtanego, 
pł~rn , . .Jaśni"j sl .:nicll.· ' UO C7.YS7.cze- lako nlle]sco:"osc kurac)Jtla dla ....................... e. 
nia Ul etali , szyb oraz luster. całego dalekiego wschodu. N ..... 

W Stanach Z:jedl1oer.onych 
miosz.kają 22 mil.jony katoli­
ków i we wszystkich kośdo­
łach odczytywana jest z amihon 
rezoluc.ia .>Li~i obyczajowej", 
p.rotestująca przeciwko dra­
lStycmym fiLmo~, wz~waj.ą:c 
wiElrnych do bojkotowanIa km 
kt6re takie filmy wyświetlają· 
Zdall\ie za zdaniem ohecni po­
wtrurzają chórem cął~ rezolu.­
cj&. 

w Z'Wią*u t tern Watyb,n 
(I~łos!ł na-st~.i4ce OŚIWiadcze-
11",; 

"Jego Ś'W1ątobllwołć pftIPiei 
życzy lIobie stworzenia międ?:y­
narodowej akademji prawa' 
rzymski~o i pnyciąt:lnięcia do 
tej akade.mji 'Wszystkich wybit­
nych znawców pcrzedmiotu. a 
1V\~ód n1di równie! 1Iezonyoh 
żydowskieh, f ~6d których' 
kilku O<bnaczyło ~ poda.. 0-
.t~tnłego kODlfrHa. Referaty, 
w~anooe Da łJm kongresie 
przH łydowlSkich uczonych. 
pll'of. DrOllltheUn. i prof. Tau­
benblatła, l)nerastały i1l1le syn 
ją wa.riołc.ią aa11kow,". 

IpOl6b 
na sekwestratorów 
Unltd podatkowy .. '.iver­

poolu ma twardy oneeh rio 
l~TYzierni8 w osobie podatnika 
niejakiego James 'a Quayle'a. 
Quayle zalega z podatkami. a­
le twierdzi, że nie może zapla­
cić ani R'l'osza z braku docho­
dów. Urząd postanowil zatem 
wyegzp-kwować naleimość. Ale 
w tem sęk, że w mieszkan iu 
Quayle'a niema nic takiego <io 
z8iSekwestrowania, co 'przewi 
dnie liB:Jeralna uslawa angiel. 
ska. Natomiast posiada Quayle 
!iywego lwa. Lew jest paSlW ię­
tv w latach, IDl'ukliw,\' I zl~'. 
To też ~dy sekwestratorzy w 
asyscle poHcjantów l,g:ło~_ ili 
sie ... do klatki l"' iei, Jew roz­
srożył siG i zamt'uifestowat 
grzmiącym rykiem swoj<' nif'Za 
Qowolenie. Sekwestratorzy po­
szli z niaCiIll. Spl'awa oparła 
się o !Sąd. St:dzia orzekł. ii lwa 
nalezy zasekwestrować. Tvm­
(~asem uikt z urzędników po­
datkowych nie kwapi si(l nO 
draiUwej funkc.i'i opicf',zęŁowa 
"jn lwiego o~'ona. .. ~ ................. . 

Kolonia zimOWli 
w Zakopanem 

(Hotel-pensjonat "Zdr6{ on 1'0' 

gu Kropówek) 
Opłata - 77 zł .• a 10-ci«?­
dniowy pobyt wraz z podro-

żą tam i z powrotem. 
Zapiey w Związku Zaw. Nau· 
czycieli (Wólczhńska 21 110, 
tei. 151-66), u p, Eizonbcrgn 
codziennie od godz. 18 do 2~ 
i w bibljo~ece im, Borochowa 
(AJ. Kościuszki 9, tel. 151-90) 
od 11 do 2 pp. na I-szy wrnus 

do 19 grudnia. 
Kolonja trwa od 22 I XII 34 r. 

do 11 I I 1935 r. 
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PUDER 
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NOCNE DY:tURY APTEK. · -
Dziś w nocy dyżurują następujące 
apteki: sukc. M. KasperJoewicza 
(Zgierska 54); Sukc. J. Sitkiewicza 
(Koperllika 2t:) ; J. Zundelewicz:l 
iPiotrkow:3ka 25); S. Bojarskiego 
: W. Szata (Przejazd 19); M. Lipca 
(Piot.rkowska 193): A. Rychtera 
i B. L,)b,'lay (11 Listopada 86). 

PRZESUNIĘCIE TERrtUNO 
WCIELENIA. - Władze wojsko· 
WP, w Łodzi otrzymały wczoraj z ID 

Ilisterstwa spraw wojskowych za.­
rzą.dzenie w sprawie odroczenia ter· 
minu w·~ieleni& do ~zeregów woj· 
fkowych uczniów seminarjów MU 

czycielskich. Zarządzenie to wydane 
,ostało 'tV związku ze stopniową 
likwidacją. seminarjów. Poborowi, 
uczniowie IV kursu semina.rjuw &o . 

staną. wcieleni dopiero 1 pał.cb.ier· 
nika 1935, zaś termin w~f,lenia 
uczniów seminarjów, ktć.rzy z kOD 
tem roku II'tkolnego przeją do V 
kursu przesunięty został do 1 lip 
t'a 1936 r. 

REJESTR POBOROWYCH DO 
WGLĄDU - I)(Iwiadujemy się, tAl 
'- OJl.. 1 stycznia. biuro wojSkOWO -
poli.:yjne zarzą.du miejskieg'(i wy­
loiy do wg;lą,lu publicznego rejestr 
l'oborIJWYl'h f(.cznika 1914. Zaintt'­
I esowani puborowi, ktćrzy stwier 
tiza, że zostali rr.ylnie, lub niewłaśd 
wie wpiS!lDi, winni przedstawić wi" 
rve-otlne d'JwoJy, na podstawie ktró 
lych biuro wujlOkowe poczyni odp'), 
wiednio sprost')wa.nie W' rejestr7.e 
I!oborowycb'. 

Kino 

EUROPA 
Narutowicza 20 

POCI. 4, 6, 8, 10. 

KAIAUR~fA 
[l(lU~KIHA 
Potężny film produkcji 

sowieckiej 

wytw. "Sojuz-Kino" 
w Moskwie 

Dziś 2 PORANKI 
O g. 12 i 2 

PI reoub niiODy[b 

l5.XII - .. GLOS PORANNY" - 19M t>.r. 346 

• KI 'lnie \V en Be i • • 
ZI 

Cześć radn,ch "narodowychll Drze do wojn, z rządem, 
są usposobieni bardzlei kompromisowo 

inni 

Były prezydent Rzeczypospolitej p. Wojciechowski nie chce być prezydentem Łodzi 

Posiedzenie wyborcze rady 
miejskiej dla dokonania wy­
boru pxe.lydenta Łodzi, dwuch 
wiceprezydentów ; 8 ławników 
nowego magistratu, odibędzie 
się w nadchodzący czwartek. 

Kto są od ludzie. których wię 
kLszość endecka wysuwanie na 
kierownicze stanowiska - tego 
ni.kt nie wie, nawet sama ende­
cja. Oficjalnie twierdzi ona, że 
już desygnowaia swych kandy­
datów, których nazwiska ujaw­
ni dopiero na posiedzeniu. Jest 
jednak tajemnicą poliJszynela, 
że 

endecja napotyka na olbrzymie 
trudności przy załatwieniu tej 

sprawy. 
Trudności te są dwojakiej 

natury. Niedość, że bra.k oIbo · 
zowi narodowemu odpowied 
nich ludzi, ;że kolejno musiano 
zrezygnować z kandydatur adw. 
Kowalskiego, adw. Szwajdlera, 
a ostatnio p. Cyryla Ratajskie­
go, to obecnie pogłębiają te trud 
ności 
ostre tarcia. jakie mają mJejsce 

w łonie łódzkie.. endecji. 
Jak s:ę dowiadujemy, w sa 

mej frakcji radzieckiej powsta· 
ły duże rozbieżności w poglą­
dal.h ra taktykę, jaką IStJ"onniee 
two narodowe ma stosować 'W 

polityce samorządowej, ora" 
w kwestji obsadzenia fotelu pre 
zydenckiego. Z wiarygodnycb 

źródeł informują nas, że 
we frakcji endeekic.l śclerajij 
się w te.i chwili dwie krańcowł' 

grupy, 
które wysuwają wykluczają,ce 
się wzajemnie koncepcje. 

Pierwsza z tych grup repre­
zentuj::), nastroje radykalno-ho· 
jowe, s;zowink tyczne i opozy­
cyjne do rządu. GruPa ta utrz:y 
muje, iż należy z całą bez 
względnością realizować naro· 
dowy prog'l'am w samorządzie, 
nie cofająe sie 'PI'Zed niczem 
oraz, iri 
na stanowisko prezydenta Ło 
dzl należy wysun~ kandydata 

sztandarowe~o endecji, 
nawet, Ildyby taJktyka t~ miała 
napotkać rea:kcje ze strony czyn 
ników rządowych. 
Druga grupa, spogląaająca łneź 
Wlej na sprawy i możliwości 
pracy samorządowej jest rzecz· 
nikiem kOJlliPrO'IDisu i znallezie­
nia 
plaHormy współpracy z łnnemł 
• upowaniami l'adzłecklemJ. 

Wychodzi ona z załotenia, że 
\V1prawdzie należy realizowa6 
hasła narodowe, ale tylko w 
ten sposób, 

aby nie wej§ć w konflłJdy 
z władzami nadzorez~ 

od których przeeiet zalety za­
twierdzanie uchwał, powzię­
tych przez -adę. Praca powin· 
na, zdani·ero tej RfUPY, być 

prowadzona na zasadach rze· 
czowych. Pozatem ta liberalniej 
sza grupa endecka uważa, że 
należy wysuną~ na słanowisko 
prezydenta 
kandydata kompromisowego, 

który nie spotkałby si~ ze 
sprzeciwem władz rządowych. 

Ja·k się pozatem dnwiaduje. 
my, grupa ta sprzeciwia się e· 
n·ergic~nie koncepcji wysunię· 
cia kandydatury adw. Kowa.1· 
skiego na jedno ze stanowiJsk 
w ztl17qdzie miejskim 'tV jakim­
kolwiek charakterze, jak się te­
go domaga ostentacyjnie i zupo 
rem nacjonalistyczna RrU!JYcl 
frakcji. 

Wobee fyeli tarć nie zC:łołano 
jeszcze mtalić, jakie kandyda­
tury Ib~ 1fY5unięte w czwar-
te~ ! 
T«rzyły w. 16daiej roCłzinie 

endeckiej wywołały niepokój 
władz centralnych stronnictwa 
na·rodoweg.o. Wczoraj rano od-
była si~ . 
w Warszawie specjalna narada 
włach uezelnyeh endecji 

przy udziale «rUpy parlamen' 
tarnej • delegat6w łódzkieh, oa 
kt6reJ usiłowano po«odzł6 skl6 
cone strony w lonie obozu na­
rodowego w Lodzi. Sporu jed­
naMe jeszcze nie rozstny«'Dlę­
to i ostateezne decyzłe, zapad­
ną dopiero po d-z:i!5iejszych dal. 

•
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Tornaszo"" 
WYBORY MAGISTRATU. 

Wybory do zarządu miejskiego 
w Tomaszowie wyznaczone zostały 
przez wojewodę łódzkiego na dzień 
20 b. m. W związku z tem komisarz 
Rychlicki zwohł na ten termin pito 
na.rne zebranie rady miej&kiej na 
godz. 20. 

Sprawa wyłonienia zarząd .. miej· 
skiego wywołała wśród miejsco· 
wych ugrupowań politycznych i 
społecznych niezwykle wielkie za­
interesowanie. Mimo, że do posie 
dzenia pozostało zaledwie kilka dni 
part je nie zdołały ustalić swoich 
kandydatów co moie w cfltatniej 
chwili dać pewne niespodzianki. 

LOBUZERSKIE NAPADY NA 
DZIECI SZKOLNE. 

N a dzieci uczęszczające do s7.ko­
ły poV'!szechnaj nr. 7, mi€.szcząeej 
się na peryferj3.ch miasta przy ul. 
Stolarskiego lobuzerja urządza na 
pady, bijąc je i obrzucając kamie­
niami. Rodzic'3 jui niejednolUotnie 
zwracali się z zażaleniem do kierow 
nic twa szkoły, podkreślają.c brak 

opieki nad dzie6mi, dotyclleWl jed­
nak bez skutku. Dzieci nadal pozba 
wione opieki są. przedmiotem ~a· 
paści ze strony chuIiganerji. Na, wy 
bryki te powinny zwrócić uwagę 
władze bezpieczeństwa. 

SPELUNKA HAZAROO. 
W ostatnich czasach w jednym 

z lokali publicoznych kwitDl6 ołJy. 
wiona gra. w karty, przycZ6 ... upra 
wiane są. gry hazardowe. Godnym 
napiętnowania jest fakt, te klijen. 
tela tego lokalu składa się przewa,71 
nie z tak zwanej "lepszej" młodzie­
ży, która niejednokrotnie przesia· 
duje przy stoliku karcianym do 
późnej nocy, zgrywając się nieraz 
do nitki. Byłoby wskazane, ażeby 
cdpowiednie czynniki za.interesowa 
Iy się tem i zlikwidowały ~ spe 
lunkę hazardu. 

"NASI MILUSI~SCY" 
_ Smarkaczu! Ty palisz? Oj, 

gdybym ja był twoim ojcem! 
_ Mate pan nim być, - moja 

matka. jest wdowa._ 

Grand· K i n D 
Dliś i dni 
nastCłDnJch! 

początek o 12-ei 
Reż . W. 8. Van D,ke, Myrna Lo" Willl~m Powell 

lir pierwszej oryginalnej sensacyjnej komedJl p. t. 

Pościg za cieniem 
Nielwykle efektowny film. w kt6rym 'nocna sensacla. spla.ta .Ie I 

nIIlnowszymi pomysłami komedjowyml lir rewelacYJn" cało~6. 

NadDr. : Aktualności Paramountu i P.I. T. 

9 1lI'qd Ikvbowy w Łocbi, 1Il. 
dr. Sterlinga 111'. 18, komunikuje, 
te od dnia 10 grudnia 1934 r. roz­
począ.ł wyda "anie obligacje 6 proc. 
potyczki narodowej W!zystkim tym 
subskrybentom, którzy wpłacili po­
zotlt&łe raty po dniu 5 marca 1934. 

Po odbiór nale1;y się zgłosić z do· 
darni: 1) dowćd osobisty, 2) dowo· 
dy wpłat (pokwitowauia z wpłaco­
nych rat. P. N_). 

UDZIAL WDZI W POCIĄGU-WY­
STAWIE. 

Akcja. e~ntr. tow. popiera.nia 
\vytwórczośei krajowej, zmOJltowa. 
Dia pierwszego pociągu - wysta.wy, 
natrafiła na. terenie Lodzi na wy. 
bitne popl\T(~ie i życzliwość ze stro· 
ny społeczHństwa. i przemysłu lódz 
kiego. 

Zgło3zenia udziału w po(lłągll -
wystawie zadeklarowało szereg naj 
[,oważniejszy\'.h firm przemysło 
wyeh. Na czoło ich wy'suwa się Wi 
Jzewsk!.l. Manufaktura, która wystę 

I 
puje z największem stoiskiem, któ· 
re zobrazuj-3 całkowicie wytwór 
\'70ŚĆ z~kładćw. Pozatem zadckla· 
rowały poważny ud'dał Zjedn. Zakl 
K. Scheiblera. i L. Grohmana, Ejtin· 
gon j in. Jednocześnie Wid7.ewska 
Manuf:1.ktura przekazała dyrekcjo, 
[oeiągu - "Y'Kt3.Wy swój film pro) 
pa.ga.ndt'WY. ktl·ry będzie wyświetlą 
ny w wagonie - kinie, mogąeem po 
;nieści6 100 f)$ćb. 

szych naradach, względnie w 
poniedzial:ek. 

Jak się dowiadujemy. m. in. 
endecja toczyła w Warszawit 
dehatę nad sprawą obsadzenia 
stolca prezydenckiego w Łodzi. 
K west ja ta wywołała doŚĆ bu 
rz1iwą dyskUlS ię, w czasie któ­
rej doszło do namiętnych scen. 

St'ronniotwo narodowe, jak 
się obecnie okazuje, prześladu­
je dziwny pech pod względem 
kandydatur. Delegacja łódzka . 
która wraz z pos.ła.mi Stronnie .. 
twa Narodowego zwróciła się do 
b. prezydenta Władysława Woj 
ciechowsk1~o z propozycją, a· 
by obiąal urz.ąd prezydenta Ł0.-
dzi _ . ; I . 

spotkała ale E kategoryezną • 
mowlI ze strony bo głowy paii-

shra, 
kt6ry podobno miał ~ 
czyć. id; jako emerytowany pre­
zydent paÓ5twa nie chce wzi~ 
udziału ani w życiu politycz·, 
nem, ani też samorządowem..-

W ten s,p05Ó1b sprawa kandy .. 
data na .prezydenta zostaje Da' 
dal otwarta niemal do sam~ 
posiedzenia wyborczego rady. 
miejskiej, które w tych wanm~ 
kaeh zapowiada ~ ni-enrykJe 
ciekawie.. 

J e!U chodzi o . 
pI zekazanle 1II'zędowania przeli 
komłSl8I'Z8 Wojewódzkłego no-

wemu preZ)'dentowi, 
to nastą,pi to po Nowym Rom. 
t. j. dopiero DO ewentualnem 
zatwierdzeniu now~ prezydeo 
ta pnez ~~ nadzorcze_ l •• 

5FLEUR8: 
P·OU.ORE 

ORVlli 

składa się no doskonały liIuder ro" 

linn., 5 F l • • ". F o r w i L 
Miałki. dobrze przyJego, nie .~kodzl 

cerze, nodoiQc lej ~wie.tośt i wdzię~ 

młodołc:l, o przytem posiada subfelny. 

notaroJn, I trwały zapach '-ioI6w. 

5FLEURS . POUDRE FORVIl 

AKADEMJA "DNIA FILOMATY" 
Sekcja propagandowa pn.y łódz­

kim oddziale Polskiego towarzy. 
stwa filozoficznego urządza w nie­
dzielę, dnia 16 grudnia o godzinie 
18 w sali rady miejskiej (Pomor­
sk:\. 16) akademję międzyszkolną 
ku uczczeniu święta kultury a.ntyes 
nej jako podstawy kultury poskiej 
p. n. "Dzień filomaty". BilelJ przy 
weji'Ciu. 
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Strza g Groźny stan 
Właściciel odparł napad bandytów ofiary onegdajszego 

pożaru 
Ubiegłej nocy do mieszl,ania wła 

lei ciel a sl;:\epu przy ul. Srebrzyn. 
... Idej 65, Wolfa Głowińskiego, wła­
mali si~ niewykryci dotąd spraw' 
cy. Głowiński mieszka przy sklepie 
W nocy, około godz. 3-ej usłyszał 
en ciche szmery, a w chwilę po, 
lem do mieszkania wtargnęli jacyś 
~ ..................... . 

WA 
GUH •• ? 

•••••••••••••••••••••••• 

mężczyźni. Głowiński miał rewol, 
wer, wszczął więc \1Iolllentalnif.' 
ogień, na co napa5tnicy odpowie­
dzieli gradem kul. Na szczęście 
j~dnak w sklepie było ciemno i ża­
den nabój nie trafil właściciela. 
Ponieważ strzelanina obudziła 

sąsiadów, włam~ wacze poczęli się 
wycofywać, gęsto się ostrzeli ~'u­
jąc. Ostatnia kula drasnęla tylko 
właściciela sklepu w dlOll. 
Napastnicy zbiegli pod o&loną 1I0cy. 
Głowiński zostal opatrzony przez 

pogotowie, rana I,je jest ciężka. Po' 
licja wszczęła dochodzenie . 

Jak się dowiadujemy, &tan ofia, 
ry groźnego pożaru na posesji prz~ 
ul. Głównej 26, kucharki Antoniny 
:\fatczak, która, ogarnięta paniką, 
skoczyła z drugiego piętra tlą dacll, 
jest nadal bardzo groźny. 

Cięi.ko ranna kucharka pr:tebyw3 
w "zpitalu ubezpieczalni IlOd opie·' 
ką lekarzy. Druga ofiara paniki - ~ 

Marja Grzywaczówna - czuJe siq. 
dziś znacznie lepiej. ł 

Antonin" Matczak poddana zosta 
nie w dniu dzisiejszym operacji. ł 

W cIerpieniach reumatycznych, podagrze, bólach 

nerwowych i głowy, grypi~ j-' przeziębieniu -odd~iq 
..... ~: 

tabletki Togol dobre usługi. Tabletki Togal 

p r z y n o s z q v ł g ę w t y c h c i e r p j e.n i oc h. 

D o n o b y c i a w n a i b ł i t s z e i a p t e c "e 

dgr~kforćł ieatru mieł§ki~eo do publit:ZDOŚt;i łódzkiej 
"'ielce Szanowna Publi<.zno· szych krytyków- essayislów pol cenzentów. Jednem słowem winien pękać od nadmiaru wi- mi na całym św:jecie~ nie obo, 

~ci! skich Cezary Jellenta, bawiąc szczycimy ię poważlI1ą opi.nją dzów, tembardziej, że ceny wi~ywala VI' Łodzi? 'Oto sui 
Ocena własnego teatru nie przejazdem, po wieczorze pę teatru z prawdziwego zdarze miejsc do pięciu razy na ty- generis hamletowe pytani'e. 

należy do dyrektora. Jt.st to dzonym w Teatrze Miej kim w nia. dziel! (popołudniówki so.botmie Nie twierdzę bynajmniej, że 
prawo prasy i widzów, którzY Łodzi na .. Miłości bez słów" pi Biorąc pod uwag~ wszy'tko i niedzielne oraz wieczorne Teatr Miejski świeci pustkami , 
w len spos6b tworzą zł4, lulb sał: .,Nie widzę w całej Polsce powyższe oraz podlueślając przedstawienia zrzeszeniowe w bo to byłaby nieprawda i non­
dobrą opin j~ o teatrze. Zła opi- tealru, nie "'-ylącza.iąc war, fakt nader w Europie rzadki poniedziałki, wtorki, a często i sens. I owszem - frekwencja 
nja ka '~e unikać teatru, dobra szawskich, który mĆtgl~)y siE1 jeżeli nie jedy,n~· . że miasto, tl, \Y środy) są ni.ższe od cen w Jest znacznie wi~k;sza, niż w S(l 

- 'ciąga doń liczne rzesze. Tak poszczycić większą 'Werwą, wi.; ważujące siebie za bardzo tea' kinach, bo poczynając od 40 zonie ubiegłym. I owszem -
chce nieublagana lo~ika przy· kszą elegaJlc.ią, wesołością i bal lra1Ine, a liczątc sohie 660.000 groszy nie przekraczają. 2 zlp mamy swoją stałą publicznoś6, 
czyny i skutku, - tak też dzie· dzie.l rożnym nastrojem sceny, miesz.ka(lCów, posiada właści 70 groszy. Zatem powinny Ibyć mamy nawet entuzjastów, nie 
je sit: wc wszystkich miastach jasnością kolor:.'styczną i zgra wie tylko jeden tcnlr serjo - nadkomplety, a tymcznsem.. opuszczających żadnej sztuki. 
~wiata, posiada.lący<.h teatry. niem artystów". Pisma '. tolecz· Miejski i do tego - bardzo do· czemu tak nie Jest? A raczej. Lecz w stosunku do liczebno 
,\\'ynikalohy z tego. że i ł.ódź ne zamieszczają. o nas reportu' bry, zd'llwalob~' się nie ulegać C7.emu niezupelnie tak iest? -- ści miasta i walorów ieałru za-
nic może i nie powinna two- że specjalnie dele~owal1ych re- wątpliwości, że teatr ten po- CzyŻiby logika, powodująca ludi st<:p publiczności nie odpowia· 
r._yć wyjąlt'ku w prawie przyczy da logice. 
nowości. - A jednak... I oto Kryzys? Przy cenach mie;,e, 
powód, dlaczego zabieram głos tamzych nbt w kinie'! ... - Apa. 
w sprawie prowadzonej prze- t.ja? Pl"leczy temu temperamen 
zemnie sceny. Lodzi. - Brak szerszych zainłe 

Głos całej prasy łódzkiej fi relSownń kulJturamych? Niemo-
l1ieŁyl,ko łódz'kiej) brzmi: Teatr .ż1iwe! - A może' t'ó'~ zjawisko 
).{icjski w sezonie bieżącym po zbiorowe, o którein mówi przy-
~iada zespól pierwszo.nędJny, sło"'ic: .,clldze chwalicie, swe, 
nujleP8zy i najlicz.niejszy pg Cinzano zestawia się Z najpr ze"niej.Z7'Ch .ta. go nie znacie, sami nie wiecie, 
kompleksie setm T. K. K. T. r7'ch win •• apecjalne złota zdroWotne nada. co posiadacie?" ... I to chyba -
Warszawy. Repertuar - nie '1\ mu subteln" .roma't. nie, po.nieważ opinja łÓochka 
hanalny, nie 1)owtarzający za chwali swój teatr. , 
panią· matką stoIka wszystko, Cinzano od przeszło 100 lat dostarczany je! : Pozostaje tyln..o jeszcze jed. 
co tam miało. siakie takie po- W łednaKowej doskonałe! łalloścl. no przypuszczenie, - ostatnia 
wodzenie, - przeciwnie - wię ewentualność: Lódź jeszcze w 

. '. 50 . In Nalet". zwracać uwag- na nazwę Cin"an cel n1iZ na proc. o.ry~ma y, ~.., O. tym sezonie "nic rozchod7.iła 
wiasny (na 9 ostatnich premjer W.zędzie do nabycia. sir;" do swego tea1ru. A szko. 
hyło 4 prap.rem.jery t. j. prem- da! ~rija ho jl1ż czwarty miesi:lc 
jery s7.tu1k, n~ie dotąd VI se7.0nu i zeszlo z afisza iuż kil-

Polsce nie Il
ran

yeh: "Rasy" lill-okaso"al... ranc Kurs gazowy ka dohryeh sztuk. Szkoda i dh1 Rrucknera, .,skutarewskij" Le- . dl"· I na. I a as. 
onowa, "Miłość bez; słów" Spj,.. Zarząd "lVjątk~ 'Żydów .uczest~i: Ponieważ jednak lepiej póź-
!zera i "Ten. który wróei.r" . Meksykańskie metody kupca obrazów ków ~al~( I) mepodl~gł?sć Po.ll%1 no , niż wcale, przeto zwraca;,l 
Bommart'a - oraz jedna gra- Wczoraj odwiedził naszą redak· Ku swemu jednak zdziwie-.p, Se- o:ga.lll7.uJ€ w por.o~:m.'lemu z kor.- sir. ninil'isZ\"1ll li~lem olwar 
na tYlko na scenie wlleń's-kiej t'ję Henryk SzeJic, opowiadając gal oświadczył UlU wręcz, że nic mu lum O~'YOd"IIl. mlt'Jslmn LOPP. ob I h'm do całe i piello titulo PII_ 
.. Dama w bieli" Acharda. Za· nam poniższy fakt. Szelic pozos~a, nie jest winien, a gdy będzie go ('złon~ow zWI~?;ktt 12-godzll~uy J;liczllości ln"in~ta Lodzi z grom 
lem pod względem własnej li· wał w kontakcie ze sklepem ob,., oadall1achodził, to go peprostu W) lmr~ lOforma.cYJuy. obrony PTze('.lw-1 kim apelem: Korzystajcie ~ wla 
n.Pi repertuarowych nowości 1t6w i ram Romy Spokojnej, przy rzuci za drzwi. lotmczo - gazoweJ., . .mego do'brego teatr,~" ,~. którego 
Przodu.l' emy w te.J' chwili tea, ul. PiotrkowskieJ· 13. Od dłuższeg6 "\' 1 ł (l I)..ll)v\ '.., 'Jf' h"f]" w 11) I -. 
trom eal('~o kra.J·u. czasu należała mu się od firmy Szelic zaoponowal przeciwko ta • y:.. ~\ y " . \ ... ·c ::;. C"'t \\=:101 ll1o,,.,ł,,hv 1)07,a7.fko.s.e~i .. il1-

., d Ś • • 'd U kiemu stawianiu sprawy, '" odpo· k:łJll 1, wiądzu p'_'{,V ul POW. nr. fi jllC JI1iasl:~"' Poi~l\i~ 
PozaŁem żadna sztuka w t".·J11 o Ć powazl1a SUlDa plemę zy. po IV soboty l;'lŻI!I'(!'" ty rroc1111 a ,),1 _ . . . . . 

.J • • k' I wiedzi na co Segółł chwycił ciężką ri.)' · '" h01"Z"Shll<"IC tl'llluardzlC,j. ze 1.)0 sezonie nie padła, a prawie każ IUmal Się kilka rotl11e, mollttowa 'd ł . S l" l t' o od 7,. 1 . ,PJ .h : (l.PJ. . .. . 
b·śc· 'I' . l i· ramę I za a mą ze ICOW po ęZll~ ,. _ . SWleZO wyStawlOnc.1 pr3pr('1l1.Jc-

(la by. I-a przy]-ęta "'rzez fachow'" oso I te I lstowme - ecz n c me l ' t t - "" <, al Z) k I rios ~ głowę. Nie ograniczając się \.ms ro.~pIH·Z'.~:-- zo,; alllf' w ~,). rze Te"o który wrócił" .T . 
kr:--·t:l'k"_, pI'sm wsz~' '''. tkl'ch odcl-e· pom. ag o .. ~ e,-ano z. zap.atą ~ k ł I ... , • t h-' t..l· t '1 .1111'1 . , ,.., , , ,., . ł do tego a tu gwa tu, waSCICle <'o ~ 1,;r.~",~g-() ~·g'ol:ma,. - ' Roll1mart'a. sztuki cieszącej sj~ 
ni i narodowo'ci co.najmnie.1 do ~".I~ na. dZlen" az wreszcle.mąz w a· ~klepu polecił agentom trrymać Sze l:; .<rrnilnu.r l' \\Yldac~'1l1 1:PO.,.., uajwir;k:,zcm powodzeniem VI 
brze, często /bardzo. dohrze, a II.Clcle~k~, JakOtbtSeg~ł, ~blecał Slze: lica, a sam jl'szcze kilka razy ude, K,(\~hmaJl:'h~go p. t: ".,Z:JglrzenJl' wiosen'ln.-m sezonie parv skim, 3 
nieraz entuzi"'stycznie. AnaIo ' lcowt JU~ os a ecznte, ze zap ael I t t I ~ U J 

..... d c orajszym r7.~'ł go. o III 'zo wnę _rza u. J • gorąco przy.i<:tej przez naszą 
,liczne stanowisko względem te- mu w ~IU w Z • • •••• Li,'wy lldzillł l1CZE'stników mil·j . 1_.1'" d' 
:tru łód:ikie<1o . la rasa Zgodnte z umową, Szehc przy' Sz-aItc, okrwaWiony I pobity, udał , . . _ premJerową pUUlllcznos<c, na Clą 
, . . ' ,.." zalę za -~ sto był wczoraj około godz. S-ej do !>ię do V kom. gdzie złożył meldu \vlclZlam. ga szereg niemniej interesują· 
~mast ~nnych me wył~ ~~'e!. sklepu. Zastał Segała, jego 1..0111.' nek, poczem do lekarza, który na I Zarzą.l cych premjer. 21-ego b. m. idzie 
eczneJ. Jeden z na}WY I l J oraz kilku agentów, współpraco,," łozył mu opatrunek i zalecił kura· Łódzkiego Obwodu Miejskiego .,Migo" Acharda ze świetną Ja-

;TOW. WIĘŹNIÓW POLITYCZ­
NYCH 

Stowarzyszenie byłych więźniów 
pclityoznyeh d. Fra.kcji rewolucyj­
nej oddzia.ł vr Lodzi (Piotrkowska. 
85) na. odbytem nadzwyczajnem 
walnem zebraniu wybra.ło zarząd: 

Andrzejak Marjan -- rprezes, Wo I 
d."iński Edmund - wiceprezes, .Ko­
złowski Ignacy - sekretarz, Lesz­
ezyński Antoni - zastępca sekre 
tarza, Rode Al - skał"bnik, Kry­
Diak Wł. - bibljltekarz, Wada,leki 
;\Iichał - gospodan:. 

Komisja, rewizyjn:l.: GllIe"'ski J., I 

O,yczarek Kaz. i Kuberski. 
Sąd kol·,teń ki: ~1aciejewski t:lt., 

Luc7.ak L,. Gorczycki S.. Huta F" 
Wagner ,\' 1. 

Sekr"La rj,lt jC':it czynny w ;;rody 
od godz. lb rb 20 i w uiedzif 'll' od 
10 do 12. 

ników Segala. cję. L, O. P. P. uwigą Zaklioką w roli tytllło-

nalwiQMSze ODlodzenie 
w bieżącylu sezonie 

osiągnęła komedja sowiecka 

Ceny mIeJSC zniżone Świat się i ie 
Dziś po('7.. o 12-ej. (WmSIOŁY.TF REBJA1'A) 

wej, 23-ego - pierwsza w tyJlI 
sezonie bajka dla dzieci "Kop­
ciuszek" w nowem opracowa­
niu Jacka Woszczerowicza, 
wreszcie. jako ostatnia nowoŚ<' 
repertuarowa tegoroczna, uka 
że się w noc Sylwestrową lek· 
ka komedja Lichtenherga p. L 
,,2 : 2 Mecz matżeń-ski". 

Niechże więc już ziści siG ty· 
10krotn1e podkreślany pew,nik, 
że Łódź umie stuprocentowo G I 

cenić do.bry teatr. Chod.zi nam 
- mnie i zespoł'owi - właśnie' 
o tę stuprocento.wość. Stupro 
centowość - bez ' rabatul Cze 
kamy. 

(-) KAZIMIERZ WROCZV\ClSK} 
dyrektor Teatru Młt'!jskj~fł 

w Łodd 
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W lutym ,miana b jgacji 
miejskiej pożyczki okupacyjnej . Nasza najukochańsza córeczka 

Sprawa konwersji miejskitj I twierdzenia. Decyzja minister II 

potyczki obJigacyjnej, zaciąg I .lwa ma by6 przestana do Lo 
niętej przez magistrat łódz:,j I c1zi lada dzieli. 
od mieszkallców w okresie oku Jednocześnie dowiadujem)' 
pacji niemieckie.i w Lodzi , we} I się, że zarząd miejski w Lodzi 
dzie niebawem na tory konkre1 przystąpi w najbliższym czaSie 
nej raelizacji. Jak nas i.nformu- do druku nowych obligacji, któ 
ją, umowa konwersyjna, za· rych wymiana nastą'pi ostatecz· I 

warta przez magiistrat z posia. nie w początkach lutego r. p. I 

I' B. P. ~ 

IRENKA ROZINOWNA 
daczami ohligac.H i notarjalnj(' 'Wraz z wymiaml starych ob· 

ucz. VI Oddz. Szkoły Powszechnej im. Elizy Orzeszkowej 
zmarła dn. 15 grudnia 1934 r. po ciężkich cierpieniach w 11-ej wio~nie yem. 

już podpisana, przesłana zosta ligacji na nowe, posiadaczom i 
ł~ w ubiegłym tw~odniu do mi· wyplaCOE€ zoslar. q procenty za II 

msterstwa skarbu, celem za- pierwszy kupon. (p) 

Wyprowa lzenie drogich nam zwłok nastąpi w niedzielę, dnia 16 
grudnia 1934 r. o godz. l-ej ' popołudniu z domu przedpogrzebowege na 
cmentarzu żydowskim, o czem zawiadamiają przyjaciół i znajomych 
zrozpaczeni ROdzice i Rodzina 

(O usł,szymr dziś Drzez radio? I 

9.00 Gimnastyka i muzyka z płyt 
10,00 Pieśni Karłowicza (płyty). 

10,3 Transmisja nabożeństwa. 

12,15 Poranek muzyczny z filhar 
'l1onji warszawskiej. Orkiestra i Zo­
fja lhbcewiczowa (fortepian). W 
przerwie ,,'\V piastowsldrn klaszto­
rze na Dolnym Śląsku" wygłosi Je· 
r7y Tuwim. 

14,00 ~Iuzyka oparetkowa (płyty) 
15,00 Odczyt pt. ;,Wspólpraca 

szko!y i domu w zapobieganiu i 
7.w:ll rZ:lniu chorób zakaŹllyclI dzia­
t" ~." - wygL dr. StanIsław Stań­
C' 7.!1k . 

1 i.15 ;'l1cloclje z filmów dźwięko­

"':;clt (płyty'). 
1:i" 'I.) ,' kl'7.5';11;: :1. strzelecka okrQ­

i:'1 Jt'rl;.kirgo 
i H.Ol> .. Fogawr:dka przyj::10iół" -

" ' :lI !:11'\ l ]t '):;:·o\\· icza. (F!':i;!lJLent z 
I • \ ';«d pt. .. Pokusa o zmierzchu") 

iG,BO llccit:-tl skrzypcowy Ignace 
go \Y cisseuberga. 
. ~~ •••••••••••• Ą ••••• t. 

~~IĘTAI RJlDJO 

kiestry, Andrzej Bogucki i chór 
dziewcząt (przyśpiewki). Transmi­
sja do Berlina). 

20,30 We50b wycieczka w wyk. 
zespołu trzech fortepianów (płyty) 

20,55 Jak pracujemy w Polsce. 
21,00 Na wesołej lwowskiej fali. 
21,45 Skrzynka pocztowa tech-

niczna. 
22,15 "Gadki na podatki" -

obrazek słuchowiskowy na temat 
aktualny. 

22,30 Koncert orkiestry jazzowp.j 
Henryka Warsa. 

23,05 Muzyka taneczna. 

DORA BRAUDR PRZED MIKRO­
FONEM 

W dniu 31 grudnia przed mikro­
fonem radjostacji warszawskiej wy 
stąpi z recitalem fortepianowym u­
talentowana pianistka łódzka, la­
ureatka konserwatorjum, obdarzona 
wyjątkowymi walorami pianistycz­
nymi, p. Dora Braudówna. Solistka 
wybrała na program swego recitalu 
perełki nowoczesnej literatury for· 
tepianowej Debussy'ego, Skrjabina, 
Prokofjewa i in. Recital będzie 

odbiorniki wszystkich marek jak: transmitowany przez wszystkie sta· 
ELEKT RIT, PHILIPS, PHILCO, cje polskie, tak że łodzianie będą 

Tf!LEFUNKEN, TEKAFON mieli okazję posłuchać tej zdolnej 
,,41f Jl. RJ\DJO" łodzianki nawet przez detektory. 

NAWROT 1. tel. 183-60. AUDYCJE ZAGRANICZNE 
Ceny przystc;pnel Warunki dogodne I Berlin (356) 

21,30 Koncert sltrzypeowy D:dur 
~~ó~~.......... .... .... Beethovena w wyk. G. Ha.veman .. 

16,45 "Lamigłćwki" podyktuje Hamburg (332) 
Henryk Ladosz. 20,30 Opera Webera. "Preeiosa. ... 

! 7,00 Pieśń ludowa. w artystyez- Wiedeń (507) 
nem opracowaniu. Wykonawcy: 19,20 Koncert fortepianowy A-
Chór i Maurycy Janowski (tenor). dur Liszta w wyk. Sauera. 

17,50 Odczyt pt. "Nowe ksią.Zki o 19,50 Symfonja VII A-dur Bee-
Nowym Swiecie". thovena. 

18,00 Teatr wyobraźni nadaje Bukareszt (365) .:' "' 
~łllchowisko pt. "Trzy damy". 20,00 Utwory Szopena w wyK. 

18,45 Odczyt z cyklu "Życie mlo lVItinzera (Balada F-moll, Nokturp 
oziei:y" pt. "Młodzież pol8ka na wy H-dur, Walc, 2 mazurki, 2 etiudy, 
chodźtwie u schyłku 19 wieku". Polonez Es-dur). 

19,00 Transmisja koncertu orga Sztokholm (426) 
nowego z Akwizgranu. W progra- 20.50 Koncert kameralny (Warja. 
mie utwory niemieckich i flamandz cje na smyczki Areńskiego, Suitll­
kich kompozytorów 15 i 16 stule· na smyczki Lundvika, Concertino 
cia. na trą.bkę i smyczki Rjisagera, Se-

19,35 Pieśni w wyk. R. Taubera renada G·dur Mozarta). 
(płyty). Bero Muenster (5łO) 

19.47 Feljeton aktualny. 21.10 Recital fortepianowy EIl-
20,00 Polskie melodje ludowe, gla, (Sonatiny Cimarosy, Handla, 

polskie tańce. Zespół ludowy or· Scarlattiego i Beethovena). 

••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• 

'" y c i Q g z p o m o r o iI C l Y 'idealnie 
odświeżcr jamę ustna, daicle więc 
dziecku Ipeclalna ImacznQ poma· 
rańczowa paltę do zębów "lo dzieci 

BEBEDO T 
SZOFMANA 

DR2EWQ0T W HIGJENIE DZIECKA 

=:1=1=1=1=1=1===1=1=::1=1 

Nowa ziemia w Palest,ni'e 
wy. W przemówieniu, wyg~o­
szonem do delegacji ara:bskiej, 
wysoki komisarz an~iels'ki ~jr 
Artur Wauc110pc wskazal, że 
dzięki odbagnieniu olbrzymich 
terenów zapewnione będzie 
zdrowie i szczęśde wszystkim 
11'·il's7.kańcom. 

Dnia 15 b. m. po długich i ciężkich cierpieniach_zmarła nasza 
droższa matka, teściowa., babka, siostra. i bratowa 

B. P. 

Bora lłoseDsÓ'aut:b 
ur. Szmulowicz, wdowa po b. p. Abramle 

przeżywszy lat 67. 
Wyprowadzenie drogich nam zwłok nastąpi w niedzielę, dnia 1~ 

b. m. o godz. 12 z domu żałoby przy oL Narutowicza 56 o ozem zawia-
damia pozostała w nieutulonym żalu ' 

Zerwał chorąglewMę ze SlUaSluMą 
z aa_a "ODIBla DicIBlcckicl!o '" łodzi 

Kalisz zosŁal uniewinniony od zarzutu znieważenia godła 
obcego państwa 

IW .sierp~łu ~ się r;Iej!i.io oa)'Jart'u. podbłt«t ao samocIica Ife ao ~ ~ .ze 
larskl Berlin - Warszawa. cłu konsula niemieckiego i ze swastylt2b Uomaczą.c ,ię., te nie 
Ko~owym punktem przedo- rwał chorą~iewke hitlerowak" wiedział, it test to amoch6d 

stabue,(o. etat).~ .,,1 atadjoo . :w Pnyby1a -policja IPraw~ a. koDsula Dlemieckie.,. 
HelenO'Wll8. reatowała Z«romadzeai aezeat 'B-' '" . 

Z tej racji Clo Hel_owa pnJ _1_' • rwv1mrator 1)OPłeraJ oKute. 
b 

'ł N" • 6- L_; łUOOT zabawy demonstrowall, 8 nie z art. 112 wskazując fe 
yl0 z leDllec mn .,.wo I(O~ nawet usiłowali odbl6 arenta. ch ..ł_! • i ' 

na samochodach i motocyklach za OULI tu mlew1lłen e zasad 
kt6re ozdobione były. choryłew wauego z !'IIIk policji. . o wzajemności ~zanowania 
karni ze swastyką Zatrzymanym okazał ale 19 ROdeł państwowych:.· 

Ponad 200 moiocykli ora'J letni Mordka Binem Kallsz, '(ul. SIld, po naradzie, ..,.,.aał ~. 
kiLkadziesią.t samochodów nie- Dre~owska .9). Osadz~ go w rok, na mocy którego Kalis1 
mieckich ustawiono W. ogrodzie ares~ele .. gdZI~ przesiedZiał od od zarzutu znieważenia god:ta 
tuż przy restauracji. 25 Slerpma miesiąc. , pań5twa obcego został uniewin-

Tego sameRO dnia w Heleno- Wczoraj Ka~ilz stanął 'prz~d niony, natomiast za uszkodze· 
wie urzą.dziło zabawę jedno 2 sądem g;odZktm.. ROz.prawH~ nie mienia konsula, skazany zo 
towarzystw ;żydowskich. pr~ewodiO.l~zył sędZIa Groch ol sŁał na 3 ty~odnie aresztu, 

w , ód . dó .id J SkI, oskarzal prok. Dreszer. przyczem. zaliczono na poczet 
sr POJ3.z w, zna owa .. 

się również samochód konsula Na rozprawIe KalIsz przyznał kary areszt odlbytv w śledztwie. 
niemiedkiego w Łodzi dr. Molly 
ozdobiony z jednej strony trój 
barwną chor~eW'iką. z drUjgiej 
t.aś chorą.giewką ze swastyk.ą. · 

Samochodów pilnował Józef 
Frączkiewicz. W pewnym mo' 
mencie pewien osobnik przesa­
dził barierę, oddzielającą plac 

Wydział Torysfynoy 
ORGR"IZ. SlOłtIST. 
urządza systematycznie 

WYCIECZKI 
do 

PALESTyny 
luksusowym polskim 
okrętem POLONIA 

odchodząeym co 2 tygodnie 
Z KONSTANCY 

oraz luksusowymi okrętami 
francuskimi 

z MARSYLJI. 
Nalbliisse terminy 

wyjazdu "POLONJI" 
1 i 15 stycznia 1935 

Zgłoszenia 
l informacje .. bi..,rse SJoni.t. 

$r6dmlej.ka to. 

~ 
RADJOODBIORN 

DOBY OBECNEJ 

zL.280-71.425 
DOGODNE WARUNKI SP/:ATY 

-ZADZWOŃ - & 
-WJTAWIMY BEl lOBO· U! 
WIĄZANIA'OO KVPNA r 

ldDi PIOTRKOWSKA 81 

Reorganizacja B. B. w Łodzi 
Kierownik sekretarjatu wojew6dz łokształt zagadnień ideologicznych. 

kiego BBWR w Lodzi p. W. Bu· organizacyjnych i społecznych. Wy 
dzyński w ciągu ostatnich tygodDI kładowcami na otwartym w dniu 
dokonał gruntownej reorganizacji Jzisiejszym kursie będą.: pos. Drat· 
wszystkich rad powiatowych i grodz wa, pos. Fija,łkowski, red. Hoppe, 
kich BBWR na terenie woj. łćdz. inż. J. Freyman ~ sekretarjatu ge· 
kiego, tworząc w ten spos6b nowy nera.lnego BB, nacz. K. Jagiełło. 
sprawny ap.lrat, gotowy do pOdję-1 nacz. J . Orłowski, L. Keller, kpt 
cia pozytywnej pracy w terenie. J. :tukl)wski, red. W. Budzyński i S 

Pierwszym etapem tej pozytyw· Lejcza.k. Sekrehrzem kursu będzi~ 
nej pracy jest zorganizowany przez I p. B. Stępiń.ski. Kurs będzi~ liczy1 
sekretarjat \voj. B. B. tygodniowy.' około 30 słuchaczy, reprezentują· 
kurs dla sekretarzy rad powiato. cych wszystJrie powiaty wojt)wód:t.· 
wych i grodzkich BB. Otwarcie te· twa. łódzkiego i ma.. na celn wyszk(\ 
go kursu na.stą.pi w dniu dzłałCl" lenie kadr działaczy organizacY5 
fl2ym w lokalu sekreta.rjatll ." Ló, nyeb. • 

Bagnista okolica dokoła je­
ziora Hule (Merum) w Galilei 
została zakupiona przez :źydow 
skie towarzy.stwo kolonizacy j­
ne PDC. i będzie zamieniona na 
uprawną ziemię dla przeszło 
tysiąca przebywających rodzin. 
Arabskim beduinom pozosta­
wiona nędzie do dyspozycji 
trzecia część terenów, osuszo­
nych na koszt towarzystwa i u­
czynionych zdatnymi do upra-

Gospodarczy rozkwit Palesty 
uy skłonił zarząd francuski Sy-I 
rji do zainicjowania imi.gracji 
żydów do tego kraju. :.. ___________ ...: dzi. Progra.m kursu obejmuje CA-
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ŁODŹ, 
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Fakty --
"I~D, 

Sztuka w 3 aktach Jana Bommarta 
klórg wrót:il" 

PrZYDOda generała Historja, opisująca skutki wypad rzucił jednak Bommart wiele traf­
ku samochodowego, w którym ezło nych obserwacji z dzierlziny psy-

"Polsim Zbrojna" przynosi dosko wiek stracił pamięć co do ostatnich chologji, konfliktów wewnętrznych, 
tlały feljeton pióra kpt. Jana Wy- 17 lat swego życia, daje ulalento- światopoglądów i charakterów ludz 
spiańskiego ze wspomnień o ś. p. wanemu autorowi francuskiemu po- kieh, ujmując wszystko w formę 
gen. bryg. Dobrodzickirn. le do stworzenia galerji niezwykle interesującej, bardzo żywo toczą-

Oto generał opowiada w kasynie trafnie scharakteryzowanych t y- cej się akcji. . 

TEATR MIEJSKI. 
Dziś o g.HIt. 12 ·ej poranek P') 

Ezji sowit>\'kiej. 
O godz. 4-ej "Zwyciężyłem kry. 

zys'!, 
O gudz. 830 wiecz. "Ten, Który 

wrócił". 

DZIŚ KONCERT ANTOSIA W A· 
SERMANA. 

Dziś w ll'l.li filharmonji o godz. 
12-ej w p0ludnie na poranku kon 
certuje f':lnomen pianista - kompo­
pytor, r·Jetni Antoś Wasserman. 

9 

~ ZWJlc;esłwo 
w ciężkiej codziennej wal 
ce o byt osiągnąć można 
tylko przy pełni zdrowia 
i sił. 

Silnym i zdrowym będzie 
tylko ten, który się racjo­
nalnie odżywia - a więc 
dodaje codziennie do 
śniadania 2-3 łyżeczki 

OVOMALTYNY 
Dra WANDERA. 

• pów i pom, ysłowych sytuacj·i. Wpra Największym walorem obecnej 
Jak znalazł się peWtlfi!go dnia nad 
b • W wdzie trudno zrozumieć, dlaczego premjery w teatrze Miejskim jest 

Połnowartościowe składniki 
i wiłaminy zawarto w OVO­
MALTYNIE zapewn i ają 
stałe zasoby zdrowia, siły 

NIEDOLE DOMOWE i ene rgjt 
rzeglem iSły, w stroju kąpielo-

otoczenie nieszcze.śliwego, czy mo- równa, bardzo dobra gra artystów, wym na piasku. Ubranie zostawił w 
ł . że szcz"śliwego" Jerzego Bretłe ni.e poczynając od pp. Madalińskiego, aZlence_ Rozkoszując się słońcem ~ 

może zrozumieć, że ma ze swego Chojnackiego, Niedźwieckie) I Szy-
zdrzemnął się, gdy nagle obudził h 

k Punktu widzenia przed sob" okaz mańskiego w rolach głównyc, a go ja iś ostry głos: .. i patologiczny, na którego nie wolno kończąc na kapitalnym epizodz e 
- Co ty tu robisz? się gniewać i pienić, jak na nor- p. Mrozińskiego. Miałbym jedynie 
Stoi nademną saper, w obszer- mainego śmiertelnika. SzczególnIe do zarzucenia pewną przesadną wy 

"ym drelichu, z kbk. na ramieniu " żona, kobiecina przecież sprytna i buchowość p. Zurowskiemu i, mimo 
i zdjąwszy rogatywkę, obciera obli umiejąca zręcznie lawirować przez trafnośCi ujęcia typu, p. Dunajew­
cie z ogolonej głowy kapiący pot. ten padół płaczu, jest w swem ser- sldej. Całość jednak pod względem 

- Uff! Nareszcie mam jednego! decznem oburzeniu trochę niezrozu- wykonania stoi na poziomie bardzo 
Chodzicie tu dranie, a potem do wo miała. Wprawdzie gospodarskie za- wysokim i żaden dysonans odtw6r­
dy - i jak siekiera - niema go- miłowanie do porządku jest 'fi niej czy nIe psuje zainteresowania, z ja 
ścia. A nas tu ganiają, ganiają po głęboko zakorzenione, ale .aby taka kłem widz od początku do końca 
tych sakramenckich piachach i pii- przyziemna kwoczka nIe potrafiła śledzi bieg akcji. 
nuj, żeby się tald nie utopił! się zżyć z nową sytuacją, względ- Jest to niewątpliwie w znaeznym 

- Ależ przyjacielu - ja na to - nie zabrać się cierpliwie do ponow- ' stopniu zasługą p. tyteckiego, któ 
widzisz przecie, że się nie kąpię, a nego wychowywania swego odmie- ty wyreżyserował sztukę Dardzo 
chcę trochę poleżeć na słońcu! nionego małZonka _ to nie przema starannie, zapinając ją naprawdę 

Wreszcie udało się generałowi wia do przekonania. "na ostatni guzik". 

8;~hodach spotkałY. się ~Wic I (lVOMAl:DNE-~ 
- Czy to !prawda, IMJa pam, te ~ -- O 

pani przyjęła nową słuąe" -Tu. • ••••••••••••••••••••••• 
- Czy pani z niej za.dowolO1l& ? 
_ Wie pani, te nie bardso. 
- Dlaczego? . 
- Powiem pa.ni prawdę· P6'B ]a 

jestem w domu, to ona jest Ilłesdol 

Przerwa świąteczna 
w łódzkim przemyśle 

tekstylnym 
na do niczego, & jak m6J _ jest M al IofOilUU)J mązJD zawo. 
sa.m w domu, to ona staje alę zdol- dcnre wIóImłu'ą, lwia ~ fa-
na . do wszyatkiego! lIrJk wł~ ŁodzI prze-

SZCZĘŚCIARZ ..... praeę, poc:ą".,. od przyszłej 
__ Ja.1t się powodzi naszemu przy ""łJ ZZ b. IIL Cboclai oftcjalnie 

jaclelowi Dupont'owl? nas pnea W) okrd1011J II08tał na 
_ Ma. sz~ęśeie, chłopf 1AletlW'łe klika dni łwqłeezn)dl, to Jednak 

miesłą.e temu ubezp16Mył tdę 'Od według azyIkanyda w łabrykacb 
njeszczęśliwych wypa.dktw, & jut laformaeJl, wydaje &Ię neeą pew· 
trzY razy zosta.ł P.lZejech&Dy, P,l'Z6Z q, te wznowienie pra~ nastąpi 
auto. dopiero po lioJWl8l Rob. udobruchać słu1.bistego sapera, któ Na kanwie tych wypadków roz- Zastępca. 

ry pozw~il mu ~ucre ~ochę p~e .~~~~~~~~~~~~~~~~~~~I~~~~I.~~~~~~~~~~~~~~~~~. 
że!!· na piasku. Potem jeszcze raz UnlewlnnlollY pO-zwolenie to przedłużył, ale za 
trzecim razem wrócił już wściekły 
nie na żarty: 

- ... No!. .. w troki i hajda! Już 
cię niema! - Ale to uparty frajer!1 
Wszyscy mnie zawsze słuchają, a 
ten nie! A co ty jesteś w cywilu? 

- Ja jestem w wojsku! 
Salwa śmiechu, śmiechu tak ser­

decznego i zdrowego, jak dawno I 
takiego nie słyszałem i tak zaraźli ._~~~~~~~~~l!II~~~~~~ .. _~~_ .. ~-~~~~~~~~~~~~~~~~. 
wego, że zacząłem sam rechotać i 
do grubych łez się ześmiałem. I tak 
śmieliśmy się razem. 600 łodzian uratowanych Poranek poezii Z.S.R.R. 

- Cooo? ha! ha! haaaa! w woj- 12' t t . J 
skul Pokraka! Chyba kuchal!!: Jak O -ej w ea rze 'mle-
Boga kocham! ha! ha! haaaa! A skim I 
bod~j. cię ... o.:. o; A ty frajerze' A ) Dziś o godz. 12 w poł. w tea-

od niechybnego zarażenią się niebezpieczną 
chorobą 

gdzlez ty słuzysz? trze mif'jskim odoędzie się pora- W dniu wczorajszym w czasie 
- W D. O. K. ha! ha! haaaa! - nek po~zji sowieckiej. Nowy nie przedświątecznej lustracji sanitar-

wtóruje mu śmiechem. many jes~cze w Polsce program 0- nej sklepów spożywczych i masarń 
_ Fajna służba, ześ się tak utu- bejmuje tłumaczenia z poetów so- wyszedł na jaw niezwykle skanda­

czyI! ha! ha! haaaaa! A jaka ty wieckich - od Aleks. Ełoka, Ma.ja· liczny wypadek. Oto komisja sani-
szarża? kowskiego' i Jesienina aż d'o piew., tarna. wykryła w składzie wędlin 

_ Generał! ców rpiatiletki. M. in. poraz pierw- Ireny Gundram przy ul. Prusa 28, 
szy w Polsce recytowany będzie I 25 kg. ciel~ciny, oraz całego wie· 

Cisza. Chwila wahania. I poemat rewolucyjny Błoka p. t.: prza wagi 165 klg., pochodzącego 
- Ty cholero sakramencka! Ty "Dwunastu", nieznane wiersze Ilji I z potajemnego uboju. Mięso nie· 

Ofermo! Torbaczu jeden! Ty sapera . •. k . dd Erenburga, najnowsze rzeczy Bory zwłoczme SkOlhiS owano I pu ant 
nabirać? - Generał! Z taką wali- sa Pasternaka oraz ostatnie poe-. badaniom, które dały niezwykłe 
ZeI! Ty żołnierz? A do rzeźni na na maty w stylu "neorealizmu socja· wyniki. 
ki! - Won ty stąd, bo cię kropnę ł 
w bandzioch, że ci się odbije byku li~tycznego": W zakre~ie temat y- Stwierdzono mianowicie, ie c~ 
jeden _. i zamierza się kolbą w 0- k~ uw~ględI~"IOne są. m .. m.: .rewo~u- wieprz był zarażony trychiną. 

razić blisko 600 ludzi na zarał.eni~ 
się tą okropną chorobą. Właściciel 
kę pociągnięto do odpowiedzialnoś· 
ci karnej. 

Należy przy sposobności ostrze" 
mieszkańców, czyniących obecnie 
dość intensywnie zakupy na święta, 
aby ze względu na własny interes, 
bacznie zwracali uwagę na to, czy 
mięso zaopatrzone jest pieczęcią 
r:zeźni miej&kiej. Na wypadek bra 
ku pieczęci należy natychmiast za· 
wezwać policjanta, który groźne> 
dla zdrowia i życia konsumentów 
mięso natychmiast skonfiskUJe. 

kolicę mego brzucha. eJa, WIeś l kolektYWIzaCJa, mIę- Sprzedaż 165 klg. mięsa mogla na· . • d7.ynarodowe tematy proletarjac· • __________________________ _ 

Nie pozo~tało ?IC innego. lak lde, satyra sowiecka, miloŚĆ . i ko-
c1.et."prędze~, po~ając ~yły, zJ'eJt.ero bieta sowiecka, liryka współczesna, WuLw,-ntne "'erfumJl 
wac do mej rozbleralm - w łozmę· pierwsza i druga piatiIetka. i t d. • K ., 

- Ja cię popilnuję, ja ci dam, ty 'ł.ocytują. artyści teatru miejskiegf 
generał... od kucharzy: Przychodzi pp. Z. Tymowska i B. Dardziński. 

mydła oral wszelkIego rodzaju kosmetyki - to miły podarunek gwialldllowy 

bU.iać! Mnie! Ot. .. ! Do łabaja z nim: Prelegent S. TimoHejew. Perfumerja Edward. Firiclt 
Ubrałem się pospiesznie i wycho Poranek ten pozwoli się zorjento 

dzę z krzaków już w całej mej "ge- wać w rozwoju poezji sowieckiej: 
neralskiej wspaniałości". Czem był wiersz sowiecki I czem 

PIOTRKOWSKA 108. HURT DETAL 

Nie znajduję słów - drodzy moi jest dzisiaj. W pierwszych lataeb 
- by wam opisae te wszystkie marynarze sowieccy idąc ' do ataku 
~mially uczuć i wrażeń, jakie w fiI- śpiewali: "Lewą. marsz'! Majakow­
IlIowej wprost szybkości przemknę- Ekiego. Na froncie walki, w klubach 
ły po twarzy żołnierza. - Zdurnie- robotniczych, w pochodzie, l\"y na 
nie, ogłupienie, zwątpienie w rze- ulicy, wiersze budziły entuzjazm, 

Trz, ra~, "slO t,siecy" 

czywistość, jakiś cień nadziei, złu- zagrzewały do walki. 

W ostatnim dniu ciągnienia trze· 
ciej klasy lo.terji zostały wyIosowa. 
ne trzy główne wygrane po 100.000 
d. 

dzenie, niepewność faktu, strach 
przed paką, wreszcie pogodzenie 
się z losem i - żołnierska powin­
ność: prezentuj hrQń: na prawo 
patrz! 

Przeszedłem mimo, oddając bo· 
nory, a po jakichś trzydziestu kro­
kach oglądam się i... widzę - sa­
per mój stoi Jak słup soli i, patrząc 
za mną, ciągle broń prezentuje! ..• 

Tego samego dnia mianowałem 
,,sapera X star~zym saperem za gor 
liwe pełnienie obowiązków służbo­
WYCh". 

Zawierucha wojenna przeszła, nu Los ' zrządził, ie dwie wygrane 
l:l.gany ucichły i opadły krwawe padły w Warszawie na. nr. 120.il1 
mgły. Kraj zabp.l się do odbudo- i na. 172.737. Posiadaczami tycb 
wy, al':l wiersz, czy 'Powieść, nie numerów jest kilka rrlezamoznycb 
straciły nic ze swego znaczenia. Na osćb, mieszkających w dzielnicy 
froncie wa.lki gospodarczej znala· wolskiej i dwuch drobnych kupców 
71y się młot i książka. Literatura z Łowicza. 
poszła znów razem z życiem. . 
•••••• •••••••••••••••••• Trzecie 100.000 zł. padło na. nr. 

l'Iorz~ i kolonł~ 
to poięlia Polski 

157.289. Połowę tego lo.su poSIada 
p. Emilja I. z Przesław koło Dębi­
cy, jedną zaś ćwiartkę p. H. J. z 
Radomia, ktć'ry wysłał kolekturze 
nalewoM za nią. dopiero w pierw-

szym dniu ciągnienia.. Tym razem 
udało mu się, lecz zasadniczo tego 
rodzaju opmnienie mote doprowa 
dzić do wielkich trudności Idy re· 
aliza.cji wygranej. 

Dlatego te1J wszyscy winni pamię­
tać o tem, te losy do czwartej kla 
sy należy odnowić do dnia 31 grud' 
nia r. b. 

Ostatnia ćwiartKa losu nr. 157.289 
jest w posiadaniu jakiejś tajemni­
czej osoby, zdaje się że z Sambo­
ra, która. nie pozostawiła ani swego 
nazwiska, ani adresu. 

W Łodzi padł cały " szereg mniej­
szych wygranych po 20.000 zł., 
10,000, 5.000 zł. i więcej. 

od zarzutu szmuglu 
w swłlpiii z umłeszczonym pnez 

nas 1ł' dalii 14 II'1Idnla 1934 rob 
artykut_ "TaJemniczy "ClJr)'sler" 
z PI1*DItemW, w którym pIaII6Dy 
fe JedIIJID • c:złoakn baJUIJ pne­
mytniczeJ b7I ZeJman Ortea6ald, 
teelmlk tlenł)'ił)CUi) ~ 
65). P. ZeImaa Orłeaósld WJlOIdem 
sądu okręgowep w ł.odd • dala 
1ł bo ...... eaIkowłc8 ..... bI.. 
UtOW8D1 l alewluilluą. 

WODY fillOT" POTĘGUJĄ 
Kwiatowe" Urok Kobiety 

NAJLEPSZY FILM POLSKI. 
W roku bieżącym, zgodnie z wie 

loletnią tradycją. dyrekcja 
Grand - Kina zakontraktowała dwa 
najlepsze filmy polskie. 

Pierwszy z nich - lICzy Lucyna 
to dziewczyna" jut się ukazał i nitl 
tylko te nie zawiódł oczekiwań. 
lecz jednogłośnie uznany został za 
najwspa.nialszą polsklll komedję sa­
lonową. 

Drugi z rzędu - "Sluby ułań­
skie" ukate się w świątecznym 
programie. Zdobią go najptękniej 
sze nazwiska aktorskie: Modzelew 
ska, Mankiewiczówna, Conti, Brod 
niewicz, Walter, Skonieczny. Sce­
I!arjusz wg. pomysłu gen. Wienia· 
wy - Długoszowskiego. Piosenki 
Hemara.. Lecz o tem wszystkiem 
pisać niema potrzeby. 

" Już sam fakt, że ,,~luby ulail 
skie" ukaj;ą się nie gdzieindziE\j,:l 
właśnie w "Grand-Kinie", w kinie, 
ktćre jedynie ma tradycję wyświe· 
tlaIlia. najlepszych filmów polskich, 
mówi najwymowniej o wybitnych 
walorach tej wspaniałej "kawal 
kady" polskiej ka.walerji. 



Łódź, 16 grudnia 1934 r. GLOS HAN 
== 

Je wabie iapońskie \V lodzi 
nie moll. liczut n. powodzenie 

"Manchester Guardian" donosi o lIana przez "Manchester Guardian" 
przybyciu do Polski dwuch przed- jest zupełnie nieprawdopodobna, ja 
stawicieli znanej japońskiej firmy pończycy bowiem nie mają, jak na 
.,MUsui", którzy oferują towary razie przyznanych żadnych kontyn­
włókiennicze po cenach o 10 proc. gentów, import więc materJałów 
niższych od cen manchesterskich.' włókienniczych z Japonji do nas w 
Według informacji powyŻizego pl- iej chwili jest niemożliwy. 
sma, przedsta\\iciele mieli bawić Zaznaezyć należy, że jakkolwiek 

partjaeh zakupione przez poszcze­
gólne zainteresowane tutejsze fir­
my, popyt na nie jednak Jest nie 
szezególilY, gatunkowo bowiem zu· 
pełnie nie odpowiadają one wymo­
gom naszej ludności. Zdaniem od­
biorców Jedwabiu japońskiego, o 
dalszych ewentualnyeh zakupach 
tego towaru nie może być mowy, 
tembardziej, że w czasach obec­
nych producenci nasi sprzedają 
swe wyro.,y Jedwabne po cenach, 
które nie o .. Iele odbiegają od cen 
japoń&kich, a gatunkowo są znaez-

również w Łodzi. wiadomOŚć o przyjeździe do Lodzi 

Celem sprawdzenia tej wiadomo­
~ci, zwróciliśmy się do wszystkich 
tutejszych organizaeji gospodar. 
czych, które jednakie oświadczyły, 
że o przyJetdzie Japończyków nie 
liie wiedzą, oraz, że wiadomo6ć po-

przedstawicieli firmy ,,Mitaui" uka 
zała się nieśclsła, to jedttak w ty­
godniach ostatnieh bawili u nas 
przedstawieiele innej Japo48kieJ flr· 
my, którzy oferowali po bardzo ni 
skich cenach Jedwabie japo6skie. 
Jedwabie tez zostały w nmiejsl)'c:b 

nłe le,ae. (ag) 

Nadzor" upadłoki i układ, 
N a zebraniu wierzycieli upadłości 

Aleksego i Oswalda BreJlllerów, 
prowadzących zakład ogrodnlczy , 
kwiaciarnię w Lodzi, przy Al. Koś 
duszki 79, 110 odczytaniu sprawo· 
'ldania przez syndyka., pełnomocnik 
lIpadłych taplopvnow&ł układ VI 

wysokości 15 proc. 
Z:J. pOwyt.~ZyID układem wypowie 

11zialo się 25 wierzycieli, reprezen· 
tujących sumę 28,622 zł., przeciw. 
ko zaś układowi 10 wierzycieli Da 
g'l1mę 8.729 zł. wobec czego uk.ł3(ł 
::ostał zawarty 

IikaJ1ony, pierweu rata ńanle się! Na dzień St) listop&da. r. b. kura 
platna w dniu !1 grudnia 1~ r. tor zwołał zebranie wierzycieli, ee· * lem wyboru syndyka tymczasowe-

Przed miesiącem ogłGftOllG apa.. go. Na sebraDie to jednak nikt z 
dłość lekowi .. Perecowi Lewin.owi, wienycieU ~ eta.wlł się, gdy t 
prowadzą.eemu przed8i~bioratwo pra:"dopodobme. doszło do zgody 
wyrobu pońC%och w Aleksandrowie, z upadł~ Lewm~m. 
przy ul. Warszawskiej Dr." i z@ W dniu wczoraJszym. ~ąd r~pa~ 
względu na. ~hy złośliwego zawie. trywał powyts~1l- spr~wę l. ze ~glę 
S7erua wypłat, sąd na.kazał olIadzie du na t:o, te Wlerzycl?le me zam~ 
Lewina w a.reszcie dla. dłużników resowa.b się upa.d.łoAculo, postanowI} 

Na wyrok ten pełnomocnik Le';"j postępowanie upadłościowe umo 

Powrót dyr. Bayera 
I "ondynu 

W dniu 14 bm. powrócił z Lon-

v Łódź, 16 grudnla 1934 r. 

Jlnek pienieino-to arow, 
Ceduła giełdy łódzkiej 

Tranz. sprzedaż kupno 
Dolary 5.28 
Inwestycyjna 115.50 

'- 115.25 
Dolarówka 53.-
Budowlana 46.-
Stabili7..acyjua 68.75 68.50 
5 proc. Łodzi za 33 r. 51,90 51.50 
5 proc. Łodzi 60.50 60.00 
4 i pół proc. m. Łodzi 55.- 54.75 
Bank Polski 95.- 94.50 
Saturny 6.5.- 64.00 

Tendencja. COKolwiek mocniejsza. 

- 68,25 - 68,38 (- 25). W odcin 
K8.('.h po 500 (lolarów 68:75 - 68,6~J 
8 proc. obligacje BGK. I emisia 93, 
R prol'. Przemysłu Polskiego funto' 
we 79.25 - 79,50 (plus 25), 5 proc. 
Warszawy 1933 r. 59,50, 5 proc. 
Piotrkowa 1933 - 48 (plus 25), 5 
proc. Piotrkowa "tare 52.50, 6 proc. 
Warszawy VIII i IX enrisja 61,25 -r-" 

131,50. Tranzakcje dokonane a nie­
notowane: 3 proc. państwowa renta 
ziemska w odcinkach po 5.000 zł. 

\78 - 78,38, w odcinkach po 100 
~.łotych - 92, za. 8 proc- dillonow 
ską. chciano płacić 86,25, za 7 proc. 
Hąsklli fr1,25, za. 7 proc. w'arszawską 
dolarową. 65.5.0. · Warszawska giełda 

. pieniężna 
Na dzisieJ·szem. zebraniu .... elCiy NOTOWANIA BAWELNY 

6& NOW YJORK 
walutowo - dewizowej w Warsza.· Joeo 1ł,SO grudziefl 12,53-54 ~_ 
wie obrót w dziale dewiz był swię~ ..J. 12 5" l Q Cl 

d 
... dna • ez~.. , '* uty l.:..rn marzec 1",,60-

~7ony,. p~zy ten eucJl Je kże ~e . 62 kwiecień 12,59 maj :12,57-158 eser 
Jednolitej. Notowano kursy deWIZ: wiec 12,57 lipiec 12 56 sierpień 
Berlin 212:80, Belgj& 128.82 (pIua .1252 wrzesień 1248' paździemłJ( 
2), Gdańsk 172,82 (- 3), Hola.ndja 12'45. ' 
358,30 (plus 5), Londyn 26.22 (pIW! ' 
2), kabel na. Nowy Jork 5.30, Ya.. 
ryt 34.96,50, Praga 22,12, Sztok· 
holm 135,30 (plus 25), Szwajcarja 
171,62 (plus 9), ltalja 45.30 (_ 1). 

W obrotach prywatnych: marka 
niemiecka 197,50, szyling austrja.e­
ki 98,95 (plus 5), korona. uzeska 
21.80 (plus 5), frank francuski 
34.97, frank szwajcareki 171,30, 
funt szterlingów 26.26, dolar go 
tćwkowy 5.28,50, rubel złoty 
4.58,25, dolar złoty 8.91, rubel 
qehrny 1.65, bilon 0.74. Bank Pol 
~Jti pł:wił dziś w swych kasach Z:l 

h'1.l1knoty dolarowe po 5.27. 

NOWY ORLEAN 
loco 12,82 styczeń 12,53 marzec 

12,62 maj 12,68 lipiec 12,61 pat­
dziernik 12,44 grudzień 12.,52. 

LlVERPOO~ 
10('0 7,08 grudzień 6,81 stycz(·ń 

6,78 luty 6,77 ma.~ 6,76 kwiecieil 
6,74 maj 6,73 czerwiec 6,71 lipiec 
0,69 sierpień 6,68 wrzesień 6,57 
październik 6,52 listopad 6,51 gru 
dzień 6,48 styczeń 6.48. 

Sąd w dniu wczorajszym okła.!l 
tfn zatwierdził, upadłych brenne· 
t'ów ukwalifikował do przywróce· 
uia do czci kupieckiej, wyrok ul 
opatrzył rygorem na.tyehmtaet~we 
~'o wykonania. 

na złotył opozycję, WJ..dmieni& i:tc, rzyć. 
It Lewin byna.jmniej nie zapneata.J 
wypłat, te nriędzy Lewinem & wie· 
rzycielem Dyninem, na którego 
wniosek sąd ogłosił upadlołó. był 
konflikt nil. tle h&Ddlowem i • tego 
powodu weksle, będllCe " posiada dynu dJ1'ektor łódzkiej izby prze- AKCJE. 

Egip~ka: loco 8,917 grudzień 8,56 
styczeń 8,56 marzec 8.55 maj 8,55 
lipiec 8.52 paidziemik 8,40 listo-1 
pad 8,40. ' 

Upper: 1000 7,m gruddeil ~;ft 
:;:tyczeń 7,47 marzec 7.46 maj 7,4& 
lipiec 7,313 paździeroik '7,38 listopOO' 
7,38. 

niu Dynina zostały dopuszczone dQ 
O ile układ ten me zosta.nle za· protestu. ~ .• 

Dlaczego chloD nie kUluje 
106 kg. tyła za metr madapolamu 

GłÓWftJ urzęil statyatycmy 0110. lutym '1934 r. - 106 łiz. a ~ Od 
~łł dekawe dane, dotyeqce tak tGka 1927 nożyce eea. pomiędzy 
zwanych "nożyc". M. in. Jest tam madapolamem, a żyt.... rozwarły 
przedstawiona WRastaJ,ca rospłt- się o całe 100 praeeat. 
teść cen pomlętby artykułami wł6· Jeneze wyrainiej wyltępuJe ta 
lrienłczymi a rolnymi, która wpły· różniea przy porównaniu cen arty. 
wa na stale zmniejszaker aIę po- kulów rolnych I dniem pracy robot 
P:;"ł na wyroby włókiennicze. We- nika, a mianowicie: robotnik, który 
dług tycb danych w rab 1914 pracnął naby6 w roku 1927 10 me­
rhłop, ehcąc nab'yć 10 metrów ma- trów madapolamu musiał praco •• 6 
t1apolamu musiał 8przeda~ względ- 3,6 dni, w roku 1932-33 - 5,1 d~ 
hie wymienić 61 kg. żyta, w latach ażeby nabyć 10 szpulek Dłeł lir. 50 
tld 1927 do 1928 - 53 kg. tyta, w w roku 1927 robotnik musiał pra· 
lataeh 1928 - 1929 - 61 kg., w cowacS 1,4 dnł, w lataeh Id 1932-33 
latach 1929 - 1930 - 108, kg., w - 2,3 dni. 
lataeh 1930 - 1931 - 103 kgI. w 

'A: 

~AnK HAHll~WY W t~lll 
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przyjmuje za niewielka. Opł8~ 

na przechowanie 
kufr" waliz,. kosze i t. D., 
które lokuje w u r z ą d z o n y m według wymagań 

nowoezesnej techniki skarbcu. 

mysłowo - handlowej p. ini. Karol Ta rynku akcyjnym po]oi:ellie PQ 
Bajer, który bawił tam w charak- zostału przeważnie bez znriany. 
terze rzeczoznawey dla spraw włó· Obroty były minimalne. Notowano: 
kienniczyeh podezas rokowal1 o za- Hank Polski 94, Węgiel 12.75, LiI· 
warcie tra~tat~ bandlowego poJ- popy lO.10 (- 5), Cukier 28.75, Ce. 
sko - angtelskJego. (ag) gielski 11.~5, Modrzejów 3.90, St..'l 

BREMA 
[0('0 1 1.62 styczeń 13,81 lll~l'ZC~ 

1 :l.n: 1l1aj 14,08 lipiec 14,20. 

WlfOlt produkcji 
lamochodó\V 

Światowa produkcja Illłmo 
chodów w okresie od 1 paź 
d7;ernika 1933 r. do :iO wrze­
nia r b. wyniosła 3,6 miljon6.w 
wozów, wobec 2.6 mi1jon6w w 
odpowiednim okresie 1,932 33, 
wzrosła więc o 38 p.roc. 

Ujemne saldo 
bilansu handlowego 

Włoch 
W. cią.gu pierwszych H miesięcy 

r. b. ujemne s.aldo bilansu handio. 
\Vego Włoch wyniosło olbrzynrią 
kwo~ 2.185 mUjn. lirbw. W analo· 
gicznym okresie r. ub. ujemne sal­
do było znacznie mniejsze, gdyŻ' 
tylko 1.243 miljn. lirów. 

Dziś i dni nasteDn,ch! 

Dzij 2 poranki 
od 12-2 i 2-4 po cenach 

najniŻ8zych. 

rachowiee 1:2.50 (- :?O), Halwr 
busch 36. 

ALEKSANDRJA:. 
PAPIERY PHOCE:·Tl!\VE. Sakellaridis: styczeń 15.76 ma· 

W dziale papierów procentowych l'zec 15,58 maj trS,71 listopad 15,89 
z:t:znaczyła się lekka zniżka kur· Ashmouni: grudzień 18,42 luty 
llÓW. Najwięcej obrotćw dokoD&no 13,40 kwiecień 13,89 eserwiec 13,37 
5 proc. poż. konwersyjną,. Notowa październik 18,27. 
no; 3 proc. budowlana 4.6.75 -/ ....................... . 
45.50 (- 25), 4 proc. premjowa do • • 
l:tr"'w~ 58.40. (plus 15), 4 proc. inwp. Morze I kc onle 
stycy)na serJowa 119, 5 proc. kon· " 
wersyjna 66,6 proc. dolarowa to D legI PolSki 
72.50, 7 proc. stabilizacyjna 68.50 

B JA 
l jego 3~5 Żqll znajdują się w drodze do Łodzi, 

by Wam uprzyjemnić Święta! 

Czołowe arcydzieło produkcji sowieckiej 
wyŁw. "Sojuzfilm-Moskwa" 1935 r • 

lalni Z liolowlewych 
wg. fenometialnei powieśoi Sałtykowa-Szczedryna, naigłębszego 
znawcy duszy rosyjskiej. - Gangrena przedwojennej Rosji -
Zepsucie: Rozpusta, W rol.i ob.łudnika, W G'ard'ln 

śWIętoszka, ro_pustruka l skąpca _ 
Gęnjalny akto)' teatrów moskiewskich, anany z filmu • Turbina 

50,000", -S"L" FILH"RfIIOnJl 
Dzil 

Dieodwołalnle poraz osłabi I 

Ped prołellt. łócbldego odcbiehr Polsb Palestyńskie' Izb, Handlowej wy§wietl. będzie nowy wielki film pt. WY. W 

Oryginalny ten film nie ma nic 
wspólnego z wyświetlanym gdzie 
indziej. Nie był i nie będzie 
pokazywany w innem kinie. -

Kino Oźwiąkowe 

"CZARyli 
Dziś i dni nastąpn,ch r 

Wielki podwójny programI 

n D W A PALBSTynA D-ra J.odell, PrJif !,spółud.lale ch6ru h~. 
bf'aJslnego .StudJo. - Pou. dSl~ 

w .Ied.lel~ 8, 4, 6, 8 i 10 w. 
Cen}' bilet6w od 54 gr. 

IJABU[A l KAHlAI 
lU roi. Dł. BUCa J'ones l."=: 

"e'" rewelacja dla oałego łwlata. Poru pierwBz}' " Polsce. - Wyjlltlrowa 
olra.ja do swłedzenia Palestyny bes cerłyflkllł6w 

Palestyna 1934-35. Te'-Av;v 
Wapenlały roswój .sleml obiecanej- - Amerykańskie tempo prac,. -- Tllrgi Lewan­
ty6.ki .. - Prros ekran praowljlljca Il~ postacie pn,w6dc6w Zydostwa pale.t,ńskiello, 
la" pra.. Sokołow, vrof, WaJ eman, pres. Tel-Ayjyu Dpenlaof, een-OurJon j iD. 

Dziś poczqlck O g. 12"J 
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Łódź, dnia 16 grudnia 1934 r. 

siaf 
Polski związek lekkoatletycz· 

ny na osŁatniem posiedzeniu 
uchwalił nadać nagrodę za naj­
lepszy wynik w polskiej atle· 
tyce w roku 1934 równorzędni(l 
Wajs6wnie i Walalsiewicz6wnie 
za kilkakrotne poprawienie re· 
kordów światowych, zdobycie 
mistrzostw świata na i,p':rzy­
skach kobiecych w Londynie 
oraz liczne zwycięstwa w naj 

wej PUWF. Trzeba będzie wy­
bierać z pośród dwu laureatek 
- najlepszego sportowca. Pod 
uwa,gę będą musiały być wzięte 

nieco inne elementy, niż pny 
wyznaczaniu naj,lepszego wy­
niku. Splawa jelSt tern ważniej­

sza, że jako poważni kandyda­
ci do tej nagrody państwowej, 

wchodzą w roku bieżącym tyl­
ko te dwie zawodniczki, które 
swemi wyniik.runi tegorocznymi 
przekroczyły znacznie wszystko 

Wzrosła liczba klubów i zawodników, poprawiły się też i wyniki 
W dniu dzisiejszym. odłbędzie 

si~ w Warszawie doroczne wal 
ne zg,romadzenie Polski~'o Zw. 
tenni'sowego. Z racji tej podaje . 
my kilika danych statylStycz­
nych ilustrujących działalno§Ć 

Polskiego zwh!,zku tenlIlisowego 
w ostabnim sezonie. 

vV roku 1934 cznnych było 

zrzeszonych w związku 67 klu· 
bów, zrzeszaj,ą,cy~h w .s.wych 
szeregach 2516 tennisist6w 
242 junjor6w, co w porównaniu 
z popxzednhn r 'okiem oznacza 
dalszy rO/z,rost tennisu w Pol 
sce, gdy,ż wtedy mieliśmy tylko .•.... oe.6............... 56 klub6w, 2'258 zawodników 

sŁrją 3:3, z FralIlcją ~:3 i Danją 
4:3. Nadto odbYl sie mecz ko , 
biecy KTak6w - Berlin z wy. 
niJdem 3:2 na korzyś'ć Krako 
wa, Ślą5k Po~sJ(j - Ślą!sk Nie , 
miecki 9:4, Legja - Rot Weiss 
(Berlin 1 :4, Legja - Raci~ 
Club (Paryż) 3:2 i Legja - A 
I. K. (SztokhollIlll) 4:1. 

silniejlSzej międzynarodowej Tylko liczba junjor6w była 

konkurencji. deco więkJsza i wynosiła 260. 
Zarząd PZ,LA. wychodził 'l to, co osiąJgnąl sport męski. Kort6w zarejestrowanych by 

założenia. że ze względu na te Nalszem zdaniem pierwszeń­
rezultaty wyr6żnianie jednej 1 sŁwo należałoby przyznać Waj­
kandydatek, kr.zywdziłoby dru s6wnie, kt6ra ze wszystkich star 
gą i z tej przyczyny uchwalI] tów wyszła zwyci'ęsko, nie prze­
przyznać nagrodę r6wnortZędnie grywaj.ąc ani razu, podczas gdy 

, A 
lo 216 podczas gdy w roku po 
przednim 169. Na jeden więe 

I kort przypada w Polsce 14 gira­
t::zy. W drntynowych mistrzo­
stwa.eh Polski :wzi,ęło udział 26 

." WKI6'CE V ~ • KINIE 

et (~R~ 
Polscy tennis~i wzięli u-' 

dział w dziesięciu turniejach za 
granicznych, a mianowiCIe w 
mistrzostwach Aws-trji, w W'iedJ , 
niu, m1lstrzostwie Francji 'W 

Pary,żu, mistrzostwie Anglji w 
W.ian!hledon, mistrzos':wie Eisto­
nji w Tallinie, mistrzostwie Lo, 
twy w Rydze, mistrzostwiE! 
Zoppot, Niemiec ;'li ~UTgn'i 
W ęgier w Budapeszcie, JugolSfu 
wji w Zagrzebiu i Bułgarji w 
SofjŁ 

Jest rzeczą wielce interesu- WalaJSiewicz6wna. mimo bicia 
hcą kogo PZlLA. przedstawi na rekordów światowych doznała 
komisji odznaczeniowej wiel- goryczy porażki. 

...I 
kiej honorowej na~rody sporto > 
"~QlgQ~99se999~~~QQ9ggG<':;g~.g.r!' ... O-J,:., 0:-"E_·V~ 

E ~ li nA GUł-f.:? PROPHILACTI( , 

B 
B 
S 
S 
C 
W o:. .. ...rJ(:,<~{jitf'~~eeeeeeeeeeeeeeeeeeeeeeeo~ 

J 
Z 

"ki Polska - Niemcy miał si,ę ki związek piłkarski ~a~ropono .-I 
odbyć w roku przyszłym '" Wal zarządowi PZPN., ażeby 

Niemczech. Ze względu ra to najbliż~ze &potkanie odibyło się 

ie w roku 1936 polska drużyna w Polsce, przyczem terenem 

T 
T 
Z 
B 
B 
H 

piEkarska we.mnie prawdo,podob ma być .m6w stolica. E 
nic udział w olimpJadzie w Ber Jeśli PZIN. wyrazi swą 2$Ib­
linie, niemcy, w obawie, IŻe dę, będziemy w roku przy' 
widowisko to opatrzy się ber· s-złym mt'ww w Warszawie 
lińezykom, projektowali począł &wiad:k'ami emoejon'D'jąc~ JD4P 888U88UIUiJU5MMłIiIUIUIIIIIJlae 
kowo rozew-anie meczu w in ClU. Moie tym razem 'Powie. 
nem mieś'Cie. dzie nam si.e szczęQiwiej.- . 

Ohecnie j ednak powstała t nm I ,'ią;'i~ 

Przykra przygoda 

Pewien angielski lotnłlc sportowy był zmuszony "lądować" na falach 
Tamizy, ale natychmiastowa pomoc uratowała zarówno pilota, jak 

i jego apaTat. 

TEATR ROZMAITOSCI Cegielniana 27, tel. 112-25. 
Ostatnie 2 dni występów słynnego artysty KURTA KAT8CHA 

DJti§. w nIedzIelę, o g. 4.30 Mandaryn Wu" 
po cenaoh ulgowych cały parter 1 zł. tt llJ I 

o g. 7.30 ceny ulgowe cały purter 1 złoty Sp6r o slerianta Grlszfł 
o g. 9.30 wiecz. GoścInne Reg-Iny eukl-er. pełnej humoru 
występy ulubIonej subretkI kom. muz. w 2 akt. 
KOMEDJANTKA" Dekoracje: B. Kudewicz. - Ceny popularne 

" .. b· dt·· UWAGAI W środę 19 b. m. o g. 8 I 10 w • ., prze oJowe prse,> aWlenta zna' 
komitego tenora opery warszawskie; Stanlsławe GAUSZCZyflS~IEGO 
or.a światowej slaw, duet tanecznv Garbo et Vortaz I teatru .Caslllo de 
Paris·. Bilety już do nabycia pn:y kasie teatru. 

<;-. 

Dzłl181111 audycll 
,.pANTASIO - MUSSE'r~ 

o godz. 18,00 nadaje WDno lljmu 
ją.cą. komedję Musaet'a "Fanwio". 
Delikatne połą.czenłe tragizmu i ko 
ruizmu, wiary i sceptycyzmu, pogo 
da z odcieniem melucholji przy 
wielkiej czystości język&, oraz pro 
stocie techniki kompozycji czyni 
teatr Musset'a zjawisJdem meu­
chwytnego wdzięklL Komedjami je­
go rozkoszować się mołna jak wie 
lobarwnym eoctailem o wykwint­
nym smaku. To tet a.udycja. me­
dzielna zasługuje ze Wl!Zech miar 
na. awa.me wysłuchanie jej przez 
audytorjum ra.djowe. r' 

I 

POLSKIE MELODJE I POLSKIE 
TA~CE 

Koncerty muzyki polskiej tak 
chętnie widziane w programa.eb 
Polskiego Radja przez słuchaczów 
jako najba.rdziej odpowiadaj:ace 
sentymentowi i nastrojowi kddego 
polaka słuchane są równieł de­
kawie dla. barwnego folkloru, przez 
słuchaczy zagranicznych. Koncert 
polskich melodji i polskich tańców 
nadawany przez warszawską. radjo 
stację o godz. 20,00 transmituje 
również Berlin. Audycja. wykonana 
będzie przez zespćł ludowy orkie­
stry radjowej pod dyr. Władysława 
Macury z przyśpiewkami Andrz€'ja 
Boguckiego. 

Audycja tego typu oędzie rów­
nież wczeE'niejszy koncert o godz. 
17,00 w wykonaniu chóru warszaw 
skich kół śpiewa.czych pod dyr. 
Wincentego Janiszewskiego z u­
działem Maurycego Janowskiego, 
który wykona kilka piose~ek. 

(t') ..... ~ ................. . 
KUDim, Kase 

ogniotrwałą dutego rozmiaru 
uiywan.. Oferły .. Kasa" do 

Fucbsa, Piotrkowlka 50. 

klubów. 
Trenerówl ezynnycn było kil· 

ku, a mianowicie dwueh z~rra · 

nieZIDYch objazdowych Bolzano 
i Prohaska, jeden krajowy Jasiiń 
ski, a nadto trener. daviscupo 
wy EstraJbeau.-

W rozgrywkaell d PIlna,r Da niemieckie drUSYDY 
są za drogie visa odniesiono trzy zwyeię 

stwa, a mianowicie: nad Bel 
gją, Estonją i Grecją, i w ten Międzynarodowy ezwórmE'cz pił-

karski, zorganizowany przez śląski 
: spos6b drużyna polska zakwa Ruch przyniósł w rezultacie 2 tys. 
, lifilkowała s~ do przys%łoroez' zŁ deficytu. Ja.k si~ okaza.ło koszta 

nych rozgrpeJt ~ierainało · sprowadzenia. drużyny bawaraklej 
,~yc'ti. ' <,' 'Ćf, "Bayern'! były be.rdzó W}'IOkle, 
, ,.," _ CIh. c6· 'c., znacwe większe od kosztów ~. 

Roze«rano SZe:.-c meerz w. ml~ wad%enia. zawodowych d.ruiyn au. 
dzynarodowych, VI tem trzy strJa.ekicn i cz88kich. Mecze dały 
o pubar Davisa '(Belgja 4::1, E Ruchowi deficyt, mimo, że w kasie 

I ston,Ja 6:O~ Grecja 5:0)' i trzy zebra.n.Q za. .-zeda.ne. bilety; 6 tJ,.JJ. 
spotkania towarzyskIe: % :Au- zł. " \" , -..... 

Niezwykły wyczyn 

Akrobata lotniczy podczas zdjęć fil !nowych ryzykuje ZyCIe, skacząc 
z samochodu na przelatujący samolot, 

Miejscem najodpowiedniejszem § 
na przechowywanie Twych 

kosztowności jest f. 
Prol. FELIKS HALPERn 

PIANISTA 
mieszka obecnie 

RI. Kościuszki 53, lewa oficyna II piętro. 
Ceny kryzysowe I 
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T A SP RTY MIEDZYNA " kład, · wolnoclowe lódź~ KILlŃSKIEGO 45. - Telet. 106-45, 209.,72, 213-20 
Oerodowa 35. lelelon 185-28. 

Ninie.is~~m zawiadamiamy Sl8nOWD~ KlijenŁelę, te SK"ADY II.OL U 
& dniem 16 ~rudnia 1934 r, UJucbomi1iśmy własne. Vf1 IW ( "OWE prJJy ulicy OGRODOWEJ Nr. 35. ~ 

.. BOCZNICĄ KOLEJOWĄ pnI" Ł6dj-KaJiab. 
........ .m ........ aa .................................... mwu. ~!~~&~~ .. 8Ba ..... ~~.m .......................................... ~ ...... .. 

I
-NOWE PRZEPISY 

obowlllzu ją do prowadzenIa 
Ksil\!I hand !. 
ZaniechanIe lego obowl~zku 
bQdzie karane. 

KTO PRAGNIE 

I ulepszyć i upro6clt swollł 
buch alterję 
mieć co dziennie BILANSE, 

NIECHAJ przeehod.i natych­
mIast nJ 

Klaka . i~ incla 
Ilrigśt:i . pod i~ror~m plaiogc:h "~niuzjalió,,," 

Prawie we wszystkich operoj wym o'.'.' nic sp ogh1da na swoją prawie całtk.owie~ ZDis"zona, 
wych teatrach włoskich istni~- la , kl;' . J -if'kiedv 1p.1l 'll'yginnlny przynajmniej we 'Włoszech. 
Je t. zw .• ,klaka". Ci fachowi dialog przybiera Ilicco I'\dmien Pogardzać klaką. i t.o też cło pe­
.• twórcy powodzenia" zal'albia- Ilr: formy: wnego stopnia, mOJrą jedynie 
ją nieraz ogrom1le pien-ląd;w . - '''idzi pan -- mówi art y- Ślpiewacy o sław.ie eonajomiej 
Nic dziwnego! Klaka włoska, sta - mnie n ip r:hotlzi o hucz- europejskiej. Sz« klaki medjo 
szczególnie medjolaJ'iska, jest nc oklaski, powodzenie... Zara la-ńs'kiej, słynny Ganni .... i. pe-
7;organh:owarta p.ierwszorzędnie biam niedu 7.o .. l\;'j,:,ch tylko nie wnego raZu zw,ieruł się Dł'ZY FAS(!VNU\Jł.(!A ~ERA PRtE'2 
i "pracuJe" bez zarzutu. gw iżdżą ! kieliszku: bOPO\YJEDNJ wvBOQ..PUORLl 

Na kiJka dni pned del>i" 1.0 - - - Dobl'7. p'T 7~oda. :To hę- - Skarżyć sic nie moRę! Za-
wY1ll wys-tępem jakie~oś po- dzie pnna l 'osztowało ?'lledwie rabiam nietJel Nawet terazl NIe wazJltkie koblety .dalii 
r.zątkującego śpiewaka, zjawia i) s iąc lirów! Chwała Bogu, jeszcze duto !obie .spra~ jak watny i"' 
się u ni~.go dwu(,h dziwnie wy Biada artystom. k.lórz-v 0- "eane" (psów) śpiewa w DaS%ej dla nich moment wybon odpo­
~lądających l>llnów. Jeden uhra śm ielą się odrzucić Pl'0llozyCję ,,seaH", tembardziej cudzo- wiedniego pudru. Zadanie to 
ny z wyszukaną elegancją an- klaki , bowiem karjern art y- ziemskicli. Pł.~ jesr.eae jak łatwo daje .ha roawlllza6. Nalet, I ~iebkiego dandy, drugi zaś - styczna takich ~mial1l,ów jest dobme pła~_ WJ'bra~ taki puder. który dzięki 
podejrzany obdart.us z grubq SWYID specjalnym akładDlkom. od-
la k At. h powiada cene Pani. 
są,: r'<'A

ac 
. ........ N a g w i a z d k e ............... te •• Puder Cazimi Mebmtorphosa 

- SlRnor tenorf' - zwraca ł usuwa momentalnie brzydki po-
się "dandy" do artysty - 1'0 - . V PRZODUJĄCYCH łyak j nad_J'e cerze mało ...... 'WY_ 

. t ' . S l' " ART. MALARZY" -I '-J JU rze pan splewa w " ea J • gllld. Dzieje się to dlatego. ił 
Niestety, nigdy u ie mialem w wi elkim wy borze po cenach pnYlIlępnych i na dogodnych warunlrach przylega on mocno do akÓIJ i 
przy.;emności styszeć pańlikie:;:o i Z l" I;" Ja ~ ~l" ti trzyma się pnel: cały daień. 
głosu, ale nie wątpię. iż pan poleoa . Hl 01-&1'" ••• ł.6dt Pudel' Cazimi Metamorphosa 
śpiewa lep.iej od naszych naj· Piotrkowska 165, tel. 231-91 nada cerze Pani piębry i der .. 
lepszych. A propos, wszy,;f'y Wielk i wyb6r ram do obraz6w tapet I flra..-. kamy wyrllld. który jest mane-
najmWt~m~~si ~pie~acy &łl my OPRAWA OBRAZóW. niem wsiystkic:h kobiet. 
mi prznllcloł!mi. NIektórzy na - i Przy wyborze pudru należy 

kt6rll 'lIo9l;cJSędn ok. 70 proc. wet osobiście zaszczycają Własna wytw6rnla Rowooz .. nych ,.... Sandurll'eao g·t1.. zatem pamięta6. iD naprawdę 
PRACY I CZASU. mnie wizy.tami. Niech, signor ••••••• ~...................................... odpowiedni puder dJ. Pani jest to 

Ksl~gowoś ć To'iiOClzny tcnore, nie myśli, iż mówie f) ZAB W' I PO tanIch ·.na"h R HERLT IIDE.R ~A ... ZJml mełodlł pr.ebitkowłl. ..klace". 0, niel Mam jedynie • " "" ~ , 
4eprowed.a;;;-teł Inne me- na Ulyśli puyjacielską prz)"słu- fabryczn,ch. m'E'Tt'\mOT~OS-2a 

tody kslEtgowoścl. . 4 ft •• ~NA 9 _ tM ~n _ 
S pOllll\d z II m bIlan... n· SłJazy l)An? Pnyjaclel ską w bogatym wyborze poleca 8 -.-_ 4 

O
KontRrOIUJ~pk~lif)gi !nend1cwe. ~~!~~U:~~~i ":ae::;~m nod- E 1 - LECZNICA "UD1E6A" el er -Ile- pyta śpiewak., jut u- DJpl. Gabinet Kosmet,czny I na 6wiaZdM8' i gabinet dentystyczny 

• • :~e:J:~h. o mcdjola~kich R. W O L m A n o w t J Hanarki ~':~:-Uj:' I:~~'rzl~:: 
Łódź, Kopernika 57

1 
__ A ile wynosi pańska ~aża ZAWADZ;\ A 12. Tel. 235-01. I: gór Harcu (turkoty) wszystkich specjalnościach Tel. 188-83. 

za "słagione"? - pada pytanie lllChowlI Ci. Pilni, wiecanił mlo- i inne ptllki śpiewaj~- Analizy lekarskie,zasłrzy-
Do sprzed"nla tnau,na do na pytanie. dość I - Pielęlfnu !e tWllrz syst. ce. Rybki złote I ozdo- ki, Roentgen, lampa 

księgowani II i plunill. _ Niedużo... W51"ystkiep;o I Cediba. Usuwa beapowrotnie bne. PotywieDle din _il:iii __________ ii defekty cel'y, łupież i szpecące ryb I ptak6w orlll su- Kwarcowa. 
20 tysiącv lirów. Śpiewam sto- włosy najnoWSl'1l rad y kalną me- ohllry dl. psdw .Spratłs',,- Akwarja Stacja zapobiegawcza 
sunkowo od niedawna. I todą. PORADY BEZPŁATNE. I klatki metelowe w wielkim w,bone. eaynna ceł_ dobił 

- Va hClle! 20 tysięcy! Co L k - - I ZAKUD ZOOLOGICZNY Porada '% .. 
INSTYTUT ~a hydło... Eksploatacja art y - .~a mlesscu. JA" HOFIBSS, :t~=:. 14 _.; _ ~ ~ • 

SZKOlA KOSMETYKI Mów ... 4 tysią<:e'1 A? Z~oda? GABINET KOSMETYCZNY ' __ o WIŚnIOW. fiora 
Zatwierdzona puez Min. Op. Sp. - Nie mo~ę. l.adro,ltol... I 

A R -~ Ale, caro amico. pan prze 1\ " 6-no SI@rpnła 30 
cież chce debiutować. w ,.Sca- ad _ 
li"1 W innych teatr~h wvpa- " TELEF. 228-21. 

ul. SIENKIEWICZA 37 dnie taniej!... Usuwan ie s z pecącego owłosienia, bro-
te l. 122-09. Nie pomagają tadnc prote- dawek, IIssaJ, wqgrów, piegów i In-

(dllwniej NIlrutowicIa 9). ~ty. Artysta zlladza sic L. pla- nych defektów cery, Pielęgnowanie I 

Beaplatne progrllm" i informacJ'e • B' " . D włosów, rlldykllJne \I~uw6nle łupieżu. I 
I CI. O Inaczej nH! moze... an- Mllsllt ltosmelyczny. Trwllłe przycie- '.' 

tV sprawie ,api sów nil nowy kurs d d k l' t' h 
d k Y ° OIDIP Inlell ow nrzec 0- mnianle brwi i rzęs - MllquiIlII"e I co ~iennie w kancelarji sz ol, .. 

od 11 - 2 i 4-8. rlzj do lliedwuznaC1.11ych pogró dzienny i wi eczorowy. Porady beE· 
żek , a jego miIc1.ący adjutant płatne. Goda. puyJęć od 10-8. 

KOLUMNA BODJl" 
PENSJONAT" JK 
pod kierC\wn. D. Polako.oweJ, 

ul. Gdans1la 15, willa Haberll 
Zostaje otwart, nil SeJO" simowy 
z; dn. 20. 12. 34 r. Wilia skllnall­
low.na, pokole ogrle~ane, slo­
nec.ne, oszklone werand, do le­
takowllnła. Willdomość: Polllkow, 
WólClańska 4, tel. 165-93. Prayl­
mule sic, umówienia na święte. 

tel. 10.-

Pensjonal "Sanalo" 
Pani FAJLOWEJ 

przyjmuje zamówienia na święta 
Nowość I Oszklone, słoneczne 
werandy do le:aakowania i spe­
cialne piece do ogrzewania ko-

rytarzy i Balonów. 

Kino-Dźwiękowe Wsoaniałe • arcydzieło muzyczne reż. Karola Haslera p. t. 

IETA K 
, 

"CYO" E ul. SlenM~8Wlcza qo. Tel. 141·22 . 
W rolach głównych: 

•• 
KINO-REWIA 

R 
Pomorska 89, Tel. 248-05 

Dojazd tramwajami O i 4. 
NaJtal1szy teatr w Lodzi 

Sala tentrainie ogrzana i \Ven~loi. 

lnaMomitu tenor nlon Nowoin, i urocza Jarmila M . rl a 
g rudni a b. T. wl. Na scenie r Zl'zoslenie Artystów Scen Polskich pod kier. art. Od c.wartko, dn. la-go do niedzi ell 16 

JERZEGO JUNO&ZY pre- CO 
zentnje rewję w 14 odsł. p. t. RAWIE PISZ 
Zielona . ł'lozka w H dzialkach. 

- Na ekranie wielka B 
epopea sceniczna p. t. • • 

Udział biorą : R. MarkiewlclE6wna, Vica Cari Cenie, J. Szymański , Jera)' 
Lefiski, J. Lasota, . Jerzy Junosza . 

. stja In,orsk.a·· ~ó~o~~ John Barrvmore 
Ceny od 54 gr. do 1.09. - PoczC\iek w czwartek l pi1\tek o 6, w soboty i niedziele o 2, ostatni o 10.15 w. 



Aparatu FotograliCZne 
od zł. 8.50 

J. Morgenstern 
Łódź, Piotrkowska 40. 

ŻĄDAJCIE 

,Houv~autef 
Piotrkowska 74 

!'Oleca wnelkie dodatki 
do lIukien. galanterię 

I pończochy 
Uwaga Przedświąteczna 
f/lnla sprzedał biiuterjil 

kawe, berbate kakao 
t}'lko MonIloll" 
s firmy ,,1"1 n n 

Piotrkowska 44. 
Przejasd 2. 

Wyborowe gatl.lnhl. 
Cen, niskie. 

16 X11- .. uLOS PORANNY" ....... 1~4 

Najmilszy i najpraktycz" 
niejszy podarnnek to 

n o w J modul roweru 19]5 

l ~ftn[ift~temi rurami 
do nabycia JEDYNICl w hur­
towni rower6w, Jnstrument6w 
muzyclnych, patefon6w i pl}'t 

H. SOi8u litzera, ŁOdź 
Piotrkowska 50, teI.174·59 

Naewiazdkc!! 
clekoladę. bomboniel'ki i ankry od Ił. 2.40 Irg. poleca 

"DOROTEAu 

Śródmiejska 6 

: Jeśli bucik - to z fir>ny 

L. OOERBER6 
ŻĄDAJCIE 

HERBATĘ 

"I no AR" 
Do nabycia wszędzie. 

DOM POIIICZOCH 

(lJABJAn LEWKOWUZ 
PIOTRKOWSKA 46 

poleca na Qwlllldk-= 
pońcsochy, rękawiczki, 

bielizn-=. biżułerję itp. 
CENY ZNIŻONE! 

Każdy kupuil\cy otrzJmu­
ie jlupłałllie gwiacdkę I 

PULLOWERY 
sweatry, bieliznę 
i pQńc:r;ochy poleca 

łłajnowsze WIOry W srebrze, plateracb i galBotR~1 tysiK~ 

S. Malinowwski i S-Ba K. 8~~~ltnwlKl 
Skład szkła 

kryształów SAWA" i porcelany. 
.............. Plofrkowska IDO "PIOtRKOWSKA 31~ /~~""""""':=--""N-a-=J· p=ra==kt:::lyc·zniiiiiieiiijsii:r;yliimil, n-ajmilsZ,m pod arunkiem gwiazdkowy m 

A~ iRstSWłllł lub PIJIIOWER zfirmy ~ "-? 

H. Szenwic S-CYt PiotrkowSka 128. 

Jedwabna i Wełniana Manufaktura 

A. Rabinowwicz.10 Piolr80wsBa tO 
" Modne tkaniny- pt:erwszorzędnych fabryk łódzkich i bie1skich 

Boiowem ba.ł6Hl llagZem jest 51adal: "Duży obrót - Mały zyskU I 

PERFUMERJA DWA 
"UloLBT" bez ANTEN)' 

PIOTRKOWSKA 95 
Najmodniejsze perfumy 

i kosmetyka w wiel­
kim wyborse. 

CENY ZNIŻONE. 

Amerykański model 
1935 roku. 

5-[iO i 6-tio lamp. 
Superhete­

rodyny 

Na f!wiazdkc!! 
Materjały najprzedniejsEej jako ś c i 

KarOl Jan8ows8i I Sun 
BIELSKO. 

~~~~~PliNA tódi. Piotrkowska 96 

Ola naszei slałei BlUenleli 
polecamy 

na ~wi81~~e MAlfRJAtl 
po [enB[b spe[jalnie loiiony[b. 

L. TRAJSlmAil 

E 
ŁĄCZY 

M 
E 

s 

N 

bez Uziemienia 
RADJOODBIORNIK 

r. 1935 model 
Sprzeda~ w firmie 
»Radio-Audion" 

Traugutta 1. 

poleaam w wielkim wyborze 

WinA, Wó~KI i ~eli~HteiY 
- oral -

KOSZE ŚWIĄTECZNE 

A. Zielke 
Piotrkowska 152. 

KSIĘGARNIA 

S. SEIPELT 
Sp. z o. odp. 

ŁÓdź, PiolrBowsBa Q7. Tel. 11Z-11. 

B. LITWIN 
5p. z o. o. 

Pioirkowska 109. 
Wełny, jedwabie, aksami­
ty, materjały bielskie 
oraz wszelkie wyroby i konfekcja 

"WidzliSklei Mannfakturf, S. A. 

Nr 346 
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lawia~omienie I 
Niniejszem mam zaszczyt zawi adomić Sz. Klijentelę, 

te dnie 113 b. m. zostanie otwartr 

nowoczesny OBUWIA 
magazyn p. f. " 

" w Łodzi, przy ul. (EGIELNIANEJ 1 
róg PiotrkowskI ej 

Magazyn jest bogato zaopatrzony w najnowsze 

modele w najprzedniejszych gatunkach . 
..................................... WUllW __ ~ ................. ~ED~ .............. ma .... am ... 

ISIE61 ~.~~,~:!~! ~ 
c:» 
_Ol 

U z:: 4l 

-2-- " 
Jl" NAiuliwieiNE 

tel, 178-62. 4 

• OGLOSZIENIA DROB 
........... _ ..".. .. <...... . saa-

InBoka i wnblHllilDle I 
«p LA ..au Ok 

BUCHAl.l'ERJI podw~juej nau 
~Z:lm gruntownie (metodą praktyc71 
11:1) w ciągu miesią.ca z gwaranoją 

POCO śpicie na słomie gdy od 
5 złotych tygodniowo dostać 
możecie ma.erace, otomany, le­
źaki. tapczany i krzesła u Wajea 
Sienkiewioza 18. 

LIKWIDACJA szkółki drzew 
owocow~ch. Nad!l;wyezBjna oka­
zja. WYllłtkowo tania spr~edat. 
Obecnie l1ajodpowiedniejaza po­
ra do aadzenia drsew. Koplin, 
Piotrkowska 226, iel. 127-39. 

Z POWODU wyjazdu sprzedam 
okazyjnie nową sypialk~. Adres: 
I~gj~n6~~ __ 1~2~,_m~. ~4~6~. ______ __ 

E 
DO SPRZEDANIA domek, 5 
pok. z w8zelkiemi wygodami. o­
gródkiem, Zagainikowa 16, róg 
Cegielnianej, Goldberg. 

~:llJlodlielnego prowadzenia ksiąg DO SPRZEDANIA kompletne 
'niaro.iajnych dla wladz. Cella bar· urządzenie oukierni. Oleny pod 
,h:o przy~tępna .. Nauka pisania na L. K. 

242-5 

------~~~--) ------------

FIRANKI,. story, kapy i obrusy 
poleca l. Zarnowsk8, Piotrkow­
ska 87, m. 18. 

HIlNARKI 
Uzdrowiska 

KOLUMNA 
pnSJOnAT E. FrudmanoweJ 

'naszyni'j Wr:lZ z dokładnoffi objaś . _ DĘNTYSTyr..zNY fotel '!IV do-
lIicnieul konstrukcji zł. 10. Zapro hrym ,tanie kupię. Oferty sUlb ~ pięknie dpiewajllce o każ-

WĘGIEL l-szy gatunek w plorn- ,.Utywmy" w adm. GłOIU. dej porze,1I8r;lllchetnlony 
wadz<1m bięgi, sporządzam bilan bowanych workach dostarczam __ gatunek otlstllpi po .t 20.-
~O. Adres : 'WćlczaJiska 41, m. 32. d . k' fA} f 19231t hodowclI I' IIII'łolonlk _ o mlesz an &IV e on - ., PIANINO l"b fO..6Ap;"n _1.__ . . " poleca na 'wtętll i le.on eimoWJ kOID­

forłowo 1IJ'zlldzone pokoje. ZamcS.. _____ _ k .. lW_ --1lwe l Wacław G_plńskl 

:JlISS )fary giwes Englisb a w. M. Plam. kupię· TeL 103·61. ul. Podmiejska 16a, m. 6-
telefoD. Nr. 1Ó, 

French German lessons Com:!­
!'\pondence From 4-8 Piotr; O r 
Elka ~4 m. 17. 
----- -~--------, 

LEKCJE hebrajskiego i angiel­
skiego. Postępy gwarantowane. 
Ceny przystępne. Narutowicza 
11. m. 4, front. Zgłoszenia ~-6 
po poło -----
KALIGRAF BERMAN poprawia 
wHzelkie brzydkie oharaktery 
pi::lma w ciągn 15 lekcji. Za­
\vndl/:ka 20, lewa ot III piętro. 

BUCHALTERJI WŁOSKIEJ i a.me 
rykali~kiej oraz pisania na. maszy­
nie ~runtownie wyucza. za. 25 zł. 
~króco~y kurs w CJą.gu 1 miesiąca. 
zł. 15.- Pisania. na. maszynie 6 rł 
Ud~ielam rćwni~ korespondencji 
i !l.rytmetyki h.ndlowej i steDl1gro, 
fji. Kiiińskiego rso poprz. ol. I pię­
tro. Dla młodzieży szkulnej 2C 
proc. zuit1d. ------
POLONISTK.A, eQ1lDa u'l1ftY" 
ciełka gimnazjum przyjmie l_ 
eje polskieRo starszych k18s po 
jedyńczo lab 'W kompletach. 
Oferty sub "Odpowi4cł:ciaJn. po 
lo~istka". 

Dobra herbata 
lo ro.ko ••• 

Prawdziwie doskonała, wytworna 

mles2anka ~ 

~est niedościgniona w smaku i aromacleI 
Mi~s~ana z najwyższy.ch gatunków herbaty przez 
doswJadczonych .specJalist6w, zaspakaja najwy­
brednieisze wymaga.nia spożywców, a wobec sto­
sunkowo ni~kiej ceny, dostępna. dla wszy.stkieh, 

q,.aa JgnalauJicz 
Piotrkowska 96 i 121 -

Wina .. UJOdBi .. Konlał; ~ BelfRa łeSJ 
orlech, i bakalie Iwillteu ne 
w dutym wybone najianiei 'Poleea f.ma 

" \'1(TIlAl" 

DOBl WYPoGzynkowy 
na Wiśniowej G6rle 

w parku Lichtenfeldów już Czynny 
Ol.'ellenie elektryczne, bidllca woda w polroJach, letlll­"i. ot.arł. od strony południowej. Kuchnill wykwintnIl, 
n. !ład.nie djetetycznll. TeJ. ~i'niowlI Oóra6, tódt 131-21 

NIIJmi1ej I nllJweseleJ motnIl spęd:zi6 wllkllcje simowe 
w znanym pierwSlorz~dnym pensionlloie 

"Z D R O W Ell Kolumna 
Jllkubowie!: tel. 1. 

KomfOrt, ",gody, spok6J. - Pokoje ognewane. 

Światło elektryczne. ~:;~:~a c?!u:~i: 

PENSJONAT SZERA. Korzy­
stajcie s pioknej jesieni i _ 
zbawiennych warunk6w zdro­
wotnyoh Nowego Otwocka, kom 
Głowna. Spędsajcie czas w zna­
nym z wyborowej kuchni i 80-
lidnej obsługi Pensjonacie Szara­
Radjokonceriy, sporty, ślizgaw­
ka. narty i saneczkowanie. Po. 
moc lekarska na mieiscu. SZCI&­
gółowy adres: Glowno, Nowy­
Otwock, ekrz. poozt. Nr. 6, 
tel. 26. 601-15 
------~-------

PENSJONAT .Marja- Koł1ll'llDa 
teł. li ozynny oaly rok. Pn:ri­
muje zamówienia na 'wi~ta. 

-
TO APARAT RADJOWYl 

sileD za Gwiazdka 61a ROdzin, --I 
I\e\\\ "1M' odb\olu\\ó, twiatoiJU\ mm' 1 IbudoollJllll UłOlB1Dmh 

EMERSON. ELEKTRIT POLSKI TELEFUNKEN 
A ·super. PHILIPS 

PIOTRKOWSKA 64. m. 112 35.1 niezr6wnllna selektywno'ć. IdeIlIna CSJato'C! łODU 

UWAGA: Kosze gwiazdkowe gustownie BAD' - UDION Traugutta 1. (gmach Qraad. 
t-.JIEMIECIU t lW'Z-otowanłe d k A Tel. 153-71 Hotelu) 

,~ ___ ~ ________ ~e~o~r~o~w~a~n~e~. __________ . ____ ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ do matury, konwersacja, litera 
tlllra oraz ~amaty1ta po eenaeb Ś Ó WI NIOWA GRA. Wykwali- DO ZAKOPANEGO na ferie zi ZAKOPANE. Kolonje dla mlo- BUCHALTER - Bil:lnsista z wieJo-
na.ilniższych. Post~y zapownio- fik f ne. DowbOJ'ozy'k6w'" Pl 41, . owana , reblanka-wychowaw- mowe przyjmuje młodzież szkol· dzieŻ\' i dorosłych (wille .. Sa- etniem doświadczeniem, były Ide-

czyni E. Dudowska pnyjmie ną pod troskliwą opiekę. Willa renka" i "Stella"). Na pozosła- rownik biura poważnej firmy han. 
tf'ł. 143-84. 92{)3 .. 1 pod swoj, troskliwll opiek~ kil- pięknie położona, kursy nar- I łe miejsca z~toszenia p.rzYJlllu- dlowo - prLemysłowej przyjmie pra. 

1
- Hhllllft I ftllZBda" I koro dzieoi na aimowe· waka- ciarskie dla początkującycb i je Hula Zelwiańska . Magi, trac- cę na godziny lub stałą. Spec ja.!-

IIp • ..,.p ... cia. Tel. 174-43 od 2-4 popoł. zaawansowanych.Kuohnia obfita l(a 1, m . 38, od 3 - 5 pip" tel. ność: zapro~vadzenie księgowośoi 
• m. p. d-rowej Margolisowej. i smaozna. Zgłoszenia Helena l ~7 _ 75. wg. ustaw podatkowych, :p01Ząd-
l>0 SPRZEDANIA waga wozowa Streisenbergowa. teleł. 122-12, !!!-----------.aI!1!!!! kowanie za.ległości. Referencje po--

~~~j:~~z~~~ Wiad~m.: Śród- Pensjonat "R6iana.1 9-3 popoł., a od 3 - 6 Ans~:~a 52 Posad, ~v~n~h firm. Tel. 109-65'6&~ 
W Włodzimierzowie ------------

DO SPRZEDANIA komplet fran- p. Przygłów ZAKOPANE. Pensjonat dla mlo-

k
· li h d .. J dzieży pod kierownictwem MaIji 

tUB lego ngap onu po •• awo- "'.,nny cała aim-. .. kI" tra ki li - ~ Frenkenbergowej. Willa pięknie 
nego, omp e. ncus ego n- Ioform. poez. Przygło'w, l T 

h d Ó
.. • t . poło~ona wśród BSU. ara8y i 

gap onu po r ",mczego w s aUle w Łodzi, tel. 108-20. 
prawie nowym, tamte do eprze- balkony. Radjo. Bieżąca ciepła 
dania skrzypce, patefon i man- i simna woda. Łazi.oki. Ku.ch-

ZAKOPANE. "Uciecha" Pensjonat· \..' d . 
dolina PrzeJ'ud 19 m. 7. Dla wyA.WlUtna. na źą aOle 

....... 
PIANINO SeHera, o głobokim 
tonie, ok.alyinie do sprzedania. 
Karol Koiaohwitz S-cy, Moniusz­
ki 2. 

NAJODPOWIEDNIEJSZE poda.­
runki gwIazdkowe. Na. wypłaty. 
Eleganckie damskie płagZCZli, pulo· 
wery, swetry, szlafroki i bonżurki, 
bielizna.. damskie towary wełniane, 
jedwa.bne, aksamity we wszYlÓtkicb 
kolorach. Biały towar. Firanki, kol 
dry, obrusy, chodniki, męskie towa 
I'y, obuwie, pończocby i Wlele in 
Jlych artykułćw. poleca Leon Ru 
baszkin, Lódź, Kilińskiego 44, tel. 
136,48. ~9--3 

{Ua dzieci Marji ~ubinstęinowel djetetycsna. Informacje telef . 
prll!!i o wczesne zamawianie miejl!e 174-42 od 3-5. Łódź, ul. D-ra 
na sezon zimowy, gdyż liozba dzie- Sterlinga l. 18. 810-4 
ci ściśle ograniczona. Telefon 337. 

15001-7 
• 

DO ZAKOPANEGO na .imowe 
wakacle zabiera pod troskliw,\ 
opiekę dziatwę szkolną Inana 
freblanka R. RosenównB. Wia­
domość: Zachodnia 59, m. 11. 

741-2 

KOLUMNA! Pensjonat "N. Sty­
lowy" Telefon 11 poleoa na 
zimę ciepłe pokoje, smaezm't 
obfitą strawę, wszelkie wVRody. 
(Jeny kryzysowe I 803-4 

------ .. ... ----

KllUn-lca Pensiąnat l" "Adria" 
pod sau.T. RublnaztaJnoweJ 

iu~ jest cZyBny. 

Geny Konkurencyjne 
Telefon Nr. 122. 

ULOWERY, koatJumy, suk­
nie ręclDoJ roboty (na dru­
tlloh) nlljnowslc modele, pier­
wSJorzędne wrkonanle pole-
1;11 He, .. kopfowa, Piotrkow­
,kil 81, pr. of., II w,

' 
m. 30. 

Od wtorku, 11 do ,o"le- .6ze": d.iałku 17 grudnia ... T 

RUTYNOWANY buchalter - bi- BUCHALTER - bilansista , orga 
Jansista, podatkowiec pierwsza- nizator z długoletnią praktyką, 
nędny korespondent polsko- poszwkuje posady ewent. ua 1(0 

niemiecko-francusko - angielsko- dZIDY. Ofertvsub "J. N .... 
rosyjski, z długol etnią praktyką - - ~-_ .... 
na kierowniczych stanowiskach OGRODNICTWO 

" w większych przedsiębiorstwaeh l'I g fi:. -
przemysłowo-handlowych, prsyj- " ił " 
mie zajęcie na ~odziny, ew. ca-
łodzienne. Pierwszorzędne refa- poleca Sz. Kliienteli wielki wy-
rencje. Telefon 139-26. bór kwiat6w własnych i za-

DOŚWIADCZONY buchalter­
bilansista, pierwszorzędna siła 
z pierwszorzędnemi refereneja­
mi, poszukuje posady st~łej ew. 
na godziny. Oferty "Re. . 

granicznyoh po cenach b. 
przyattlpnych • 

ŁóDŹ, flIOTRKOWSKA 76, 
tel. 112-26. 

ABSOLWENTKA gimnazjum ze 
znajomo~'Cią. buchalterji poszukuje 
pOf>ady biurowej. Oferty sub.: "Pra 

POSZUKIWANY od zaraz ogrod- I cowita" do :tdm. "Głosu Por." 
nik iuteligentny, wykwalifikowany I --_._ . -_._--
i obeznany w ogrodnictwie handlo' KILKASET złotych oa pomoc­
wem. Zgłosić się mo'tn:l w blUl'zt nica apt~karska za wyrobienie 
internatu i fermy, I~dź, Kilińskie posady w aptece. Oferty "ub 
go 105, w godz. od 3,30 do 4,30. "Zdoln~" . 

i dt śwłf~rn8ieiymdod CiebiE 
W pozoltałych rola.h SZIKE SZAKALL PrZgAAd.a O 

II obrll. Wspanillły film pt. .V .. 61 ocg. ~IJ~I~. loretta Young, Ri[ardo [ort a! 
~ 

Pocz. w dni powss. o 4, \Ił !Ioboty o :3, \Ił niedz. i ~więfa o 12 Olt. o 9 wlecz. 
Kiłifl.kiego 178 Dol. tramw. Nr. 0,4, 6,10 i 17. ' Nllstępny proVllm l "TUNEL-. 

, , 
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KURSY KDOIIJ, SlYt:IA 
i l'IOBEIOW4NIA 

zatwier­
d.oR. 

prze. MIli. 
W.R.iO.P. 

Przvimuje się :laoi5Y od 10 

r. do 7 \V.-Po q~to(jf1:~enlu 

w!,daje się świadectwa. 

Specjalny wlecz. kurs kroju dla pp. krawcoWJch 

.................................... __ .............................. aa .... ~~.·~ 
LABORATORJUM 

ANALIZ LEKARSKICH 

Higien-

" Łódź, AndrlEeJa 1. 

TELEFON Dr. med. DOKTÓR DóKTÓR 

12 !:N~3 S.l(r,ńska JóZ~F LUBlei ~:J~~,~~~.,,!!! 
POGOTOWIE LEKARSKIE . Chor. 8k6ma I .~"oane . Chirurg i °órtoPI8.da PloITrfKiows!ka 55 tul. 14a-fiZ 

cz,nne _ d.ień i w noc, (lIobleł, l dcleol) powr .: Pr.vlmule od 9-12 r. od 2-4 pp. 

Legjon6w 6 (Zielona) SloMailm U MUl •• 1-10 !ołudniowa 9, tel. 183-1.! od 7-9 w. C~~;· ~~;~~Q~d 11-2 Pił· 

P'.plmule wsselkie robotv, wahoa," 
Cle w zakres O.Fs.CI.eola S.Fb, t,oto 
rowania, ClFldlnowlmla i drllfowlml a 
posad.elt. SpuQfanle billI' i mleaslrali 
oraz pakowanIe okien i dr.w' na 

W ólcsańskB ·23, tel. 139-88 
pnv'muJe od 4 do 6 pp. 

fi.udUllk Palk 
ChIrurg-Urolog 

aaor. ne,." PO.ła..... J drdt 
mocEO"'Clh 

OrtopedJa (chorob, lIosłao-stawowe) 

ul. SlenBlellllcza 20 

DYWANY; per8kic, kr!ljowe, ręcz , 
ne i maBzynowe naprawia. arty­
stycznie zakład naprawy 118Zkodzo: 
nych dywanów H. Milgroms. Kiliń­
skiego 18. 8694-10 

KAWALER na C:łoorem stan0-
wisku pozna posażną p~ 
(izraeI.)1 do lat 28. Cel matryl" 
monja1ny. IX> admiw$tracji suli 

I zimę 
Oeny nlakle. 

Tel. 108.4' pr,.. flrmr RESTEL 
Czynny do godz. 7-el. 

ChoroD, .kOma I wen." .. n. 
Nawrot 7. tel. 128-07. 
pnvlmołe So-12 l od 5 - 1 

NARUTOWICZA 18 
(Piłsudskiego Te). Tal". 127-T8. 

P",Jmll'e od 4-6 po pol. 

(D ",lał. MonJas.lrI). 
TeL '41 .... '. 

PnrJ .... od 4-eI do 6oet. .. COncordia.... [..1 ~ _,. 

2 
PIĘTRA P A N I 
ewiazdkowgt:b dla p A N ÓW 
pod arunków I mllu.lólklc. 

• przepiłlknrm wyborze 
nieby •• le niskich cenach 

tylko 

"aaJliełllJBl 0010 JOltlOIll 
wnOlf-W D 

PIOTIIOWSKI 98. 
-

Dli~ i codzIennIe S Z U K R IW Y li 1111 " Z D I • haJefem Ann, ZaDoJklnr 
wspaniala rewja pt. .'. W I Al. Alekaym na esele. 

pierwszy w todzi I I - na scenie. Kasa pr.yjmuje Gad •• lapisy ... 4 

TEATR ARTYSTYCZNO-LITERACKI I 
P!E~łt~!!!o'3!!. U wagal Poru WI'elkl kooborl ańystów smatoro', Kaid, amator ma prawo popIsu przedpubl. O L L 
ma .................. --............................ .. 

I Lokale I -OKAZJA! W centrum, mieszka­
nie 3-pokojowe z kuchnią no­
wocześnie umeblowane, nadające 
się również na gabinet, salon 
mód i t. p. z powodu wyjazdu 
tanio natychmiast do sprzedania. 
Informacje: telefon 241-84. 

--.---
POKóJ ładny, słoneczny fro~to­
wy z meblami lub bez od zaraz 
do wynajęcia. Piotrkowska 163, 
fr. II p. m. 6. 

POKóJ umeblowany słoneczny I 
2-okienn:v, do wynajęcia. Piotr­
kowska 92, lewa ofic., 2-gie 
wejście li p., m. 67. ------
2 POKOJE frontowe, I piętro, & 

centralnem ogrzewaniem i wo­
dą, nadające się na biuro lnb 
kancelarję i 2 pokoje z kuchnią, 
wygodami, centralneQl ogrze­
waniem, lU piętro, Legjonów 9. 
Wiadomość u dozorey. 49-2 ----- - -----. 
DO 40 Zł. POSZUKlW ANY słonecl 
ny umeblowany pokćj z wygodaID1 
w śrćdmieściu. Of. "Wypbcalna.". 

Lecznica ~Ia ZWierz,. I ~ ___ _ _~._~_ 
MaD. WIt. H. ""RRIKOFF" p . t E D f W" (I K I 
ul. KOPERNIKA 22 Tel. 112-07. ens)ona ,. l' IJlora, Dumna 
ODDZIAŁY: wewnętrzny i chirurgiczny 
SZCZEPIENIA ps6w przeciw nos 11-
ciinie 
STRZYtENIE ps6w I konI, kIlpiele 
psów 

Telefoa Nr, 6. 
Mam zaszc.yt sawiadomić, li pensjonat mój jest czjnny 
caly rolr, wobeCl czego prosze uprzejmie Szan. Gośc:J o 
zeslclycenie mnie swojl1 obecno~ci1\. - Ś"oP/iatło elek­
tryczne, pokoJe ogrlliewane. 

Wobec przewidzianej dużej frekwencji proszę O KUCIE KONI, nitowanie kopyt. 
Przyjęcia w przychodni od 9- 1 
3--6ej. 

i od jaknajwclleśnlejsze .amllwianie pokoi. 

POKóJ duży do odnajęcia na ;-----------------------~ 

OD~:UMĘ ład?y .umeblowany Do '-;najęci: 
pokOl z wszelkIeml wvgodaml, b k I f b 
niekrępującem weiściem, solid- o a a a ryczna 

biuro lub mIeszkanie Piotrkow· 
ska 89, dozorca wskaże. Teleton 
138-49. -------..... ---
:3 POK,OJOWE SŁONECZNE, 
mieszkanie, wszelkie wy~ody, 
f)~r6dek. do wynajęcia w no­
wym domu na parterze od 
Kwietnia. Kopernika 21, tel. 
237 - 07. 

Centralna bad w ia 
Akumulatorów nemu panu. Legjonów 42 I p. 1 szed. bet. 400 mtr. kW.2 

m. 39 12-4. 1 sale bet. 175 .. .. 

ODNAJMĘ pokój przy inteli­
gentnej rodzinie, jednej lub 
dwom osobom ew. z utywal­
nością kuchni. Zakątna 30 m. 18 
2-3, 7-9. 

DO WYNAJĘCIA pokój z klatki 
schodowej nadający się na lokal 
handlowy lub prywatny z tele­
fonem. Piotrkowska 61, m. 9. 

DO ODDANa lokal, nadający 
si~ na cukiernię, wraz z urzą 
dzeniem, piwnica:z 3-ch ubikacji 
oraz 4 pokojowe mieszkanie z 
wsselkiemi wygodami. Wiado­
moŚĆ: Piłsudskiego 69 u dozorcy. 

1 saJe bet. 200 ,. .. 
1 suteryna jasna bet. 275 mtr.2 

Wiad. Sródmiejskaa 22. 

OSTATNIE 3 pokojowe mieSI! -------------- ----
kaDie z wszelkiemi wygodami 2 POKOJE z kuchnilł~ sklel' flaro!· 
wraz z centralnem ogrzewaniem ny z 1 pokojem i kuchnią taufo do 
do oddania od l-go stycznia cddania. Z:lkątna 23, tylko 4 - 6 
w nowym domu u p. J. Salo- po południu. ~;.!38-il 
monowicza, Gdańska 74, tele­
fon 186-94. 251 ~2 LUKSUSOWI!: mie8zItania po 2 po 

koje z kU0hnią w domu Magistrac ~ 
ka nr. 1, natychmiast do wynają.cia. 
Wiadomość na. miejscu. 233-~ 

LOKALE handlowe w centrum mia. 
sta: l. 5-pokojowy lokal z piwnica. 
mi, centralne ogrzewanie w nowym 
domu. ll. lokale obszerne na 2 i 8 l, 2, 3 i 4·POKOJOWE mief5zka.nia 
piętrze w starym domu do wyna- z wygodami tanio do oddania.. 
jęcia od zaraz. Wiadomość: telefon: Sródmiejska 65, tylko 4 - 6 po 
la?' -89 od 2 do 4 p'o poło południu. U2S8-3 

RRDJOWYCH 
SAMOCHODOWYCH 
MOTOCYKLOWYCH 

••• 
WARSZTATY REPARACYJNE 
WYPOŻYCZANIE 
AKUMULATOR6W 

P,OKÓJ umeblowany do wyna­
tęda od Z9.raZ. Wiadomość: 
nI. Ż-eromskieuo 54. m. 4. telef. 
186 - 04 
----------

POKóJ słoneczny o 2 oknach z 
używalnością łazienki do wynaję · 
e!a; Południowa. 36 m. 5. 

ó Ź 
PIOTRKOWSKA 167 

Ifl. 20~ .. ~ •. 
NA TELEF. ,gEZWANIE 

UL. ~O!i·:!ł tlL 
ODBIIi!RAMY IDOSTAR· 
C~AMY AKUMULATORY 
DO DOMÓW. 

I\la Iz • k 
(pielęgniarka dyplomowana) 

przeprowadziła się 

Narutowicza 47 
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gwarantuje w firmach: 
W. Czidel, Piotrkowska 286 
B. Jasiński, 11 Listopada 5 
B. Marta, Piotrkowska 142 

Sc eiblera i L. Grab a S. Shenholc, KlIIl\sklego ::114 
.A. Szwarc, Nawrot 25 
Sklep D.tallclny, Plofrkowska 48 
i Inn,ch . 

• 
GWIAZDKO 

HI W KAZDYM 
DOMU 

(BORZY Nil P11J(A! 
Każdy, kto cierpi n. kaszal, bron.hlt, ehrrPk, EaflegMle"le 
płuc oraz kokluSK, powinien nat,chmla,t z/lbrać '31e do lecIenja. 
Dobl"!!m środkIem na choroby F"DOlor. P,.y uż,ciu F •• 

.pł~t.:' okUli' się preparat ' U. go.olu ImnleJ-
na SIC'; Kaszel. - FaQosol do,ta('. ",ot". " •••• "Udch aptehch. 

Skt. gl. apteka H Ro,.n,tadta, War" ••• , PI,. O .. ,bo".1I1 10. 

Do akt. N,. Km , 2358 ! :u 
OBWIESZCZENIE. 

r"oJnornlk ~qdn GfOd.kle~o w l',~. 
(hi rew. 11-110 u~. w todll, 'PYl)' ul. 

Gdań$kici 37 
n. ~A!!lIot'j~lc .nt. 60~ K. P. C. o,ł,,· 
'18. 46 w dn. 20 grudnIa 1934 r. 

tJ Jlod.. 11 .. ŁodzI prl, ul. 
Ogrodowej 3 

odbE)d.Bte stEl publlcsna licytacJa 
ru<:homośc!, II mieno"icle: 
krzeseł dębe wy ch krytych sk6r" bie' 
Jitniarek, tOlllety, tyrandola, kreden. 
Bil, gllrderoby, kasy ogniotrwałej hron­
zowej, lustra tremII, foteli kanap, 

szafkowei z lustrem 
oszacowany.h na łączną sumę lIl. 1065 
które moina oj!Iądać w dniu He,ta' 
cii \.\' mieJscu sprledaty, w u'łsie wy­
ż .... ! oznaczonym. 

1'.t·di. dn. lIU1.1934 r. 
:<e>mornik (-) Stenislaw Pr:JJbo'lI 

t;Jr/!WII Abrllma M. Kilberta p. ko 
Chanie i Se.,dervwi KlITO 

"...--.-------- - -- ----

BuChalter-bilansisla 
rutynowana sila, Zl\aWca sprólw po­
datkowych . koresp. niem.· engielski, 
prli:yjmie stalą pracę wzgl. na godzIny 
Zakładanie kSIąg. Spor1lldzanie bi­
lansów kontrola księgowości. 2g10· 
szenia do biura oRloszeń S. fllchsa, 
Piotrkowska 50 sub. "AS " 27-8 

Do • .w. Hr. Km. 1331/34 
OBWIESZCZENIE. 

lłOftlamlk s~ Orod.lItego 'W' ~o. 
Ih\, r •• 1n ... Mmt ... 1tał, .. Wili 

"", ul. N.Mo.lon 55, m. 13 
1\1 ..... 'i. Ił.... Q K. P. C, o,I'Sla 
je 'W' dDcl." ,rud"l. lON r. od ,. 
fi • &.II .. p,., wL 

Pl ....... '., " 
~6 ... p.bllc.". IIcyfacJa ".­
chomo~cl, a mi anowIcie: 
m,",n'-"''ł,lel I m SJY"Y dublerk i 
ouacowaRyoh nil łqclnil sumę 

zt 2000.-
kł6re mol"l 0lllqd.ć w dniu HOj/fa· 
c t w miejscu sprzedQ,~y. " czasie 
wylej ollnacl,Ony"'. 

.tód', dn. 5.12. 34 
Komlunik (-) Edm. Koroczy oki 

Spr.", T-III fabrykacJi Firanek, Tiulu 
i Koronek p.ho f .• Bo.,sao"$ka Apre­
tu,. i Drukllrnia Wolf Gutgold i S-ka 

In.tyfut kosmetYCZny 
. DE •• ., . 

pod f.ęhowem kierownictwem 
lakarza. 

(faiflniaOil 15 
tel. 149'07 

przyjmuje od 1'-~ i od 3-7 wlecz. 

H wełn" jedw. i in. na suknie, 
spódniczki i bluski 

od • do 10 zł. H. BRYL 
za Resztkę Plotrkowah 8S 

Miłe 
upominki 
bBlplaf. 

.. D"IRZDK,!~ ~~:I~;~!':II= Kanara' 
~ KLATKĄ I AQUARlUM "SllMon. _ w" .. "anien, 

~:::. t,BaUBBłUM" , lodll, SIRDkleilna 8g 
Tl:UPON 141·41. 

ue aIrt.. • Na. t--.. r. 

Obwl ... c .... .. 
KomOllft!k ~ OlOchM .... ao-

d,i .... ł-@ ..... ł.oc1IIt,..., wl. 
.... te.a ., .. ...thł. ut: $)'1 Jt P. e. 

otlu • ., te w da. 10 grudal. '034 
r. • lOda II • tocbt "., ..... ,,...Il10 ...... ta 
o~ alt ,.bll ..... ..,... ... 
.ho .......... t ........ . 
30 kg. ł"aniltów, tr., pi", 11 Itola­
nell d. ,1.,,6., tU Itlł. IInelt ocynlt. 
2 clf •• lc.ek do piaceSw, drut oc,nko. 
wan" p.pler flIto",. 70 SI, .. 18 lig. 
blanek do I,łew, went y lato."", 11 
d"wi ... 1t do piecd", noj,ce, klaCie, 

-- Ceny przJstępne. 

Gabinet kosmot,ki 
'eQUllo.i I toeletowej 

Z. SZWAL E 
drplom UIlIWIl'.yłecki 

Mon'uuki 1, tel. 137-99. 
u.u .. nle _Iklch 

d_któw oery. 
Ueuwaale beapowro'nle I bel: 
łlad6w ellp8oqayoh wło86w. 

Pn,Jmule jo-l i 4 -8 wleoa. 

__ ...... ________ . ..wiu, 
oSllloo..."ych n. "CI nil sumo zł. 720 
które moina .,I"dllć w dniu licyta­
cji " mlajllu .prt:edaty, "clIsie ",­
tej o.n.eaon,m. 

Do wynaiec"a 
Mon'oplnol-Glob środek p'leciw 
gru'licy, astmie i cierpieniom d.óg 
oddechowych. 
"Uniwersał· leołY reumełylm i 
wszelkie nerwobóle. 
.Hebrolln" środek pPleciw liszajom, 
egzemie I IU8zczrc:Y. 
Proszek-Olob od bólu glowy • 
Bobo-Glob przY!lypka dla dllleci. 
Krem - Bobo dla dzieci. 
Zambur wyciąg roślinny usuwa puy­
czyny i skutki złego trawienia ora. 
reguluje żolqdek. 
Antlhemor wyciąg .iolowy środek 
pllOC'iW hemoroidom poleclI 

I..lIboratorjum przy Aptece 
Dr. fer. St. TrewkowskleJ w Łod.i. 

• 

tódt, dn. 29.11.34 r. 
Komornik (-) Ludwik Holles 

Sprawa Licht.afeld. p"ko f. D. S •. 
Bieleli i S,no"ie 

Kolumna Tel. 18 
Pensjonat Żela4lowej I 

POIMa. pokoje z wodą. bi~żącą. i wy I 
goda.mi. Smaczna rytualna I 

kuchnia. Sporty i za.bawy. Ceny l' 
przy"tępne. Zgłoszenia. w Łodzi 

'rel. 218-26 . 

film Dad IllmaDlI 
• 

od zaral 4 pokoje z kuohni" 
3 pokoje JP; kuchnią li: wRzelltiemi 
wygodami i eentralnem ogrze­
waniem. Pierackiego 17 (daw­
nej Ewan~ielioka). 

IIlKOPllNf I 
p En IJ O nIT BaSZIA" przy ulicy 
Piłsudskiego" 

re~ 2D~::~eJ O. filazlrowej I:ZJI~~ 

Kino-Teatr 

I 'I ADR'IA'· 
GŁ6WNA 1 

Początek o gOdi. 4·ej W roli gł. urocza, pełna czaru JlNNJlBEllll Poez~tek o g. 3-ej 

orator tlli(ja Hor 
w roli gł. Jadwiga Smosarslfa 

Bllś pOraI 
ostatni I Pro Kino Teatr -Z 

11 listopada 16 

(Y onstantynowska) 
Następny program: "Pieśniarz WarlzI"'''. w roli głównej EUleniusz Bodo 

CGny miejso: lU m. 54 gr. balkon 75 ~r. 11-85, 1- 1.09 

Prenumerata miesiCie.nll ~Gło,u Po,annelfO- ze wB2ystlriemi do­
datkami WJno.i w todlj ał. 4.60 ... odnos.enie -

40 grony, I: prseaylkl'l pocstowll " kraJu - al. 6.-, 1III".nłClł - lit. 9.-

Rękopisów redakoja D •• w~ca. 

OgłoSleD."a la wjeru mlhmełfow, ł1.paltowy (strona 5 a.pall)r H.e anODa ił iiOł .. ae.lamJ tebtem 
redekcyjn, .. al. 1~ " .Wci •• leetl'$oł.niem mleleca GO fil .. be. AIItraolenla ml.Jeca 

50 1ft., nelrrologł 40 Ił'. Zwvelalne ( .... 10 upalt) ti p. Drob ... 15",. _ ...". .... Dojmnlolue ogłoneDle al. t~ 
Posaultlwanłe prac, 10 gr. _ WJ'ro., ".'m_IeI- lII. t.JO, O~ouonia ~.,nowe i ."labIDowe t.... Ołło­
!llenla lamleJaoowe obił" ... SIl o ~Jodroł.ł ........... lOO'Jo. Za otłos.enill "beluJ •• lle lab f.Dt., dodatlI 

5O"It 0l!0lllllftla d.,.łlol •• o !JOl/o "rołe,. 



SPf(JJlINl' BOD41EIl "tilOSIJ PORtlNNftiO" l BNltl 16 filłlJBNIJl 1914 Ił. Nr. 39 

u owce czytają, ale si'ę z nimi ni I-
Interesuiace oblicze londrńskiej Dras, niedzielnej 

W Angl,ii, podobnie. .jak w 
meryce, Polsce oraz innych 

krajach, nakłady pi'SID1. niedziel 
nych są o wiele większe , niż. w 
d/.ieI'l powszedni. Dwie istmie­
.l'ą przyczyny tego z,Jawlska: J(e­

ograficzna i techniczna. Warun 
ki pocztowe powodują , że 

gazeta stołeczna dostaje si~ do 
odlegle,iszyeh miast dopiero na 

zajutrz, 
to też przeci~tny oby\vatel, któ­
ry życzy sobie mieć już do śnia 
dania na,łśJ'ieższe wiadomOŚlei, 

nie ma dla nich w ciąga 

dnia zainteresowania. 

'Gazety niedzielne nie przywią­
zują wa~i do Shlżby łnforma-

ctY'.inej, 

I. M. dQ aktualji dni. i godzi 
'tY· Druk po "ze.zególnych ark .. -
szy numeru njedzielne~o ro!­
poczyna się w poprzedni ponie 
'działek i OIPróez oetałlni~o In'­

kusza, dru:kowalD~ w sobotę 

'Pned 'wieczorem, cała reszt. 
jest jut jfOtowa W' pilłtek, a _­
kłady prowiuejonaJne ... Ame­
ry('.e nawet jut W' ~odę. Dlat~-

1:0 teŁ nakłady ni • .dzi4!l'M .. Att 
Qlji i Ameryce oblleuDe __ .. 
eałe prańlltwo. 

Ten teebniczny fakt panuje 
!lad calem urz-ądzeniem redak­
cy jnem. Treść numeru ,iNt G 

tyle nie.tu alna , te 
fr'akłuje o zjawiskach ostatnie­
go tygodnia. a nie 08tanle«o 

dni •• 

Prze~ądy, krytyki, oceny od 
~rywają ~łówną role w pismach 
o wyższym poziomie, a rozdęta 
sensac.ia, zbrodnie, tajemnicze 
wydarzenia, k:rwawe nieSlZICz~­

ścia i plotki z wyższych sfer 
towarzyskich, a dalej przepowie 
dnie astrolo~iczne, plot<ki z za 
kulis teatru i ś'Wiata sportowe 
go - w pismach brukowych. 

Kto przeezyta taką niedziel· 
ną gazetę senSJ:lcyjmą od pOCZąlt 
ku do kOllca, a potem się za· 
stanowi, ten mu i mieć wraże­
nie, że obudził sir ze straszli-

Ocena obrazu 
Gdy w jednym z antykwarjatów 

w Zurychu pojawiła się kopja obra 
7\1 Boeklina. "Igraszki fa.l" policja 
z:nządził<t natychmiastowe usunię­
cie kopji z witryny sklepu, ponie­
waz rusa.łki na. obra.zie są. zupełnie 
lla.gie. PrLy stole w knajpie zapy­
tano Godfryda K.eUera. w obecności 
Docklina., jak się 7.a.patruje na. to 
zarządzenie poliCJi i na. sa.m obra.z. 
K ~ller odu3.rł: 

_ Psiakrew, eo ta. obra.z, DA któ 
tym ta...1de kobiet.y rozebrane odwra 
cają. się tyłem do pubHozDoścl. l 
trzeba. mieć zupełnie zdeprawowa­
ną. fantazję, 3.by dopatrywa6 Ii~ w 
tem c~egoś złego. Ale ~ fanU· 
Iję, dzięki Boga, posiad .. t 

w~o snu i będzie się dziwU, 
iak to jest właściwie możliwe, 
że całe życie Jego przyjaciół 
minęło tak całkowicie bez mor­
dów. gwałtownych śm.lerei. 7ja 
wisk nadprzyrodzonYCh I d~~ 

kiej romantyczności. 
Do tego k,rwawego oblrazu 

namiętlnych przetyć dochodzą 

.jako waJb1k dla c. z ytelJn:iJk ów. 
wysokie n8JgTody za szarady 
wszelkieRo rodzaju. Nagrody 
w wysokości 100 tys. szyIi~ó", 
za tratne rozwiązanie nie ~ą 

z.iawiskiem wyjqJtkowem. 
Najgorszy rodzaj te~o typu 

dzienników 
reprezentowany je t w Alngljl 
'Przez "News of the World" 
i "Pe~le", które drukują oko· 
ło półtora miljOilla. Z kolei i· 
dozie szer~ pism z nalkladem 
pooad mil jon. Tu mamy prze­
d;,:wszystkiem trzy pIsma DlJDiej 
szego formatu, które poda.ją 

bardzo mało łe'ksbu i żadnych 
• rtY'ku.ł~, Datomiast WSZ:yI!rl ­
ki~ ,..ydarzenia ty~odniR, ara· 
f:f,~J . to. eo l'edakeje q takie 
W'f~ian:eni~ il mają, ilustrowllinc 
Jtethmi adjęć. Tu mamy "Sun­
clay Graphie" oraz. ,,sunday Pte 
łoriti", z kt6ryeh katde posia­
da ponad miljon nakładu oraz 
Jord. Rothermere'a .. Su.nday 
DeSJ)ll~ch" , któremu bl'ak kil· 

kanaście tysięcy do miljona. 
Przejściem pomłędz:f poW)~eJ 
scąharakteryztwaną prasą i pi~ 

smami powamemi, 

Podobnie. jak .No siostne­
nica pismo "Dai:ly Express", re 
zygnuje ono z tego, aby przy­
wabiać czytelników zapomoeą 
a:8lek.Ud'aC1j1i 04 nie&ll<lz~~·}ilWYch' 
wypadków, pieniędzy, lUb m~ 
nych preruj i 

zdaje sł<e całkowicie na siłę a­
trakcyjną sweJ części redakcyj~ 

nej. 
W swej służbie inłonnacyj­

ne,i nastawione .lest ono na za­
sadę, że istniej~ zawsze tylko 
jedno. dwa, lub na jlw żei trzy 
wydarzenia dnia. Te wydarze­
nia traktowane są zaWlsze bar· 
dzo sensacyjnie, podczas gd.y 
reszta idzie albo do kosza, al­
bo też znajdzi~ się Rdzie w ką,­

cie w kiJku wierszach. P~smo to 
uderza w palrjołyczllo - imper· 
,;alistyczny ton, a hasłem jego 
jest, it 

'Anglja powJnlHł ... ~ trzymał 
7.dalil ~ w8~elkie~ IIddem 
w pOlityce po .a ~1'8nicaml im· 

perjU.Ul brJłYjeldego. 

A więc pis1l1,o to jest przeciw 
ne lidze narodów. wszelkim pal, 
tom międzynarodowym, nato~ 

miast .test zwolenni'kiem pod-

wy~zenia sił powietnnych M­
glji i pielf;'jglJlowania stosunków 
z dominjami i kolon,fami. Li· 
teraturą, sztuką, i muzY'ką "SUIł 
day Ex.press'~ wogóle się nie in­
teresuje. Za to daje ludziom 
przesądnym . stałą rubrykę o 
między~iezdnej konstelacji 
każdego dnia tygodnia oru dru 
kuje przepowiednie astrololil'icz 
ne na każdy dzień urodzin. -
Wspomnienia wielkich detekty 
w(yw oraz spowiedzi daWlł1ych 

sz.'Piegów tworzą specjalną a­
tra'kcję t~o pisma, w~6le na· 
stawionego na sensacyjne re­
welacje. "Sunday Express'" ma 
nakład 1.130.000. 

WIS'zystkie te pisma razem 
wzięłe nie ma.ją 
nawet ezęści tej(o wpływu, .fa­
kim ro-ąlorządzają dwa puo­
dujące pj~ma niedzielne "Ob· 
server" ł .,sunday TLmes". Na­
kład obu łych pism jest mniej 
więceJ równy F wynosi prze­

,do 200 ły.s:ięcy. 

Ale śmiało motna powie<łzieć 
że aą. one eryt8dle ..przez eałą 

inteligenc .i~ A,nglji i że ich kry­
rytka w dziedzinie teatru, bele­
trystY'ki, muzYl1ti i sztuki jest 
lak decydująca. że zgodna 'Przy 
chylna krytyka w obu tych pis ­
mach zapewnia powodzenie a 
krytyka uJemna. lub też prze-

Nieszcześda r dzinne Pirandella 
Zazdrość sparaliżowanej żony zatruwała mu życie 

W 1932 roku jeden z przyja· 
ciół i miłośników wybilncrlu 
dralllatur~a włoskiego Piran­
della, laureata na!gl'ody Nobla, 
nieJaki Nardeli, wydał ksią·żk~. 

po' więcona życiu pisarza. 
Pirandello od wczesne.i 11110-

doś.ci czul pocią~ do literatur~' 

i teatru. W 1894 roku ożenił 

si~ z Antoniną Porlulano, cór· 
ką byłe~o ~aribaldezyka. :-'fał­

że(l two było z początku wyjllL 

kowo szczęśliwe. Najpierw g<ly 
mal:t.onkowie mies'zkali w Rz~'­

mie, żyli w dostatku, bowiem 
żona pisarza posiadała odpo­
wiednie &rodki z posa~u. Uro­
dziła ona troje dzieci. 

Pirandello powrócił pewne­
go razu do domu i zastał żon~ 

sparaliżowaną. Otrzym.ała \')nn 

ltst z Sycylii i 'Po przeczytaniu 
~o llPadła oIbezwladniona. List 
zawierał wiadomo§ć, u ojcloo 
Pirandella, jej teść. jeM zruj· 
nowany, a jej :posag poehłonę­
ły nieforłunne operaeje f1nan­
sowe. Od teJ eh'Wili tycia Piran 
'den. staje si<; ~iem. lby .. 
~Da~~pj~ 

l'undelIo zaczął udzielać lekcji 
w w:\'Ższej szkole żelIskiej. -
Udziclat. pozaLcm lekcji j~zy:,a 

włoskiego po pięć lir6w za go­
dzinę· 

lLo-s znowu si~ do niego uśmle 
clllląt. Jeden z dziennik6w "No 
wa antologja" ob talowa! u pi~ 

sarza powieść, Pirandello na­
pisal ,, ~{at.iasa Pascala" ~ hi­
sI orj,~ c1.ioW'ieku, który udaJIe 
zmarrego, aby spróbować ral 
jcs1zcze przeżyć całe życie pGd 
innem nazwiskiem i obliczem. 

PowieŚ{; ukazała się w 1004 
roku i :r.dobyła sobie niezwyklp 

nOWY 101 do Rustralii 

powodzenie. została przetluma 
czona na kilka języków j wy­
chodziła w odcinkach w "Echo 
de Paris". Od tej chwili rozpo­
częła się właściwie droga sla","Y 
Pirandella. 

Żona jego, która przez SZ(}.'ć 
miooięcy leżała zupełtnie bez 
władzy w ciele, zaczęła przy­
chodzić do zdrowia. Nastąpiło 

.jednak uowe nieszczęście. Przy 
kuta do loża chorobą. żona za 

częła nagle pałać zazdrością o 
męża, wkraczającego na: drogę 

sławy. Życie w domu stał-o sic 
piekłem. Wiele momentów z te 
go okresu znaleźć mOżna w 
dziełach Pirandella. To piekło . 

w którem . żył poeta, trwało aż 
do śmierci niesz.ezęśliwe .J kobie 
ty. 

Pirandeno znalazł w t~ałrze 

ucieez'k~ od rozdźwięków ro· 
dzinnych. Aby nie podsycać za 

W programie uroczystośoi z 0-

ka.zji 100 rocznIcy istnienia pa.ń· 

stwa. Południowej Australji w roku 
1936 przewidziany je_t) obok wiel . 
kiej wysta.",. oras wyścigu ~lo ... 
eó. Europa. _ AustraJJa, rt'Wllleł zdroki .swej e-horej mał!oDkt. 
p6nowDy wieM W I lvopr 40 ~ me by ..... ł na p~z;edlta. 
Au*&ljL W, 'Ql'OeI~eh wet- 'Wlenlaeh nrołeh sztuk 1 d1ate­
lD.je 1IdJi&l ~ XftW • wo,~ . .., • był ftiadkiem awoieh 
~ Mł'az'ia piei waJlfJti _eee&w. 

milczenie, niszczy powodzente, 
nawet wówczas, gdy cala prasa 
angielska jest innego zdania. 

Miejsce. jakie pisma te po­
święcają sztuce we W'Slzystklch 
jej postaciach, nie pozostaje w 
ża dnym stoSJtmku do wszystkich 
innych pism kontynentu euro~ 

pe.'Slkiego. - Same ogłoszenia 

firm wyda WIIliczych obejmu.ją 

pięć stron , a w pełini sezonu na 
wet do dziesięciu stron t~o ol­
brzymiego 6-s~a1towego for 
matu. 
Arłykllly polityczne obu tyclł 

I)ism w~' wiel·a.lą silny wIllyw 
na opinje publiczną. 

Hcdnktol' naczelny, piszący 

artykuły w!>ł <;:pne w "Observe· 
l'ze" - to slynny Garvhn, który 
zresztą. jest również wydaweą, 

największej encyk<lopedji ,.En· 
cyclopedia Britannica". O po.­
lityce pallstw kontynentalnyen 
w "Sunday TiJl)CS" pisze \Vick~ 
ham Steed oraz mnie.i u nll$ 
znany Geor~es GlaSij:(ow . 

KrytVlki teatralne oraz spra~ 

wozdania z większości ksilł~ 
są podpisywane. !\fa to w tyeli 
specjalnych vismach znaczenIe 
z tego wz,gl~u, że 
świat wydawnlezy i teatralny 
ułrzymu.ie z temi redakcjaUll 

tak intymne słosuuki, 

iż redakcja ma potrzebę wyja· 
śnienia opin.H publicznej. kto 
~es1 odpowiedzi111ny za pochwa 
IG lub nagan(> C:i sami pnnowie, 
którzy piszą do l'ubl'~ ki ,.No· 
wo 'ci teat ralne" l'eklalllG. po· 
przed zn .ią('[1 i wzmianki codlien 
ne, niezh~dne dla każdei prem­
jery, są }ednocześnic lektora­
mi wybitnych d)'rddorów tea 
[ralnych, a inni panowie. kŁó 

rzy redagujn wzmianld o znaj 
dujących siG w druku ksią,żkaeh 

. ą slałvmi Jektofl1ll1i wielkich 
wydawców. (Jcz:\,wiście w tycll ' 
warunkach, nie spotyl;:anyeh 
l~awet w żadnei innej redakcji 
~;ngieLSlkie.i, mus! byt~ przepro­
wadzone 
ostre r07..gralliC7.~lIjf" pł/'mł~, 

właściWI. kJoytyką, a ła!r z\Ylln" 
,,służbą in·focolltey jtlt!'. 

R. S. (Londyn l. 

Kiepura iedzia 
do Hollywood 

• 

"Nelles Wlener Tagblatt" dono· 
si, że pruskiemu pre-.tydentowi min. 
Goeringowi nie udało się po~yskać 
Kleptlry dla opery berllńskieJ. Ar· 
tysta u"arł bardzo korzystną limo 
"ę z towarzy~twem ffimowem Para 
mount w Honywood. Klepura wy­
jedzie Da dwa lała do HoUywood. 
gdzie nakręcać ma 4 ftlmy dźwłękn 
we w 7 "'Jach. T·W() Parldl101lftt 
poIlWoMo KlepllJ'Zle praoowd .. 
... .. IiwtłdaldeJ Ub. 
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KulisJI życia poliłyczn gO ; eolecznego 
Dziwo prasowe 

Najdziwniejszą gazetą świata jest 
niewątpliwie dziennik, wydawany 
od niedawna w miejscowości Kul. 
Kul leży pośrodku olbrzymiej tun­
dry, rozciągającem się nad morzem 
l{arskiem, między półwysp<uni Ka 
nin i Yamal. Ta surowa okolica 
jest w ciągu miesięcy zimowych 
r.alkowicie odcięta od gęściej za· 
ludnionych ckręgów, a jej miesz­
!cańcy, którzy podczas mrożnych 
zim, miesiącam'i nie wyruszają ze 
",woich chat, otrzymują bardzo 
skąpe wiad.Jmości ze świata. Otói 
niedawno uk.l·lał się pierwszy nU' 
mer .,Gazety tundry" w Kul w jed 
nym egzemplarz 1, pisanym ręcz­

nie. Przy ukazanIu się, gazeta skła 
ła się pneważnie z białego papIe­
ru, aby czytelnikom, którzy mają 
ciekawe wladcmości, umaihwić do 
]l:sywanie Ich do gazety. Gazeta 
krąży z ręki do ręki; a ostatni czy­
telnik we wsi musi ją dostarczyć 
do następnej wsi, która często od­
lel!ła jest o wiele kilometrów. Naj­
korzystniejsza jest uczywiści., ta 
gazeta, dla ostatniego czytelnika 
w tundrze. On jest jedynym otrzy 
mującym już wszystkie wiadomo­
ści. a pozatem nie potrzebuje się 
wysilać na dopisywanie .•• 

Plackensen 

generał - feldmarszałeli z czasów 
wojny światowej, ukończył 6 grud· 

nia 85 lat. 

Jednodniowy b'skup 

YI angielskiem miasteczku Berdeu 
w dzień św. Mikołaja obrany zosta,.. 
je jeden z chłopców biskupem t u· 
~uje oficjalnie p'rzez 24 godziny.. 

d IW 
Imigracja żydów do Ameryki 

północnej rozpada się na trzy wy­
raźne okresy. Pierwszym jest i­
migracja hiszpańskich żydów w 17 
i 18 stuleciu. Następuje o wiele 
liczniejsza wędrówka niemieckich 
elementów w okresie od 1M8 do 
1870 roku. A wreszcie wielka wę­
drów!{a ludów ze wschodu, która 
rozpoczęła się od słynnych rozpo­
rządzeń carskich w początliach 8U· 
tych lat ubiegłego stulecia. Od CZIt, 

sów tej wielkiej imigracji wschod­
niej, liczba żydów w Stanach Zjed 
noczonych wzrosła , z 300 tys. do 
4 i pół miljonów. W związku ~ tem 
niemal trzecia część żydów z ca­
łego świata znalazła się w tym 
kraju, stanowiąc 4 proc. ludności 
amerykańskiej. Znane powszechnie 
jest specyficzne położenie Nowego 
Jorku, w którym na 7 nu.Jonów 
ludności jest 1,8 miIJ01la, ezyll 25 
proc. żydów. Statystyka ta nie u­
względnia jeszcze nie włączonych 
przedmieść, np. Jersey City I Ho­
boken. Poszczególnie dzielnIce No· 
wego Jorku posiadają większość 

lauigi Pirandello 
i faszyzm 

Tegoroczny laureat literacki 
nagrod~ Nobla niezupełnie przy 
pada do gustu oficjalnemu faszy 
zmom. Andrzej Pierre pisze na 
ten temat w "L'Ouvre" co nastę 
puje: 

"W artykułach prasy faszy ­
stows'kiej, poświę(!onych Piran-
dellemu, odczuwa się mimo 
,wszystko pewną niechęć.· 

,,stampa" turyńska donosi, te 
Grazia Deledda, którą aka(łcs­

mja szwedzka zapytała o jej 
zdatnie, 'WYIPowiedziała się pni! 

ciwko odznaczeniu je_i ziomka. 
Wśród tych, którzy na~'oręcej 

występowali w obronie Piran­
d('~ 'la, cytuię je-:lynie Marconię · 

go, senatora Gentile i profeso­
ra Grubetti, przewodniczą.cego 

n;emieck.o - włoskiego instytu­
tu w Rzymie. W guneie rzeczy 
w politycznych i intelektua,l· 
nych kolach faszystowskich 
panuJe rozczarowanie i zdu­
mienie. Naj<:hę1lniej widziano­
by w roli laureata Nobla d'An­
nunzia, najlbliżlszego przyjacie­
la Mussoliniego, pisarza patr)')· 
ty<:znego, bohatera Fiume., 
"Ariela w hełmie", jak go na' 
zywa jeden z j~o biografów. 
D 'Am.nu.nzi o jest. st.uprocento 
wym faszystą i ]eRo udzialem 
w1nlIlv być wszystkie zaszczy­
ty narodowe i międzynarodo . 
we. Natomiast Pirandello... O­
czywiście jest całlkowicie zgo­
dny z reżymem i Jest czlon· 
Idem akademji wloskiej" stwo­
rzoneJ przez Mussolinie'go. A-le 
jako boJownik fa'szystow.3ki 
jest on leniwy i ciepławy. Dla 
nip.~o literatura nic stapia !lię 

z polityką., pragnął on zawsze, 
zarówno w okresie reżymu fa­
szystowskiego, jak i przed mar 
szem na Rzym. pozostać czy­
stym artystą. A tego rodzaju 
stanowiska nie ei~rp'ią; zwo]cn­
nky dyktatury I" . 

•••••••••••••••••••••••• 
(zgfajtie 

"Glos Porann," 

ludności żydowskiej. Podział ży­
dów ' w St. Zjedn. pod koniec 1934 
roku wykazuje następująca tabela: 

Nowy Jork 1800 tys. 25 proc. 
Chicago 310" 8,5" 
Filadelfja 250" 12,5" 
Boston 87" 1,09 
Cleveland 87 " 9,3 
Detroit 73" 4,5" 
Baltimore 70" 8,5" 
Los Angelos 70" 5,4" 
Newark 69" 14!M" 
Sto Louis 52" 6,1 "-
Pozostałych wielkich mialit o 

ludności przeszło 100 tysięcy liczy 
ogółem 905 tys. żydów, stanowią­
cych 5,1 proc. ludności. Jeśli cho· 
dzi o miasta, liczące poniżej 100 
łys., to znajdujemy w nich 727 tys. 
mieszkańców, stanowiących 0,9 
proc. ludności. 

We wszystkicll ezę§clacli przemy 
slu odzieżowego niemal wszyscy ro 
botnicy są żydami. Gdy się wieczo 
rem po zamknięciu interesów space 
ruje po rozległej dzielnicy konfek­
cyjnej Nowego Jorku, to spotyka 
ałę niemal wyłącznie żydowski pro 

Król czekolady 
był mistrzem reklamy 

Ostatnio wiele się rot 'm we Fran 
cji o zmarJym "francuskim królu 
czekolady", sena.torze Meunier, 
przyczem dzienniki podają. wiele 
szczegółćw z życia tego wielkiego 
przemysłowca. Opisywany vn jest 
jako polityk, mecenas sztuki i fi­
lantrop, ale zapomina się o jego, 
zdolnościach kupieckich i reklamo­
wych, które ilustruje doskonale ~ 
nitszy fakt: 

Pewnego ania dyreKtorzy fa'6ry 
ki czekolady zameldowali sIę u swe 
go s-refa i donieśli mu, ł.e przedsię­
biorstwu grozi poważne mebezpie­
czeńatwo, ponieważ większość de-. 
talistów zwróciła. ostatnie trans­
porty, jako ł.e czeKolada wykazuje 
białe plamy, a kupujący odmawiają 
przyjmowania takiego towaru. Ba.­
danie laboratoryjne wykazało, ta 
z powodu omyłki w fabrykaej\, ea:· 
ła produkcja ostatnich miesięcy 
zmienna kolor, wskutek czego zau­
fanie do firmy Meunier topnieje i 
grotą miljonowe straty. Jednak 
Meunler nie str3.Cił głowy, jak je­
go dyrektorzy i zna.lazł wyj~cie z 
sytuaeji. Polecił on za.mieścić we 
wszystkich d~ienninkaeh ogłosze­
nie o następują.eem brzmieniu: 
"N ajlepszą czekoladą na. świecie 
jest czekolada Meunler, ponieważ 
jest ona. jedyną, która siWIeje na 
starość". Dzięki temu ogłoszeniu 
un.iemo:lliwiono wszelk~ kontragita 
cję firm konkurencyjnych, ~auf3r 
nie do firmy powróciło i posiwiała 
czekolada znajdowała taki sam 
zbyt, jak produkowane 'W~ześnieJ 
ciemne produkty zna.nej firmy. 

"SIu procentowi" 
amerykanie 

Student Edmund Lłndblom i Lutza 
Conner otrzymaU, na tumleju uni­
wersytetu ten tytuł, po tysIąc do- _ 
l4lrów ł bezpłatną podrói naokoło 

świata. 

yce 
letarjat, który w lwiej części mó­
wi :iargonem i czyta żargo~owe 
dzienniki. 
Ale również drobny handel jest ży­
dowski. Wyjątkowo wielka jest 
ilość drobnych rzemieślników :i~. 
dowskich, jak zegarmistrze, pa'pie­
rośnicy i fryzjerzy. Kraj, w któ­
rym żydzi już chociażby przez swo 
ją masę stanowią poważną ~zęść 
narodu, posiada oczywiście żydów 
we wszystkich zawodaa.b bez wy­
jątku, od wielkiego bankiera do 
małego buchaltera, od magnata tru 
Btowego do robotnika podwóf7,o· 
wego, od komisarza policji do gang 
stera, od członka sądu najwyższe­
go do pokątniarza, od właścieieła 
domu towarowego do drobnego kra 
mikarza, od farmera do ~dDika 
związków zawodowych. Ale jedno 
moma stwierddć: Tak samo, jak w 
Anglji, wśród najbogatszych żydzi 
są reprezentowani bardzo nielicznie. 
Max Webęr zupełnie słusznie zau­
ważył: Odzie był purytanizm, tam 
nie potrzebowano żydów do rozwo 
ju :wielkiego ka1!italizlQu. 

Człowiek i maszyna 
Dr. Wilhelm Siegal wydał 

w tych dniach we Wiedniu nie­
wielką broszurę, z kUrej cytu­
jemym. poniżej jeden interesu­
jący ustęp. (Redakcja). 

Jakie rezultaty dała racJonaliza 
cJa naprzykład w ~chosłowacrt, 

mom. wywnioskować że sprawo· 
dzań inspektoróW\ przemysłowych, 
opublikowanych niedawno przez 
ministerstwo opieki społeezueJ. Ma 
szyny Owensa uczyniły Zbędnymi 

w hutach szklanych 2600 robotni­
ków. Ustawiono ogółem 11 takich' 
maszyn. Każda maszyna Owensa 
produkuje z pomocą 9 robotników: 
taką samą il~ butelek, laką daw­
nie) produkowało 80-90 robotni­
ków. Pewna fabryka szczotek mo­
gła zwolnić 150 robotników, ponie 
waz zastąpiła łch pracę przez skon· 
struowaną we w!asnych warszta-.l 
tach maszynę. Maszyna do rozbi­
iania kamieni zastępuje ręczną pra 
cę"25 robotników. Drogą wprowa­
dzenia maszynowego wydobywania 
gliny, niektóre kopalnie tego pro­
nuktu zredukowały swe załogi _ z 
60 do 8 ludzi. W pewne) fabryce 
elektrotechnicznej wprowadzono 
pracę na taśmie bez końca, dzięki 

-czemu wydajność pracy zatrudnio­
nych robotników powiększono sie­
dmiokrotnie. Jedna z fabryk mebli 
ur.tawiła nową frezarkę, która- w 
tieskach, przezna~zonych na szu­
flady) wycina odrazu sze§ćdzłesi,t 
zebów ł klinów, czyniąc pracę licz 
nych rzemieślników zupełnie zby­
teczną. Fabryki skrzyń z równem 
powodzeniem wprowadziły wypiera 
jące robotników maszyny do wbi­
jania gwoździ. 

To wszystko stanowi tylko drob 
ny odcinek racjonalizacji w Cze­
chach. Nowa maszyna do wydoby­
wania torfu czyni 52 z pośród każ­
dych 60 robotników zbytecznymi. 
Olbrzymia szufia parowa zastępuje 
w przemyśle budowlanynl M>O lu-
dzi. 

Istnieją "kombinaty' maszyno-
we, które mogą w ciągu jednego 
dnia wyprodukować pełne roczne 
zapotrzebowanie np. Austrji na za­
pałki wraz z pudełkami i napełnia 

niem ich. 
Prawdopodobnie wykończona Już 

fabryka sztucznego jedWabiu w 
New Jersey może pracować bez 
przerwy, przyczem w budynku fa­
brycznym nie znajduje się ani Je­
den robotnik. zapomocą komórki 
fotoelektrycznej urzędnik w biurze 
W Nowym Jorku może zmienić far­
by w farbiarni w New Jersey, na­
wet nie podnosząc się od swego 
biurka l bez Jaldejkolwiek pomocy 
rak ludzkleh w tame) fabryce. 

lOg-lelnia rocznica 
Aten 

Ateny, kol~bka europej~ki~j kul­
tury, są niewątpliwie jednem z naj 
starszych miast w Europie. MinIO 
to niebawem obchodzić będziemv 

setną rocznicę istnie-nia Aten, jako 
stolicy współczesn Grecji. Przed stz 
laty, po zakończeniu grecl{iej woj­
ny wolnościowej, stolicą kraju by­
ło miasto Naupita. Ateny ze~zły do 
roli zaniedbanej, nie odgrywającej 
roli wioski. Z historycznych wzglę­
dów postanowiono wtedy uczynić 

miasto Peryklesa z powrotem sie­
dzibą władz greckich. Dnia 18 wrZe 
śnia 1834 roku zamianowano Ate­
ny stolicą niezaleinego krOleslwa 
greckiego i od tej chwili datuje się 
rozwój tej wioski do rozmbów no 
woczesnego miasta. 

Prasa grecka donosi, że utworzył 
się obecnie komitet pod przewod­
llinctwem burmistrza Aten, który 
ma poczynić przygotowania do u­
roczystego obchodu tej rocznicy. 
Uroczystości odbędą się prawdopo 
dobnie dopiero latem przyszłego 
roku. 

'Zakupy gwiazdkowe 

już się rozpoczęły i trwać będą peł. 
ne dwa tygodnie. 

najslarsze witraże 
szklane 

pochodzą,ce z okresu 955 - 1060 r. 
zna.jdujące się w ka.tedrze w 
Augsburgu i przedstawiają,ce krćla 
Da.wida. (na le_wo) i ,tn'oroka Danie 

la 
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iczna spowiedź G e s 
lupflng opadfk teatru, kina i radja w Ni~lD(z~(b 

Ryszard Strauss nie może "racować u Hitlera 
Na dorocznem zgromaJzeniu, 

zwołauem przez izbę kultury Rrze­
szy w pałacu sportowym w BerH­
ni!::, wystąpił min. Goebbels z sen­
s:tcyjną filipiką. przeciwko tenden 
ej om niektórych artysti \v, ,IZM 

nych prze? narodowych socjalistów 
za wrogich duchowi sztuki niemiec 
kiej. Filipika ta, mimo niowymie­
niania nazwisk. Dlljwyraźniej za· 
wierała 

aluzje pod adresem głośnego dyry­
genta Furtwiinglera. 

Od artysty, za.znaczył GOt:bbe'l; 
narodowi socjaliEci 'iąda.ją przytlał 
mniej lojal'lości wobec nowego re 
żimu. 

Nal'odowy socjalizm jest nietylko 
politycznem i socjalnem ale takie 
liUltur<llnem sumieniem narodu nie· 

mieckiego. 
Wyraźne o~trze w stronę muzyki 

~spółczesnej zawier8la uwaga. mm.. 
Goebbelsa, w której mćwił ~n o 
pewnych znanych artystach dla. kt.ó 
rycb 
'hrak instynktu politycznego nie 
mo~ być uznany w obecnej epoce 

za list żelazny dla epigonów, 
a i w przyszłości nie dadzą się \Jni 
usprawiedliwić tem, że chodzi o 
"utwory młodocianego wieku". 
Jeszcze . wyrazmeJ sformulował 
swćj a.tak Goen.beIs, mówiąc, że 
"okazja tworzy nłetylko złJdziet, 
lecz również atonalnych muzyków" 

N arodowi socjaliści muszą jakna.j 
bezwzględniej zastrzec się przed na. 
zywaniem tego typu artystów luty 
stami niemieckimi. 

Rpasumllją.c 8tan twórcr.ośoi nie 
mieckiej dr. Goebbele dosn'dł a. 
llltstępnjącyeh wyJ1jk~w: 

Teatrowi niemieckiemu btak d2W 
wielk\cb artyst6w. 

którzyb, potrafili przedstawić tr& 
giezne napięcie wspól~e!!nyeh 11-

tworów scenicznych. Jak długo ... 
tworć w takich brak, 
Icena niemiecka musi korzystać & 

klasyków. 
W piśmiennictwie niemiecki€m 

tiągle się daje jenese odezuwd 
wpływy pisarzy z okresu pmltyte 
go. 

Radjo cierpi na wieczny brak pro 
gramów. 

Film niemiecki wykazuje nieraz 
p07iom, uch~'lający się z pod wsze' 
kiej dyskusji artystycznej, 
co zmusiło nawet władze do dr.koń 
skich zarzą.dz-3ń. 

Wl.wńcu GOl3bbel:;; wyraził n:Wzie 
ję, że art,yści niemieccy są]Ut w 
drodze) a 
istnienia ich nie da się zapra:eczyć 
tylko z tego powodu) że naflli:ie nic 

° nich nie słychać. 

* Ostatnie wypadki w życiu 1I1U-
tycznem Niemiec skłoniły Ryszar­
da Straussa do opuszczenia jego 
stalego miejsca zamieszkania w Mo 
nacbjum i udania się do Berlina, 
celem ostrzeżenia czynników miaro 
dajnych i wskazania na nieuniknio­
Ile katastrofalne skutki nowej "ra­
dykahlej" polityki propagandy. Wi 
doczrue jednak Straussowi również 
nie udało się przekonać ministel ' 
stwa propaganQy, jak błędny jest 
jego kurs. Przemówienie doktora 
Goebbelsa, które podajemy t'owy­
iej, uwaiane jest za oficjalną odpo 
wiedź na interwencj~ Ryszarda 
Straussa. Autor "Salome" wycią­
gnął konsekwencje z tego po'zemó­
wienia i podał się do dymisji ze sta 
lIowiska prezydenta izby QIUZYCZ­

neJ Rzes;ry. Mbtister two. propagan­
dy poczyniło kroki, mające na cdu 
skłonienia Straussa do cofnięcia dy 
misji. 

* Rys?ard Strauss był niewątpti-
trie w tr\SeCiej Rzeszy "Fiihrerem" 

muzyki; zarówno w organizacji 
kompozytorów, jak i \V organizacji 
wykonawców muzycznych zajmo­
wał on wszystkie honorowe stano­
wiska. Prapremiera ostatniej jego 
opery ' "ArabeUa" byia w Dreznie 
wydarzeniem artystycznem pierw­
szego rzędu. Gdy w tym roku ob· 
chodzn 70-letnii! rocznicę urodzin 
fetowano go powszechnie, jako naj 
większego z żyjących reprezelltan­
tów mnzyki niemieckiej. Wraz z 

Gerhardem Hauptmannem należał 
kompozytor do nielicznych arty­
stów naprawdę na wleką miarę, 
którzy zgłosili oficjalnie akces . do 
hitleryzmu. 

Sam fakt, Ze Ryszard Strauss i 
Wilhelm FurtwaogIer próbowali 
najpierw przez rok znaleźć sobie 
miejsce w trzeciej Rzeszy i dopiero 
teraz rezygnują z tego zamiaru, 
jest bodaj znamiennieJszy, niż gdy 
by wycofali się z Niemiec natych-

miast po objęciu władzy przez hitle 
rowcÓw. 

* Zabawną stroną skandalu mu­
zycznego w Niemczech jest przy· 
kra sytuacja, w jakiej znalazł się 
zdeklarowany muzyk partyjny, zna 
ny skrzypek i uczestnik popularne· 
go kwartetu smyczkowego, prof. 
Havemann, z berlińskiej akademji 
muzycznej, dyrygent orkiestry 
szturmówek hitlerowskich, która 

jest prowadzona pod kątem ~idze· 
nia raczej politycznym, niz arty­
stycznym. Zbieg okoliczności spra­
wił, że Havemann, jako pierwszy 
już na dlugo przed Furtwanglerelll 
opowiedział się publicznie za Pa­
włem Hindemithem. Dalszy rozwój 
wypadków postawił Havemattna w 
niesłychanie trudnej sytuacji, tak 
Z.e podobno będzie on zmuszvnv '10 
dać się cIo dymisji. 

Fabryka sztuk teal Inrch 
Zalewa świat lftaSOWII produkcia zbiorowa. cie-

. szaca sie powodzeniem 
Ilekroć wystawiona jest ja­

kaś szŁuika, a na afi zu poja­
wia się nazwisko nieznant\li:o 
autora , tylekroć znajdują się 
dzienniki, które dają wyraz po 
d e.jr.zeni'll, ze autor te.~o nazwi­
ska nie istnieJe. a 
za pseudonimem ukrywają się 
dwaJ, trzej, czy nawet czterej 
autorzy 'Wiedęllskie.i fabry1d 

sztuk teatralnycb. 
(izem właścj,wie jest ta ta­

jemuicza fabryka wiedeliska? 
Biuro teatralne, któremu w ko­
lach fachowych Il!idano nazw~ 
,fabryki srluk" m,ajdu.Je się na 
Bosendorler8tr. 4, a jego właś­
cicielem 'm Jerzy Marton, -
syn 'budap~zteń~ki('go wydaw 
'y dora Aleksaudn MarlonA. 

Przed siedmiu laty otworzył 
on swoje wiedeńskie biuro~ dzi 
siai jest ono zupełnie samodzieł 
nem wydaWllliotwem, które roz 
wija się ! niezwykłem powod~e 
niem. 
Jacyż to autorzy hiorq udziat 

w masowej wytwórczości fabry 
~i Martona ? W pierwszym rzę­
dzie 
Ladislaus Fodor i Zygfryd Ge­

-ser. 
Są oni kierownikami, .leś-li 

można tak powiedzieć, tocoo;cz 
nymi dyrektorami zakładów 
\[arŁona . - Nazwiska illlnych 
brzmią: Paweł Frank, Hans A­
dler (prześcigną\ł on CO do płod 
ności wszysbkich innych, bo· 
wiem w ostatnich ezuaen po­
.Tawia się rocznie szeŚĆ do oś ­
miu sztuk za kt6remi on się u­
krywa), Rudolf Lothar, Ludwik 
Hirszfeld, AtlRUJSt Riekel, Eryk 
Ebermayer i mieszkający w 
Ikrlinie Alek~ander Erdei. --
7. budapeszteńskieh autot'ó" 
pracuje u Martona przedew~i'~y 
stkiem Ladhlaus Lakatos. Ale 
Sus Fakete jest również wsp6ł 

aut9l'ent 
tlwuch sztuk roeznie. Zmarły 
\v uJbiegłym roku FerdYlllao .i 
TTjhelyi , który ostatnie lała spC 

dził na emigracJi we Wiednio , 
l-\\-t jednym z filarów impre!v 

Jak 'PowstaJe sztuka w fabry 
ce Martona ? Zdarza się, że je· 
..tm z autorów ma interest!j-tcy 
temat, ale nie ma ochoty go o­
pracować. Wobec tego odda';l;! 
go innemu koledze, a sam otrz~ 
muje od wydawcy do opraco­
wania i'llny temat, być może te 
go ~śnie kolegi, kt6ry otrzy­
mał ~o ideę do zrulizowania 
Albo też np. w jakiemś pilmie 
ukazuje się nowela. Wydawt II , 

al'lw .;eden z aułor6w e'lyta ją 
przY'})adkowo i przyehod'li do 
wniosku, że nadaje się ona do 
opracowania scenicmego. Je­
rzy Marton nalbywa prawo 'U. 
dramaty;zowania i oddaje prn · 
C'~ jednemu, albo dwum swoim 
autorom; 

zazwycza,ł 
otrzymać 

dwom, aby prcicJ~j 
obstalunek wykona­

ny. 
Jeśli mu się otrzymana .~ztu­

h . podoba , to sprawa jest za-
====================================================================== 

Śpiewak l'Iullolinieao 
fernat.do 4u_ori - nas_c;pc:a (arusa 

Pn;ed kilku dniami t.ransmitow3 
tlO z wiedeńskiej "Volksoper" śpiew 
słynnego barytona Ferl1anda Auto­
ri, kt6rego ogólnie nazywają §pie­
wakiem MusSClliniego. 
Znajo",ość tego artysty z !\fu~so­

Hnim jest tak starej daty, jak sam 
faszyzm. Fernando Autori należy 
do małego kółka faszystów "pl<tr­
wszej godziny". Był on nietylko 
najbliższym sympatykiem i towa­
rzyszem Mussoliniego, ale walczył 
również ramię w ramię z wodzem 
dzisiejszyeh Wło~b. Jego nainie· 
bezpieczniejszą bronią w tej w3Ue 
był ołówele. 

Autori mianowicie hołduje dwum 
sztukom. Jest urówno świetnyn. 
śpiewa~iem, jak i ~arykatur!ystą. 

Nazywają go we Włoszech tal,że 
spadkobiercą Carusa, ponieważ bo­
ski tenor był również mistrzem we 
władaniu ołó,vkiem. Copl'awda je 
mu wystarćzało rysowanie na ja­
dłospisie ezy stoliku klwlarnianym, 
Autori natomiast oddał swój ołó­

wek od początku na usługi polityki. 
Gdy Mussolini, wówczas młody po 
sef, założył w Medjolanie dztennt~ I 
zaangaiował Autori'ego, jako k ... 
rykaturzystę. 

Karykatury te sta1y się sławne 
nie tylko w całych Włoszech, ale i 
daleko poza granicami Włoch. 

Oc:zywiście, mimo, że karykatu­
rowanie stało się dla Aatori'ego 
zajęciem zawodowem, nie ~anłedby­
wał on ani na chwile S'ffe~ głOtlu. 

'Vystępował 011 gościnnie we wszy 
stkich wielkiCh miastach Europ·y. 
Między innemi śpiewał równiej: w 
Londynie. Tam zdarzył się cieka­
wy incydent. 

Gościna Autori'ego w operze lon 
dyńskiej była sensacją zarówno ar­
tystyczną jak i towarzyską. Nic 
dziwnego, Ze takie członł{owie ną 
du stawili się w komplecie. W jed 
nej z lóż siedział więci Philippe 
Snowden, wówczas minister skarbu 
w angielskim gabinecie Labo:.r­
Party. Wszyscy wiedzieli, że Snow 
den, który w międzyczasie otrzy­
mał godność para i wycofał ~tę de­
finitywnie t czynnego życia polity­
cznego, nalezy do najmniej dostęp­
Ilyeh współc~esnych mężów !ltanu. 
Siwy stars.~y pan:'l błękitnych o­
czaeh wsławił się swą ekskluzyw­
Ilością i surowością oraz jak naJ­
bardziej zamkn~~tym charakterem . . 
Tego rodzaju głowy zawsze niesły­
chanie nęciły Autori'ego. W dniu 
występu zwrócił się więc do szefa 
kancelarji czy sekręttłfza osobiste 
go Scowdena, z prośbą, aby mógł 
narysować ministra. Ten odpowie­
dział z uśmiechem, Ze Snowden ni­
kom.. nigdy Jeszcze "ie pozował, 
ale mimo to spróbuje pr_dłoiyć 
ministrowi próśbę, która jednak nie 
ma widoków realłncJL 

W dwie COdziny potem telefon 
pnerwał sjestę Autorl'ego. Snow-
den oświallczył, te ,ołów Jest lita 
pozow.~ 

"Pański śpiew wc:ę()faj - mówl! 
ów sf'kretarz - tak wzruszył mi­
nistra, że jest na pańskie ,""lugi". 

"Mam dla pana pięć minut cu· 
su - powiedział Snnwden, witając 
się z Autori'm. 

Z tych pięciu minu t zrobiły się 
dwie> godziny, w ~zasie których an­
gielski maż stanu nie chciał rozstać 
się z Włol1kim śpiewakiem. Ohaj pa­
nowie rozpoczęli bowiem rozmowę 
ud karykatur, .t potem przeszli lIa 
Mussoliniego. Autori był bardzo 
dumny 7. tego, że miał sposobność 
mówić o wielkoduszności .. wego 
wielkiego przyjaciela. Snowden 
przysłuchiwał sie rou z ",leJkiem 
zainterp."o'IVClniem', :t w pewl1ym 111<1 

men~ie powiedział: 

"Niech pan nie sądzi. że jestem 
przeciwnikiem Mussoliniego, mimo, 
że .. toJę po drugiej .~tronie'·. 

Na zakotlczenie anJ:;ielskf mini · 
!'ter dodał: 

"Mam wielki re~Dek t dla Mtn.so­
liniego" . 

Jak wiadomo, artyści zawodowi 
nie są zobowiązani do dyskrecji. 
Następnego cłnia po tem słynneit 
posledzeJllu ogłosiły w'łzystkie lon 
dyńskie i włoskie pisma wyrazy po 
dziwu, jakle miał angielski mini. 
~ter robotnIczy dla wodza wło~kich 
faSZ)'1tn. 

"Ten dzień, to tiył mój naJwlęk. 
$zy ·lUkce5 życiowy" - mówił po­
tem rozpromieniony Autorl. 

łatwi ona i nowy twór lllajduje 
(lro~ę prosto do teatru. Jeśli 
na·tomiast wydawca ma sz;tuce 
roś zasadniczego do zaI'IZUce· 
ni.a, to 

Oddaje ją do przerobienia, ezy 
poprawienia, trzeciemu autoro-

wi. 
Tę pracę wykonywują. zazw" 

czaj Fodor lub Geyu. Zdara­
lo ~fl: Jut. te ka!dJi • tmedi 
aktów sztuki pisze inny autor, 
poniewat ehodrl o WY.Ma0W7 
oo,ipieeh. Produkty f.bryki Mar 
tona zuwyczaj pojawi..... Dl 
w obi6RU pod pseudOlllimem.­
Do tych paeudonłm6w 1l.1e~ 
George Faquar Lenoox, 
Paweł VuJpf-., lGtiIt 1tredIe,. 
Otto Basti8l\, Stefan G ...... 
GrzCROl'% Sehml4lt, ~iotr HeD, 
Walter LeonbaJd, Franci$l.M 
r.ammerlohr. 

Sam Marton m6wł o sWGI&J 
fabrykacji co nastwu.ie: 

- Marzeniem każdel:(o wy­
da wcy jest, aby młodzi auto. 
rzy {}o njeRo przychodzili i da­
wali mu takie srlukJi, kt6re hy_ 
lyby gra ne przez teatry nałydi 
miast bez żadnych zmian. A!e 
prawdzIwie utalentowani pra-

wie że nic przychodzą. 

Że ,. falJr~·czny" syslcm pracy 
je t usprawiedliwiony. na to 
wskazuj,! sukcesy: ,vide na­
szych sztuk zyskało powodze­
nie świalO\ye i móg~b\'ln okaZJi; 
recenzje teatralne z dzienn i­
ków an~iclskieh, francuskich, 
wJoskich i dUliskich. w kł6-
rych 

w~'cbwalally jest illd)'widualny 
charakter utwOl'ÓW, 

(mi~c1zy nami mówiąc chodzi 
f'z<;:sto o prace.: lrzech autorÓ<w l. 
Nie lJ1og~ sic jednak przyznaG 
do tego , że idea · fabryka(;Ji 
sztuk teatralnych w~"s zła odf'­
mnip . '''i emy pl'Zf'cicż , że 

SzckSllh' '" swoi .. h IrR~('d.il1(·h 
niezliczol1t' iI 0<;(' i l'az;y ko1'Z~· · 

stał z jdt'i inny('h Jnrlzi 

i całe sceny te sztuk inl1ycll 
autorów umieszczał w swoi 11 
utworach. ~1oliere czerpał rów 
niei: z inllych pisarzy. szczC'g(,! 
nic w pierw"7.ych swoich sztu· 
kach, 

Dumas mini do swoil'h dl'ama· 
łów, a nawet do swo!t'h )lowie­
ści, nit' .iedn<,go. a kilku wsp1lł 

aułor(m'. 

Jeśli faJb rykacja .,ztuk te·t ­
tralnych może siQ powoływać 
na takich p'fZodkó, .... , to nie moi 
powodu si e wstyd7if swego ist 
"ienia. 

E. Halasz. 
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Alan J. , Eidinow 

o ·ROSI MILJO ER! 
Roosevelt, 

Podr,zas mojej zawrotnej ,ka­
rjery spekulanta na giełldzie 

nowojorskiej czę.ecią mokh co­
dziennych obowiązków był 
kontakt z osobistościami, któ­
re naleią do kasty ma~a~ów 
pieniężn'vch Ameryki. Wię­
kszość wśród nich stanowili mi 
Iionerzy o międzynarodowe.m 
znaczeniu, którzy mieli za so­
bą bardzo hurzliwe życie. Inni 
znowu byli, t':ł.CY. że nie było 
możnn powiedzieć, ile pienię­

dzy za nimi się kryło i, co jest 
boda.i najdziwlIliejsze, mog'ą je 
dnak .. twierdzić, że byli w~ród 
nich ludzie, k,tórzy 

byli bardzo zadowoleni, że mo­
~ą porzucić fach robienia mi­
I.jonów i ~&k~ sie tl'anzakcja­
mi, w których :zysk nie prze-
kraczał dwudziestu dolarów. 

Jest to jedrą z najlbardziej 
I.ugadkowych, ale i najciekaw­
szych tajemnic natury ludzkiej" 
Że skłoOlIlOści człowieka 'la­
zwycza j w:ęcej ważą, niż wszy 
stkie aspiracje zawodowe, i 
Że pragnienie wybicia się w ja­
k1.l1'.kolwiek kiel'UlIlku, pró<:z 
oczy\viście robienia pieniędzy, 

nawet dla najbogatszego czło­

wirka ma większe znaczenie, 
nit wszY'Stko na świecie, Mu­
zyka, golf, ternis, crieket, 
sztuka, literatura, dramat,­
wszystko to fig'llruje w litan..,i 
n ami«;>tn ości plutokratów, a 

Vanderbildt i 
może najdziwniejsze j-cst to. 
że 

multimH,ioner spędza kilka 1(0-

dzin dziennie na ro~wiązywa-
ruu krzyŻÓwek. 

A jednak to jest fa.ktem. 

Wymienl~, ja:ko przykład, 

Józefa F. Morana, który był 

multimil~ior erem i właścicielem 
okrętów, a należał do tego typu 
ludzi. Moran i ki1ku jego przy­
jlaoiól stworzyli pewnegj raru 
konsorcjum dla pewnych towa­
rów. Konsorcjum miało wszel­
kie widoki na doskonałe z)'iSki. 
Na nieszczęście 

los :zwrócił sie ,przeciwko wła­
. , ś~.icielowi okrętów 

i wydawało się, że strona prze­
ciwna odniesie zwyc!ęstwo. 

Byłem wtedy osobistym dy­
rektorem Morana i owego kry­
tyczner-~o popoł'udnia wykryłem 

że potrzebuJę ćwierć miljona 
akcji, czyli dwuch miljonów do 
larów, aby firmę wyratować z 
opresji. Ponieważ nie udało mi 
się telefonicznie pomówić z Mo 
ranem, wip,c wskoczyłem do 
twówki i 1 oŚpieszyłem do je­
go biur prywatnych. Na moje 
nieszczęście musiałem pół go­
dziny czekać, zamiast, jak się 
spodziewałem, natychmiast , z 
nim pOiIn,Ówlć. W międzyczasie 

sytuacja na gielrlzie dalej się 
pogarsLała. Moje własne biuro 

Piemontu, Humbert 

podczas mszy polowej w Neapolu z okazji zjazdu kolonjalnych 
inwalidów wojennych. 

Ford rozwiązuią zagadki • 
I krzyżówki 

wzywało mnie telefonicznie co 
chwilę. Gdzie jestem, co robię? 
Nic nie robiłem. Czekałem. Na­
reszcie pozwolono mi wejść.­
I oto ujrzałem, Ż'e 

Joe, człowiek, który właśnie 
miał stracić miI.lony, siedzi 

przy biurku, zawalonem toma­
mi ~neyklopedji , słownikamI 

i ~ozwiązuje krzyżówkę. 

Daremnie prosil'em go o chwi 
lę uwagi. Jedyne, co udało mi 
się z lIliego wydobyć, to pyta-
11ie: 

- Co to za indyjski port nad 
morski, znany jako rynek lnu, 
a 'Składający się z siedmiu litt:r? 

W porównaniu z podniece­
niem i napięciem, jakie przeży­
wal przy rozwiqzywaniu krzy­
żówki. jego sytuac ~a finansowa 
schodzita w~9le na ostatni 
plan. Gdy nalegałem, że muszę 

mu powiedzieć, jakaiest ~o 
sytuac.Jl. zi,gnorował moje burz 
Jiwe apele i, zamialSl się poważ 
nie zainteresować sprawami, fi­
nansowemi, zaczfł!ł dalej szu­
kać znaczenia wyrazów do MIT 
żówki we wszy.&t!kich pismach 
amerykańskich uniwensytetów. 

Jim Brady, albo Diamoad 
Jim, jak go nazywano, był nip­
wspólmiemie 

bardziej zainteresowany w ft­

zultatach kon.'ku,s6w ta.I1eez.. 
nych, niż w rozwoju swych ol-

brzymiCh przedsiębiorstw ko­
lejowych. 

7aaugaiował on specjalnegQ 
sekretarza, które{;'o je~ynern za 
daniem bylo organizowanie za· 
wodów choreo~raficznych.­

Wreszcie entuzjazm jego rozwi 
ną.ł się do tego stopnia, że sam 
zaczął w tych zawodach brać 
udział. Zapmszano najslaw.niej 
szych tancerzy świata do udZla 
lu w tych konkursach. Na jed­
nym w tych tumie.jÓw pierw­
sze miejsce zajęła miss Joan 
Sawyer. Je.i partnerem przy tej 
okazji był 
nieznany młody wIoch lIlazwis­

kiem... Rudolf' Vałentino. 

Jeden z najbardziej interesu­
jących wypadków rozwodu w 
Ameryce dotyczy Rogera Innio 
Irmio by! tern, (,Q amerykanin 
określa słowami "urodził się ze 
dotą, gąbką", 

Gdy liCZYł zaledwie ,tydzień, .sąd 

~stanawi'ał sie .nad kwest.lą, Ue 
pieniędzy . ma on mieć do dys­
po:zyeji podczas swego dzieciń-

stwa. 

PięiĆ miljOiI1ów dolarów zJożo 
no na jego nlcbunek w banku. 
W 21 roku tycia mógł wyda­
dać dziennie :'Ji-iąc dolarów, nie 
naruszając swych kapitat6w. -
Aczkolwiek był doskOOlałym łu 
pem dla każdej z kobiet bez 
skrupułów, to jednak miał szczę 
ście oźenić się z czarująeą i sub 
teIną dziewezymą. W towarzy­
stwie :a.merykańskiem, a mia­
nowieie ~ !ferach towarzys-

kich ' Chicago, -wY'buchnątl nieba 
wem 
skandal w p9Słael procesu roz­
wodowego przeciwko młodemu 

miljonerowi, 
przyczem argumentem strony, 
proszącej o rozwód, bYło to, że 
małżonek wykazuje niezwykłe 

okrucieństwo duchowe, Gdy do 
szlo do ·rozprawy sądowej, po­
wódka oświadczyła, te 

mąż je.f lwią ezęść swego Zycla 
spęcUa na ll'ozwfąqrwłUliu m, 

ż6wek, 

podkreślając przytem, Ze lio-­
cha swoją tonę. Ale pozwany 
musiał przy.znać, że .żonę poz.)­
sławił samą i pojecha! do An­
gl.ID, ponieważ chciał bezpośred 
n.io wzią<ć udział w turnieju roz 
rywek umysłowych pewnego 
londyńskiego ŁyJ:,odnika. 

Henryk Ford, słynny magnat 
samochodowy, opowiadał sam, 
:re poświęca cale godzmy rm-

wiązywaniu krzyżówek 

i że podczas swej młodości 

przywiązywał wielką w~ do 
tego, aby , Jarabiać pieniądze 

przez rozwiązywanie zagadek'. 
Wtedy' oczywiście bYł jesz~ze 

dale,ki od tego miljonowego ma 
~ku, jaki posiada ob1leDie. 
Fr8nJd.iD D. /RooSevelt, Jedm 
z najwybłlniejs~ch prezyden­
tów Amery}d, brał udztal we 
wszelki~o rodzaju kOlll.lmr8acll 

zagadek, szarad i krzyZówek 
i jest ,rzeczoznawcą w spra­
wach krzyżówek i łamigł6wek' 
Obrazkowych. 

Glyn Vanderlbildlt, kt6ry za­
toną-l'na "Lusitanji", bYł mnjo­
nerem amerykańskim, maJą­

cym równie,ż wyjątkowe zami­
łowanie do konkursów łarni. 

gł6wliowydi. Me łnteresow~ 
I{O r6wnie! Inne turnieje. Nie 
zapomnc: nlRdy. jak 

dumny bJl I saehw)eoay, ~ 
zdobYł aagrodę 10 dolarów sa 
ocJcadaieele W1Dlb ~ 

:tV lJasebaQ. 

lAjCoR!'Yf. ~ popneClDi­
kiem k.rzyt6wki, był fetylHBi 
Yanderoildta... :w; naJwi,-z)IIl 
sezonie nawojorskiego łJ'Cła lO 
warzyskiego unąd%ODO pewue. 
go ram wieczór, podczu ktlln-< 
ł(0 dawano tywy obraz Je ... 

bra i złota, ~ przedsta~ 

wiać ten rodzaj zagadek.. Wazy. 
scy goście otrzymali ołówki i ko 
pje logoR1'Yfu. Na seenie poja­
wiły się postacie, 'aymbolizujtr­
ce rozwiązania poszezeRÓ'1Inycli 
słów. Najpięknie,isze dziewczy. 
ny scen nowojorskich brały u. 
dział w tym pro~amie i rozwią: 
zywanie logqarvfu trwało no ra 
na. 

,M6głbym opowiei:łzieć iest'­
cze wiele historii, jak 

szal l;onkursów Ggamla . Iułti\ 
którzy jako finansiśd. polityq­
i ludzie Intues~ zajmowali na 
czelne 8łaaowłska w państwie. 

Może flkwi w lem równieź od 
powiedi na pytanie: "Co robi 
miljoner?" Miljonerom był.ohy 

ba'l'cho trudno odpowiedzieć na 
to pytanie. Ale czy zysk wyno­
si miljon, czy grosz, w 'walce 
i w zawodach kryje się podnie 
ta, kt6rej nie mogą się oprzeć, 
Kryje się tutaj warunek i zasa 
da, z której powstaje mil.roner. 
Polega ona na tern, aby innego 
pl'ześcigąć i pobić go w wieI· 
kiem spotkaniu na arenie ży­

cia. 

Dzień św. Barbary w Brukseli 

Deveze ' minister obrony narodowej, przed pomnikiem artylerzyail 
. • podczas uroczvstośei ku czei patron ki artylerii. 
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DZIURAWE KALO 
Jak odkrglem " lobie żglkC; dziennikarską . 

Rozpaczliwie ~utny i sza· 
ry dzieJ]. Mży od rana. A teraz 
rozpadało się tIl8. dobre. W ś....ne 
lic lalIllP elektrycznych kah1i:e 
na chodnika<h wyglądają, niby 
wielkie tajemni~ze oczy. Pne­
chodnie kaszlą i kichaj"" 

Rozpadało się na dobre. -
Gdzie się tu ukryć? Bramy są 
szczelrie za.pchane ludillni w 

dziurawych kaloszach. Do en­
kiemi nie wehodz~; szkoda pfe 
niędzy. 

Mam pom~ Wst.,i~ do 
sklepu napnedwko. 

Nie potrzeba było starań. -
D2łem się unieść prądowi m­
dzi. Chciałem. jak() dobrze 'ff"J­
chow8JIlY gość, za.mklDą.ć dr,zwi 
za sobą; niestety to się nie u­
dało, bo q, mr.ą ci~le jes7A:U 

naplływali ludzie. 

Ciepło tu. Jasno. Gwarno. -
Ale ciasno. 

Radjo gra. - - Niew~dnie 
stać, ci~'le oeierają 'Się ° mnie 
kupują,cy, krąią tu i tam, tu l 

tam. Jakaś spl'lZedawczyni zwra 
ea sie do mnie z: 1Iprzejmym 
uśmiechem. 

- la, proszę ~ni, cheiałem .. 
[)ros%ę pani... jaIk sie ta firma 
nazywa? 

- l,olłort , prO'St:ę pana. 
- Jalkaś cudzoziemka - po-

m~·ś1ałem. - Ale co GIla tu ro­
bi? 

~rr.yjmt~ si(. Laana. N'OI5i 
r.grabny szary f.ztue.b, na le­
we l llierai widać ko1lD. • w aiem 
dwa wieJ:kiie .,wt", oezywi§eile 
n a fartuchu. Wszystkie panien­
ki nouą te Hare fartuchy. 

Nie ufah tu moim zamia­
rom, mote dlatfl«o, te cu.rle 
s toję w j!ednem miejseu i ~.pię 
się, w katdym bądź razie n8-
gabuje mnie po chwili mów 
.iakaś przystojna surotka o 
cel mojej obeaności. 

- Cóż. do djabła, za i7Jłodzie 

ja mnie mają. CZy co? Gębie 

moje.f nie Uifa~? Ak ~y mi 
się słowo "złodziej" przesunę­
lo przez myśl, zaczerwieniłem 

sie. Czułem, jak .się zaczerwie­
niłem i wyjąkałem: 

Proszę pani.. . ja chciałem 

ja prosiłlby.m... czy nie mogę 
się widzieć z pa'n~m dyrekto­
rem; bo ja tu poto przyszed­
łem'! 

Byłem rad z tego pomysłu z 
dyrektorem. Przed pięciu mli­
nu.tami mniej więcej widziałem 
.lak dwu ch elegancko ubranych 
panów opuśdło sklep, a dwie 
spmedawczynie obrzuciły 'si~ 

znacz~ean ·spojrzeniem, po­
czem szepmęły koleżankom: 

,.Poszedł!" Domyśliłem się, 

że chom )10 o ,. wierzcbJnika, -
-,:r.,,~łoż()nego, więc o dyrekto­
ra · Dbtrgo wJaŚinie wspomrnia­
l~m o nim, oczekiwałem odp<l­
ma, może pan zechce zaczekać , 

wróci niedługo". Tymczasem 
l1sły&Szałem: 

- Proszę bardzo. Za chwilę 
będzie pan dy,rektor, zaraz go 

poproszę· 

I odesda. 
Ładna historja! Wiej, bra­

chu, ale prędko! Ł:ltwo mówić. 
TIum Judzi zatarasował przej­
ście , wszyscy idą. w odwroLnynl 
kierunku, niż .la iść pragnę. -
Co tu J)()eząć? Co la mam po­
wiedzieć temu panu dyrekto­
rowi? Przecież na cZas nie "ł.ry 

dostanę się .5tąd, wezmą mnie 
,,;s rłodzieja! Będzie awantura. 

- Moje uszanowanie panu 
dyrektorowi - p()wiedzialem 

:z lIIP"ejmym wyrazem twarzy. 
- lestem. et:l'onkiem reda.kc.fi .. 
- 11t ~'mQmTotałem jakieś 

nieartykułowa.ne dźwięki.­
Pny.gzedlem do pana z zamia. 
rem napisania reportażu. 

- Bardzo się cieszę, bardzo 
się cieszę. Oprowadzę pana re­
'da-ktora osobi§.eie. 

Wpadłem. Teraz trzeba grać 

d() końca te mało zabawną ko­
medię. Powiesiłem palto na ha­
ku, wymukałem kawałek ołów 
ka. 

damski e. Ohm:I ~ Y\\": ' 'cm k .': ~, 

z osobna, niby jakiś wybitny 
rzeczoznawca i zapiis ywałem 

ceny. Były futra rÓŻlne, począw 

sz~r od 115 zł. do 775. Nie o­
mieszkałem przy tej okazji po­
wiedzie6 oprowadzającemu 

mnie dyrektorowi, iż stwier­
dzam z zadowoleniem, że są 

na składzie nietylko rzeczy ta­
nie, ale i rzeczy dobre, do naj­
lepszych i najqroiszych, czyli 
że przed:si r.hiorstwo jego zado­
wolić może i mał~go szar C" () 
człowieka z dziurami w kiesze­
ni jak i wybredne!to eleganta. 

Przystojny brunet, na widok 
którego panienki z WW na 
piersiach (na fartuchu) prze­
hiagły dre zcze, uśmiechnął si~ 
w odpowiedzi. Kol,nierz l>raw­
dkiwa wydra. 

Uhrali romie w czarne ele­
ganckie futro. Stanąłem przed 
;a;:l: ('m. Niczego lSol:Jlie c"l1łlo­

p,.l, 'Ycale nietrudno 'wyglą­
dać wylworIlie. - 'Yystal'czy 
WłOlYĆ wytwome futro. Ale 
lJt11 dzje~ od tych drogich rze­
ny interesowały mnie kurtki 
sli.ć .rz ,ITI c, któr(' nabyć można 

~a 75 złotych i k'nickebockery 
jLlż za .5.75. Widziałem bardzo 
cle~a'nckjc palto nR podwó.lne.i 
walalinie z podszewką ą.ierw­

-lej kla y , jednem słowem "coś 
ładne/to" w cenie l()O złotych. 

P'l.1ta m ~. kie mOŻlna dostać na­
wet już od 33 złotych. S,prze­
dawczynie niezawsze się orjen 
towały w sytuacJi, brały mnie 
za prawdziwego Idijenła i wy­
chwalały swoje towary, zachę­

cając do kupienia. 

Całe stosy materja?6w leżą 

na ladach. Wszystko widocz­
ne. JJamacalJnie bHskie. Po wy­
braniu rzeczy płaci się bezpo­
średnio panience. Niema wy . 
czekiwania przy kasie. 

łtowekomedie 
Bernarda Shawa 

Jedna jest niecenzuralna 

Ruszyliśmy w drog~. Trwa­
J.a ona trzy i pół godziny. Przez 
cały czas pisałem 'Stojąc. Bloc2: 
ki notesow~ zmieniałem kilka­
krotnie. Pociłem się. Zrozumia 
lem , jaki jest ci (';7.:k i chleb dzien 
ni,karski. Bernard Shaw napisał dwie nowe 

futra komedie. Jedna z nich nosi tytuł Na.jpierw oglądałem 

~================================== "The simpletol1 or the unexspectet 
Islands" (Prostak na nieznanych 
wyspach) i będzie wystawiona po 
raz pierwszy nie w Anglji, a w nie­
mieckim języku we Wiedniu. An­
gielska premjera Simpletoua odbę­

dzie się dopiero w przyszłym ro­
ltu. 

Nowy Rok rozpoczyna si~ we 
ts.-tol'ek. Jest to jedyny dzień po­
\\ SZedni w pierwsz~'m kwal tale, na 
jaki przypada święto, bowiem już 
'" Trzy Króle" świętowane będą w 
Hieózielę, a Wielkanoc przypada 
dopiero ,"" kwietniu. nota bene w 
jednym z najpóźniejszych terminów 
przewidzianych dla tego święta: 
JMdziela wielkanocna przypada 
mianowicie na 21 kwietnia, podczas 
~dy najpóżniejszy dzień, w jakim 
Wiellmnoc może być świętowana, 
jest 25 kwiecień. Naj\\ C"':eśniejszyrn 
dniem jpst 22 marze. Tę rozpiętość 
ll1uożliwia zasada, jaką ustalił so­
bór w Nicei w r. 325 dla oblicze­
nia święta Wielkiej Nocy: według 
tego obliczeni:t Wielkanoc przypa­
da /la każdą nierizielę, która naste· 
puje po pierwsze.i pełni księżyca po 
wiosenuem zrównaniu dnia z nocą. 
Pierwsz}1 pełni}1 księ7.yca może 
więc wypaść 21 marca, a nast~J)lla 

roku 1915 
niedziela może być już 22 tego mie 
siąca, stanowiąc najwcz~śnlejszy 
termin. Ale pierwsza pełnia księży 
ca może nastąpić równiei pu 4 ty 
godniach, a następna po niej nie­
dziela po upływie 7 dni, tak że o· 
statecznym terminem .ie~t 25 kwh~­
cień. W roku 1935 pierwsza pełnia 
księżyca po wiosenIlem zrównaniu 
dnia z nocą przypada 18 kwietnia, 
a najbliż.;;za po niej niedziela w 
d'liu 21 lovie.tnia 

Święto pracy w dniu 1 maja pny 
pada w środę, Wniebowstąpienie 

przypada 30 maja w czwartek. 
Czerwiec wykazuje 3 dni św1ątecz­
ne rozmaitego rodzaju: Zielone 
Świątki wyp:l.dają 9, Boże Ciało 
w czwartek, dolia 30, a Piotra i Pa­
wIa w sobotę 29 czerwca. Boże Na 
rodzenie przypada w przyszłym ro 
ku w środku tygodnia: Wigilia mia 
nowicie odprawiana będzie we wto 
rek. 

Druga sztuka Shawa nazywa się 

" The Lady Millionaire" i podobno 
posiada tak śmiałą koncepcję, że 

pewien znany krytyk, któremu 
Shaw dal manuskrypt do przeczyta 
nia, oświadczył, iż sztuki tej nie 
można wystawić. Z tych względów 
Shaw zabrał obecl'iie rękopis w po · 
dróż do południowej Ameryki, aby 
po drodze przeprowadzić grunlow­
ną przeróbkę· --------

śPIESZY MU SIĘ· 
- Ozemu tak pędzi!lz? 
- Pocztę zamykają o "iCdlllE' j, 

a muszę nabrać atramentu do me­
go wieezneeo ~ 

Poczułem sę do obowiązku 

zapytania dyrekłtora, czy lIlie­
ma wypadków kJradzieźy, sko· 
ro wszystko leży tak do wzię­

cia. Nie, niema. Ja przypwsz­
cZaJn. że liczne manekiny _ od­
grywa,ją rolę wywiadowców, 
gdyż sto .ląc przy nieh, lub pa­
trzą.c na nie z boku, ma się Clę 
sto wrażenie, że jakaś tyjąca 

osoba obserwuje pimie kazdy 
nasz ruch. 

Posuzególne działy sa bogato 
zaopatrzon-e. Pr.zeważają ru· 
cy tanie, ale nie brak rzeczy 
dobrych, .lak nie brak rzeczy 
najlepsivch. 

- s.prostuję przy te.} okazji 
- mówi dyrektor - mniema-
nie, ja.Icoby u nas sprzedawano 
jedynie artykuły tanie. Pueko­
Tlał się pan zresztą już sam o 
tern, że mniemanie to jest fał­

szywe. 

- A naturnJnie, natura1nie. 
- Jak pan widzi jest u nas 

jest w soboły. Chyba kilkana­
ście ,tysięcy osób przewija się 

w cią~ jed·nego dnia przez na 
Sze sale. Widzi pan. ile d'zieci 
jest wśród t~j procesji. Wiedzą. 
że. tu mo~ą zakupić i artyk~ 
szkolne i słodycze. - Zresrlą 

przychodzą oglą<1ać . Nikt itli 
stąd nie wy~ania , nikt im nie 
przesvkadza, więc ehętnie tu 
przychodzą/ 

Przechodziliśmy koło działu 

kaloszy. Przypomniały mł s'ię 

moje dziurawe. Slprzedawczyni 
chciała mi kOl1iecznie parę 

sprzedaĆ, w cenie 3.50 z1.. Ka­
załem je zapakować, pewien,. 
że nie przyjmą zapłaty. Prze­
cież udawałem, ż~ chcę dla nicn 
napisać reportaż! A tymczasem 
kazali sobie zapłacić, jak oQ 
normalJ1ego klijenta. 

'Uprzejmy dyrektor wyfP1'owa 
d7ił mnie aż na ulic ę. Nie za­
uważyłem nawet, że deszcz jtd 
nie padał. Jaka ś tajemnioza d­
la , zapewlI e żyłka dziennikar· 
skn, zmusiła mnie do wydOby. 
cia ołówka. Stanąil:em naprze~ 

ciw witryn i za'pisałem lobie 
nazwę firmy, którą zwiedziłem. 
Pisałem powoli litera po ltte-
rze. Dziennikarlowi nie wos. 
popełniać Nęd6w: WHOLE 
WORTH. 

wszystko, od szpi1ki do ubra· 
nia. Mógt1!by wejść do nas czło­
wiek zupemie na.gi - przepra­
szam pana za porównanie - a 
wyjdzie elegancko ubrany. do 
tego obładowany jeszcze pre · 
71"n tarni, a jeśli chce, wszelkimi 
sprzętami kuchennymi, ba, na­
wet słodyczami , na·r.zędziaml, 
l.abawkam~, P'ł'ylla.mi gramoto,- Pisałem ten reportaż p.r%II!Z 

nowemi i td it~ . ' " s~~dem , liui i ti eden;t noey. , ~ 
_ Nie _ odciąłem si~ ~ dy ~yl gotowy, udałem si~ Cło 

'''7 'd' t k' . k' .l1ł ' · zllaiome~o redaktora. Odpowie 
n Yl Zle a 1 , .la l wst:cu. . . '. . . . 

dZiał mi, ze cenników me u:Diic 
- Ależ d.1a cz.eg 0, panie ,re- p' d . ł t d .-szcza. OWIe Zła ero w e y, Zó'" 

daktorze? Czy pan uważa , że nie chcę żadnego honorarjum, 
w naszym interesie brak cZC'.!JO . C'hodzi mi tedyn1c o to, aby u-
kolwiek? 

- Nie, nie dlatego. 
- Więc? 

- Nagi człowiek nic ma Ide 
szeni, więc nie ma przy sob~e 
pieniędzy i dlatego wyjdzie 
stąd taki , jaki wIszedr. Ale daj­
my spokój I1tldystom. Ilu lu­
dzi pracuje w tern przedsiębior 
stwie? 

- Okolo stu. 
- A czy zawsze panuje taki 

ruch, jak dziś? 

- Przed południem jest tro­
chę swobodniej, ale najciaśnh: .i 

twór si ę ukazał, Redaktor g,poj 

('zał na mnie ironic znie i zapy­
tal: 

- A Jdo pa nn r oś mówił o 
honol'ar,iull1 ? Pan m n ic mo'że 

dOl>łac i ć. a jn tego nie wydru­
kuję , pr7('c i e ż pan ni e m a zie1o .. 
JlC'go r () .i c:cia o pi snniu. To ma 
być reportn ż') To jest cennik do 
mu towarow C'go. JedYna moja 
rada: sproh uj pan napi'sać, jaIt 

do tego doszło , że pan się za~ 

maJ: do napi'san ia repo rtażu ... 
Tak w:a~ nie 7l'())' ił('m . 

J . K. 
========:;====================================~~ 

Skarbg 
"Kalif" i 200 miljonów dolarów w z:ocie 

~iebawem mają być po('zynione 
powa:Łne pl'ćby podniesienia z dn a. 
morskiego złota i innych skarbów, 
znajdują.cych się na pokładzie Lu­
zitanji, zatopionej w 1916 roku 
przy brzegach Irlandji. Poczynione 
badania wyk[lzały, że kadług Luzi­
tanji "poczywa nI\. skalistem dnie 
i jPst zupelnie pokryty muszlami i 
wodorostami. 

7.3, przykłade m wloskiego ' towa­
l"qstwa, które z pomocą okrQtn 
holownic.zcgo ,.Al'tiglio" o~iągnr. l o 
bardzo powa:i:l1G zyski, lltworzylo 
"iE: brytyj. kie k om:orrjum, którE: 
pra cować będzi e na specjalnym 
statku "Sternin' , zaopatrzonym w 
najnowocześlIiejs ze aparaty. Nnrko 
wie tego konsorcjum pracować br.­
da. pod wod~ dyn:unitrJll , nby sic: 
dostać do wnętrza Luzitanji, (!'diie 
kryje się jeden z najcennit 'j,",zych 
ładunków okrętowyeh, jaki zna hi-

~to rja. 70 proc. os i ągni r: tych zY" 
sków otrzyma k OI1~o r cjllm . :J. reszta 
J'rl\ypadnie w lllh iale linj i okręto· 
"" oj Cunaru , j:lI;: o 'wJaśc i c i elce okrę 
tu. 

'Poniżs ze I\('"tawlelli" wykazuje, 
o j,lkic SlI lllr t (){'z.n·· sit: b(:dzie wal 
ka : Na l''lklad zil"' Ll17.it~\Ilj i znl' Jdo 
wało f; iQ ~ i)O mi1 jo!1ów rlola1'6w w 
'd o ( ~'(' h monetach i około ;)0 mil jo­
l. t'W w !l'ztnhn\' h ;1.101<1 . Pozatem 
ob QI wi (, zł (hl il"' ;,;la lowe l\:asety. 
II"YlJl'lni onc po l H~I"'l!.·i bryl:m tam't 
dla pe\VllPg-o k OI1RO]'cjlll1 l holplld"r­
f-kici!· t1 . P rzl'!lp\ ·,;z.,·"tkit·]11 uRilowa­
nin i~ć lJ r. tl ~ ". k it'ru ll l,'ll wydobycia 
~J :Vllll f'go Jw. \· la 11tH, 1 .0~7.a('('g·o na­
z\\"~ ,.K nlif' ·. BrylaJlt tPII wpraw­
( łzie ui(' jl·~ t t:\k wil'll. i. jak ,.WieI­
Id ~fog'r:JI "_ .. Udo\\" ('Z.'- ,.Kobi­
nor"; ai r' 7.(' 1'WO i 1Il i ,'-() k lI'atami l 
n i ri"km:iteJną cz.' ,..to~r · ią (Xlsiad1\ 
nifficenionr wartość. 

'-



Jules Romalns 
ma samobójcze 

koncepcje , Jan Kiepura 
"żyd-hitlerowiec" 

w swoim czasie llja Erenburg 
opublikował w emigracyjnej prasie 
niemieckiej artykuł, w kUrym 0-
skartył wybitnego pisarza fraucus­
kiego Juleo Homains'a o sympatje 
dla faszyzmu. Po opublikowaniu te 
go artykułu odezwały się liczne 
glosy, które usiłowały wziąć w o­
bronę Romains'a przed terni zarzu­
tami. Ale on sam pogłoski te w ja­
skrawy sp06b potwierdza. Wybitny 
ten pisarz pojechał do Berlina i 
tam w uniwersytecie, na trybunie, 
ozdobionej tiwastykami, wygłosi! 
prelekcję o historycznem znaczeniu 
l!arodowego socjalizmu. Baldur 
Schirach był obecny na odczycie, a 
młodzież. hitlerowska utworzył .. 
szpaler honorowy. 

Dlaczego "kaDilana Moro·· skazano na w,gnanie 
NiedaW'Ilo w Paryżu w ~e· 

rze komicznej występował z po 
wodzeniem nasz znakomity ro­
dak, Jan Kiepura, przyczem pra 
sa naogół podata entuzjastyc-z­
ne • recenzje. Ale pewna część 
prasy, a w tej liczbie rÓownież 
i dziennik "Aux Ecoutes", roz­
poczęła przeciwko śpiewakowi 
kampanjlę, mającą, na celu skoffi 
promitowanie go w oczach 
francuskie,i publiczności. W C1' 

statnim numerze wspomniane· 
140 dziennika ukazała się notat­
ka, że Jan Kiepura jest żydem 
z pochodzenia, a hitlerowcem 
z przekonań politycznych. Na 
potwierdzenie SIWych słów dzien 
nik przytacza szereg ,,.faktów". 

Jules Romains uważa, że nie· 
miecki nacjonalizm nie ma nic 
wspólnego z imperjalizmem i jest, 
krótko mćwiąc, gwarancją, pokoju 
europejskiego. Prelegent me mÓWIł 
anl (o flolde napowietrznej Gilring!1, 
ani o obozach koncentracyjnych: 
<:glanirzył się dt' Bohcnstaufów i 
rytmów historycznych. 

Oto do czego doprowadzić może 
5uble1ność pięknoducha: aż do 
punktu,' gdzie już nie tylko przesta. 
je być intelektualnie odpowiedział-, 
J1ą , ale gdzie staje się Wl4.'Olit samo­
mójczą.. JeEt bowiem wielkiem py. 
taniem, czy hitlerowcy podczas 
"niszczą.cej wojny" przeciwko 
Francji, kUrą autor książki "Mein 
Kampf" nietylko zapowiada, alt> 
re wniez. przygotowuje, oszczędzać 

będą. owych paryskich autorćw, 
którzy w przystępltl :snobistyczne­
go zaślepienia schlebiają. dzisiaj 
barbarzystwu. 

Indje wybierają 

'fuziemcy pr:~ed ratuszem w Delki 

Już wielu uczonych próbowało 
stwierdzić jakieś dokładniejsze 
szczegóły, dotyczące Otella. Ko­
mentatorzy Szekspira zaprzeczają 
jakoby republika wenecka kiedy~ 
kolwiek zamianowaJa naC2:dnym 
wodzem swojej floty murzyna, jak 
go poeta nazywa. Niedawno pewien 
wenecki patrycjusz, hrabia Andrzej 
da Mosto, ogłosił rezultaty swych 
wieloletnich badań, a z nlcb zupeł­
nie wyrai!lie wyniłm, kto właściwie 
służył Szekspirowi za wzór przy 
kształtowaniu postaci tego tiohate­
ra, 

Hrabia da Mosto powoli przewet 
tował wszystkie archiwa We11 eCKie, 
a szczególnie archiwa urzędowe, 
przyczem przy swoich poszukiwa­
niach przeważnie posługiwał się 
temi źródłami, które w swoim ~ 
sie Szekspir miał do dyspozycji. 
Wśród tych źródeł istotną rotę od­
grywają zapiski niejakiego Jovani 
Batista Giraldi Gintio, który żył w 
15 stuleciu. Gintio wymienia w 
swoich zapiskach Otella, ale okre­
śla go nie jako generała, lecz twier 
dzi, że ten człowiek, z pochodzenia 
afrykańczyk, był kapitanen. Jedne­
go z pułków weneckich. Desdemo­
na, według tych samych notatek, 
musiała by córką zwykłego obywa 
tel a republiki, ale bynajmniej nie 
senatora A Jago i Kassio, których 
Gintio również wymienia, byli 
prawdopodobnie zwykłymi żolnle­

rzami, pozostającymi pod rozkaza­
mi Otella. 

nowy parlament 

uczekują. na wynik glosowania. 

Forma czaszki zależ, 
od poduszki, na której leży dziecko 

Prasa niemiecka rzuciła się z za· 
jadłością na lipskiego antropologa, 
prof. W. Krauzego, za wydrukowa­
ny w "Mcdizinische Wochenschrift" 
jego artykuł o kształcie głowy lud:z: 
kiej. 

Jak wladomo rozmiary i kształt 
czaszki są dla przekonanych rasi­
stów jedną :t.: ni.'!zwruszalnych cech 
przynależności człowieka do tej, 
czy innej rasy. Oczywiście, rasi­
stom chodzi przedawszystkiem n 
10, że wszyscy prawdziwi, północni 
germanie są typami długogłowymi. 

Prof. Kra:.tze zadaje tej teorii 
śmiertelny cios. Twierdzi on, że 
kształt czaszki zależy wyłącznie OlI 

tego, na jakiem łożu spędza dziec-..... ~ ................. . 
(zgiaj(i~ 

Glol POrannJ" 

ko pierwsze lata życia: jeśli kłaść 
dziecka na twardą poduszkę, to bę 
dzie ono miało podłużną głowę, a 
jeśli poduszka będzie miękka, to 
kształt czaszki będzie krótki, okrą .. 
gły. Uczony pnytacza na potwier­
dzenie swej t~orji niezliczone przy 
kłai'y, podaje fotograf je, djagramv 
etc. 
Artykuł prof. Krauzego jest o 

tyle jeszcze nieprzyjemny dla ofi­
cjalnych teoretyków "rasowych 
czaszek", że pomiary głowy stały 
się w licznych urzędach obowiąz­
kową metodą kontrolowania czysto 
ści poszc'>.:ególnych poddanych Hi­
tlera. Jeśli KrallZe ma rację, to 
wszystkie dotychczasowe pnmlary 
zupełnie st\'aciły wartość i moZe 
się okazać, że pod płaszczykiem 
HlO-procentowych aryjczyków kry­
ją się jedynie tacy, ,których matki 
kładły w ~eciństwie na t wardycb 
poduszkach. 

Z archiwów oficjaln.vch urzędów 
weneckich wyniklł wyraźnie, że 

ani jeden murzyn nigdy nie pozosta 
wał na usługach republiki wenec­
l<iej, natJ111iasl' da Mosto wykrył, 
7.e w swoim czasie był w Wenecji 
człowiek, nazywany powszechnie 

Zakupy świąteczne 

Gwiazda ekranu, Liljana Harvey 
czyni zakupy przedświąteczne w 

jednym z wielldch magazynów 
~ Hollywood. 

Książka w jednym 
egzemplarzu 

Jedna z naj rzadszych i najnIedo 
stępniejszych ksią,źek angielskich 
dla zwykłych śmiertelnikćw, istnie 
ją.ca tylko w jednym egzempla­
rzu, prz~3:lh1 w tych dniach na prze 
chowanie do nowego kustosza. Jest 
to książka sędziów angielskich, za 
wierają.ca wyjaśnienia co powinien 
wiedzieć sędzia Jego Królewskiej 
Mości w dziedzinie swoich obo­
wiązków i etykiety. 

W ksi~żcl3 tej jest dokładnie opi­
sany strćj, jaki sędzia pOWIruen 
nosie. w mieście, na sesjach wyjaz­
dowych i na dworze. Wskazano, ile 
otrzymuje, jako strawne, jak opła­
cane są inne jego wydatki 1 jakie 
powinien dawać napiwki slutbie. 

Jedyny egzemplarz tej książki 
przechowuje najmłodszy z sędziów. 
W ostatnich czasach w Londynie 
umarło kolejno kilku sędziów, a 
każdy z nich miał w życiu tę ksią.t­
kę przez kilka dni u siebie. Obec­
nie wręczono ją. sędziemu Singleto­
nowi, mianowanemu przed kilku 
dniami. Starzy sędziowie niemal ni­
gdy nie zwracają. się do ' tego pod­
ręcznika, poniewai znają. na pa­
mięć wszystkie jego przepisy. 

Jaja ptasie na 
złota 

wagę 

Sześć jaj olbrzymiego sokoła po 
larnego, wystawione niedawno na 
sprzt\daż na pewnej licyta.cji w Lon 
dynie, uzyskały pokaźną. sumę 1130 
gwinei. Jedno z tych jaj zakupiono 
za 300 gwinei. Ale cenę rekordową 
zapłacono przed kilku laty za. jajo 
takiego ptaka., bo aż 650 gwinei. 
Na tej samej licytacji dwa. ~cha 
ne ptaki tego gatunku osiągnęły 
ceny 500 j 480 gwinei. 

Olbrzymi sokół polarny jest eu­
downym ptakiem, który jui ealko­
wicie wymarł, & kttrego wypchane 
egzemplarze i jaja. kupowane ~ 
wprost na wagę złota. Znanych 
jest na świecie zaledwie 75 jaj te­
go gatunku oraz około tuzina wy­
pchllllych egzemplarzy, umieszczo· 
nych w muz;3ach i prywatnych zbio 
rach. Jeszcze przed stu laty musial 
ten ptak istnieć w dość znacznych 
ilościach w południowych częściach 
oceanu Lodowatego. Samiczka te­
go ptaka. skła.dah. tylko jedno jaj­
ko roeznie. 

"kapitanem Moro", a to ze wzglę­
du na ciemny kolor skóry. W rze­
czywistości człowiek ten nazywał 
się Francesco da Sessa i został w 
roku 1544-ym wtrl!cony do więzie 
nia przy pałacu doŻÓw. Następnie 
człowiek ten stanął przed sądem i 
"rada dziesięciu" skazała go na wy 
gnanie z granic republiki na pJ:ze­
ciąg dziesięciu lat, przyczem zagro­
żono mu dożywotniem więzieniem 
na wypadek, gdyby ośmielił się 
wcześniej powrócić. 

Warchiwach znajdował się 
jedynie ostateczny wyrok, wydany 
9 głosami na 10. Ale łagodność 
tego wyroku, jak sądzi da Mosto, 
wskazuje, że nie chodziło opolitycz 
właśnie zarzucano "kapitanowi Mo 
sto nie udało się stwierdzić" co 
na przestępstwo, ale najprawdopo­
dobnie o tak zwane "przestępstwo 
z namiętności". Wyrok wspomina 
jeszcze o dwóch współwinnych, 
czy tylko poinformowanych, nieja­
kiego Paolo da Padova i Allesan­
dro della MirandoUa, których obu 
uznano winnymi, przyczem tego o 
statniego najwidoczniej niesłusznłe. 
Zresztą niebawem go uwolniono, 
Ale na',klltek puejść postradał on 
zmysły. Hrabia Mosto jest zdania, 
że "kapitan Moro" jest właściwym 
historycznym Otellem, natomiast 
Paolo da Padova uwaZany być mu 
si za Jaga a Allesandro delia Miran 
dolla za Kassia. 

Rezultaty badań da Mosła zosta­
ły przez włoski świat naukawy 
przyjęte z uznaniem. Zdaje się, ze 
nareszcie tajemnica jednego z naf­
ciekawszych bohaterów Szekspira 
została rozwiązana. 

P.rzy dojściu Hi:tlera do wła­
dzy Kiep'.lra, wedłuR dziennika, 
został wysłany z Niemiec jako 
'żyd i ,jako polak. Następnie, 
gdy stoswnki między Berlinem 
i Walszawą Illabrały cech przy, 
j.aźn_, Kiepurę :zaproszono do 
Berlina. gdzie śpiewał przed 
Hitlerem, GoeHbelisem, Goerin-­
~em i innymi najwyższymi dy 
gnitarzami nowego reżymu. -. 
W tym samym cza ': e niemcy, 
usiłowali sprowadzić do siebie 
Bronisława Huherm,·, .a, ale nie 
z tego nie wyszło, ponieważ zna 
komity wirtuoz kategorycznie 
odmówił. Przed wyjazdem do 
Paryża Kiepura wY'srtąpij w "To 
sce" w berlińskiej operze. Na: 
przedstawieniu obecny był sam 
"Fiihrer'( który pierwszy dali 
znak do burzliwych owacji. Kie 
pura. według' dziennika, jest 
zawzięlym hitlerowcem i tern 
tłumaczy ,l'ę ~o powodzenie 
w Berlinie. 

o kres przedwigiIijny 

rozpoczął w Bostonie (St. Zjed noczone) olbrzyIni 
ulice miasta.. 

pochód przez 

Synowie Carusa skazani 
na 2 i pół roku domu poprawy 

Izba sądowa zatwierdziła wy 
-rok sądu okręgowe",o w Bolo­
nji, skazuj~ey syna znakomite­
go tenora, Enrico Carusa, na 
dwa i pM roku domu poprawy 
za ciężk'ie uszkodzenie deles­
De, zadane wieśniakowi Mona­
rio 

Monari kierował ciężko zała­
dowanym wożem, zaprzężonym 
w woly, Rdy nUf,'le na szosie 
Florencja - Belonja ukazał się 
samochód, pędzący , wściekłą 
szybkością. Chłap nie zdążył 

'zjechać :r; drogi i wóz, ostro La 
hamowa'1'y, przekręcił się· -
Z samochodu wyskoczyli dwaj 

synowie Carusa, Rudolfo i En· 
rico i dogoniwSlzy kmiotka za­
częli go okładać pięściami i 'ki­
jami. Porzuciwszy omd]ał~o 
Monari na szosie młodzi spor­
towcy szybko się oddalili. Po 
upływie kilku miesięcy w Nea­
polu bracia Caruso chwalili dę 

że "nauczyli ch::opa rozumu", 
Sprawa zupełnie przypadko\Yo 
wyszła na jaw. Rudolfo Caru­
so, który uciekł z vVloch, zo­
stał również skazany za umy­
ślne Tadanie ciężkich obrażeń, 
zaocznie na taką samą karę, 

co brat j~go, a imiennik wiel­
kiego ojca, Enrico. 
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Biblioteka dowcip6w Porwano urn 

RUMUNjA 

NlezWJklr burmistrI 

z pro(bami Krzgsz.ola Kolumba 
Populan:e pytanie "A to pan 

zna?" "traci niebawem sens w 1011 

dyri.sldej raJ.iostacji, gdzie znajdu­
je si,ę Cl!l1tl'a!ił radja brytyj"kiego. 
Bow.lemgdy ktoś \\ przyszłości o. 
poWIe dyrektorowi odpowiedzialne 
l:iU za "wesol<! wieczO\'Y", jakiś 
oowcip, to tell tylko złośliwie się 
uśmiech!];' . .I.(lP 'owli'lzi Swi'~() ltO-

Dzienniki ameryka1lskic do· 
Ilosq. że w tych dniach prze­
~t~pcy ograbili w San Domin­
go mieszka.llie z.nane,t(o okuli­
~ty d .. ra :\Ial·Uniza. Rozbili ka­
s~ i zabrali pokaźlUl SIlIl1~ pie­
nil,dn. Następnic IlD pastnic~' 

1'07.oili szklaną witrync:. w któ­
re; idl uwagę zwróciła kosztow 
na urna kryształowa. Rabusie 
i'ahraJi ze sobl1 również tę ur­
l1ę. Tuż po godzinie telefon 
i tclegraf rozniosły po całych 

Slanar.h Z.lednoezonych o por­
,,'anil! przez nieznanych napa'it 

'1ików urny z prochami Krzy­
szlofa Kolumba. l.-t6ry odkrvl 
r\mel'yk~. 

rllL ale i uczonych, Chodzi o to: 
że w muzeach i w prywatnych 
zbiorach ma.tdu§ą się trzy ta­
kic urny z prochami, co do któ 
rvch twierdzą, ił" stanowią 

szczątki odkrywcy Ameryki.­
Porwanie Urny w San Domingo 
znowu wywalało spory na te­
mat. które prochv sa autenty­
czne. 

gdzie przez 250 lat spoczywał 
w spokoju w grobowcu. 

Dzienniki rumuńskie przyl10SZij 
wiadomość, która wywołała sen .. a· 
cję w całej Rumunii. Z więzienia w 
Vącaresti zwolniono niedawno prze 
stępcę, który U włamanie skazany 
był na karę trzech miesięcy pozba. 
wienia wolności. Po uwolnieniu wi­
nowajca zajął z powrotem swe sta­
nowisko wiceburmistrza miastecz­
ka Szatmar, które piastował od 
czasów, gdy part ja liberalna spra 
wowała w Rumunji rządy. Jeden z 
dzienników pyta, czy rumuński mi­
nister spraw wewnętrznycb wie, o 
kogo wła~iwłe ehodz~ i czy ten 
wspaniały »okaz urzędnika" może 
nadal pJastować urząd burmistrza 

ś('ia do wielkicJtf) archi \\ um się" . , e 
l11e ręką po 'Jdpoowiedllią l.artę l 
pokaże gościowi jego óowcip, już 
I'.taratHlic na ~zysto Jlrzepisan~'. 

Albo jeż ,,!lalt Jyl'ektor" gwał. 
{(Iwuie wyciągnie z kieszeni ołó­
wek i '7.UIlOtU j.'l sobie brzmienie 
dowcipu, Jeśli ten dowcip jest I.e­
czywiści "no\\y". Bowiem, ac:z; 
dziwnie to hrzl1Ji, B. B. c., oficjalne 
:ll1giel"l,i.'l tO\\ arzystwo radjowl;, 
zakłada "bibljotekę dowcipów". 

Od "mail!go :\iorycka" do "ską­
pego szkota" 1)0 pJ'z~.; ,,1·o •. ',lrgiiiO 
nego pr.{)i'~"ol'a" i "teściową", 
":szysthe rodzaje dowcipów będą 
wtem 0;',\ ginal.lel.lI archiwum re­
prezentowane. Ardliwul11 płyt gra­
Jrofn\lol)')'ch i hihl.!oteka lilUZ~,(,ZJla 
BBC., nla iace ",la \Vę "a.jbogaL,z~·ch 
na śwjeci~. będ1 wydaw,tly sie 
wprost śJOlie:;'-I:llc \\ porównaniu z 
nowelIl arclliw!l!ll dowcipów. Ty­
siące skrZY'l kryć bęcl,!- uie2licWI.e 
karty z kartoteki, na których mają 
być zauolowane wszystkie lllożli­
wie istuiejące dowcipy, Wyrafino­
wall~' system .idas.'fiI{aryjlly pozwo 
li odrazll k<l ~dy dowcip ocJ,Jależe. 
Tal{ np. jeden z lIajbardzie,i zna­
nych dowcip:)w o "roztargnronym 
profesorze" bęciz' e zarejestrowany 
pod slo", ami "tO~largl1iellie", "pa­
rasol" "persom~l nauczycielski" i 
"słynni współcześni". 

Nowe archiwum ma służyć IJrZe­
tlewszystkiem dla dO'itarczenia po­
mysłów autorom rewji, konferan­
sjerom i humorystom. Ale gdy dow 
cip zostanie już raz "użyty" otrzy 
ma on natychmiast w kartotece 
adnotację: "Nadawano 12 grudnia 
1934 roku. Można użyć dopiero w 
roku 1936". Bo,\iem każdy dowcip 
można użyć dopiero po upływie 
dwuch lat, aby nie nudzić slucha· 
c~y. WeJście do archiwum będzie 
dozwolone tylko dla tych, którzy 
znać będą zmieniające się codziel! 
haslo. Bowienl BBC. ,już dzisiaj ()­
bawia się, że wszyscy londyllscy 
reżyserzy filmowi, dyrl'l<ton'Y kaba 
retów i komicy będą w przeciwnym 
wypadku stałymi gośćmi tej bibljo-
1eki dowcipów ... 

Mowa tronowa 

.Już 11ie po raz pierwszy urna 
la stajc sil.: łupem bandytów,­
J)zics iC)t Ja l temu porwano ją 

z mi"'~zkania prokuratora Sa­
\'uticl'. kt6ry byl .fcj v,.la~cicic­

':cm. "" ciągu 48 ~odzjn ban­
dytów wykryLo i cenIlla relik­
wja wróciła do swe.gc posiada· 
.::za. Prl śmicrci Sa\'atiera umu 
dostała się .iego spadkobiercy, 
dorowi Martinezowi. T~raz zno 
Wll spotkał ,~ taki los, jak Drzed 
dziesięciu laty. 

Porw:łnic urny z prochami 
Kolum/ba zwrócił.o uwagę nie­
l.rllko całej arm.H a~entów śled 

czych, za.ktych poszukiwania-

nie n3 zakon "O\':rągł~lo ~\ołu", or 
ganizację, która posiada pr:z.eszło 
17 tySięcy »ryeeny" i została uło 
żona w l720 roku. Zakon ten posta 
wił sobie za zadanie pielęgnowa 
nie ducha bonoru, wytworności i do 
hrych obyczajów, czyli krótko mó 
wiąc &Ieganeji, i wycbowywanie w 
tym duchu młodzieży. Członkowie 
7;akonu rekrutują się z pośrod nai­
wyższych sfer i jest rzeczą zrozu­
miałą, że ten zakon gorąco popiera 
plany hrabiego Athlone. Pozostaje 
.iednak otwarte pytanie, czy 
pn~e7. same wykłady moim. z dzi .. 
siejszej młodzieży zrobić samych 
Tristanów, Parsifalów i Lancelo­
tów. 

Nowoczesna reklama 

Przy okazji mowy trollowej Je­
rzego V "DaHy Express" przypom 
niał inną mOwę tronową, którą w 
ubingłem stuleciu w~'gl'osil .Jerzy 
IV, jako ,\esoly ksi,tże - regent. Za 
łoTr) ł S!t: mia ;;0'\ ipcie 7 jerlnym z 
łożył si~ lI1iallowiecif "- jedn~'1l1 z 
}1ost6 \1'. l,~Ill\ed.iop i"arz('1ll :sherid a ~ 
1ll'1U, o sto gwiuei, że z tronu mo­
że powhlzieć każde dowolne głup 
etwo, !)rzyrz~fll IUI obliczach obec, 
uych na wet nie u!<aże c;ię wvraz 
zdumienia. I rzeczywiście podcza" 
mowy tl'ol1owej powiedziai regent 
w pewnelll miejscu, wspomi'lając o 
polityce zagranicznej państwa; 

- Beeee! Bece! Czarny baral1! 
Nikt się Jlawet nie poruszył. SIle 

tidau, wściekły. że przegrał zaldad, 
zwróci! się do Call11inga: 

- Ta miłość boską, pan nic nie 
sl~'szał? 

- Cws:I;t>m - odparł mai "tlIllU 

lhieunild angielskie donoszą o 
lIowym pomyśle reklamowym, na 
jaki wpadła pewna fabryka ObU­

wia w Liv2rpoolu. Aby dOWIeść do 
broci swych produktów, zaangażo­
wała firma młode, przystojne dziew 
cz~'ny, których obowiązek polega 
na chodz~niu i tallczelliu w jej trze 
wikach i pantoflach. Na prawej no· 
elze każdej z urzędniczek umreszczo 
no przyr~ąd do mierzenia kilome­
trów, notabene bardzo lekki. Dziew 
częta, które jednakowo ubraJlo, mu 
~zą odbyć dziennie spacerem i w 
tańcu 18 kilometrów. Gdy pantofel 
ki się zużyją, firma opublikuje, ile 
kilometrów można w produktach 
jej fabryki odbyć przed pierwszą 

reperacją· 

Gdy Krzysztof Kolumb zmarł 
w roku 1506 w, Walladolid, po­
IQsŁa" .. -it testament, w którym 
wyraził życzenie, aby RO pocho 
wano nie w Starym Świecie, a 
na Haiti, w San Domi~o, ~zie 
po raz pierwszy stanął na zie­
mi amerykańskiej. - Jednak 
wdowa wielki~o podróżnika, 

która nie chciała się rozstawać 

z prochami swego męża, doma­
gala się. aby Kolumb byl po­
chowany w honorowem miej­
scu pod l~atedrą w Walladolid. 
Jednak już po upływie kilku 

lat szcz[!'tki Kolumba wywleczo 
no z g 1'0 Jnl i przewieziono do 
Sewi·lIi , owego hiszpallskiego 
miasta. które Darówni z Genuą 
pretendowa1io do mia-na miej­
sca urodzenia wielkiel(o ż~la. 
rza. Po upływie 30 lat współ­
cześni przypomnieli sobie osła 

tnią wolę KolllLłntba. Jego szcząt 
ki bnowu wywleczono z grobu 

zawieziono do San Domingo, 

dla 
Cena krwi 

rod~i.ów 33 dziewciZY­
nek 

Przed nieda.wnym C1;&SeUl. prua. 
110niosła o poważnem nie:szc!ęsciu, 
jakie miało miajsce w Afryce w 
kraju I~enya. 33 uczellbe. kttire pi 
ly, jako lekarstwo tłu~zcz wielory 
bi, zachorowa.ły i um~rły, Sama na 
uczycielka, która również piła. ten 
tran, ciężko zachol'ował3. i z. trudno 
ścią udało się uratować jej tycie. 

Dzienniki a.ngielskie pudajlll o-
becnie dalszy cią.g tej historji. Ro­
dzico zmarłych dzlewl:zą.t, w prze­
konaniu, 2:e "biała kobieta" nau­
my~lnie otrułi?. ich dzieci, byli ta~ 
wzburzeni, te grotił wybuch buntu 
przeciwko białej a.dministracji ko­
lonji. Dom nauczycielki trzeba by­
ło otoczyć speojalną, strażą. Wła­
dzom z trudnośoią udało się trochę 
uspokoić tubylców, ' zapłacono bo­
wiem każdej osien.lconenj rodzinie 
pełną "cenę krwi", którą. zgodnie 
z taD1tej~?ytn zwyezajem, zapłacie 
IllUSI każd.y I:abójoa rodzinie swej 
lllimowolnej ofia.ry 

Podczas śl eclztwa. ok3.Zało się, 
ż,~ nieszczęśliwym zbiegiem okolic z 
lll>ści dzieci j nallc7.ycielka zażyli 

zamiast tra'JU ja.kiś środek dezyn-
10kcyjny: w skład ktćrego weho, 
dził arszenik. Środek ten zllajrlo",at 
sir: w butelee od tranu. 

Gdy wyspa Haiti zosŁala za­
wojowa'na przez francuzów, -
rząd hiJszpańsk4 przedsięwziął 

kroki dyplomatyczne .. uzyskał 
zgodę I ządu francuskiego na 
przewiezienie ~GZąJtków Korum 
ba do Hiszpanji. Garść prochu 
- wszystko, 00 pozostało z 
widkiego żeglarza - ulo'kowa 
no w mełalowem pudle i wy­
sIano okrqtem wojennym do 
Havanny, stolicy Kuby. 

Gdy hiszpanie fl1IUsieli KU1bę 
odstąpić Stanom Zjednoczonym 
sl'lc"ątkd KolumJba po raz ezwar 
ty wydobyŁo z grobu i wysłano 
do Sewilli. Istnieje jednak po­
wszechny po~ąd, że ameryka­
nie wydali hiszpanom prochy 
nie Kolumba, a jakiegoś niezna 
nego nieboszczyka. Natomiasi: 
prawdziwe prochy odkryw~y 

pozostały w San Domingo. Ale 
\ w samem San Domin}g() o' 

prócz szklane.i urny, pr,zecho­
wywane,J u dora Martineza, znaj 
duje się w muzeum złota sZ'ka­
tułtka, w której r6wnież prze­
choW)'wane !ą pieczołowicie 

"szcząt.L4i doozesne Kr.zytsztofa. 
Kolumba", Dotyeh~z.as nIe u­
dało się stwierdzić, ' kitóre.i urny 
zawartość jest aute.ntyczna, 

tycie - przybyli wreszcie 'do wy­
!'py Aruba. Byli tak wyczerpani, że 
musieli na owej wysepce pozostać 
przez cały miesilłc, aby jakoś 
przyjść do siebie. Tamtejsi amery­
kanie i anglicy byli tak zachwyceni 
ich męstwem, że zorganizowali 
zbiórkę, dzięki której uciekInierzy 
mogą sobie sprawić małą żaglówkę 
z motorem, na której i>puścili wy-
spę, aby się osiedlić w jednym z 
Itrajów środkowej Ameryki. W 
dniu icb wyjazdu cała kolonja zgro 
mac1zlla się w porcle j zgutowała 
niezwykłynt gościom burzliwą owa 
cj,ę na pożegnanie. ~rciekil1ierzy 
c,dbyli drogę długości J600 kilome­
tr6w 2: Wyspy DjabeJskiej na wy­
~pę Anto .. w ciągu sześciu tygodni. 

NajtańsI' zakątek 
świata 

Za najtailszy zakątek świata u­
ważać na.leży kraj Kenya, ~ najuu­
ją,cy siQ we FranCUSKiej Afryce pou 
zwrotnikowej. Możn3. bm prowa 
cizie wygodne, niemal luksuf'iowe 
życie, gdy się poshda do dyspozy­
cji 2 tysiące franków franellskich 
roc1..nie, bowiem tak tanie są. tam 
w~JTunki mieszkaniowe i żvwności,l 

we. Droga jest jedyn~e wĆdka, ale 
ona przecież nie dla wszystkich sta 
Eowi artykuł codziennego użytku. 

FRANCJA 

Fantast,czna ucieczka 
Armia do .przedania 

WŁOCHY 

Ubrania I Da!lłCI,n, 
Tytuł ten bynajmninej nie jest re 

k1amą. jakiejś wyjątkowo dolikl1-
tnej tkaniny. Ubrania z pajęczyny 
q ju1J rzeczywistoAełą. Rzymska 
firma krawieoka wystawiła ta.ki 
garnitur w awej witrynie. Wygląda 
delika.tnie i lekko, ale przypomina. 
na.jcieńsze krepy. Kfawcowa. rąm 
ska. oświadcza., te wynalazła. spo­
s~b przerabiania. pajęczyny na. tka. 
runę, kUra jest wytrzymała i me­
że hyć barwiona na. dowolny k,)­
lor. Jeśli to jest rzeczywiście pl'aw 
dą., to moda. zdobyła. szereg no­
wych możliwości, 3. bajki dziecinne 
o pajęczych szatach rusałek i el. 
fów przestały być bajkami. 

Dobrze zaleonserwo­
wani urzedniQ 

Heym wydaje ~ mieć zdrowy 
klimat, szczególnie dla. wytnych 
urzędników państwowych. Marsza, 
lek dworu i prefekt Xwirynalu 
f'6ymsldego pałAOl1 JU~lewskif)go: 
ksi~ę Boear de Olmo ukoill.)zył 
obecnie 104 lata, ale jest jeszcze 
tak neźki, te w całej polni wyko­
nuje swe obowiązki. Nie jest on jad 
nu jedynym ltuletnim u~ędni~ 
Idem na wysokiem stanowisku. 
Pl'zeniesir:ny niE'dawno w skn Iłpo­
c;t,ynku książr,. Corteu, pułkownik 
gwardji !)spit't;kiej. również ma już 
poz.~ 801'11 pl Z !'F. 7. l n wiek iych. 

SZWA/CAR/A 

Jerr, nie i,je! 

- - ~ysz:llem, jak l{siąi~ rGgen ł po 
wiedział "Beee! Beee! Czarny ba­
ran!", ale lJrzytm tak patrzał na 
pana, że sądziłem, iż jest to uwaga 
specjalnie pod pańskim adresem. 

Katedra elegancji 
Hrahia Athlone, kanclerz loltdyń 

skiego uniwersytetu, zamierza 
wprowaddć w angielskich wyż­
szych zaldadaelt naukowycb kat~­
dry wytworności i rłobryeh obycza 
jów. Powołuje się on w swoim Dla 

Obled rekordow, 
• a sztuc;I,uym. torze lodowym '" 

Ri~hto w hra.b5twie Lancashil'e 
(Anglja) osi~nl\ł Art.ur Binns w 
ciągu 204 godzin z przeciętn~ szyb­
kOŚCIą 48 kilometrów na. gcdzinę 

nowy rekord k-ia.towy w łyżwiar­

stwie. Dotyehczaeowy rekord. wy­
no~ił 182 godziny. 

z małej wysepki Aruba warchi 
pelagII Indji bolenderski<'h przy· 
chodzi wiadomość, o fantastycznej 
ucieczce dziesięciu zesłańców z 
francuskiej kolonji karnej na Wy­
spie DjabelskleJ. Po długich przy' 
lotowaniach udało się więźniom w 
prymitywnym kajaku, który sami 
skonstruowali, uciec z osławionej 
wyspy. Jechali wzdłui wybrzeża 
amerykańskiego i po przeJkia 
I;truznycb przn6d - kUku Z nleh 
_csu bar&)' n.a eeeanie utraełlo 

w Paryżu jest do sprzedania ar 
mja, którą. kupić może ten, kto naj 
więct'j zapłaci. Tak przynajmniej 
brzmi ogłoszenie w jednym z ostaL 
nich numert w pisma "La France 
:\IiIitaire". Coprawda. armja ta jest 
z metalu, a. mia.nowicie składa. się 
na nią komplet 30 tys. ołowia.­
nyQh żołnierzyków wszelkich rodza. 
jów broni i wl!I?ystkich krajlw. Do 
zbiorów należy 17 tom~w ilustra­
cji, umalowanych przez pewnego 
malaraa. woj!kowego. 

w Genewie panuje powszechni 
żałoba: w sali posiedzeń ligi naro­
dów znaleziOno trupka wróbelka 
Jerry'ego. Jerry był osobist~eićj 
genewską, którą wszyscy dobrze 
zuali. Niewiadomo w jaki sposób 
zabłąkał się on do gmachu lIgi na­
lodów i pozo;;tał tam, bowiem spo­
dobala mu się pokojowa atmo&fera 
areopagu. Wszyscy mężowie stanu 
Europy znali i cenili Jerry'e.go; a 
gdy się po uciążliwych obrarlach 
schodzili w bufecie, to na.is1awlIiej­
si premjerzy i min~ .. trowte spraw 
zagranicznych nie zapominali ni­
gdy o l{ar01ienill swego ulubieńca. 
W ten sposób ,rróbelek pnebył 
całą nieskończor" I<or.ferencję rOl 

brojeniową. Kto wie, ezy rozbicie 
tej konferel1rji nie było ciosem 
śmiertelnym, który wierny przyja­
ciel ligi narodów tak bardzo wzIął 
do serca. W każdym razie faktem 
jest, że Jeny nie iyje, a rozbroJe­
nie świata wciąż się jes7.cze nie za­
częlo. 

........................ 
%m.ffluł de -eeq.u!4 

l-orno 
Piotrkowska 121 

poprzeczna oficyna, I piętro. 

Tel. 155-55 . ...................... . 
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Przyboczny gwar­
dzista Gazety 'p 'ożerają lasy 

Wielkim puszczom grozi niechybna zagłada 

prezydenta Hiszpanji. 

Ktoby pomyślał, że pięknym pu­
szczom Kanady i Stanów Zjedno­
czonych grozi dziś powolna zagła­
da z powodu... olbrzymiego rozro 
stu przemysłu papierniczego. Jest 
to zagadnienie, które zaprząta nie 
na żarty umysły fachowców w A­
meryce. Dzieje się to wskutek roz­
powszechnienia wyrobu papieru z 
ntasy drzewnej. Ameryka Północ­
ua, domena bogatych lasów igla­
stych, jest dziś jednocześnie naj­
większą bazą przemysłu papierni­
czego na świecie. Stany Zjednoczo-
1l.6 i Kanada zajmują czołowe miej 
Bca w światowej produkcji ' papieru; 
St. Zjednoczone produkują około 

50 proc. wytwórczości światowej 
papieru, a Kanada pokrywa 4{) pro­
~ent ogólnego zapotrzebowania na 
papier , 
Dużą część wyprodukowanego 

papieru pochłania olbrzymia sensa 
cyjna prasa północno - amerykań-

Niewierne', kobiełY 
Przed pięćdziesięciu laty stwo­

/Zono francuskie prawo rozwodowe 
- pierwsze wogóle, które następ­
nie słuzyło za wzor wszystRulI pań­
stwom kulturalnym. Ten jiłoileusz 
sldonił paryskie ministerstwo spra­
wiedliwośd do wydania statystyid, 
wskazującej niezbicie bezapelacyj­
ny sukces tej ustawy Czytamy w 
tej statystyce - liczby dotyczą o­
czywiście tylko Francji - że oli 
wprowadzenia tego prawa liczba 
rozwodów stale się powiększa. 

O ile w pierwszym roku istnieJiia 
nowej ustawy, w roku 1884·ym, by 
ło rozwodów tylko 1657, to ta ma· 
ła liczba w roku 1933-im wzrosła 
do 28505. Krzywa rozwodów wzra­
sta w proporcji arytmetycznej. Czy 
1 ak będzie również w następnych 
50 latach? Ogółem 122866 mał­
żeństw skorzystał" z dobrodziejstw 
prawa rozwodowego, pi'7yczem w 
większości wypadków inicjatywa 
wyszła od kobiet. Naprzykład w ro 
k:t 1931-ym o rozwód zabiegało 16 
tys. kobiet a tylko 11 tys. męt­

czyzn. Zdrada i wiarołomstwo nie 

są najważniejszemi przyczynami roz 
wodów, lecz ekscesy, groźby i złe 
traktowanie. Kobiety prowadzą 
również w .,tatystyce zdrady mał­
żeńskiej. W roku 1931-ym przyzna 
no we Francji z powodu niewierno­
§Ci małżonki 5500 rozwodów, pod­
czas gdy zdradę ze strony męża za 
!Iotowano tylliQ w 304 wypadkach 
Dwie trzecie wszystkich rozwodzą 
cych się malżeństw posiadają dzie­
ci. Czyż to nie obala starodawnej 
pra wdy o dzieciach, jaliO cemencie 
małżeństw? Wreszcie ze wspomnia 
nej statystyki mOżna się je8~~ze do­
wiedzieć, ze na 56 tys. ludzi rozwie 
dzionych 12 tys. ludzi wstąpiło w 
tym samym roku ponownie , w 
związkł małżeńskie. Statystyka 
francuskiej służby sprawiedliwośCi 
wyciąga z tego trzeźwy wniosek, 
że tych dwadzieścia procent wS"5~t 
kich rozwied:?:ionych dąży do rozwo 
du jedynie dlatego, aby się móc 
możliwie jaknajprędzej ponownie 
ożenić, czy wyjść zamąz, że więc. 
krótko mówiąc, czł~wiek jest stwo 
rzeniem niepoprawnem. 

Królewska para belgijska 

przybyła do Malm~s, aby wysłucha ć pięknego koncertu religijnego. 

ska. Papier gazetowy na potrzeby 
prasy stanowi 31 proc. ogólnej pro­
dukcji. W roku 1930 wychodziło w 
Stan. Zjedn. 22 tys. wydawnictw 
perjodycznych, w tern 10 proc. 
pism codziennych, liczących blisko 
90 miljonów nakładu. W Kanadzie 
wychodzi blisko półtora tysiąca 
dzienników. Objętość pism codzien­
nych dochodzi do 100 stronic dru­
ku wIliedzielę, przyczem nie oby­
wa się bez masy ogłoszeń, zajmują 
cych nieraz przeszło połowę szpalt 
dziennika - Ameryka Jest przecież 
królestwem handlu i reklamy. Poza 
tem bardzo rozwinięta jest prasa 
regjonalna, przeciętny amerykanin 
nie może się obejść nietylko bez 
gazety codziennej, ale bez Uustro­
,vanego czasopisma miejscowego, 
bez pism rozrywkowych i fachowe­
go dziennika. Maszynowa prod~­
cja papieru i nowoczesne środki 
rozpowszechniania jednają prasie 
licznych odbiorców. NiemnieJ wiel­
ką Jest prasa kanadyjska. Papier­
nie St. ,Zjednoczonych nie mogą na 
jążyć z dostarczaniem towaru na 
potrzeby ' prasy, a wskutek braku 
surowca, produkcja popieru ga~eto 
wego przenosi się coraz częś ~ i 
w coraz znaczniejszym stopniu do 
r.ąsiedni~j Kanady. Już przed wojną 
świa~ową, brak lasów w Stanach 
Zjednoczonych wpływał na świet­
ny rozwój przemysłu przetwórcze­
go i papiernictwa w Kanadzie. 

Niestety rabunkowa gospodarka 
papierników amerykańskich sięga 
już pięknych lasów Kanady, wyr,ą­

bywanych w szybkiem tempie na 
potrzeby fabryk papieru, grówniu 
na eksport do St. Zjednoczonych. 
Koncerny kanadyjskie nie mogą na 
dążyć z ponownem zalesianiem wy­
trzebionych obszarów, gdyż Stany 
Zjednoczone zużywają rocznie 5' 
razy tyle drzewa, ile go wyrasta 
w lasach amerykańskich. tarłocz­
ny rynek St. Zjedn. zagraża poważ 
nie drzewostanom Kanady. Jest to 
zjawisko bardzo groźne, gdyź 
obszary wykarczowane tracI! zupeł 
nie wszelką roślinność i stają się 
obszarami nieużytków. Tak się sta­
ło w Chinach, które w krótkim 
o:zasie wytrzebiły swoje bujne lasy 
i mają dziś na ich miejscach pusty 
nię· 

To samo zagraża Stanom Zjedno 
czonym i Kanadzie. Puszcze Gór 
skalistych, oraz lasy wzdłuż wy­
brzeży Atlantyku, są już niemal zu 
pełnie wytrzebione, a surowca 
drzewnego ciągle brak. Trudno o­
graniczyć zużycie papieru, gdyż 
oprócz prasy, lwią część produkcji 
pochłaniają potrzeby handlowe 
(dwie trzecie produkcji papIeru na 
blankiety handlowe reklamowe, na 
papier opakunkowy, tekturę itp.), 
a życia gospodarczego hamować 
nie można. Transport drzewa z da­
leldch obszarów Alaski jest bardzo 
kosztowny, a ponieważ Stany Zjed 
noczone nie pokrywają swego zapo 
trzebowania na drzewo, więc ofiarą 
ich potrzeb padają sąsiednie pu­
szcze kanadyjskie. 

Papiernicy kanadyjscy oceniają 
należycie majątek narodowy mle­
&zczący się w bogatych drzewosta. 
nach wschodnich prowincji, stara­
ją się tej; usinie o ochronę swych 
cennych lasów. Jest to jednak trud 
ne zagadnienie. Podobno, aby oca­
lić puszc~e kanadyjskie, należało­
by zmniejszyć wyręb lasu o 25 
proc. rocznie, oraz zwolnić tempo 
produkcji przez podniesienie ceny 
na eksportowany papier i surowiec. 

Wywołałoby to jednak wielką 
reWOlucję na amerykańskim rynku 
drzewnym i papierniczym. Prze­
mysł papierniczy jest bowiem szcze 
gólnie wraZliwy na wahania w te­
nach i dostawie surowca. 

Fachowcy ameryka6scy rozDlY­
ślają Bad wynalezieniem sposobu 
zaradzenia klęsce i uratowania la­
.ów Kanady i U. S. A. Jedn)'JD ze 

środków ma być zorganizowanie 
importu drzewa z innych krajów, 
głównie ' z Rosji sowieckiej. Obliczo­
no bowiem, że przy obecnej rabun­
kowej gospodarce leśnej, łasy St. 
Zjednoc7.onych wystarczą zaledwie 
na 25 lat, a w połowie bieżącego 
stulecia Ameryka będzie - zupełnie 

uzależniona od importu drzewa z 
obcych krajów, importu utrudnione 
go, gdyż dziś już na całym świecie 
daje się odczuwać brak drzewa i 
brak 'asów szpilkol\}'ch. Poza Sy. 
berją i Kanadą niema właśchde 
większych obszarów lasu iglastego. 
Mało ich jest w krajach bałtyckich 
i w Skandynawji, coraz mniej w 
Niemczech, Austrji i Czechosłowa­
cji i coraz mniej ,w Polsce, która 
wskutek drożyzny węgla i Jego 
transportu zmuszona jest zutywać 
wielkie ilości drzewa na opał. Rosja 
ma lasy b. wytrzebione po wojnie, 
zresztą sama potrzebuje surowca 
na potrzeby swego olbr~miego 

orzemysłu i coraz bardziej rozwija 
jącego się papiernictwa. Kraje Ame 
ryki środkowej j południowej mają 
wielkie obszary leśne, ale są to 
przeważnie lasy liściaste, których 
drzewo nie nadaje się do wyrobu 
napieru, zresztą eksploatacja trud-

no dostępnych, dziewiczych pusze1 
Brazylji i Kolumbji nie opłacałaby 
się· 

W tych warunKach inżynierowie 
amerykańscy zastanawiają się nad 
zaniechaniem, względnie zmniejsze­
niem produkcji papieru z drzewa, a 
wynalezieniem nowych sposobów 
wyrobu. Jed'!n z nich wpadł na po 
mysł wyrabiania papieru z drzewa 
bambusowego, którego liczne plan­
tacje posiadaj~ Stany Zjednoczo­
ne w swoich kolonjach. Inny znów 
uczony projektuje wyrób papieru 
z włókien trawy morskiej, lt. zw. 
zostera marina) rosnącej bujnie na 
wybrzeżach Australji i Oceanji. 
Bols7.ewicy robią podobno papier z 
odpadków garbarskich. Zastosowa­
nie tych nowych środków, o ile to 
byłoby możliwe, spowodowałoby 
sensacyjny przewrót w światowe! 
produkcji papieru L być może 
uratowałoby drzewostany amet)' 
kańskie. ' 

Narazie jednaK nie zanosi się Ja­
koś na to, a tymczasem buk siekłet, 
w lasach Ameryki Północnej Ide 
ustaje i piękne puszcze Kanady i 
U S. A. padają ofiarą niezorgaJll.; 
zowanej gospodarki przemysłoweJ. 

Chaos, rozwodow, w Amer,ce 
IStnieje w Ameryce 48 stanów 

zjednoczonych l 47 zasadniczo róż­
nych sposobów rozwodzenia się. 

Tylko pięć stanów zgadza się w 
odpowiedzi na pytanie, co właści­
wie sta,nowi powód do rozwodu; 
ale i poza tem poszczególne usta­
wyobracają się w krańcowycb 
wprost przeciwieństwach. W Ne­
wadzie np., gdzie Jeży Reno, Mek­
ka wszystkich pragnących się roz­
wieść, rozwód jest sprawą niesły· 
chanie prostą. Wymagany jest 
sześciotygodniowy pobyt na -miej-
8CU; po upływie tego terminu mot.­
na się rozwieść w ciągu 24 godzin 
bez podawania zbyt wielu powo­
dów i o piętro wyżej wziąć natych 
młast ślub z nową narzeczoną, nie 
opuszczając gmachu sądowego. Zu­
pełnie inaczej wyglądają te spra 
wy w południowej Karolinie: Jehli 
8ię tam jest ozemonY'Jd, to trzeba 
nim pozostać do końca Zycia. Bo­
wiem w ' stanie tym wogóle niema 
rozwodów, a jeśli jakiś małżonek 
koniecznie domaga się separacji od 

swego współmałżonka z poWOdu 
choroby umysłowej, nałogowego pl 
jaństwa, albo zbrodniczości, wów 
czas parlament musi uchwalic spe­
cjalną ustawę dla danego wypadku. 
W 19 stanach rozwiedzione osoby 
mają prawo natychmiast wstąpić 
ponownie w związki małżeńskie; w 
26 innych stanach prawo tu przy­
sługuJe jedynie stronie, uznanej za 
niewinną; a vr stanie Południowa 
Dakota mąż rozwiedziony, uznany 
za wiarołomnego, nie ma wogale 
prawa wstępowac ponownie w 
związki małżeńskie, c;,opóki zYJe 
jego rozwiedziona żona. W stanie 
Nowy Jork sytuacja Jest podobna, 
jednakże wiarołomca ma możność 
przerwania swego przymusowego 
celibatu, jeśli mu na to zezwoli ja­
kiś sąd. Podobnie również przedsta 
wiają się stosunki w Pensylwanji i 
Tennesee. Tam jednakże zakaz mał 
żeństwa ogranicza się do tego męz 
czyzny, lub kobiety" którzy byli 
partnerami wiarołomnego małżon­

ka. 

Wigilja za p asem 

Słodycze są zresztą przez OKrągły rok ulubionym przysmakiem dzied 
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"Gaumanl" zmienia 

właściciela 
W ostatnim czasie zaczęły się in 

terasow. znanym koncernem filmo 
wym. Gaumont - Francofilm Aubert 
znajdują'.lym się od lata rb. w li­
kwidacji prtymusowej, najrozmait­
Sle poważne grupy przemysłowe i 
bankowe. Między innemi zapropo­
nowała przejęcie koncernu grupa 
przemysłowo - bankowa z Bankiem 
Dreyfusa na czele. 

II YKTAT 
.. 

Rozmowa 'z autorem' sztuki. J). J. 

Ostatnio utworzona fostała z ka.­
pitałem 50 tys. frankćw firma. So­
ciete d'Etudes Entreprise Cinema.­
tographie, ktćrej głównym celem 
'na być podobno przejęcie Ga.umon 
ta. Dotychczas niewiMomo jeszcze 
jaka grups ukrywa się za. nowo­
utworzoną firmą. 

RÓOOCA. 

Na czem polef.;'a rMniea mię 
dzy reumatyzmem a podagrą.'. 

- A z tern to tak: wł6i pa­
lec między s%częki ł imadła. 
przykręć je m~no, ' abyś nie 
mÓJ{ł wytrzymać z b6lu.­
masz reumatyzm, a jeśli pRy­

kręcisz hą.adło jeszcze moc- , 
niej, to będzie podaJrl"a. 

WARSZAWA, w grudniu 

Czerwone afisze rzuca.ią, w ulicę 
z murów teatru Kameralnego czar­
no kreślone słowa: , Sygnały!~!! 

W oszklonych szafkach łotogra­
Ije - sygnały. Sygnały czasu. 

, Groźba rąk zgrubiałych ' od pra­
cy, wzniesionych nad , głową "Wiel­
kiego kuglarza" - kapitalizmu. 

Nędza chłopskiej izby, nędza 
twarzy ludzkich, zjedzonych przez 
głód i barowanie. 

Palenie kawy, rzucanie zboZa do 
wody. I wreszcie katastrofa! 
. , Bunt ludzi i maszyn. 

Tryby maszyny wciągają, miaż­
dżą »Wielkiego ' kuglarza". 

Na scenie zostaje tlum . robotni-
ków. . 

"Sygnały" Ewy Szelburg - Za­
rembiny - sztuka inauguracyjna 
3:-go ~zonu w teatrze ,Kameralnym 
Skrót telegraficzny, faktomontaż, 
zestawienie na taśmie ' scenicznej 
tego wszystkiego o czem się ciągle 
mówi, słyszy, o czem się codzień 
czyta, co gł~szą wiadomości 'o bun 
tach, katastrofach i ' strejkach. 

Dochodzi godzina U-ta. W . pod-

Szympansica-piastunka 

Szympansica, na.łetąea. do ameryk::. nina Harry RaveM, wykazuje tyl~ 
troskliwego przywiąza.nia dla jego dziecka, że ni,~jednokrotnie zastQ 

puje niańkę. 

Jaques Fabrice 

llr.ani« 
Gdy Juan już się dostatecznie na 

sycił swoją Nineczką., pragnął z nią 
zerwać w jakiś miły i elegancki 
sposób, unikając wielu zwykłych 
przykrości. 

W tym celu sprosił do siebie ko­
logów, aby się od nich dowiedzieć, 
jak postąpili w podobnych sytu· 
a.cjach I 

- Ja. - odezwał się tęgi Paweł 
_ oświadczyłem poprostu, że rodzi 
ce chcą mnie ożenić i do ostatniego 
mego listu dołączyłem ostatni czek. 
Pozatem przeprowadziłem się do in 
naj części miasta. 

- A ja. nic nie powiedziałem -
oświadczył piękny '.L'onio. _ Ale 
pewnego pięluego poranka zapako­
wałem rzeczy do kufra, a gdy moja 
miła. spojrzała na mnie ze wzrokiem 
zdumionym i pytają.cym, odparłem, 
te odchodzę, gdyż mam tego doŚó. 

- Ja napis.'l.lem długi, bardzo 

wzruszający list - referował Jan, 
który mniejwięeej tak się zaczynał: 
"Wybacz mi, że ci sprawiam zmar­
twienie". A potem następowała ty­
rada o przemianach ludzkiego ser· 
ca. Było tego pełnych osiem stro­
nic. 

- Ja wyjechałem _ powiedział 
Alfred. - W pierwszym tygodniu 
pisalem codzień, potem coraz rza­
dziej, a wreszcie wogóle przesta­
łem pisać. 

- Ja zaś wyszwłem wszystkie 
możliwo zarzuty, kt.cre mogłem zro 
bić mojej dzi~wczynie _ oświad­

czył Marcfli - a to bynajmniej nie 
było łatwe. Ale odegrałem rolę 
tierpiętnika, ktćry męczył się już 
oddawna. 

- Ja pówiedziałem prawdę, Ze 
kocham inną., że Ż'ycie jesi JUŻ ta­
·lde... - , zwierzał się Alfred. 

Jan byt jeszcze -bar~zo rolody 

ziemiach teatru Kameralnego panu wieństwa z takimi pisarzami, jak 
je półmrok. Wells,. Hudey, Russel. 

Kroki odbijają się głośnem echem - W takim razie może coś o 
w p~stce i ciszy sal. ' Norwidzie? 

- Pani pisze dla Łodzi, prawda? Mój rozmówca zapala się. 
:...... zaczyna p. Jerzy Za:w~eJski. - - O tak! Moje credo artystycz-
Jak to miło mówić z' kimś z tego ne jest silnie związane z Norwidem. 
miasta. Wyjechałem stamtąd już Jestem wychowankiem Reduty, któ 
przed dziesięciu laty. Moja pierw- rej prac~ pozostawała pod ciąże­
~za k.,iąika "Gdzie jeśteś, przy jacie niem wielu haseł norwidowskicb. 
lu" jest prawie w całości poświęco Myślę, że Norwid , czeka Jeszcze 
na Łodzi. "Dyldator On" jest. moją na , komentarz w żwiązku z Jego 
drugą szluką sceniczną. .Pierwsza postawą wobec zagadnień społecz.. 
p. t. "Człowiek jest niepotrzebny" nych I politycmyeh. Dotychezaso­
grana była w Częstochowłe, a w , wi kom,entatorowłe NOrwida zaJmo 
tym roku może pójdzie w Warsza wali się wyłącmłe sprawą Jego kan 
wie. Tytuł obecnej sztuki był po- sztu artystycmego, nie doceniając 
czątkowo inny, ale :lo pewnycti Jego stanowiska epołeemego, ktt.­
względów, - cenzura go skreM"a. re jest bardzo wap6łczeeoe ł DaJm~ 

Nie umiem coprawda mówi~ o pełnlej aktualne. 
swojej sztuce, ale postaram się. , _ W sztuce "D,(tatoc On" NIę 

Problem dyktatury w sztute roz ilyktatora gra Adweotowies. Ja 
winąłem od strony psychologiczne) gram . prof. OorcleIDasa. Adweato­
oral! ,od strony ideologłcmeJ, zesta wiC2 uwabi, ł.e to • wielu wqlę­
wiając 2 ideologje: jedna z nich to dów będzie naJwłakl.... Wogóle 
dyktatura, oparta na sRe materJal- Jednak od dwaeh lat "yeofalem się 
nej, druga - to przeciwstawiony ze sceny. Ostatnio palem Jeszcze 
jej humanitaryzm w osobie prof. w "Aten.m" D Jaraeza" gdzłe fiy­
Cordelliusa. lem Jednoezdnie kłerownłkłem Ii-

atru, jak grać. Przez pewien czas 
nie będę pisał żadnych powieści. 
Mam w planie cały szereg sztuk sce 
nicmych. 

Nie, - uśmiecha się autor - nie 
będę o tych planach mówić~ 'Jestem 
taki przesądny. 

No cÓŻ jeszcze? Chyba to, że mo 
jem pobożnem życzeniem jest, b~' 
sztuka "Dyktator On" trafiła do 
ŁodzL ' 

~estem ogromnie związany uczu­
ciowo z tem miastem. Tam odbiera 
łem 'pierwsze wrażenia i p~zeżycia 
artystycme l teatralne. 

W Łodzi, jako mały chłopiec, 
podczas wojny, zacząłem chodzie 
do teatru. Pamiętam taki wzrusza 
Jąc,. moment: mieszkałem daleko 
Gd CegIelnianej na "Szlezingu" -
parowe określenie CJÓrnego RYII­
ku od zamieszkałych tam licznie 
flązaków. - Otóż, żeby zdążyć do 
domu przed zamknięciem bramy, 
musiałem zawsze przed Końcem 
pn:edstawienia wychodzić z te· 
atru. 

No, ale już czas na mni~. Praca 
rzeka ••. 

L. D. Stosunek mój do kwestJi hłeolo- - terackłm. Teraz wolę plsa~ dla te-

gji jest nawskroś artystyczny. Cbo ===============================: 
dzi mi o zestawieitie dynalnikl we-
wn~trziteJ tych . dwuch kierunk6w. 

Chociaz nie ,miałem na eel. al .. 
zji i analogji do ustroJów dyktator-

, skich w Europie; to Jednak w azto- . 
ce są pewne przejrzystoki, co do 
których widz może się latwo zor-
jentować, , 

W lutym b. r. wydałem biął..kę 
"Daleko do rana" ~ąże się ona 
ideologicznie z obecną sztuką. • 

Sprawą, k~óra nt>tie najbardziej 
pasIonuj~ i która dopr.owadziła do .: 
napisania tych rzec~, Jest kwestJa, 
człowieka, jako takiego, w danym 
ustroju, 'w tym wypadku w natroJu 
dyktatury, czy to będzie ehodzłlo 
o dyktaturę imperjallstyczną, czy 
proletarjacką. Wiąże się to ponie­
kąd z bumanitaryzmem, ale nie w 
klasycznem tego słowa znaczeniu, 
nie jest to liberalizm, nie ecba rran 
cuskiej rewolucji · mieszczańskie}. 
Najwłaściwszem określeniem był­
by może humanizm. Jest to coś, co 
tkwi podskórnie nawet od niedaw­
na w Bolszewji. Odczuwam ogrom­
ne pobratymstwo z Pilniakiem. Nie 
wiem tylko, czy on się boi pisać wy 
raźnie o tycb rzeczach - mam na 
myśli "Korzenie japońskiegu słod· 
ca" - konfrontację kultury wscho 
du i zachodu. 

Pozateru poczuwam się do pokre-

serce mu się ściskało, gdy słyszał 
j~k mu wyliczano' te wszystkie cy­
niczne metody zerwania. Gdy wró­
cił do domu westcJmą.ł wobecno· 
ści Nineczki. To było ,oa.prawdę o· 
kroIme. ,Mieć jej już , doŚĆ i byc zmu 
szonym od niej odejść, 
. - Gdy my się rozejdziemy... -
odezwał się nagle. 

Nineczka rzuciła na niego wzro­
kiem, ale myśli jej nie potoczyły 
się w tym niebezpiecznym kierun· 
ku. A Jan nie miał ·odwagi kont y 
nuować je. Nazajutrz za.czął ina· 
czej. 

'-L Gdy mnie przes~a.n1esz ko­
chać ... 

- Czy cię to zaooH? _ 'tapy­
tała. NinMzka ciekawie'. 

Jan zapewniał ją -wymownie (I 

swojej rozpaczy, a. Nine('zka. była 
nieprzytomna z miłoścL 

Następne dni l.ówniet , się nie na­
dawały do planów Jana.. Aluzje do 
rodziców, którzy nie . myśll\ ~ nt­
czem innem, j;lk tylko o małteń­
stwie dzieoi i uwagi na temat wat 
nych podróty za int~~ nie po. 

, suwały ani ,o krok ~pn:M. 
Razu ' pewnego JaD' postanowił 

, Aparat kinowy na dźwigarze 

Operator dokonuje zdJ ęć na dowolnej wysokości. 

UlżyĆ brutalnoś,ci. Bez słowa począł 
pakować rzeczy do kufra. Ale Ni­
neczka nie pytała. ani poco, ani dla 
czego. Skakała po pokoju i rado­
śnie wykrzykiwała: ' 

- Jak to dobrze, że wyjedziemy 
w podróż. 

I Zabrał więc Nineczkę d() Ha.-
vre'u i wszys'tko było po staremu. 

Jednego dnia. nie zastał jej w do 
mu. Jan chcąc skorzystać z okazji, 
użył metody listowej i zacz~ w te 
słowa: ,;Kochana. Nineczko:, wybac.z 
że cię zmartwię ... " 

Dalej jakoś nie szło, a. gdy Ni­
neczka po powrocie do domu , prz~· 
czytała te słowa., poczęła szczebio­
tać pełna zrozumienia.: 
~ Ach ty głuptasku!.. cnod7.i ci 

pewnie o tego arebnego lisa! Nie 
możesz mi go kupić, a nie masz od 
-ngi mi powiedzieć i dlatego pi­
szesz. Czy myślisz, że naprawdę 
tak bardzo mi na tem zależy? 

Wobec' tego Jan obrzucił ją wy­
rzutami, te jest łakoma, zalotna 
prćtna, samoluboa., rozrzutna i nie 
porządna , 

J Za.peWne :zepsmeś Bobie :Ilołądek 

~ powiedziała tkliwie -' bo skąd­
żeby płynął ten pesymizm. Dwa dni 
djety i wszystko będzie w porząd­
ku! 

Ta łagodność i serdeczność wzrll 
szyły Jaoa.. Ostatniej metody nie 
był w stanie zastosować. Skądinąd 
zresztą wszystkie te nieudane spo­
soby raczej dvprowadziły do celu 
odmiennego. Jan coraz oardziej 
przywią.zywał się do myśli, że nie 
rozstanie się z Nineczką, i - co 
więcej - być może będzie towa­
rzyszką jego życu. 

Al", właśnie w dniu, w ktćrym 
sobie uświadomił te pragnienia, 1). 

trzymał długi list od Nineczki, 
kttra go przepraszała za przykroE'ć, 
że odeszła od niego bez słowa. Ale 
chciała zaoszczędzić próśb i wyrzu­
tów z jego strony. Serce nie sługa, 
pokochała innego. Błagała go. aby 
sobie nie zrobił nic dego, gdyż: 
ukarałby ją tem oa.jokrutniej. 

Jana ogarnęła rozpacz; nie mógł 
znieś'ć zmiany w swojem życiu, któ 
la była dziełem nie jego, lecz Ni­
ooczki. 



Serce -uniezależnione J 
od płlm .", CHCĘ 

. . Ą , 
• Dzienniiki aJljgielskie op~wt-a. , . 

da j ą szczegóły o niezwyklym ' ~'''' 
wy padku, gdy serce człowieka 

biło dalej spokojnie, acz.kol­
wiek przestał on JUŻ oddychać. 

Ale $CI ; łacJI. którzy pragneliby utyĆ 
Harold Payne wpadł pod au­

tobus, który uszkodzi? mu rę­

kę. Dostawiono go do szpitala, 
gdzie przeprowadzono opera­
cję, która jednak nie miała cało 
k owicie szczęśliwego przebie­
gu i wym~ała powtórnego za­
bi egu. Aby złagodzić bóle, jakle 
J.iewąŁpliwi€ męczyłyby chore· 
go przy przenoszeniu z ł6Ż1ka 

na stół operacyjny, lekal z dał 

mu dawikę awertyny, najnow­
szego środ,ka U'śmierzająeego 

bóle. Natychmiast po przyjęciu 
lekarstwa pacjent stracił przy­
tomność. Oddech ustał i prze­
stało bić serce. Zaaplikowa·no 
mu cały szereg środków ratun­
kowych, a pozaŁem lekarz otwo 
r zyl klatkę piersiową i zrobił 
zastrzyk adrenaliny bezpośred-: 

nio w serce, które zaczęto sa­
m odzie1nie pracowa ć, aczkol. 
wiek chory nie oddychał. Na­
stępmie za stosowano sztuczne 
oddychanie i przywrócono płU­
ca również do pracy. Jednak 
nie udało się przywrócić pacjen 
la całkowicie do życia . Zmarł 
on D O uplywie czterecl1 godzin. 

Czarna ryba 
Na Alasce i na. półwyspie Czu­

k ockim w małych rzeczkach, jezior 
kach i trzęsawiskach występuje ma 
sowo niewielka (do 20 ctm. długo­
bci) ryba, którą lokalna ludność 
nazywa. "czarną rybą.". 

W I zama.rzaj'ą.cych zbiornikach 
wody w tundha ryba ta, podczu 
:dmy wpada. w stan a.na.biozy i w 
tym jakby śnie doskonale wytrzy­
muje niebezpieczeństwa. mrozćw. 
Znane są wypadki, gdy "czarna. ry­
ba" była przez całe tygodnie ZA­
marznięta., a potem, przeniebiona w 
d eple miejsce, odżywała. Jeden z 
podróżnikćw a.merykańskich opo­
wiada, że pewnego razu pies poł­
lmął w całości taką. zmarzniętą. ry 
bę , a ona potem od7,'yła w żołądku 
zwierzęcia. i przyprawiła je o wy­
mioty. 

"Czarna. ryba" stanowi jeden z 
ll ajciekaw$zych przykładów przy­
f.tosowania się żywego organizmu 
do okrutnych warunków bytu pod 
biegunem. Niestety "czarna. ryba" 
i jej biologja 'niemal zupełnie ni~ 
jest dotychczas zbadana... W mu­
zeach rosyjskich pojawiła się ona 
ostatnio w nielicznych egzempla­
rzach. A tymczasem ta. ryba. na. Ala 
sce (np. wzdłuż brzegów ' Y.uk~nu). 
ma wielkie znaczenie ekonomiczne; 
ponieważ stanowi podstawoWy ~rd 
el ek żywności dla miejscowej ludno 
~d , a przedewszystkiem dla pSGW, 
m!.ywanych, jako siła pociągowa.. 

j". , .. , 

- Nim 'tłusty schudnie, chu- potrzeba poprawienia stanu 
degt'l. tAjabli wezma - Rłosi lu- odżywienia 
dowe przysłowie. Jest to o tyl~ dane~o osobnika .. WychudzenI'! 
shls7.ne, że moźe powstać z przyczyn ze , 
zdrowy organizm zawue.... wdlę!rzny<.h i weW11lętrznych. W 

madzi! pewną ilość tfuszen," dzi .. i·ejszych CZlli9acb Wy('hlHll~ 
jako zapas na "czarną ~odzl- nie z przyczyn zewnętrznych 
nę'\ który zużywa w razie ało- zdarza się często, cO jest zup'!!" 
du, większYCh wysiłków lizya nie zrozumiaŁe, ponieważ niedo 
nych i t. D. i w ten sposób .0· statek. nie pozwala wielu lu ­
SI~czędza bardziej wartościowe dziom na odpowiedni·e odży ­
tkan·ki. Jednakowoż nadmiar wianie. Oprócz tego 
tbuszczu - otyłość • - czyni niektóre panie głocUą się po. 
człowieka ociężały.m, a co naj- prostu rozmyślnie dla osiągnię · 
waźniejsza ~ cia modnej figury. 
UJ)ośl~dza ddałałność Jego na- C~a!em mów ludzie chorzy lia 
rządów wewnętrznych, zwl .. - żołądek. kt6rzy mieli wyZlIlaczo 

-za na,rządów krążenia. nll! przez lekaua na ezu jakiś 
PozaŁem w.~lą.d człowieka dietę. przedłutają ją z własne j 

qtylego rie jest wcale estetycz inicjatywy ponad istotną po­
nv i to jest ~łówną przvezy.ną trzebę. ~ obawy przed możli­
panująeej obeonie mody lUlU- wym aaWlotem choroby; celu­
klej sylwek i. Trzeba 1MZak%c ją. w tern zwłaszcza 
pamiętać, że neurutenlcy z ob.lawami to-
istnieje pewne minimum ......, bldkowymi. 
poniże.j którego człowiek scho Woa61e momenty psychicżn t.: 
dzić nie powinien. Obniżenie odg.rywają w tym wypadku cz~ 
wagi poniźe; teRo minimum sto . znaez.ną rolę, Wreszcie wy 
~wiadczy o niedożywianiu or- ~hudzenie może powstać r(xw­
ganizmu; mówimv wt&y o ,WY niet i wtedy, '~dy ilościowo po 
chudzeniu. ~VW\elnłe jest wystarczające, B -

W tern mie.iscu nasuwa się le jakościowo nieodpowiednie, 
pytanie, ile właściwie człowiek a mial owicie, gdy 
normalnie ważyć powinien. -.... pn:ewaźa.łą jarzyny l owoce. 
Za podstawę obliczenia bierze brak natomiast tłuszczów. ( 
si ę wzrost. Wychudzenie z Przyczyn w.e 
lIość centymetrów ponad 1 wnęłrznych powstaje w prze-
metr da.te w .. t: nor.malalt w bic«u rozmaitych chorób np. 

knogramaeh. 'J(nIilicy i t. p. Wpływ mają tu 
Np. wnost 160 em .. w~a nor- po zatem gruczoły wydZielania 
maIna 60 ą. MotAla r6wll1iei wewJlatrzn~o, tak np. ': ,. 
obliczać W8fre p~ prof. aadezynnoU tarczycy ". wzmaga 
Noordena, mnożąc wyso~~?,. .przemJanę m~ter.łi .i ' :pqw=-d~je 
wzrostu, ohli~zoną. w centJme~ ' ehudnięcie. · . 
traN, przez lieziby 420 oraz 'w ty"h wszystkich wypatlkach 
480, przycze.m ' otrzymujemy'. )' lnterwencja w· :postaci' k-uraeji 
WaRę w "ramach. No. 160 :I 4?n I ', ~ucząeej bywa konieczn.a.~"" Oczy 
=. 67.200 KC. - 667.2 kl(.: . wiście , , kuracię taką powi.p,ien 
160 % · ~O = 76.800 ~r. -"'16-,B ''';' wyzaaczać lekarz. Warto , j~· 
ka· To zillaezy, że ., " , •· .. ··,'··' u ·ak każdemu .zamiiJomiĆ " ' się' 
nOl'lllalDa waga prsy ........ 'Ilif!t..O .!')' 

180 em. waha sle w 4'l'8łllf'.aeh z wartośel" ~ólnyeh po-
od 67,2 Iq(. do 76,8 q. karmów pod wZł(lędem tu-

Ten sposób obliczania daje j<'- cząeym. · , 
dnak u osób mał~o wzrostu W podanych niże.i wskazów­
:r.byt wysokie liczby. bch będziemy się kierowali da 

W wyrpadkach, Rdy ,.~a nemi, opracowanellli przez Li-
r.bvt znacznie spada poniżej (f~UJm djetetyczllle wInowrocła 
nonny, zachodzi wiu. 

B141lł( 
W jednym z osłałlllich ~esJY­

tów aUlStrjacltie~o pismą. "Zęit. 
schrif:t fUr kliInisehe Medizin" 
lekarz wiedeński dr. Erwin Pu­
'l.ai pisze o nowej. odkrytej .,rze 
'"p.ń · ehorobie pl'zemia~v maŁe­
iji ~ białaczce, bedącej jalcby 
analołt,ią do cukrzycy. . 

O(,~ywiście ohjawy tej ehOl"O 

'hv istniały i dawni~.ł .. ale ' Jelca-

rze nie wiedzeli, jakie są przy­
czyny: nie podejrzewali nawet, 
że m~renY, newraLgje, zawroty 
~łowy, stan wyczerpania, zabu 
nenia kiszek, wątroby i klma­
łu żółciowego, astma, reuma : 
tyzm, egzema i swędzenie skó 
" - te wszystko to moie sta­
nowić symptomaty tego same· 
go zaburzenia w przemianie ma 
terji. I 

RewolUCja Drz.ez' che'tnie" Tak :samo, jak diabetis .ł(! ~ t 
rezultatem zaburzeń w "cukro­
wem lCospodarstwie", hiałą.cz­
ka jest ~kutkiem naruszenia 
procesu przyswajania białka 
prze, orRanizm. Charakteryzu­
je tę chorobę powięk5zenie 110 

śei białka we krwi, niskiem ci­
śnieniem k,rwi. ll.iewystarcza;ąc e, ilośei~ cukru · we krwi. nie­
wysta.rczajq:~em wydzięlaniem 
soJ1 I o~a.njzmu. 

Ziemia · dostafczy wszystkiego 
ViI Bostonie ukazała się w tych 

dniach ksią7:ka prof. \\tlllialDa 
Hoppa , dyrektora laboratorjum do 
świad0zalnegc, iżby rolniczej stanu 
J ewa. W dziele swem wspomniany 
nezony twierdzi, że jut w na.jbliż­
f. zych dziesiątkach lat ziemia. 'wsiy 
stkiego dostarczać będtie człowie­
kowi. Już dzisiaj, pisze prof. ROPi>; 
spirytus. wydobywany ,z chleba. i 
kartofli, Jest I,paliwem ' , narodo­
wem" w 32 sta,J;lach. Ale 'za.:potne­
howanie na spirytus stale w&r8.8ta 
i w roku 1940 potrzeba będ~ie po­
dwojonych terenówr uprawy, . &by 
zaspokoić popyt. W jego .labora­
tOl'jum, pisze dalej, znaleziono już 
mełodG, która umożliwia wytwarz:t 
nie z pewnych aurowców :toślin-

nych produktów, które są tu tn.r 
de, te 'niewątpliwie będll- mogły u.­
stąpić. metale. Przedewszystk1em 
będzie się z nich produkować rury­
Produkty, wytwarzane I m..,. 
drzewnej, dOI!!ta.req esłowteJtowi 
materja.l<'w 11& ubranie i lUąpią. 
duskonale sk6rę Da batr i po, 
deilzwy. . Krótko mó1fi4e, RoPI' 
twierdzi, ,że nieba.wem nastąpi for­
ltut.ln& rew(Jlueja. w swycIajaeh i 
formaeh tycia.. Osłowiek I .... e 
tyle wymagał od delIJ, te da 'Mę 
lauważy6 ,tpęd D& "łrie6",. lIdMta 
milj'>Mwe skure~ .,Ilę l .,afol'1lieM, 
• wra.z 'I niemi wayatko . ..,' eo 
rh8.ra.ktery-tuje nuzą ddsie;tq fI1-
Wl1ila~~, l1a~ ,Pt'MI B~ 
" wie1komiejsk,~. 

AnalOfda międ~y cukrzycą . i 
białaczką .iebie jeszcze dalej: 
jedn, i druR Wywołuja niedo­
mquia l(rUezołóW weWnętrz­
n.o "'7.dzielania. Diabetis jest 
renłtateor ni~nbrmalnego f1.lalk 
ejMtowanła' tnu.t.ki,~ białaczka 
-:.. ałedokładnOkialni w tank­
ejaDo ... "hI. JII,'U.,.ołu p. hipo-,.... .. ' .. 

Bogaty dowóz białka do or­
ganizmu wywołuje wZlUo.żenie 
przemiany 'materji, a więc 
białko. jako środek lucząey, 

nie .jest wskazane. 
Sipecjalnie należy ograniczać 
białko u · artretyków oraz ucho 
rych na nadczynność ta.rczyc~. 
Bardziej wskazane są węglo-

wodany; 
coprawda duża ilość wętglowo­
danów· ·'wzm~a również pl'.le­
mianę materii, ale nie w tym 
Siłopniu, ~o biąl1ko. Zosta,ją one 
łatwo wykorzystane przez orga 
nizm, a . nadmiar ich magazynu 
je się j·ako tłUSZCL. 
Dość dzienna węti(lowodanów 
powinna wyn08i~ około 300 
gr., z cai'{o 200 gr. w postael 

pieczywa łatwo strawn~o. 
(.sucharki , keksy, hiały chleb)'. 
Dopuszczalne są równiet wyro 
by cukiemj.cze. Resztę 100 gr. 
podaje się w postaci kaszy. :de 
mniaków, klusek, cukru i t. p. 

Nadmiar tłuszczu tak/że 
WZnUH?a przemianę, nIe w sto­
sunkowo. najmui·, j&Z)'1ll stop-­
niu. DIał~o też 
tłuszcze są ąajbardzie,l wskaza-

ne przy tuczeniu t 
zwłaszcza, że dają si ę doprowa 
dzić w dużej ilośd w iarzynach 
i zupach, nie zwjększając objG­
łości pożywienia , co jest wa.tne 
li chorych z brakiem apetytu. 
Dzienna ilość tłusuzu może 

dochodzić do 300 ł(I'., 
podawaJl:ych w postaci tłuste­
go mię&a, ryb, masła, śmietany 
i sera. Wi,e'ksza ilość tłu.szcm 
nie wchodzi w rachubę. MdłD 

;<Iaje się w 'wielu wypadkach .z 
powodzenieIl'i zastąJpić t~sz, 

' OzeDl' roślinnym , ja·k · oliwa, olej 
Slezamowy" lub orzechowy. ;' 
~Jiwą przeWjłżnie zBiprawia lilę 
rozmaite sałatki. 

':r~en · l, kłOŚ Imaku oIiw)'.ue 
:ł:nosł. mOŻ11a .co łatwo WłU~ 
dodajtlC do nle.l soku cytryno­
w~'o i r«neterająe " żółtkiem; 
taki U1ajrtJl~Z jest l.\tpełnll' 
<;macznv. 

Wi~ks7OŚĆ jarzyn 
wchodzi w rachubę ,fe dynie ZE' 

względu na zawartoś'ć w nieh 
,,,itamin, o.raz dla~e(.(o , że me , 

. Zaburzenia w ~ruczolach 1,­
czy się przez wprowadzanie do 
chorego or,ganizmu odpowied­
nich hormonów. Przy cukrzy­
cy jest to insulina , a przy bia­
łaczce - wycią!łZ z hi-pofisi.s. 
Zapomocą zastrzyków takich 

wyciq,gów i jedno.czesnej djety 
p ro.f. Pulai likwidował najprze 
r6iIniej.sze ob:lawy chorobowe, 
które nie poddawały sie żadne-

ma z niemi p<><lać dużo ma sh 
Ponadto 
pobudza.lą one ruchy I'I,bal"ł.kfl 

we jeht i skutecznie przN·jw-
działają obsłrukc,ii. 

Wartośt tuczącą mają je<l :\' lllf? 
larzyny strączkowe (groc h. ra 
sola), ale Slą one ci Qżko slr:n, 
ne. Owoce w świeżej pns l.1 ('1 
przy tuczeniu nie odgr~'wnJa 
żadne,i roli ; owoce suszon e i o­
rzechy stanowią pożądany do 
datek, zwłaszcza te ostatnie, 
ze względu na dui·ą zawarośc 
tłUS1-czu. 
Bardzo wartościowe. ,jako ,Ęro-

dek tuczący, jest mleko. 
·Atoli w niektórYCh wypadkach 
podawanie jego jest uh'udnione 
z powodu niechęci chor~o 
Smak mleka mO'Źna zmienil<: 
przez rozmaite dodatki, a więC' 
Za pomocą kawy, herbaty, :ni ' 

mn, ara,kuj tych 0tSt,' ,ach do' 
daje się pc) łyżce na litr mleka . 
Sery tłuste są !bardzo wskaza­
H~. natomiast 
wm-tość odżywcza Jaj jest Ita-

nowczo przeeeniana: 
1 litr mleka pOSiada warł~ 
odżywczą 10 .iIa.1. Należy je za 
tem traktować jedynie jako do 
datek do djety tuczącej. 

'Wkoń(,u należy zaznaczyć. 
ż·e wbrew utartemu mniemaniu, 
dużo IlOŚĆ 'Pl-yoów źle wpływa 

na łuc2enłe. 
Pewną iloŚĆ płyn6w należy 1.8-

atQ)Ować mlekiem. Alkohol 
Illote być dopWl!ezony jedynie 
w postaci szklaneczki piwa, al­
bo 1ckki~o wilna stolc.wego: w 
wy!p8dkach, «dy wzma~a tv 

.!łDetył. 

Witaminy Ul chirurgU 
w Pa.rytu odbfł się d<>rocl,uy 

zjud chirurgów francuskich , który 
7.g1'omadził równiet sporo chirur­
gćw s krajćw s Fra.ncją za.pn;y 
ja,tnłonyeh.. Na tJlll zjewzie wy­
głoeil m. in. oiekawy odczyt chi, 
rurg polski, dr. Ddembo-ski & 

Bydgos~c~y, który poroszył spra., 
wę stosowania. witamin w chirur. 
gji. 
Dotąd witamlIJ.Y były przewai, 

Die stosowa.ne jako środek wewu<:; ­
trzny, pr'z;y rozmaitych chorobach 
wewnętrznych; prelegent stosował 
je o.d zewną,trz przy leczeniu ran, 
oparzeń rozmaitych ropnych 
spra.w. 

Zaleca o;J. ma.6'Ć, składającą się 
z bogatego w witaminy tranu ry­
hiE'go i w&l,eliny. Nadaje się ona 
znakomicie do leczenia ran, a zwla 
szcza ra.n szarp:mych, mia,żdżo , 
uych i zakażonych . Stosowa..de Ula 

ści posiada pozatem i tę zaletę, że 
opatrunek może długo pozostawn.c 
na ranie, W teT! sposób unika się 
drażnienia ra.n, z k tóreUl ",m'sze 
połączone są, częste zmiany opa­
t.runku. Dla.tcgo tei' pr.w::; tn.i 'lce 
przy gojeniu sic bli't.ny są Pl 1lo.\y i 

dlowe i niewra.ż1iwe. 

Teralia nerwu SJmJJst,cZfłegl 
Nowy sposób leczenia reumat;rzmu 

W dwuch kinach paryskich de­
monstrowani j'est obecnie film me­
dyczny. nakręcony przez re?;ysera 
Leona JoannOM, z wdzięczności 
dla dr. Gilleta; U ery wspomniane­
go reżysera , m.drowił 'zapomocą 
swojej nowej metody, polegają.cej 
na terapji nerWu sympatycznego_ 

Film p.okaz1}je, jak lekarz drogą 
zabieg6w, nad nerwem symve-tycz­
nym usuwa bezwład i reuma~m_ 

Do nosa. i ust wprowadzone Bą 
dwa chwYty metalowe, za.pomoeą 
których nerw zost&je "pnychwy­
eony". Lic7.ni ,dobrowoIni świadko­
wie stwierdzaJł osobi~ie w tibnIe 
'Joa.nnona, te jut ten zabieg wy.e.ar 

eza, a.by wyJeczyc PC\~ ::l. Ż)),· ;1i" dl1 ' 
mall:anh . . Jeden 'i; p,lcjentil w :,:,'; ],;, 
l eką wskutek paralii n rl zi \'c i ę{'i' Q"', 
a obecnie cbod't.i ; dru f.' i I'nei..\'''''l ' 
trzydzieści Jat ni ezllOŚJl(' \) ( lI' z 1'1)­
wodu tabesu, a il zi<; ia j n .ll .T" ~ i .. 
doskonale; inny, kt/:ry poJ c~;as Wi'.: 
nr d07.nał szoku, radzi! I': i<: :)8 ~ l·b 
l Zy, aż wreszcie m:.ły apanH' ik 
d 1'a. Gilleta. uzdrowił go. W ;;:l:.,J f) , 

gjcznym sensie wypowiadają t!i ( 
reumatycy, astmatycy, cborzy Oli 

iF:cbjas i ofia.ry migreny, podają e 
,",oje JUl,71wi~ka. i adreey. Na za.koń 
~e film pokazuje przebieg op!'­
raeji, wykonywanej pmn. dr. Gtufl­... 



Franculko .. rosyjska 
wSPółpraca filmowa 
Poraz pierwszy od chwili wpro­

wadzenia filmu dźwiękowegb w Ro­
sji zostanie obecnie nakręcony wieI 
ki mm w 2 wersjach, rosyjskiej i 
francuskiej. Chodzi mianowicie o 
film Piotr Wielki, według powieści 
Alek~go Tołstoja; powieść tego 
bratanka wielkiego Lwa cieszy się 

w Rosji niezwykłem powodzeniem. 
Znany reżyser sowiecki Pietrow na 
kręci rosyjską wersję, a w grudniu 
rozpocznie w Paryżu nakręcanie 

wersji franeuskiej, w której grać 

będą wyłącznie artyści paryscy. 
'fa francusko - rosyjska współpra­
ca jest rezultatem wizyty, Jaką ro­
syjska komisja filmowa z Borysem 
Humiackim na czele złożyła w Pa­
ryżu. Komisja ta reprezentowała 

Rosję na międzynarodowej wysta­
wie filmowej w Wenecji. 

łłotatki 
Willy Forst, młody austrjacki 

.-eżyser filmowy, który zdobył sła­
wę światową dzięki obrazowi "Ma­
skarada", został zaangażow ... y do 
Hollywood, gdzie będzie inscenizo­
wał film oparty na pewnem taje­
mniczem morderstwie, które miało 
miejsce przed kilku laty w Wied-
'1iu. 

* Douglas Fairbanks, oJcIec, wyje-
ehał do Chin, gdzi~ nakręcać bę­

dzie film "Marco Polo", w którym 
kreuje tytułową postać. 

* Plscator reżyserować ma w Ro-
sji film propagandowy, dla które­
go scenarjusz napisał Ernsł 
Ottwal. Pozatem rosyjski plan na 
rok 1935 zapowiada szereg filmów 
poświęconych gospodarczemu f kul­
turalnemu rozwojowi rozmaitych 
autonomicznych republik, wchodzą 
cych w skład ZSSR. Jednocześnie 
ma być w Rosji nakręcony film we 
dług powieści Leona Rubinsteina, 
"Droga Samurajów" oraz flun we­
dług scenarjusza znakomitego po­
wieściopisarza Babia, którego ak­
cja rozgrywa się na płaskowzgórzu 
Kabarda. 

* Greta Garbo podpisała wł:t§nie 
nowy kontrakt z Metro Goldwyn 
Mayer, który przynosi jej 9 tysięcy 
dolarów tygodniowo. Wytwórnia 
chciała na tych samych w.arunkach 
zaangażować Gretę do drugiego 
filmu, ale artystka znowu oświad­
czyła, że chwilowo jest to jej ostat 
ni kontrakt, ponieważ chce zreali­
zować swój zamiar udania się na 
dłuższe wakacje do ojczyzny. 

ikanłn 
. . 

PrZJlCZJlny. rozwod6w W ' HO'IIJlwood 
W Hollywood ogłoszono nie­

zwykłą staty.stykę, · dotyczącą 
przyczyn rozwodów ' gwiazd fil­
mowych. Istnieje tamW'Szystko, 
tylko nie mal.żeństwo. Zaręczy­
ny, wesele i rozwód. Ptl'awdzi­
wie amerykańskie tempo. Ma)). 
żeństwo nie jest w Hollywood 
stacją końcową, a jedynie dwor 
sem do wsiadania. Najpikan!­
niejsza statystyka świata. Ja­
kież mał.ieńslwa rozwiodły się 

w ciąJgll ostatnkh dziesięciu 

lat? 
Blache Sweet i Ma'rshan Nei­

lano Przyczyna: niewierność 

malzoThka. 
Eth'lan ClaLre i Dale Ham­

haw. Przyczyna: znowu małżo 
nek, kt6ry nietylko 'w atelier, 
ale również w domu był 1byt 
nE!rwowy. 

Jeanełte Loll i Harry'i K. Ro­
s enho om. Ptl'zyczyna: obustr.oD 
na zazdro~ 

Mildred • Hames, rozwiedzio­
na ŻODa Charlie Cliaplina, roz­
wiodła się r6W'1lież ze swoim 
dnJ'Rim m~żem, Ernestem Tor­
rence. Ptzyezy,na: druga żona 

Tor.rence'a. 

~owell . Shermann postara! i~-: 

o rozwód z PauliJl, Garon. Nie 
potuehował swojej .tonv ani 
jako ma~oD1k.4 ani jako ' part­
nerki, . bowiem znalazł inną 'Puł 
nerk~ w osol:iie HeJeby: GoBteI-
lo" I ~ I ~ _;: 

stany paDOWie mwni~ sł~ 
l'ozwodq. : . 

OJełee EJary · Sow, Rdbert 
Bow, i m~ia) .de rozejść z Tal 
Lor.am, poniewat Klaraaie 

mogła . !Się . jakoś p,ogodzić ze , Norman Kerry opowiadał po 
swoją ·macochą. swoim rozwodzie, że wre·szcie 

Margaret . CampbeU i J. P. r,az jeden ~rał w prawdziwy 
Swichard. 'POpularny aktor cha "happy end",' 
rakterystyezny, rozeszli się po F.lmo Lincoln , który niemal 
bardzo krookiem matżeńo<:łwie. d t· fl·llllll'e zawsze prze s aWla w 

Rosee .\rbucIe (dawniej Fai- pierwotnego c'l.łowi eka , ra.t. 
ty GrUbasek,) był o wiele za tę~ wiódł się z Edytą Linchel, aby 
Ri dla swej żony, Dons K. Dean móc natychmiast poślubić Id ę 
Okazało si~ to również. dosta- Elm .. 
teemJ'Dl powodem do rozwodu, , , 
I Y_ Dalt '..MI..' HIlda Desy i Roy Harlow row 

.a.n:Da ow OZW10Uta S1ę .,. ł 
. rty łft b l ~.1_ • meż Dle stanowią .yuż pary ma 

ze znanyul ·a 5"4 ur e~owym ., k' . Ż . , , 
LU d ' H'Ił P zens leJ. ona mIanOWICIe za-

oy ~ aml onem. . r~C2Y pomnia'ta przed ślubem roz. 
Da: pOl"lewat mą?; ~ e swej po-
siadłoki uczynił istny ste.p Tek 
sasu i RCly bYł w dobrym hu­
morze, to strzelał z rew.olweru 
40 celu, jak prawdziwy cow-
boy. . . . 

P~~ En,twist1e ·ooeszła od Rp 
berta "Lei Keistha, ponieważ był 
zbyt bru~łny. 

wieść sie:: ze sw'oim pierwszym 
mężem. 

Ale na.jwiększą sensacją Ibył 
rozwód pięknej J e'an Arthur, 
który odbYł się jeszcze podczu 

J\telier krawic,kie 

. Ul'oclystości weselnych. WiD E;' 

ponosił młody małżonek, ponie 
waż powinien był przed ś'lubem 
przyjrzeć się kontraktowi swo 
jej żony, który wyraźnie zabra 
niał jej wchodzić w związki 

mal:żells'kie. Ale jako diJentel­
men zniknął jeszcze przed ślub 
ną podróżą, aby żonka jego nie 
straciła eng~ement w najwięk 
szej amerykań!ski~j wytw~i 

fI"iazd li.o"gell. 
Los zarządza~ej zakła6eDl 

krawieckim, który dost1lrcza 
sukien dla g:wiarzd filmowych, 
nie jest Itodny pozalJdlroszcze­
ni.a - oświadcza dyrektorka 
atelier krawieckiego J)l'ZYI jed. 
nej z największych wytw6mi' 
kiIIlematograflimnych :w. Holly­
wood. Praca w tałdem atelier 
jest bardzo męcząca i ntru~o 
na przez bezustanną; interwen· 
cję dyrektorów i reżyserów wy 
twórni. 

·da Cma ·dalelto mlocł7;iej. Uzy­
GaGa oszczędność 25() dolar6w 
kosztuje jednak wiele -wysiJk.ów 
j 'dyplomatyez.nyen zabiegów. 
w.. czasie nakrpnfa rJlm6w 0-

kazuje się często, ii!I p~to­
waue sumie me s~ Gdpowied­
nie. P.nJlbif«'a spłakaoa akto­
reaka, która Kra mał.ąj I'O~ ' i 
prosi o aałychmiastową zmia· -= tua1ety~ Suknia jej. skleco­
na w kilka Rodzin, wYdaje się 
:reżyserowi IJbyt elegancka 
przyćmiewa t1łalet~ piazdy, 
nad kt6rą, pracowańo kilka ty­
godni. Wtedy trzeba ws;r;ystko 
zmieniać, p.nerabia-ć i dopuo­
wywać w tempie błyskawicz­

nem, ponieważ. czeka na to ca­
ły aparat produkcji. 

rycli twarzowa tualeta 'Jest za­
odnieJDiem pierW1Szorzędnej wa 
iCt. a Jtt6Te swe ~kie "Ir!.­
Iilagantia- łącz, ez~o z r6tflnego 
rodzaju . f)rzes~~mi. Jedna . z 
piazd nie _osi wokół sieibie 
koloru ezerwOJ1eR.o, inna mrata 
te niebieski jest dla niej nie_o 
kor~y, lub it.e zielOlDY 'fte 
C)(Ihija od jej ~. 

CieJtawe są ',koleje, ·)ave ~ 
cliod~ . suknie I magazynu 
mód . dla gwiaid filmowych. -
Suknia gwia·zdy, · kt6ra koszlo­
wała mniej więcej 1000 doła­

row, zostaje PO . nakręceniu fil­
mu oddanll do oczyszczenia i 
nos·zona jest następnie przez 
dru~orzędną artystkę w i,nnym 
f Umie. Potem · znowu oddaje się 
ją do czyszczenia i przeznacza 
do j.n~ej roli lub dla statystki. 
~kOI1cU spr:tedaje się W1Szyst­
kie · stare suk.ńie na licytacji. 

fUm owej. . 

, 

Potar W Hollywood 
. W tych ilniacli w sercu miasta 

filmowego Hollywood wybuchł w 
nocy olbrzymi pożar, który przyJ~ 
zastraszają.ce rozmiary. DotknłęU. 
przez szalejący iywioł zostały przr 
.dewszystkiem olbrzymie atelietl 
Warner Brothers i First Natio~ 
Pictures. W. morzu plomieni i nle­
przejrzanych kłębach dymu postra­
dał życie jeden straiak. Siedmiu in 
nych odniosło poważne poparzenia 
i uległo zatruciu ·gryzącym dymem, 
który pokrywał olbrzymie prze­
strzenie od zmierzc~u do północy. 

Chwilowo straty oceniane są na 
pół miljona dolarów. Zniszczone zo 
stało archiwum i bibljoteka filmo­
wa, w której przechowywano fra­
gmenty starych filmów. }{ó",niei 
hala wystawowa ' pacHa w całości 
ofiarą płonlieni. 

Już 00 rana napływaM tio 
magazynu polecenia z wytwór­
ni, dotycząoce tualet aktorek, w 
nakręcaJIlym obecnie filmie. -
'Administracja Zawiadamia np. 
niespodziewanie. iź budżet na 
S'I.lknie gwiazdy został zmniej­
szony o 1.000 dolarów. Trzeba 
zatem przekonać artystkę pod­
czas miary, że kolinierz pl:asz­
cza, zrobiony pierwotnie z 2-ch 
lisów, nie jest dla niej twarzo­
wy i Iże w jednym lisie wyglą-

GreŁa Garbo · 

Czekam, na wloskie film, 

~57.ystkie zarzuty i reklama­
cje spadają oczywiście na dy­
rektorkę ma;gazynu. Zdenerwo­
wany dyrektor telefonuje. iZ 
suklnła "star" % jersey' u je5tt 
21byt skromna. "Taka jest mo­
da" - odpowiada bez namysłu 
zarządzaj/ICa l ~ktor miJlt­
nie uspokojony. ,.Moda" jest o­
c7.:vwi~cie słowem magiOZl1em. 
Zdarza sie równiei, że w ~ 
4 ~dziln trzeba uszyć 6 sukIen 
dla 6 «irIs, które kręcą nowy: 
film. Scenarjusza tego filmu 
nikt w pracowni nie z.na, wia­
domo tylko, te girby mus,zą 

być motliwie ohnazone. ~tedy, 

przywołuje się na pomoc całą 
rutynę i doświadczenie w two­
rzeniu tego .rodzaju kreacji. -
Kostjumy historyczne wymala 
ją więcej sła'rania i studjów, 
ale rezulit'at nie zawsze iest po­
myślny, l)Oniewaz często maj. 
dzie sie kłoś, kto uzna, IŻe są. 

one ataachronizmem. Do wszyst 
kich łych kło.potÓw nalety do­
dać ka·prysy· artystek, dla kt6-

Mussolini mianował nowego dyktatora 
WfulSlki przemysł filmowy, 

który dotychczas 7.~lZranicą 
nie f>dgrywał żadnei roli, przy 
sblPi w r. 1935 do wspó,lzawo­
dl iclwa na rynku mi~dzynaro. 
dowym na szeroką, skalę. Pań­
stwowy włoski instytut filmo­
wy i fotograficzny "Lu<,e" be::­
cizie przytem odgrymtł kiero­
wni.czą rolę. Mussolini przeka­
zał nadzór nad catym przemy­
słem filmowym specjalnemu 
ffimistrowi p. Ciapo, ud~ieIając 
mu dyktatoI1ski·ej władzy. Spe 
cjalny oddział nowego mini_­
sterstwa rod · kierownictwem 
komelldanta Fredd.i h(!dzif~ ba­
dał projekty filmów i kontrolo , 
wał finansowanie C'llł~\i prllduk 
c.ii. Dokoła nowych ,1ieIkich 
atelier film0wych budowane 
jest obeon;e całe miasto, Tiue­
nia. Ma ono ~tać się Hollywoo. 
dem Włoch. gdzie nakręcane 
będą również wersje w nairor.~ 
maitszyc'b oIbcych języ1.k.a(h, 
Plan na rok 1935 przewidu.je 

12 wielkich mmów w języku 
:lIl!giels1:im, już zakontrakłowa'" 
nych do Atmeryki i Angtji. Jl' 
dnym z najważniejszych D'eak·r~ 
canych obecnie w T;rrenji o .. 
brazów, jest ~i1mowa przerób· 
ka sztuki Mussoliniego z żyda 
Napol~~na, pod tytułem .,stu 
dni". Werner Kraus Ilra W tym 
filmie rolę N~poleona. ReŻYs~· 
ruje film Forzano, który w:soól 
pracował z Mussolinim prLV 
pisaniu sztuki. 

Inny wielki f Hm, poświ~co . 
ny narodowi włoskiemu i na ' 
kręcany z udziałem armji i ma 
l'}'Il1ar!ki włoskiej ma być insce · 
nizowany przez Francilszika 
Caprę, jednego znajwybitniej 
szych amerykalIskich reżyse­
rów filmowych, z 'POchodzenia 
włocha. Obe()Oie wła ~ie tocz:i 
się pertraktacje z wytwórni" 
fiLmową "Columib", dla któ­
rej pracuje Capra, ow)'P.OŻY.eze 
ni~ te~o retysera. 

••••••••••••••••••••••••• 
(zIPalcie· 

~61os: Poran." Il'" gtmvną rolę ·w filmie "Malowaaa zasłona" .. 
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re~/eto1l - Marsz. Piłsudski słucha radia Trz, eDDki 
WIEK XVIlI Lubi przedewszystkiem dobrą muzykę i śpiew 

Pan Józef Borynka. otn.ymal cie W niedzielne popołudnie tłoczno _ Broń BoZe! W tej sprawie mo 
kawo wiauomości. List, datowany i gwarno było w popularnej "Ro. Le jutro _. spieszę sprostować u­
w Londynie przed dwoma miesiąe:1,· tundzie" na Polnej. Pod oskuba. myślną dowcipną pomyłkę dokto' 
mi, a pochodzą.cy od sta.łbgo do- Ilem przez jesień i podeschniętem ra. To coś naprawdę por.vażnego. 
stawcy wełny, zawieIa.! informacje od dymu z papierosów drzewem _ Tak? 
o ~ie~.kim pomorzłe o.\\'ieo w An~ll-jil' p.omarańczowem, oddzielony od są - Chciałem się do"iedzieć kilku 

uz;o czasu up yme - . my.s a. s~adów Pl,zegródką pnącego się szczegółów dla czyteników _ wy­
. ~?bli:l pau Bor!nka - zalllm mm . bluszczu, siedzi przy białym stoliku rzucam jednym tchem. 
tnę o tem dOWIedzą. kawiarnianym płk. Marcin Woy. _ Szczegółów? Więc Jakiś wy-

Wiatry wschodnie ·)d dłuiszego czyń ski .. lekarz przyboczny Marszał wiad! Nic z tego! 
czasu utrudniały żeglugę na Bałt y- ka Piłsudskiego. Korzystając ze - Ależ panie pułkowniku­
h .. Ni~ jcszcze wiadomość dojdzie świ~ta, grono przyjaciół i dobrych przerywam corychlej i zachęcony 
z Gdanska. do Warszawy dUŻ0 znajomych skupiło się dokoła nie- nowym uśmiechem z pod wąsa, 
wody uplynie w Wiśle. Nie talował go na tradycyjnej kawie. Zestawio - brnę dalej. - Żaden wywiad, po­
tc~a,z ~ll Borynka. dukatów, które ne tr1y stoliki z ledwością udziela- prostu towarzyska pogawędka ... 
m! płacIł za ~zybkie wiadoll1ośyi: ją mi małego skrawka dla mojej .- Znam te pogawędki! - śmie 
:' ełny m~ d~z? na ~kła(la.eh, kupl kawy z "lusterkiem" (lusterko _ je się pułkownik. - Kiedy Już wy­
Jeszcze WlęceJ l będzle cZf.'kal. Ani ciastko, nie nlieszać z przedmiotem drukujecie, coście podstępn1e wy­
chy?i na drugi fok wełna . bęrlzie ze szkła ... ). dobyli, czyta się to jak .•. powieść 
rlrozsza: . Ożywiona rozmowa towarzyska kryminalną, bo za to powinno się 

Panowie szlacht:.ł, nic o nkzem przeplata się z melodją wiązanki siedzieć w kryminale. 
nio wiedzą.. Na jarmarkach k.upo- Ij'tarych wale6w i tak jak w Wfązall- - Jeśli zasłużę, przyrzekam mi. 
"'ae można pćki czas. Tak teź zro· ce melodja zahacza o melodję i nę- siedzieć. Tylko proszę o wolny wy 
bit pan Borynka. Składy miał prze- ci ucho błygkotliwością rółnoro~- bór miejsca ••. 
pełnione wełni! , gdy wieść o pomo nych tematów. Od czasu do czasu - A to dlaczego? 
ne owiec w Ang'lji rozeszła się po drobny fałsz - jakiś interes pry- _ Bo na Pawiaku mam obiecane 
kr aju . Panowie szlachta, Jttćrzy ~atny, prośba o wstawiennictwo - względy. śpiewałem na akademjach 
zaraz po strzyży wieźli welnę na 1 znów powrót do ogólnych kawiar dla wieźniów. 
jarmarki by trochę grosza zgarną.ć, nianych rozmów. - Aa, w takim razie obiecuję 
zgrzyt.a,li z :iałości za utraconym - Nie macie pojęcia, jaką mia- Pawiak Ale wróćmy do tematu. 
'l. :lrohkiem. Ale niewiele im to po- Jem wczoraj kartę! Osiem trefli, O cóż pauu chodzi? 
JII ogło. korona w asy... _ Czy dużo słucha pau pułkow-

- Wiesz, tę suknię zieloną panna nik radja i czy polskich progra­
]\farja przerobiła mi świetnie. U gó- ")1ÓW, czy tei zagranicZllych?­
ry wypustka biała, dół zwężony.... rozpoczynam dyplomatyczl1ie nie 

- Mój Boże, tego walca tańczy- od sedna sprawy, ale okólną drogą, 

WIEK XIX 
- Przyszedł ka,beI z Nowego Jor 

"u '? - zapytał sekretarza l}lłn 
J oh uRon, właściciel wielkiego do­
mu handlowego w Londynie. 

- Przys~edł. Bawełna niżej o 
I'i f:ć ósmych. Tłumaczą to Wielkim 
urouz:lj em w stanach południo. 
" ·ych. Te part.je, kfóreśmy zamówi 
li przed d W 0111 a. dniami przyniosą 
lIanl już ki]1{a<;l' t funtów straty. 

- To nie. Odbijemy sobie. Ja. 
l·ierw8zy wiam o kursach nowojor 
skien ,.. Londynie. Moi konkurenci 
lIie mogą się zdecydować na ten 
wydatek - kilk.an~'Cie łuntOw' -
ale to się opłaci. 

- Tak, to dobre: Pa.D zaraz w 
vierwszym mie iącu po zalożeniu 
kabla domyślił się, że nloźna go 
wyzyskać dla wiadomości giełdo­
\\'ych. Ale niedługo inni pćjdą za 
pana śladem. 

- Dla nllue zostanie dosyć CZ.I· 

lU. ~jcch pan za.l'az ka.źe wysłać 

telegram do Smitha i spółki, że od­
uamy im bawełnę po cenie. któr,t 
flitWa l. Do oddzia.lu w Liverpoolll, 
id,~r robili umowy n8. długotermi · 
nowe dostawy. Poz,valam im zejść 
z ('enilmi, ale ostrożnie. bez kny-
1,11. J al, zaczną to robić gorączku · 
wo. z wrćcą ogOną uwagę. 

_ 'Vie pau co mi przychodzi 11a 
Illy~1 : 

__ o Xo? 
- Ludzie jut wiechą w Londy­

II ie, że mamy kablowe informacje. 
:lJ'ożeby lepiej zorganizować sprze­
d:1Ż przez kogo innego. Jest taka 
mała firma - Buttler et Co. Niech 
olli sprzedają, na nasz rachunek. 
:lIy możcmy dla uemonstracji nie 
ohniżać cpn. Nawet podwyt[ljzy~ 
można . Z<lraz będą mówić: Johnson 
l,odwyi6zn, a, on ma kabel z Nowe· 
g-o Jorku. Musiał dostać jakieś wia 
dOlJ10ści o zwyżce. A tymczasem 
I:HttJCI' et Co. moie na nasz rachu­
nek :sprzedawać. Cal~- przemysł 
rW0i siQ ua bawełnQ od Buttlera. 

- Kicz ły pomysł. l\iezły. Ten ka 
bel to świetna necz. Och żeby 
jeszczc kilka miesi~cy nikt go we 
zamawiał. 

- To są niedościgle marze.ła. 
Już siy;;zalem, że za tydzień inni 
uędą micli też swoje wiadomo~'ci 
ka,blem. 

- To ten tydzień mwsimy wy­
zyskać. Bierzmy się do roboty. 

WIEK XX 
_ Ja, panu coś powiem tak iy­

t.tliwie nanie ~isiorek - tłllD.la-

lam na weselu Tarara-ram ta ta ta by nie spłoszyć rozmówcy. 
ta..... _ Słucham dużo, prawie cały 

- Panie pułkowniku - rzucam dzień i wyłącznie War~zawę, cho­
dyskr~tnie dysonans w zgraną w ciaż mam możność odbioru wszyst­
tej chwili partyturę rozmów, - kich stacji zagranicznych, ponie­
mam ściśle in.1ymny interes. waż korzysLwI z silnego aparatu, 
'- Inłymtty interes? - uśmiecha zaillstalowal1 ~go.Jo UŻ,vtku Pana 

się pod wąsem pułkownik. - Ile? Marszałka. Jednak program polski 
,- i robi znaC'zący ruch do pugila- wystarcza mi zupełnie. 
l'esu. _ A czy Pan Marszałek slucba 

cżył kupiec i bankier małomiasto .:z 
kowy ja.kiemuś kn1iotkowi _ żyto 
w Wa.rszawie bardzo potaniało. 
Bardzo. Za centnar l?ł at:: ą. w War­
szawie tylko 13 złotych. Pan rozu­
mie - w Warszawie. A co u nas w 
Kozieglowach? Nie będzi& wiQccj, 
jak 10 złotych. I jeszcze panu coś. 
powiem. Dam panu za to dolar\'. 
Liczę za centnar żyta 12 złotye i 1 . 
W dolarach za 20 centnarów w,,­
padnie 27 dolarów. Dolar po 8.nn 
złotych. Z dolarami to pan br.dzi "z 
mógł spać spokojnie. 

l\fisiorek jakoś nie odpowi il l1a1. 
Coś 'sobic widać kombinowal. 

- A cegóż to - zapytał WJ' P~,_ 
('je -- chcecie mi dać po 12 zło· 
tych za centnar, jak mćwiei l-' , 7,(' 

będzie po lO? 
- Tu jeden młynarz mi mówił, 

że p,)trzebuje 20 centnarów. To .i .t 
sobie zaraz pomyśl:1łem: pć jdc: dr) 

)1isiorka. On mi zawsze przC'<b j\' 
zboze, niech i teraz 7.urobi. jrat 
okazja. I w dolarach dostani c "i ,~ , 
panie Misiorek, 

- Przyjdźcie o czwartej - zadp. 
cydowal Misiorek - to powiem jak 
będ'zie. 

- Dlac.zego o czwartl'j'? Czemu 
nie zaraz? 

- Już ja mam taką kalkulaejQ 
swoją· 
Poszedł ~Iisiorek do domu, siadł 

przy piecu, zdjął ze ściany słucha'" 
ki radjowe i czekał. Wybiło wpd 
do czwartej. Minęło jeszcze pic:-: 
minut. Za chwilę usłrszał: 

"N a dzisiejszej giełdzie olbrzy­
mie wraienie wywarła wiadomo~ć 
o oświadczeniu prezydenta Roosl'­
vel ta. Kurs dolara obnitył się uo 
8,05 złotych ... '1 

A po chwili: 
... tyto 15 złotych przy tetJdencji 

moonej ..... ~ 
- Dobra. rzecz to radjo .-:.. po, 

mvf1ał MisIorek. 

radia - rzucam trwożnie i jakby 
przypadkiem pytanie, lecz pułkow­
nik odpowiada: 

_ W chwilal:h wolnych od prac 
komendant chęt>lie i dużo słucha 
ladja. 

- Pauie łlułkowniliu, poru~zy­
lismy tak ciel<awy temat, że chciał 

ols · a przed 
KRÓLEWSKIE CEREi\ION,}E 

ŚLUBNE 

Polskie R djo ' pr:mil o Rwoim 
~lurh nl:zo lll ! li e.~pod ziank 0; nadaj ąc. 
CPTf'l)1 0n.ic: f ll1hn ą 7. Lond:nlU. Był 
to ~ l lllt \;. 0,;. Ke;ll11 z ks i t;, ini czką 
gTrc1q :lIarin<j . P oJski l' [{<łdjo od!)­
brato p1':;y pomocy sl.n ji krótl,o · 
falo .I·cj w :Jlok,)to\\-ir· rt: porl a ż z 
kuted!"v ,,, \Yl'stminstcrz t' . pOI'ZPID 
llt rwalilo go na aparatnrze StiJl ,1. 
Th ieki t ell111 s!lIolu('ze byli w go· 
dzi l;:1ch wicczornych 11 ('zrl'LI. ikami 
~ tul)ll . k tć ry odbył s i ~ o gorl z. 12.00 
w polnt! 11 !c, Rpccja ln p ,n::.ŻcniH 
w~ró <1 sł'll:h 1(', v w"wołat moment 
przysięg i. w C~;l iA . ktćr ej slYi"zeli 
drżący g'los malż o oki bięci3. 

T'r:lll. Jllhj.1. t n. wywolała ,Y:iród 
::.l'l l:harzy wi -::łkie 7.ainterci'owanie. 

ORKIESTRA FILHARl\ION,JJ 
WRACA DO FILlłARMONJI 
J\[j~dzy zarządom sp. akc. "Fil · 

harmonja "Yarsza ~'ska" a dyrek ' j ą. 
Polskiego Radja ukońr,zonc zObta­
ły pertraktac j0 w sprawie wysoko , 
~(' i opłaty za prawo tra.smitowania 
przez radjo kO!lcertów filharmonicz 
J1YCI1. Począ.wszy od 7 grudnia 
roku bież. orkiestra fiillarmonji , 
J-tóra dotychczas, koncertowała w 
gmachu kOD'5erNatorjum warszaw , 
skiego, wrócił:ł. do t:ali filharmonji. 
Radjosłuchacze nie będą. więc mieli 
powodu do dalszego narzekania 
na. złf.' brzmieni5 radjowych koncer 
tów filharmonicznych, gd,t sala 
filharmonji ma. lepsze warunki akt! 
styczne niż sala. konserwatorjum. 

bym go trocbę rozwinąć. Jakiego 
rodzaju audycji 'łłucha Pan Marsza­
lek najchętniej? 

- Jako wielki miJośnik muzyki, 
najchętniej słucha programów mu­
zycznych, a więc dobr~j muzyki 
i śpiewu, ale tylko śpiewu dobrego . 

- A audycje o ebarakterze lite­
rackim, kw-adranse i słuchowiska, 

czy znajdują w Panu Marszałka siu 
cbaua? 

- JeżeH SI! nadawane w goclzł­
nach, kiedy komendant ma czas, lo 
naturalnie. Slacbowi8ka o pięknej 
formie literackiej, ujęte czękiowo 
muzycznie, jak np. "Nieboska ko· 
lIIedja" znajdują Jego uznanie. 

- Znane jest powszecbnie doliro 
tliwe zainteresowanie "Dziadka" 
~wjatem dzieci, u.y więc intere!IU­
ją go również audycje, przemaczo 
ne dla najododsr.ych słuchaczy? 

- Słucha łch chętnie, zwłaszcza 
jeżeli wykonawcami są dzieci. Jako 
dowód moZe posłużyć fakt z przed 
kilku laty. W dzień imienin komeo­
danta imieniem dzieci składał przez 
radjo życzenia kilkuletni cbtopiec. 
Po audycji Pan Marszałek kazał 
połączyć się telefonicznie z radjem, 
wezwać do aparatu młodocianego 
prelegenta i prowadził z nim kilku· 
minutową rozmowę, coprawda jed­
nostronną, bo mały bohater, odważ 
ny przed mikrofonem, zaniemówił 
z wielkiego wraZenia pr~ telefo.. 
oi_ 

- Biedaczysko! Chodai aesę­
śliwe biedaczysko... Ho, bo! Rozma 
wiać przez telefon z samym Vanea 
Marszałkiem! Rozumiem jego wzt1I 

szenie ... Napew!1o będzie pamiętał 
o tem przez całe życie ••• 

W tej cbwjJj ktoś z towar&y.twa 
zwrócił się z jakiea pytaniem do 
pUłkownika, absorbując go Jut za­
pełnie swoiemi sprawami. 

W myślach pnebiegłem szybko 
zeb,:me w podstępnej pogawędce 

informacje i ustaliłem z radOŚcq, 
że jednak mogę )ui pOdzielić się z 
czytelnikami odpowiedzią na pyta· 
nie: "Czy maB~. Piłsudski słu~ba 
radja?" 

mikrofonem 
Dzięki za wart,)ll!'l l}()rOzumieniu 

linja. programowa koncertów filhar 
monicznych będzie spoczywać w rę 
ku rady artystycznej. w skład kU 
rej wejdą, przeds tawiciele POlskiego 
](a,dja. m;1gi'3tr~tu, filharmollji, mi · 
11Isterst,,':.l, o~\Vbty oraz delegaci 
orkie~try. 

STATYSTYKA RADJOABONEN­
TóW 

Lie7.ba raujoabonelltów na t ery­
torjum P,U'1 '3 twa szybko wzrasta 
Jak podaje tygodnik .,Polska Go 
spodarcza" ~:z e zyt 49 z dn. 7 b . m .. 
liczba radjoabonentćw wynosiła w 
listopadzie 1934 r. 323.0-20, gdy w 
listopadzie ub. r. - 275.06B, CI. 

przed 6 laty, t. j. w listopadzie r . 
1928 stanowiła tylko 177.875. Ogćl 
nie biorąc , wuost abonentów w 
cią.gu 6-lecia 1.928-34, licząc od 
stycznia 10:38 r. do listopana 1934 
r. wyniósł 165,5 proc., przyczem 
był w międzyczasie tylko jeden rok 
spadku. a mianowieie rok 1932 
"'zrost abonentów następowa l czę· 
ściowo w zwią.zku z uruchamianiem 
nowych rozgłośni i zwiększaniem 
ich mocy. 

W grupie 23 państw europej , 
r,kich Polska zajmuje 16 Dl1eJscc, 
mająe za sobą WłQchy, Litwę Ru 
munjr., Jugosławję, Portugalję, Bul 
garję i Grecję. W Poisce Da 1000 
mieszka.ńcć:w przypada. 10 stMji rb. 
djoodbiorczych, gdy np. w Niem· 
cMch _ 76, w Austrji - TI, w An 
!:!'lji _ 129, 'fi D~ji -1150. 

Bez odpoczynku 
Ostry gWI2d syren fabrycznycJi 

daje znak świat.u, że osiem godzin 
praey minęło i te nads7.edl czas "'IIIY, 
~ynku. ' 

Z bra.m :l'ak;auów przemysłowycn 
i fa.bryk wypływa masa. Grupkami 
rozchodzą. się w rMne strony. Roz­
ma.wiają, ('zasem śmieją się hili 
przynajmniej uśmiechają się, z..". 

pewne na myśl o domu, dzieciach, 
rodzinie. J e'U się cały dzień stało 
przy warsztade lub siedziało 'Przy 
biurku - zakończenie pracy i po­
wrót do domu musi się odczuwa6 
ja.ko coś miłego i przyjemnego. 

W domu na. honorowem miej8eft 
eMU radjo. Jest ono niezbędnem 
l1ZUpełnieni~m momentu wypoC'lyn­
ku. Przynosi kulturalną muzykę I 
inteligentne słowoj zastępuje tea~ 
ezkt>łę, towarzystwo; Pouesa, ..... 
wi i rmśmfe8U. 'fł 

Po pracy ea.ły mat sbIelia do 
dja. Ale, aby móc słuchać - ra4Ja 
musi nadawać. Kiedyż odporzyw .. 
ją ludzie radja? I 

* Gdy rano lnęk blldziIol. zrywll 
nas ze snu i gdy ma się oeboClJ 
jeszc!.e odwrócić na drugi bok • 
djo rozpoczyna poranną gimn~ 
kę. "Raz, dwa, trzy, cztery ... ." ~ 
lU\! przyjemne słowa komendy, zmIIw 
szaHej z dyskretną muzyką.. a.. 
sem dla rozpęd!.enia snu na czł.erJl 
wiatry ktoś z radja protym, niea.. 
cwnym, ale tern mils!.ym włMnlll 
golo. t1m zaśpiewa. skoczną piose~ 
iołnicrak.ą, marsz, kU,ry sam p!'II8Ił 
się wpędza. w mięśnie energję i ..... 

Przecier8JJly oem • IDU _ 

radjo jut praeuje. " ij 
Po gimnastyce przycnodzi~' 

cert poranny, po nim pierwsze .... 
domości pra8owe. A gdy akrz~' 
gospodynie lIwijaj~ się okolo śnJa.. 
dwa - jut radjo daje im ei" 
we wskazówki jak sprzątać, jaJt Do 
nio kupić, co ugo&ować na obJ.ail. 

Program paraDUJ', południOWJll 
llOpołlldniowy i wieO'lorny. OdC'Ją.i 
ty, koncerty, słuchowiska, r~ 
że. Wezystko mija, at z głoWlU 
padają sakramentalne słowa:"li( 
tem kończymy naszą dzisiejtlq ... 
dycję i prosimy usiemłó ...... 
Dobranoc .... 

Czyżby,., eter.re nutą.pO oi!po.. 
czynek? 

* Kładziemy się do snu, & eter .. 
dalszym ciągu niezmordowanie ~ 
cuje, il1'1iyno8Zą.e coraz nowe aud7,-; 
cje dla. słuchaczy radjowych. 

W miarę posuwa.nia się na • 
chód "jest coraz wcześniej" - a W. 
miarę posuwania na. wschćd ,,eoraar 
później". Gdy w Warszawie ~ 
nid _ we Fra.ncji dopiero jede~ 
sta, a w Moskwie już pierwsza. WY, 
daje się, te ziemia została tak ~ 
dzona jakby ktoś bał się zaświa.tQ.. 
wego złodzieja.: gdy na jednym k~ 
tynencie kładą się spa.ć, na innym 
dopiero wsta.ją, tu jedzą śniadanie 
tam 7nOWU kolację, a gd7ieindzi.ej 
dopiero ohiad. 

Taki właśni e zdawałoby się drob 
ny fakt - a, przecież D1:t j}lcy wiei 
kie znac.zenie. Gdy nasz speaker 
prosi o uziemienic anteny. gdziein­
dziej głośniki wy~rywa.ia takty po­
r:tnnej gimn:lfl tyki. Na rlobr~rch od­
biornikach nda się nam czar--<enl ta­
ką dal('l,,~ stacją c hwyci ć - i wte­
dy dziwimy się , i" l ysząc i"~'gna ł CZll 

,sn zupełnic niezg'orln .v Z ł' w"ka 7 ('w 
łzami nasz'i'go ze? arka. 

* nadjo nic OlI [lOr7..I' ''·a. Za w'zo 
jaka ' stal'ja pracuje dl;l ::,W\ (;h tlll, 
Chil "',y. Zaw~ze. o Wi'z:\':,tl.;.i, 11 po­
ra eh rlni a i nocy :rrJ.711·~ na :!; \\'i eci·) 
ci rS·l.ą s i~ allrl~;"' .i a ll1 ;, - Sl1lCklllC llli 
w rod zinn r m k ólkll, ,)ó!.: \l'nik ra ­
,ljowy. CZ ~J5(~1ll bardzo llkrolllny. a 
(' za 3~m nicpotrzcb1lie l~ !':-.l'~I) \\'y , 

~tał , i~ niclbp'dnYlll f-pIZI:t m. .;:1,;: 
stół , krzt':ił o , czy g~l.l nek lą . henny . 

,tral się miernikiem jlolJ'l. l'h CZ!1\. 
wh'k:1 w"PÓ ł CZC!;llP !! O i w~k:J7.nł­
kjpm jPgo udzial!] w k lllt t1r ~o;; dnia.. 



• REWIA 13 
Coś dla "ieknei "ani 

7An~!Y ~!~Si!da!O~~ hru- H g l! j f D a 
talnie, lecz nowości potrafiły 
zr~cznie wedrzeć się w dziedzi­
nę mody, pozostawiając sporo 
miejlsca indywidualnemu gusto 
wio 

włosów na ulicę i na wieczór 

Spódniczki sukienek popolud 
niowych wydłużyły się o dwa 
trzy centymetry, wizytowe su­
kienki - sięgają do kostek, a 
skromne sukienki wieczorowe 

i suknie balowe z długiemi spó 
dniczkami - są prawdziwemi 
cackami, dającemi wieIkim do­
mom mody pole do popisu. 

Jp.anne Lanom prezentuje 
długie suknie z długiemi r~ka­
wami, lub suknie bez rękaw6w 
dekoltowane z przodu. Paryżan 
ka nie może się obejść bez ta­
kieJ sukni, gdyż prawdziwie de 
koltowana suknia (bez pleców) 
nO's-zona jest obecnie tylko na 
bale i wielkie uroczystoci, gdy 

_ panowie noszą fraki. 
Princeska WTaca; widać ją 

"Anna Csilag" · ze swojemi 1,85 
mtr. długiem i włosami znilmęła już 
..:... chyba na zawsze - z działu . 
ogłoszenioweg<l. Włosy krótko obcię 
te, ondulowane - to dziś hasło, o­
bowią·zujące w całym świecie; bo 
tak nakazuje moda... j praktycz­
ność. 

Czy jednak na tern ma· się skoń­
czyć nasza dbałość o piękno t zdro­
wie włosów, tej najpiękniejszej o­
zdoby kobiety. Włosy wymagają 
troskliwej, nieustannej, codżiennej 
opieki. Włosy żyją, rosną ... musimy 
im tedy dać odpowiednie warunki 
do życia. 

Więc przedewszystldem: myć glo 
wę, do czego najlepszą jest woda 
deszczowa, a w braku tejże wody 
destylowana lub przegotowana. Do 
mycia najodpowiedniejszem' jest my 
dło zwyczajne bia:łe, lub z zawarto 
ścią oliwy. Bardzo dobre usługi .od 
daje też mydło żółtkowe. 

we wszystkich kolekcjach, z Po namydleniu koniecznie prze.. 
ciemnego aksamitu, z grubego - płukać głowę kilkakrotnie czystą 
crepe - j z satin'u. Zapina się letnią wodą, do której dobrze Jest 
ona z boku. - Faworyzuja ją 

dodać parę kropel octu lub soku. z - całej skóry na głowie, celem pobu­
cytryny. dzenia żywszej cyrkulacji krwi i 

Włosy suszyć należy na słońcu, 
o ile · to tylko możliwe. 
Włosy suche powinno się przy­

najmniej raz na miesiąc zmye grun­
townie czystą oliwą, dzięki czemu 
staną się jedwabiste i będą się ład 
nie układać. . 

Drugi, codzienny zabieg, to · cze­
sanie włosów dość twal'dą szczot· 
ką. Po każdem wyczesaniu szczot­
kę zanurzyć należy w mieszaninie 
wody 7. amonja·kiem (w stosunku 
300:40 gramów) celem oczyszcze-
nia. . 

Uzupełnieniem tego codziennego 
zabiegu jest wyczesanie staranne· 
włosów gęstym grzebieniem, celem 
dokładnego oczyszczenia skÓry. na 
głollie. 

Czesać się powinno włosy we 
wszystkich kierunkach, do przodu 
i tyłu, na oba boki, kolejuo, co przy 
czynia się do należytej wentylacji 
skóry. 

A wreszcie wieczorem - masaz 

wzmocnieuia włosów. Zwyczajny 
masai, z pomocą pięciu ,palców, 
przy szczególnem uwzględnieniu 
partji czołowej i na skroniach. 

Polecenia godnem jest też chwy 
tanie w garść pęku włosów, które 
następnie szarpiemy ruchem łagod­
n~m, regularnym. W _ ten prosty 
sposób ' wzmacniamy cebulki włoso 
we i pobudzamy krew do żyyvszego 
obiegu, 

Rękawilzki · 
W nadchodzącym sezonie zimo­

wym przypada. i rękawiczkom waż 
niejsza niż dotychczas rola. 

Zasadbi,}zo odrótnić nalet'y trzy 
odrębne typy rękawiczek, różniące 
się zarć ,wno materjałem i wykona­
niem, jak i długością.. 

A więc do koetjwnćw i płaszczy' 
_ ręka.wiczka z manszetem, naj-· 
częściej futrzanym, harmonizują., 
cym 'tV kolorze z przybraniem fu­
trzanem. 

szczupłe panie. 
Pełniejsze panie wolą tuniki 

7. satin'u, którą nosi się na spód 
niczkach z czarnej wełny. 

Modne szczególiki 

Do rękawów trzy ćwierciowej 
długości rękawiczka. półdługa., z 
miękkiej skóry glace lub szwedz­
kiej, ozdobioua. dyskretnie haftem 
lub . aplikacjami - w kolorach nie 
co jaśniejszych od koloru sukni. 
OC7.ywiście i pończochy muszą być 
w identycznym kolorze. Do czarnej 
sukni wizytowej jedynie odpowied· 
~ jest i Marna. koronkowa ręka­
wiezk&. 

Opięte Kostjumiki z miękkiej weT 
ny, noszone pod paltem, są. obecnie 
bardzo modne. Pod względem kro· 
ju i ozdób są. one bardzo ładne l 
miłe, jali to widzimy na środko­

wym modelu; można. je nosić rów· 
nież zamiast sukienki, gdyż nie 
są. to suche, angielskie kostjumy, 
wybitnie spacerowe. Guziki trzeba 
wybrać ozdobne, duże i gustowne. Pewną. rolę gra_tą również 

'mknie stylowe. Mag~y Rouff 
I worzy tualety według obrazów 
dawnych malarzy. Jej suknie 
s.tylowe są z tafty. wcięte w pa­
sie, z malemi dekoltami i koł­
nierzykami z koronek lub met­
kalu. 

Chanel przesuwa szerokość 
spódniczek ku tyłowi i lan:suJe 
koronki. 

Należy zaznaczyć, że wraca­
ją znów kapelusze wieczorowe, 

.które od szeregu lat były ~ał­
kiem zaniedbane. 

Toczki z saUnu lub ak1Sami­
tu z rajerami lub krosami, są 
., iezbędnem uzupełnieniem ka;' 
dej sukni wiJzytowej lub wie­
czorowej. 

Nq ulicy dominują karakuły, 
jako przyłbranie palt i kost.m­
mów. Futro to os~ęło wszę­
dzie największe pO'wodzenie 
i zdobi nawet głowy nalSlZycn 
paó. Paryżanki pozazdrościły 
rosjankom i wystroiły się w cza 
peczki kozackie. 

"Czerwona carowa", wcielo­
na w Marlenę Dietrich, dała in 
snirację do tej nowej mod"ł. 

FRANCISZEK HERCZEG 

Kostjumik: z lirWam -!aIGeciliiem 
cieszy się nadal wielkie m powodze. 
niem u szcznpłych pań (dla peł­
nych pań fason ten się nie ltadaje) 
Slieznie prezentuje się kOtltjumik 
wełniany z szerokiemi klapami i du 
temi drewnianemi guzikami. 

(zarng pudel 
20na sędzi~o nie mia,.ł nic 

przeciwko temu, aby się goście 
oddalili. Kilku z nich przygoto 
wało się .tuŻ, aby opuścić mie­
szkanie gościnnych ~ospo(Ja· 
rzy, gdy nagle jeden z panów 
zapytał sędziego, w jaki spo · 
OIóh wszedł w pO'siadanie czar· 
nego pudla, miłej psiny, śpią· 
ce~ błogim snem obolk pieca. 

Pan domu opowiedział histo 
rie tego psa. 

- Było to przed czterema 
laty. Pewnej październikowej 

. nocy, wśród ulewnego deszczu 
powróciłem do domu. Mieszka­
łem wówczas za miastem po 
kawalersku. 

Gdy ułożyłem sę do snu, u­
"-lyszalem skomlenie psa, któ 
ry się schronił pod gł6wneml 
drzw;ami mieszkania. Skomle · 
nie to trwało czas dłuższy 
zdenerwowalo mnie; wreszcie 
wstałem i otworzyłem drzwi ... 
Do pO'koju wbiegł "pTzemoczo­
ny, drżący, mały pies. Był to 
czaroy pudel, na -którel(O' szyi 

widniała czerwona jedwabna 
wstążka. 

Jeden z panów wtrącił: 

.- Pudla, szczególnie czarne 
g,o pudla, w okolicy, skąd po­
('hodzę, nie WlP'uszcza się n~dy 
do domu, gdyż wedle krążą­
cych u nas legend, czarny pu­
lItl przynosi nieszczęście. 

Gościnny sędzia zamienił 
maczące spojrzenie ze swoją 
!IIDą. która odpowiednio zmie­
szała się i zakochanym wzro­
l'iem uporczywie patrzyła na 
mę7.a. 

Mimowili spojrzenie wszyst­
kich obecnych go ~ści skierowa 
lo się na psinę, śpiącą wygo-
01: i~ na poduszeczkach oIbok 
pieca. 'v sz~ St:y obserwowali 
czai'ncgo pudla, bohatera O'PO­
whdaria sędziego. 

Po chwili sędzia kontynuo· 
wał swoje opowiadanie: 

r- C7a:-rly pudel od teRo CIa 
su pOlesłał już n mnie. Był to 
pies bardzO' mądry jzachowy-

Sultnia wieezorowa posia.<ia mo­
wielki tren, z którym chyba panie 
~ trudem się pogodzą.. Sukienka ta 
z różowego satin'u ma na plecach 
długie wąokie wycięcie, które jest 
teraz najmodniejsze. 

wał się tak :wzorowo, te bardzo 
Hyhko . go polubiłem. Nazwa­
łem go "Murzyn" i w prezen­
cie kupiiłem mu pięamą. skó­
rzaną obrożę. Dwa miesiąc·e po 
zosŁał "Murzyn" u mnie, po­
tem popełlnił jednak psIe prze­
stępstwo. W czasie, I(dy ja 
przebywałem w biurze, "Mu­
rzyn" p~ryz!ł mój sk6rzany fo 
tel klubowy i łapami wyci~ął 
zeń trawę mors"lt.ą.. Gdy powró­
ciłem do domu i stwierdziłem, 
co zaszło, "Murzyn" otrzymał 
odemnie porządną Plłil'Cję r6-
zeg. Pies się O'braził i wyjąc o­
puścił ml).i dO'm. Poprostu u­
ciekł. Przez pewien czas szu­
kałem ~o, zamieściłem nawet 
w pismach ogłoszenie, ale "Mu 
n:yn" zaginą ł bez ladu. Po 
dwuch wt>siącach ... 

- Po trze h miesiącach!­
włrącij'a moda Qlma sędziegO'. 

- Tak, po trzech miesią-
each ,.Murzyn" znowu do 
mnie powr6eilł. Pewnej nocy., 
gdy wróciłem do domu z tea· 
tru, zasłałem · psinę prz·ed bra­
mą, domu. "Murzyn" cze:kał na 
mnie. Był bardzo pokorny i 
przyjacielSko uspO'sObiony i ca­
łe jego. za~ho.w:mie sie wskazy 
w.alc · na .to._ ze żałuje swego !pO 

Wreszcie ·do strojnycli sulOen wie 
~orowych rękawiczka zupełnie dlu 
ga., nie aięgają.ea. jednak at do ra­
mion. Jest bowiem na.ka.zem mody, 
-.by między rękawil'.zką., & ręka-

. wem było widać wąski pasek nr 
młe»ia. . . 
" Kolor tycIl rękawiczek winien 
być dostosowany do koloru panto· 

, felk6w, .czy na.rfy lub paska. I tu­
'aj przy eza.rnej 811kni dopWIZCza.l-

'. De ą tylko eza.rne rękawiczki ze 
aswedzkiej skórki - conajwytej 
pnybrane na. brzegu aplikacjami 
ze złotych lub srebrnych nitek. A­
plikacje te jedna.k muszą być bar­
dzo dyskretne. 
................... 6 .... 

:hdMde"gd t-Orno 
Piotrkowska 121 
poprzeczna oficyna, I pi~tro. 

Tel. 155-55 

Co się - tyczy materjalów, to na 
te kostjumy nadają się miękkie, 

grube melange, desenie ~ ~ 
nyon, lub web:ty z aupłami. 

Futra. ·0 płaskim włosie, ln6 icJl 
imitacje utywa.ne są. bardzo ohętnie 
jako 'ozdoby do sukien i Kostjumi­
kć:w . 

Torabki 
Miejsce płaskicll portIelt za~ 

pako~'!t! " torebkil . !awłeszone.~. na 
łańcuszku lub na paseczku. Talią 

torebkę zawiesza się na ręku, a 
dłonie mozna ukryć w szerokich tę 
kawach, lub w mufeczce, co .. 
chłodne dni jest znacznie wygoi(. 
niejsze. Zresztą w torebce tej mie 
ści się sporo "niezbędnych" przed­
miotów: wielka puderniczka, klu­
cze, a nawet !\zczotka do włosów, 

(gdyż znów szczotkujemy włosy). 

Modne są skóry z rozmaitych ga­
dów i płazów, ale wyprawiane na 
matowo. 

stęjpO'wania, l ze skłonny jes~ czerwonych. jedwabnych ws'ą,­
się ze m.n.ą prze!PI'osi-ć. To, ct' ';;ek. jakie nosil na fizyi, w""i()O 
w pierwszej chwili zauważy. skowałem, że je·go drugim pa­
lem, to przedewszy~tkiem fakt, nem jest... kobieta. 
ie z szyi J'ego znikła sk6rzana T·.J- ł ~ _.- o me truUlUo by () ot.'-
obroża. którą mu kupiłem, a w gadnąć- _ włrąciła znowu żo­
jej miejsce 7Jl10WU niewana r~- na sędziego. 
ka umieściła czerwoną jedwa~ 

- Aż pewn~o razu - mó· 
ną, wsŁąrikę... ł d l . d 

Kilka miesięcy znowu żyUś . wi a eJ gospo arz, czy 
my dobrze. Ale nag>le now:y to dzięki przypadkowi, czy te'ż 
przypadek zakłócił" spokój. Mi{ol może los tak chciał. spotkałem 
nawicie pewnego popołudnlf' "Murzyna'·. Psa mego nie wi­
"Murzyn" w przypływie dobre działem wówczas już przeł 
go humoru pogryzł moje skó- szereg tygodni, aż nagle zj1awil 
rzane Slpodnie, używalne do się przedemną na ulicy. Space 
przejażdtki konnej. Mimo, j~ ~qwal 7. jakąś pa·nną i rozko­
siedziałem w przyległym poko- szował się p'Jud":iowem słoń· 
ju, nic nie 3łyszałem. Bestja ~em. 
działała tak bezszeles~·nie. ·';e Z miejsca lawołałem: "Mu 
wog61e przestępcze post~wa rzyn!" 
nie pISa uszło moki uwa~( T .) Pies poznał mnie i z ladowo 
nowe wykr~zenie przyniosk leniem zacząił kręcić ogonem. 
"MurzytIlowi" naturalinie nIWą _ .,AI" _ za wolała 7f! swej 
porek r6zeg, a w I'czultad~ . . . . d ł strony 'Pam. 
pIes ponoWlIlle z e:1;erterO'wa ... 

W ci~u roku kiLkakro·tnil? :,Murzyn - As" przystaną.ł 
·do 'mnie powracał, jeśli jednak miE!dzy nami w połowie dr~i i 
zachodziło jakiekolwiek mit;- nie mógł się zdecydować przy 
dzy Nimi nieporozumienie. zo- kim pozostać. Nie mógł roz -
sławia.ł mnie - i opuszczał ~trzygnąć, kogo więcej kocha. 
m6j dom. Łajdak p.-zwolił 10 Ja D'rzedstawiłem się owej 
bie na luksus posiadania r6- pani ... - Jest oi.1ł obecns moja 
wnocześnie dwueh DaOów. 7. .. tona. 
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Przekleństwo 

dobrego uczynku DAM S ,K I R v D ,ż 
Pewnego razu w Budweis mialeni 

~ l10teliku jako towarzysza poko­
ju agenta, ubezpieczenioweg", któ­
ry posiad.ał naogół niezwykłą w 
tym zawodzie ambiolę; chciał ko 
niecznie spelnić Jakiś dobry uczy­
nek. Pewnego razu byliśmy obaj w 
wielkim młynie, aby zainkasować 
premję ubezpieczeniową, ale jakoś 
nie mieliśmy szczęścia. Początkowo 
młynarz twierdził, że nie ma dla 
:Jas czasu, potem zac2'.ął ~'myślać, 
ze te całe historje ubezpiec~iowe 
są zwyczajnem oszustwem, a pod 
koniec chciał się rzucić na nas z 
miotłą· 

- Jeśli istnieje sprawiedliwość 
- odezwałem się w drodze powrot-
nej - to dzisiaj W' nocy temu ło­
buzowi powinna się buda 6palić i 
me otrzyma on ani grosza. 

- Rzeczywiście tak ci się wyda­
je? - zapytał mój przyjacIel zdu­
miouy. - W takim razie powinie­
nem pójść odrazu na pocztę i wpla 
cić za niego premję. , 

Nie udawałem nigdy Jasnowidza, 
ale młyn , rzeczywiście się spalił i 
mój przyjaciel serdecznie mi po.­
dziękował,?;e ,nakłoniłem go ' do 
spełnien.la dobrego uczynku. Zwrot 
wpłaconych pieniędzy nie mogł ła 
zać długo czekać na siebie. 

Stało się jednak Inaczej; młynan: 
został zaaresztowatly, jako podej­
rzany o podpalenie i zaklinał się 
przed sędzią Medczym, Ze jest nie­
winny, przytaczając na swe uspra­
wiedliwienie, że przecież wcale nie 
wpłacił premJI asekuracyjneJ. Sąd 
zasięgnął informacji u towarzystwa 
i otrzymał odpowiedź, :i:Je premJa 
wpłynęła w wyntaganym terminie. 
W obec tego udaliśmy się do lądu, 
aby wyjaśnić nieporozumienie. AJe 
to natrafiło na traQQ8ci, kazano 
nam od 6 do 12 stać na korytarzu, 
poezem odesłano ilU I tem, ile ma· 
my powrócić gdy otrzymamy wez­
wanie. Mój przyjaciel usychał po­
prostu z łalu l rozpaCIJ, at wrea­
cle po kUka tygodniach powziąłem 
myśl, która niewątpliwie !bulala 
przynieść wyzwolenie: postanowi­
łem mianowicie złożyć wizytę 0-

brońcy. AJe ku IUl8zemu bolesnemu 
tdumieniu nie zoatallśmy pyt a· 
przejmie przyjęci: 

- Ladne z was towarzystwo! 
Na'jpierw próbujecie z poczclwe«o 
młynarza zrobić podpalacza, a gdy 
widzicie. że to do niczego nie do­
prowadzi, chcecie się wykręelć od 
taplacenia sumy ubezpleczenio~i, 
twierdząc, Ze nie ubezpieczony . za· 
,łacił premję, ale samo towarzy .. 
,two. Kw wam może uwierzyć? 

Po upływie pewnego czasu mły~ 
\larz został uniewinniony ' i pierw. 

G. HOFFMAN N 

MARJA: ., A wiec dalej, moje 
!Janiel Kto dzieli? 

ZOFJA: Zawsze ten. kto py' 
ta, 

MARJA: Przecież dzieliłam 
trzy razy pod rzą.d ..• 

BERTA: To ci sie tylko tak 
wydaje. 

LIZA: DoŚĆ już tej dY8'kudi! 
Ja dziel~I 

\fARJA: Bądźcie trochę po­
ważne. moje Pa.tlM, i &l'ajeie w 
fi k upien,iu. 

BERTA: Jestem dzisiaj ko­
ehę ' Dieu:watna i zm~(,'Iona. .... 
Jam u Raoula Da wyprzedaty, 
. MARJA: Nie mówmy jId o 
innych sprawach. Czy f.nala· 
:da pani coś u Raoula '1 

LlZA: Karol 
MARJA: PasI 
ZOFJA: Na tych walJ$tki~b 

wyprzedataeh Qj Q.wsze pałł~ 
torelki albo dla 'kur. ah cIIe 
slOD!l 

BERTA: Pik! 
ZOFJA: Bez atul Nie, paau~l i 

LIZA: Chciałabym .. iedzie6. •. 
Zresztą pasuję. 
, BERTA · l'JrlenenP'owana do 
ILizy): C2:Y pani zapomni, .. ła, 
,co ja powiedziahlm'1 

LIZA: Powiedziała pani. ' te 
b~'ła u Raoula na wyprzedały. 

BERTA: O, m6j Bożel Trefl! 
Trefl powied~iałam! ' ' 

Zo.FJA. Trefl? To :dysze po 
raz pierwszy. Powieaziała pa­
ni pikI 

BERTA: Co 'P8Di ~ft .­
myśl? Mote kiedyś powiedzi. 
łam pik. ' ale nie w tej "rzel 

I..IZA: A jednak powiedziała 
pSl!i prkt 

BERTA: (otwiera z oburze­
niem swe karty). Jakże mo­
głam ~wiedlieć pik, kiedy ]11-
~i.adam tylko dwie młódki w 
.ym kolorze? 

ZOFJA: ' Cóż to ma znaczyć, 
te pani pokazuje 8we karty? 
Jakże manty teraz dalej «rać? 

BERTA: To mi jest Obojętne! 
Mam taką, kiepską kartę,,· 
LIZA~ A więe d%ielimy ją .. z­

cze raL 
BERTA: Doskonale. 
ZOFJA: Na~e, to by 

wam ~owiadało. A ja mllm ' 
ftztery aly. trzy króle, cztery 
damy i cbiesiął.kę kier. 

M,ARJA: Ja też miałam czte· 
ry .. y f dwa króJ.. Wspaaliała 
karta! 

BERTA '(zjadliwie)': W~hec 
t4!lRO cbeiałabym wiedzieć, dla­
ele«" pani pasowała 7, To jest 
adumiewające t 

ZOP'JA: Dlaczego p'aSowa­
.am' 7.«odnie % nowym amery­
kaMkim "ystemem, Czekae i 
,łuehaćl 

, BERT A: Co, pani nagle gra 
ameryka(llS,kim systemem? W 
b~im wypadlrn należy uprze­
dzić l'srtnerów. Kto dzieli? 

ZOFJA: Liza! 
LlZA: (dzieli)", Trent 
ZOFJA: J.kto trefl? Mój ko ,. 

lCłr1 
LIZA: Przecie! to było w po­

przednietn rozdaniu. ' 
MARJA: Pas I 
l\J~RTA: Dwa ki'ery!' "~o 
ZOFiA: PAS! 

s:r;e ... kroki skierował do DU. MARJA: Gilyh,y ~bli 'miała 
Nie" p)'tajcie, jak ' ~glądał mój q, z.noW11 Rrać !pO ' ameryIł8ńskn. 
pl'Z)'ja.clel po _wardu bUilzej t .. musi mi paui zwródć nil to 
znaloDlOłd I dęboW)'m kijem 'ab'- ;,uwa.gę· , . " ' -, ' , 
narza. Ale nagle, prawdopodQbnie BE-RTA: \zapal~ 'P.aJ>le,r~). 
na Ikutek dłu*dtego ,pob)"tu w 'Wit- - LIZA: To jE:st jednak ś1ieżna 
złeniu, interesant osłabł ł ' :attOĆŚ)rł 'papieroś.rJca... , . . ".. ' .,-
aię na foteL Mój przyjaciel dał GlU ~" MARJA: Mołe pani.e, nie 
do wypicia kilka koniaków, poczet- mówmy o innych . spta;wach. 
wiec nabrał zaufania i opowiedział, (do Berty) Czy przypomiija pa­
że podpalił młyn, aby llgładzić 8WO ni "obie, :i~ DOwiedzia~ panI 
Ją niewierną żonę ł jej amanta ł I pik? 
tego względu dla 08U'oi11okł ale za BEPT}...: 13? Co nani wPada 
płacU premji asekuratyJneJ. do glowy'7 
. W tc-n sposób .sprawa wydawała BARJA:' Moje llanie, więc kto 

SIę z~yt pomyśl ole załatwiona, ale powiedział pik? Przecież tak 
premR za młynarza magl mój przy- ' dalej nie mOŻlla; 
jaciel płatie do dnia dzł8i~jszelo, ZOF."A: A.~h, wiedziałam. że 
ponieważ ten Zagroził mu. że poło~ ,się tak stanif:! Pękł3 mi poń­
formuje tO'Karzystwo asekuracyjne, cT,ochal(wycią,"a nogę i patrzy 
kto przyczynił się do zapłaeenla od :?; przerateniem). 
szkodowania:za p-oźar. Oto Jest LlZA: Pall! 
przekleństwo dolnego uczynku! . MARJA: Trzy trefl! 

F , Heller. ZOFJA (""dą.ż spoglądaj;ąc na 

,"o do matki, która cięŻi~o za­

leralzki 1010 
, chorowała. ! Do odeJścia pocią­
~u pozostawało bardzo , mało 
czasu. Leonhard śpieszył si~ bar 
dzo i dopjero w pociągu przy­
pomnial sobie o umówionem 

Leo1l1hard, drobny nr lęfłnoik 
przemysłowego kOiIlcer.nu, SPIl­
dzal swó,j krótki urlop w Italji. 

Gdy pewnego dnia opuszczał 
kawiarnię we Florencji, prze­
szła obok niego piękna i elegan 
eka palnna, gubiąc na{.(le ręka- , 
wiczkę . Leonhard podniósł ją 
i zwrócił grzecznie wlaśdciel­
ce. Młoda dama podziękowała 
mu w jego rodowitym języku, 
ILeonhard zapytat, czy jest nj.em 
ką. Nieznajoma odpowiedziała 
ZP. swobodą , że jes·t amerykan­
ką" lecz od wczesne,go dzieciń­
stwa miała niemiecką wycbo­
wawczynk. 
Zawiązała się rOzmowa. :Ma'­

bel, tak n:lzywała sie piękna a­
merykanka, bawiła .lUŻ od 2-eh 
miesięcy wc Florencji, czekahe 
na rodzicólw, którzy odbywal'i 
kuracje: w Biarritz. Podróżowa , 
ła wiele i znała sporty, SJiucha-

ją.c opowiadrunia boj(atej dziew- spotkaniu, Cóż miał począć?­
C7.yny, Leoohard poczuł za- Nic znał nazwiska Ma'bel i nie 
zdrość i 'J}Owzial n8J{le ualoną wiedział, w którym, hotelu mIe. 
myśl' udawania- bogacza. 01'0. szkala. Gdy przyjechał do do­
wiedział Mabel, ,że , jest synem mu, dowied'Ział się z wielkim 
wielkiego przemysłowca i -pra- ż·alem. że matka już nie żyje, 
cuje 'w finnie sw~o ojca, a we Nast~ego dnia udał się do 
Florencji bawi już po raz ' pi:ą~ , ftl'my, aby zameldować o po­
ty. wrneip. 7" urlollU. Czekała 11.0 

Młodzi ludzie postanowi'li spę wielka niespodzianka. Jego be7 
dzić razem ",'iecz6r. Spotkali ' pośredni naczelnik zo.stał zwol 
się o umówionej godzinie i im niony z powodu popełnionej 
dłużej ze sobą byli; tern wi~- malw.ersacji, a na ,jego miejsce 
ce,l podobała się Le onharoow i zamianowano Leouharda, 
pi~lma Ma'bel. Postanowili spot 
kać się mow,u nazajutrz w mu- Od te chwili począ.ł iść szyb-
zl"um. Gdy Leonhard ucałował ko w ~rę, Szczęśliwie przęo 
na 1)ożcAlllanie rękę ltiękn&,i a_ wadlonn Qperacia handlowa 
merykAnki spostrze~ na wiei- zwr6eiJa nań 'uwag~ zarządl1 
kim palcu 'je,j ' llrawe.i dłoni Dł."- i LMnbud zosta.ł ,jednym z dy' 
... ' rektorów wielkieJ' firmy, 
H~ 1..nanl1ę. 

W('lZcsnym rankiem nał5tep: Był teraz istotnie 
nego dnia ztbudził Leonharda któNlfło udawat we 
posłanie<: z depeszą. Wtywana M",§łał tri ezęsto 

bogaczem. 
F.lorencf , 
o pięknej 

pończochę/: Oczko -puściło ... 
Dziś włożyłam nowe pończo­
chy, a oto macie ... 

BERTA: Kiedy się kupuje ta 
ką lichotę,·. 

ZOFJA (Qbraiona): To nie 
jest [chota. To są wspaniałe 
po ile zochy Zi;l 20 złotych. Może 
pani no-si lichotę, ale ja nie! 

MARJA: A wi~c graj!my, mo­
je panioe! Co pani powiedziała 
ostatnio? 

ZOFJA: Powiedzial'am, te PI; 

kła mi pończocha. 
MAR.JA: Przypommam ,co­

hie bardzo dobrze, co -pani po 
wiedziala., a ja panią poparłam 
f powiedziatam "trzy trefi" (do 
Berty) , !l, pani mówi' 

BERTA: Cztery... ezter:y, 
Waściwie jakie cztery? Cztery 
pikI No, niech iSlię 'Pani rozłoży 
na stok Lizko! (lLiz.ka otwi~t'a 
karty, wstaje, ogląda karty 
w~zystkich pozostałych "raczy. 
Rozpoczyna Sfę rozgrywka} 
ChWllecM'ę " . Z ręki, czy 7. t. 

stolu1 
MARJA: Ze s-tołn .. , 
ZOFJA: Ze słołu 
BERTA: A więc z rękl.,. 
LIZA: (spoglądaJąc w karty 

Zofii) O je,j! Przecież a'5 należy 
do pani! Nie, nje, już milczę! 

MARJA: Przepra zam, co '(­
za lewa? (do Berty) Dlaczego 
pani wzięła tę lewę? Co jest 
atu? Pik? Dla(,Z~o więc kła 
dzie llani małe karo na kr6ł. 
Atu i zabiera lewe? 

BERTA (krzyc'zy)': CM t~ 
wszystko znaczy? Nie nie rozu­
miem. Kto gra? ChCiałabym 
wreszcie wiedzieć, kto gra' 

MARJi\,: M6j , Bote. przeeiet 
psni gra, pani! 

BERTA: J'a? Przecież ta nk , 
możliwe t Co i Ue '"gram 1-

MARJA: Cztery pikI 
BERTA: (O/burzona) CM: to 

Ea nonsens! A ~ziet; Jest m6j 
król? 

MARJA: To byt m6, król, ~l'I 
biłam go pani karem! 

BERTA: (zdenerwowana) 
Moja droga l Prosiłabym panią 
o staranniejsze dobieranie 
słów, Ten łon nie podoh1ł Uli 
się, moja drogal Me podobl\ 
mi się już oddawna! 
, MARJA: A mnie nIe podoba 
się pani zwyczaj zabierania cu­
dzych lew! 

BERTA: Czyż to ma znaczyć 
te nie gram fair'! 

MARJA: Tak, tak, cudze te 
'ITI 

:rewa 

dziewczynie, ° któ<rei wiedział 
tylko, że się nazywa Mabel. -
Nic myliilby się może ten, kto­
bv przypuszczał, że spotkanie 
we Florencji było jednym z 1'0 
wocIów nip.ożenienia się boga­
tego dyrektora. Jeździł ki1ka 
rnzy do Florenc.ii, może w ce­
In odnalezienia jakiegoś śladu 
pi (~ kfltl .i dziewczyny, Ale napró 
żn o, 

* 
Pewne,..o dnia siedział dyrck 

tor Leonhard w salonie Grand 
Hotelu w st. Moritz w towarzy 
stwie angielskiego przemysłow 
c.a, mr, Hearsta, który czekał 
na przybycie żony i d7.ieci. -
Rodzina aUA,lika przybrJa 
wkrótce, a wraz z nią wycho­
wawczyni dwo.i~a dzie!'i mr. 
Hearsta. Pańsh\',o Hearst udali 
się do , woich po!{ojów, a w~-­
ehowawcr.yni P9sz 1'~ do porlje­
fa. al)y załatwić formalności 
meldunkowe, ILeonhard, pr:ze­
chodqc 'przez przedsionek. 511'0 

s lrugł .in , gch \Y , 'pelniała blan 
kiet meldunkowy i zauwaiył ku 

BERTA: Nigdy ,,, ż~'c\u nit 
oędQ już grała ,,; lem lOW3J'n" 
stwie MojE. noga nie przes L1Pl 
f:ego progu! 

MARJA: Nie, moja !luga! 
LIZA: Moja również nit', 
BERTA: (uspakaja ~i(: 1l:\~!11 

l patrzy na 0bliczenie): Poc:r(' 
kajcie, moje puniC'. ja 'mani )'1 '­

bra, Obliczmy sit:. 
ZOFJA (zrywa siei : Ach, 

Itlój Bo,że! 'VkońclI ~p~źllir: w ' 
Jeszcze na ostatni tramwaj 
Musi być bardzo późno, 

UZA: Co pani wpada do gh 
wy! Tramwaje chodzą do pół 
do pierwszej, a teraz jest <io-
piero jedenasta, ' 

ZOFJA (całuje szybko wszy­
.rtkie): ~ie, nie, gdybym 'nę 
tak s.oóźuIła, a tu nigdzie niĘ. 
mozna znaleźć taks6wki. 

BERTA: Przecież trzeba obl1 
~'l,.yć, 

ZOFJA (odchodząc): Adl, 
prT,ecież to są drobiazgi! Obli­
czym.y nast~p'nym razem, 130ję 
się, bO,le sie", (wyhiC,l/a), 

LIZA (mruczy): Ona haWSf.{' 

tak robi. (liczq) '\,' Y~rałal1l 
3 złote. 

MARJA: A ja dwa , 
BERTA: A ia wygrałam płę-(~, 

Rto właściwie przegrał? 
MARJA: Niech pani poczeka, 

/.araz t(} stwierdzimy. Jest mi 
pani winna za ezekolad~ .\ 
dole. 

BERTA: To nie in . lecz St~­
fa. Barska, 

MARJA: To obojQtne, Pani 
"nejmie ten dług, To będzie 
wygodnie,łsze do obrachunku" 

LIZA: A ja zapła('ifam rlwa 
dotę 1:8. taks6w.kę. 

BERTA: Pl'zeeief pani wc'ale­
ni~ zaplaeila. 
LIZA~ To p...,eciei t)bOj~tllł', 

A więc , jest mi pani winna dwa 
Lłote i jeszcze za czekoladę, ZA 

kt6rą Z81płacila Janka... Trzv 
i dwa", sześć, Jest mi więe p8 
ni winna szeŚĆ '1Jotvch. 

BERTA: Będę je pani dalej 
winna, Zapewniam panie, że 
oie ~ram dla pieniędzy. Lubię 
'Jgromnie brydża . 

MARJA: Ja również, taka po 
\YaŹ'na gra, Brydż zawsze mnie 
odświf'ia . Robi tak jasno w 
głowic, U kogo jesteśmy jutro ? 

LIZA: Zadzwonimy do siebie 
(Carn,ją. się), 

BERTA: ZadzwoI1Cic wcześ, 
nie_ Wstaj.ę o świcie, O 12-f'.i 
zawsze jur. wychodzę z łóżka, 

• 
swemu zdumieniu , że na wiel, 
kim palcu prawej r~ki miała 
znamię, 

Znalazłszy ~il' później w lo­
warzyslwie anglika i jego żonv 
r.apylat od niechcenia , kim jesl 
wy<..howa WCZ)'11 i. 

- To dzielna, godna SlueUIl­
],u kobieta - rz~kJa p:llli He­
arst. - Pochodzi ze zn <l ll('j 1'0· 

dziny. Ojciec jej byt \ 'ie!k' 11 

przemysłowcem, Ale wskute;, 
nieszczQśliwych operacji finan 
50wych slracil cah' l1w j" lck 1 

popetni't sa11lobóislwo, ;\hbr:> l 
jest u nas jnż od wic!u lal. 

, L('onha rd 1)0;(' ;': 11:1 I ~ i l: w mil 
ezeniu i Wy , 1, (' ([\ do ogrnun, 

Z ~I ~hukjem \\' I,rusz eniem 
myślał o 1,:lIH~' ~ach 10'"\1 , 

__ Nie dam sit: POlllt1' ·· po­
~Ianowit w du{'hu , alC' pomo 
~t: ,tej, 

Przestał dla ~label przez sw,(.' 
go banldera bardzo zlfacznq 'lU 

m<:, .. i poczuł po rnz pierwszy, 
że si~ zestarzał. 
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Znaczenie wyrazów. 
Poziomo:: 1) Mieszkaniec sy­

beryjskiej Rosji. 4) Przystall 
statków. 7) Firma kapeluszy. 
10) Trunek. 11) Składnik powie 
trza. 12) Piesz,czotliwy tytuł 
księcia Józefa. 15) Bohater sław 
nej epopei. 18) Szerokie spod­
nie. 19) Głos świni. 20) .. Wieś" 
- obcym języku. 

~ l:> r~ "? 

- ... 
20 

Pionowo: 1) Imię męs,kie. 2) 
Nieuprawne pole. 3) Płaski krą 
żek. 4) Sport. 5) Pora- d"!ia. 6) 
Krzesło królewskie. Hl Gzęść 
sceny. 9) Bogini g~ecka. 12) 
Wykrzyknik. 13) Postać bibJij. 
na. 14) Parustwo w Malej Azji. 
15) Żywe stworzenie. 16) Część 
kanalizacji (wso3,k). 17) Duszek 
leśny. 

1 .. ~niDti mgłło",g, 

Jakie niemożliwości społyka cie na t~ .obrazku. 

* ..Rozwiązania powyższych' roz 
rywek umysłowych należy nad 
syła:ć do redakcji "Gł<>su Po­
rannego" (Piotrkowska 101), z 
adnotacją "Rozrywki umyMo-

we" do dnia 23 srrudnia. 
Za trafne rozwiązania redak'" 

cja przeznacza drogą losowa­
n.ia nagrodę w postaci 2 bile­
tów do pierwszorz-ędnego kina. 

Rozwiązania rozrvwek z Nr. 35 "REWJI" 
Rozwiązanie krzyżówki 

Krzyżówka. poziomo: Ziuta, Szi­
'IV!l, Agata, ona, Ada, rad, wór, kto 
Amada, teror, obon, Kongo, mak, 
war, Ira. ooa, kat, Erdal, knara, 
Rodan. 

pionowo: Arbuz, taił,. agawa.. 
l;tart, zad, aktor, oda, akr, ameba, 
lobot, dur, erg, omega, krowa. 
orkan, kata.r, oko, nit, sen, lek. 

Rozwiązanie logogryfu 
Logogryf. Bernard Shaw _ B!\.T- Astrid, Rathenau, Darwin, Saara, 

thou, Ev('fs" Ramb-randt, Nelson, Herrht, Arystoteles, Wilson. ' 

NAGRODY 
Nad~slano 142 rozwiązania, 7 

('zego 78 było dobrYllh. Nagrodę 
('trzymała :M. Baumgartenówna, Ki 
Iińskieg,) 163. 

Po odbiór nadrody zgłosić się 

DWAJ POECI 
_ Wspaniały wieczór! .. Purpuro· 

Jy zachód slońca.. Mgła unosi się 
nad łakami... W krzakach Epiewa 
slowil~... Czy nie budzi to w tobie 
na tchnienia? 

- Tak ... Będę musiał przetłoma­
czyć coś z an~ielskiegol ... 

PŁODNOŚĆ 

- Czy ma pan dzieci, panie ba-
ronie? 

- Tak, czterech synćw. 
- A jak się nazywajlf? 

- Piotr Kowalski, Ignacy Szo~y 
gieł, Franciszek Wypych i Antoni 
Przepi6rski. 

ml~ży do administracji "Głosu Po­
rannego" (Piotrkowska 70) jutro. 
w poniedziałek, między godz. f'--7 
I'opoludniu. 

LEKARZ NA ROZDROtu 
Pan Tobiasz Studniborek pI"ZY­

chodzi do znanego specjalisty eho­
rć b wewnętrznych. 

- Pani'3 konsyljarzu _ skarży 

się, cierpię na straszne l>ćle brzu­
cha. Czasem boli mnie z lewej stro 
ny, czasem znowu z prawej, a cza. 
sem w środku. 

- N o, a gdziil pana. najpierw 
zaczęło boleć? - pyta lekarz. 

- Na placu Reymonta.. 

W KRAJU LUDOtERCóW , 
- Nie będę już więcej brał od 

Szlomki towaru! Ten ostatni nu· 
sjonarz, kUrego Szlomka. mi przy­
słał _ miał drewniana. nOlrel 

REWIA 

1:-:1 Slllł:Ul' I:~! 
Partia hetmańska 

grana w14 rundzie turni~·· 

ju 'o mistrzostwo Łodzi 
Białe: Grynfelrl. Czarne: Kolski. 

1. Sg1-f3 Sg8-f6 
2. e2-c-1 e7-e6 
3. Sbl-c3 d7-d5 
• d2-d4 Sb8-d7 
5. Ge1-g3 ' Gf8-e7 
6, e2--e3 0--0 
7. Hd1-c2 c7-c6 
8. GU-d3 dxc4 
9_ Gxc4 Sf6-d5 

10. Gg5xe7 Hxe7 
11. 0--0 Sd5-f6 
12. 8f3-·e5 'He7-d6 
13. f2-f4 g7-g6 
14. g2-g4 Sf6-d5 
15 Sc3-e4 Hd-e7 
Na Sxe3 następuje 16. Re3! i wy 

grywa figurę , 

16. Wf-f3 f7-f5 
17. g4xf5 exf5 
18. Se4-g5 Sdxe5 
19. d4xe5 h7-1i6 
20. Sg5-h3 G'c8-e6 
21. Wf3-g3 Kg8-h7 
22. Kg1-hl War-d8 
28. Wa-gl Wf-g8 
24. Hc2-f2 b7-b5 
25. Gc4-e2 Sd5-M 

Czarne nie doceniają ataku prze­
ciwnika_ Wskażane było 25 ... Hf7 
i Sd7 pocze:n czarne otrz'ymuje 
kontrgrę na linji d. 
26. GE:'2-f3 
27. Hf2-g2 
28. e3--e4! 
29. Sh3-g5t!! 

Ge6xa2 
Ga2-f7 

He7-e6? 

Efektowna . ofiara figury, która 
~orsownie wygrywa . 

• \; • • • lixg5 
30. Wg3-liSt Kli'1-g'7 
3-1. Hxg5 Kg'ł-f8 
Wymu8~one. Białe grotą matem 

J; M. N& Sl ... WliS naatępoje 32 
id i wygrywa. 
82. Hg5xWe8 m-ee 
33. Wh-h7 fxe4 
3~. <lfS.-g4 Cz&me poddały: się. 

Francuska parlia.-
o grana na turnieju 
o mistrzostwo Anglji 

Riale: Sir TholD3S. Czarne: Fa.llows 
1. e2-e4. 
2. d2-d4 
8. Sbt-c3 
4. Sc3xe4 
5. Sgl-f3 
6. Lf1-d3 
7, c2-c8 
8. 0--0 
D. Ld3xe4 

10. Le4-~ 
11. WIt-el 
12. Lcl-f4 
13. Ddl.....od3 
14. Sf3-E!5 
15. f2-f3 ' 
16. Si,~g4 
17. Sg4xmt 
18. Dd3-h7t 
19. Lc2-·M 
20. Le4-.:b7 
21. Lf4-d6t 
22. Dh7-g8t 
23. Dg8xf7T 
2.t. Df7xeo 
25. Ld6 -e7t 
26. De6--d6t 
27. Le! xf6 . Czarne 

CóRKI 

e7-e5 
d7-d5 

d5xe4 
Sb8-d7 
Lfb..-e7 
Sg8-f6 

U-O 
Sf6xe4 

Sd7-f6 
. b7--:-b6 

h7-h6 
Le8-b7 
a7~a6 

Dd8-d5 
c7-OO 

Wf8-<'B 
Le7xf6 

Kg8-f8 
,Dd5-d7 

Dd7xb7 
Kfts-f'B 
Ke8-d7 
Kd7-c,6 
Wc8-e8 
Kc6-c7 
Kc7~c8 

poddały się. 

-A j!l.K tam panine córeczki? 
_ Anll ' chwalić Boga, niczeg') 

f'obie. Jeszcze żadna za.mą.t nie wy 
~zła, ale mam z nich pociechę. Pra· 
cują w3.~y5tkie i jakoś zat'abi~ją. DA 

zycie. ' 
- A co one robią? 
_ W S"zystkie moja pani, eo do 

5ednej za. mamki słmą. 

PIERwszA LEKCJA GEOGRAFJI 
Na.u::ltyeiel otwiera atlas i poka 

~ując pa1cem ma.pę Europy, pyta 
jednego z uczniów: 

- Co to jest? 
- Brudnv naznokiećl 

,-, eI-, 

III K"CIK 8RIOGB'" II '-, :5'1,_, 
Malo atu ... 

Na jednym z turniejów amery­
j,ańskichj - w szeregu rozgrywek 
q~rzednio ułożonych przez jury kOD 
kursowe, . znalazł si~ nłtej 7.acyG"o­
\\:tny rozkład. 

Nie jest on nowością. dla bridge'. 

i~ty. Każdy gracz JUZ nieraz ZRa" 

lazł się w tej tikomplikowanej By tu­
:l.Cji, ie miał mniej atutów od prze 
riwnika. Oczywiście taka rozgryw­
ka wymaga absolutnej uwagi i be2 
błędnego wykorzystania karty. 

1 U 

Stan: obie stroDJ przed dogran,. 

LICVT~CJA 
A- c. 

l treflI) pas 
2 b. a..f) ;:1) - 4"~, 

' l~ Pra.widlowa. odzywa 
2) slunne zmelienle . 

B. D. 
1 karo') 2~) 
3 pik5) plIS 
pas pas 

4) liezy na łionor kierowy . :pIIf 
nera 

5) szuka koloru 
S) akcentuje kiery, cJioe 

szkodzić dogra.Diu 
prze- 6) forsuje dograną 

7) nie chce zdradzić rozkładu. 

ROZGRYWKA:' 
D atakuje óezywiście Królem kier 

i na inf'>nnacyjną odzywkę swego 
{:artnera, który' chee rozgrywające­
go skrócić ' w atu; gra jeszcze dwa 
razy w ' kiery. B musi przebić trze­
cie zagranie .kierowe . i ma teraz 
tylko 3 atuty w ręku .,-- E ma iCll 
5 B gra. na pik, by skonstatować 

-rozkład" 'Spada dama, sytuacja wy­
daje się beznadziejna. 

Jedyna możliwoM to wykorzy-

Roztargniony 
, prolesor 

- Po co profesorowi potrzebne 
są trzy parasole? 

. _ Jeden zosta.wię w pociągu, 

drogi zapomnę w restauracji, a trze 
ci potrzebny mi bedzie, gdy zacznie 
padać deazez. 

:'tanie o;lrhieinie atutów ze stołu! z 
l'ęki. B gra trzy razy trefl, dwa ra. 
zy karo, następnie przebija wrę" 
ku czwarte trefl, które C, mają.e 
same atuty w ręku, musi przebić, 
wyrabiają.,'} rozgrywającemu 9-kę. 
l\IÓl i walet pik dają dwie ostatnie 
lewy: 9-tą i lO-tą. 

Gra jest wygrana, mimo małej 
:lOE'Ci atu, dzięki dobrze ob-liczonej 
karcie przeciwnikćw ... 

biga zwalczania ... 
chustek do nosa 

.... 

w Paryżu powstała liga dD 
zwalczania chustek do nosa, 
Badania bowiem niektórych Je 
lrorzy miały wykazać, że chus1 
ki nasze są źrćdtem na:lrozma­
i.tszych chorób, że zw.łaszcza 

są one -pośrednikiem w llrzeno 
s'zeniu zaraz'ków ~ruźlicy. Wy­
bitną rolę ma odgrywać ch1l's,t­
ka w przenoszeniu grypy. W o· 
kresie jesiennych kafarów nosa 
i grypy jest chustka zbiorowi­
skiem hakterji, rozwijających 

się w ciepłej ki~zeni. Tak WC' 

Franc.~, jakoteż w Niemczech 
propagują obecr.ie używanie od 
powiednio przygotowanych P:I ­
pierów jedwabnych zamias! 
chustek do nosa. Jedna z firn' 
niemiecki~h wprowadzila ta 1, i, 
chustecki papierowe .,Tach ' 
w cenie 30 ~oszy za tuzi,' 
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Na gwlazdlte polea firma ostatnie l'Iod~le " lorebkac:b wiedeńsk~ch i krajowych 

~~t~r Nesseserów, walizek, Han;curó H. HEISZ Porłfeli, teczek skórzanych. Wielki wybór parasoli damskich i męskich. 
Ceny znacznie zniżone. Towary w najlepszych gatunkach. 

P; OTIKOWSIA 109. TEL. 215-08 Prosi m, zwrócić uwagt= na naszą lIIJstawt=. 

fle~an[ka 'Pani nosi 
bucik 

z firmy gO" rek Zawadzka 11. 
sP~:~~~:~~ obuwia mushieoo 

'.WRm·EFg~I"""""",,""""""""~""""WPA"""".~""""" ............................ .a~~ 

~a~~!tJ~t~a~~~~I~~ N~r~:::~ejszil Gwiazdkę pW P;kERJ' 
II ~IAn~ARIKA 

altansziI możesz nabyć tylko " e os __ o 

dzi, Wó)czallska 27, pnyjmuje 
zapisy na następuląco kursy i Darmo otrzyma npominek każdy kupujący. - CEGIE1.NIANA 8. -
warsztaty zawodowe: 

Pońcaos~nictwo mechaniczne 
Mechnicsny w~ r6b try)rotaży, 
Tkllchoro meClhanic~ne, 
Wyr6b swetró" i rękawic:zek, 
Krawiectwo damskie i krój, 
Bieliźniarstwo i krój, 
Gorseciarstwo i kr6j, 
Modnillrstwo i $dobnictwo, 
Ondulacjll i mllnioue. 

Kancelarjll czynna codl:iennie 
@odz. g-ej rano do 9·ej wiec~6r. 

--- ----~-------

GABINET 

FIZYK8biłEJ TERBPJI 
przy Tow. "bIHRS "ACEDEK' 

w Łodzi, Cegielniana 17 
Tel. 115-1l. 

Naświetlania po cena =h przystępnych. 
Djatermja st. 2.-, KWllrcowa lampll 
11. 0.75, Kąpiele elllitryc.ne si. 1.50, 

Sollux zł. 1.50. 
Gabinet czynny od 11-1 i od 4-9 
j jest pod nad_o rem .tale ord,nują-

8ello lek.ru. 

Piotr~ow.k. 175. 
prlyjm. od 10-2 l 4-8 w. 

Bezpowrotne uauwanl. owłuł.nla 
naJnowazq radrkalnq metod .. b •• 

śladOw. 
Kuracje odmładzaJqc. . .... todą 

hormonową· . 
Trwałe przyciemnianie brwi i rz ••. 

--------. 
MUFKI BEZPLATNIE 

Do Mllidego puerabianego palta do' 
daję mufkę betplatnie 

Mistrz kulnienkJ Pl. SZRblT 
4 NARUTOWICZA 4 

Jeaar 
RewIi 

ZAPEWNISZ SOBIE BYI!" 
Ucząc się KROJU, SZYCIA i MODELOWANIA na łstnielllcych od 1902 r. 

Kursach Kroiu i Szycia 
1'1101' fiRl'NB141 

moJna sifl 

śmiało I pewnie 
wygalaf 

Standardka ma tę pne­
walłę nad Innymi noty­
hm!, te nlgdr nie ka· 
lecK" wobec precyzyjnie 
reSwnego w,kończenia. 

- zatwIerdzonych pr.ez MInist. K. W. R. 10. P. pod III t6285/M. - ZA KO PA 
Nllulr!! odb,wa lIię na materj!!łach i pł6tnie wedłlJg turDalI, patroneS. 

i rysunków (ero ci) sprowad~an,ch z Paryła. 

CAŁY KURS KOSZTUJE 75 ZŁ. 
Ze gruntowne naucl:llnle pełna gWllrancja. - Końc.~c,m świadectwa PflSJOnAT D,-ans" .1. Zamojskiego 
po egzllmlnie. "tel. 489. 

MIRA GRYNBLAT Z.wlld.1ra 36, m. 3, tel. 231.03 pod zan. droweJ Abrułinowej I Heleny 
Kancelarjll czynna cał, d_ień do 7 wlecz6r. Haneman6wDF 

.... ~~~_U_W_A_GA_:_P_n~Jk_re_w_am~fu_rm~'_i_s~~_ze_da~k~p~~_~~~~.~~~~~~~ K~furlowawill~ B~~~e~ai~mMw~~~ntr~ ne ogrzewanie. W_kwlnłna kuchnia. Ceny pnystąpn •. 
Wiad. w l.od_i tel. 216-Zl6 or .. w Zakopanem Peaslonat •• "'~.. -' -';'.. ,'. 

f 4BRl'KJl NEBll 

R~lfRJ UUOUl 
daw. W. Thlede. Egz. od 1882 roku 

łÓdŹ, Gdańska 112 
Telefony: 142-65 i 114-80. 

Poleca bogato zaopatrzony .kład '" 

Jadalnie • 6ablnelV • hoialnle 
oraz POKOJE MIESZKALNE. 

:J:3:e~i~k~~!~~~~ PO niebuwale nisMlch cenachI 
Zwiedzede składu nie obowiązuje do kupna. 

.Dian.-

Coftlarnla fI.Z ródlo'· 
Przejazd 1. - Tel. 309-87 i 133-72 

poleca S.anownej Klijenteli... lWVDl po­
wi~.onym i' .nowooześnie unąda. lokalu 

wyborOWI pączfti po t5 .r. 
'Rladanla i flolacje )JO 90 er. 

WĘGI 
ponąwlzJ od 2 korry destanza do mieszkań 

w najlepszej jakości po cenie przystępnej. 

"Itaruy zadzwonić "' lJt·5~ 

Codzienie o g. 7.45 i 9.45 B a n d a s I- e s" m I- eJ- e Szlagierowa premiera p. t. 

Z L e o F u k s e m, Irena R02UÓSMą i AleMsandrem SuchcicMim ~:8~~i:' 
KILINSKIEGO 124. Tel. 240-38 Dziś I jutro po 3 przedstawienia: 5.45., 7.45,9.45 Ceny miejsc od 75 g,. - Dojud tramwajami 0, 4, 6, 10 i 11. 

Kino-teatr 

Szluka 
Kopernika 18. 

- Pocz. w dni powsz. o , 4-ej, 
w soboty, niedziele i świąta 

o godz. 12-ej. 

Sala do brze ogrzana 

Diwląk<lwe kino 

PrzBdwiośnie 

Żeromskiego 74 I 76 
teł. 129·ij8 

edMi 'W; 

Dziś i dni naslęonvch J. Czy lekarz ma prawo do miłości i 8Jel~śoia? 
To zagadnienie rOJwiąże film niebywałej ireśei p. t. 

"L E W BIEL " 
Jeden mężczyzna, dwie rÓ7,ne kobiety, dwa rodzaje mił0ści. W roI. gł. nowa sensacyjna para kochanków ekra.nn 

czaruJącu C ar Gable, M,rna Lor oraz Elizabelh lian 
Następny program: "ŹÓt TY KSIĄŻĘ". Ramon Novarro i Helena Hayes. 

Oz I, I dni" naSłępnllch I Chcesz usłysBeć śliclne pioeenk.i? . Chcesa ~~ę 8~rde.catlie u~miaV? . 
O JI • Chcesz mJle spęd:nc Wleuor? SpIesz Wlę/ł nn. fIlm pt. 

"PargskiC! sza C!ńsi a" 
~;~: Cltarlel Far,el', nieWi~;;:~~ Charles Auggles i Marouerille Churchill 
Nasz świąteczny program: "Czy Lucyna to dziewczyna". W roI. gł. Jadwiga Smosarska i Eugenjusz Boda. 

Dziś, . w niedzielę, dn. 16 grudnia o g. n-ej wyświetlany będzie poranek 
dla młodziei, p. 1. "Nowoczesny bohater" z Herold Lloydem w roli gł. Ceny miejsc po 20 gr. 

Ceny miejsc: I m. 1.09, II m. 90 gr., III m. 50 gr. Kupony ulgowe po 70 gr. 
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